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quam potens, que mundo prefides 
Mundum regis, & Celum poflides: 
Et cum DEO Regina refideś 
JJluc trahens animos defides. 
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O! Jakzefz można, co światu zafiadafz 
Rzad trzymafz świara, a Syonem władafz 

Y z Bogiem obok fiedzifz iak Krolowa 

Gnuśne umyfły tam ciągnąć gotowa 


= AURORA 


1 


G»RRuN X ARE de Ryk C 
WIELKIEGO BOGA WIELKIEY 


RODZICIELCE 
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MATCE 
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WIELKIEY w DOMU JEZUSA ; 
| "PANI y GOSPODYNI. 
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na Jalncy: Gorze 
Łafkami y Cudami Nayjaśnieyfzey 
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N, wic bardziey ubolewać niemogłem, iako 
kiedy Cię za Pamią moją zuaiącz wcale iednak 
uieznaydowałem — fpofobu, przez ktorybym figi 
zwdzięcznością y wiernością moig ( niby z dani- 
ną taką ) przed Tobą mogł popifać Matko BO». 
GA. Lecz oto teraz wiczmiernie fte. ciefię że po 
kilkonaffo letney pracy moiety Kaznodzieyjkiey, 
tym małym Pifma dziełem, przyfługę iakążkoł- 
wiek, mczynić Ci mogę, zapifwiąc ie zaraz ma 
czole,naychwalebnicyfym mieniem Twoim MA- 
RYA., Jakoż niemogłemń tegó fłowa Bo[kiego od- 
dalić 


dalit 'od Ciebie, ktore naybliżfe było przedtym 


Serca, ateraz Tronu Twego Krolowa Nieba. 
Ktokolwiek: świadom, naymewinnieyfych zabaw 
życia Twego po w. Niebowftąpieniu - Pańjkim, 


“przyzna Ci ( iakonaywięk(ą y Tobie famcy nale- 


żącą tę chwałę) „że gdy Apojłołowie 4=zania do 


ludzi mieli; albo odpowiadali %iernym na ich 


pjtania, lubteż iako Sędziowie ich (prawy rozfrą< 
falis Tys między drugiem bialogłuwami fiedząc 
pokornie ich ffachafa. © Ty tek mifirzynią będąc, 
wfyjikieś ich poffanowienia y wyroki bądź około 
miary, bądz około zniefienia prawa Moyze(owego 
( mic st nierozbieraiąc) przyjmowała, ztąż fama 
gowolnością y pofłufeńftwem, z ktorymeś zatho- 
wała wfyfikie fowa Syna Twego; ftofuiąc ie w 


-Sercu fwoim, iako Ci przyznate Ewangeliffa. 


„i kto y mnie miepozazdroíci -tego ficzęścia y 
manie ktory iefltem waymnieyfym w Doniu Oyce 
y Patryarchy mojego. Ego minimus in do- 
mo Patris mei. Judie: 6. że z tymże ffowem 
Bofkim., dAiało m: fig zbliżyć aż do Tronu Twe- 
go MARTY albo że mowiłem przytakim Ma- 
ieflacie, gdzie Matka. mie tylko uieodwodzi od 
Chwały Syna; odbieraiąc tu pokłon: od ludzi; a- 
le iefcze wiedzie do niey wfyfikich, kiedy. tęż 


czary poktony; kture fey oddiią, wfyftkie kta- 


dzie na Syna auraz BOGA fwego, y gdy go 
za indem profi, famaz wielbi go z ludem jako fius 
zebyi. 


.+ 


delnica dego, luko eft jego Matką. Magnificat 
anima mea.Dominum. O Tobie mowię;nay- 
chwalebnieyfa y z całego gminu. rzeczy ftworzo- 
nych wybrana, Panno przeczyfła y bez zmazy. 
Wyędzie gdzie indziey, „mowiłem dofyć ufczę- 
śliwiony, o Taiemnicach Befkicb y Twoich Lecz 
gdy o fiatnim razem, mowić o nich począłem, 
natym. mieyfcu Świętym, mowiłem wrzeczy fa- 
mey jak W obecności Twoiey bo przed: Twym 
naycudownisyffym „ a oraz maypierwfym Obra- s 
gem na świecieza zatym przy opiece Twotey,tu nas 
bliżfey, y tu fie ofobliwiey udzłelarącey ludziom, 
Ach! kiedym to wipomnisłz o! Jakże mi 
fic tu rozliczne  nawiiają, a vfyftkie poważne 
rownie iako y flufne przyczyny, ktorym datąc fig 
powodować, niebylem juž tey mocy y prawa, że- 
bym był nie ofiarował Ci, tey matey daniny ufług 
moich. T Zen fic nareście ośmielił, pozwol mt. 
o! Pani moia, wyńurzyć fig ztym, co mam w 
Jerga. Znam iato, że wfyfłko Ci fic należy od 
wíyfikich. .Bo Ty jefle$ pierwotudną między 
wytyfłkim ffworzeniem. Ty tą Panig; ktora do 
wyyfłkich ferc, aft własciwie prawo pierwfeń- 
fira po BOGU. ` Tues illa Domina, przy- 
zuaie Ci S. Piotr Damiani, qua fingulatem 
in cordibus noftris, tibi vendicas princi- 
patum. Serm:a. de Nativit: Władza ta, 
ktorey 


ktorey „do kazuief nad nami, nie na poftrach. fig 
gle na ufczęśliwienie nafes mie na głowy ale na 
ferca ściąga, nie má ogromności fig, iedynie Max 
cierżyń/kiey Twoiey powagi, ale na tie wypowie= 
daianey, a oraz wylaney ku grzeftnym miłości za- 
fadta. - Tym ci pod bitag fobie, codziennie ich 
umyfty, temi jpofobami, odziedzizaf Jerca naffes 
temi powjechug fobie wymagał w wfyfikich mi- 
tást: — Zia tym tak zobowiązany. Tobie lud wfiy= 
sjiek, Tu Ciiedni, w Domku Twoim oddaią ni- 
(kie fie poklony. > Tu drudzy wypłacaią fig. Z 
foysh długów, iaktylko mogą. Tu [chodzą fie 
trzeci, aby gorącym nabozetflwem y iawnym wy- 
pełnieniem foych ślubów, uczcili Cię ` O! nay- 
thwalebnicyka Panno.  WRyfey zneidc.Cig za 
Panią fwoig, porzucaia fwe domy; udftępuią do 
l- -egafu fwych miłych dziatek, od kładaią wielerazy 
| naygwałtownieyft int erej 4 a przy tym na rozma- 
ite hę truly y wielorakie odważaią fig kofttys 
byleby „tylko jamę włafnych ofob fwotch obecnos 
ścią, 2 takim fis fiz wiązaniem oświadczyli ku 
Tobie; na iakie //q tylko zdobyć może ten: ktory, 
coby „naylepjy -w świecie Pani a oraz najmo- 

| £niyfzy na Niebie. Monatc hyni ffacownicyffego 
| prom fiebits ofirqwat , nie ma nic drugiego y 
1 pictownego tak ferce y Dufg.- O! co. thro "menie 
ofiar, co ślubów, co placzu y voeem to pos 
| unie fig va opo, co womiejącyh modlitw za- 


b tà- 


fytuią do Ciebie ob Matko, Panowie. rownie iako, 
y dud pofpolity „ ba Xiqżęta y AMonarchowie. 
Wjak widział świat, takowe przykłady pobo- 
żności. nawet w Krolach, ktorzy mieli sto fobie za 
chwałę wielka, a nietylko za koraysé. y ficzęście 
quic. wat pod Twoją połężuą obronę y opiekę Kro- 
lef wa f moie Jako tu przed” Twym. Olrarzem y 
Obrazem fihilent y uniZent, nieraz fkłuuralt fig 
pod fhdkim beriem Twoim: Krolowa Nieba y, 
ziemi. Jako tu Jkładzhi Korony foie u nog, : 
Twoich, y zawfe byli tak fczęśliwi że doztalź 
cudownie. wparcia -y pociechy od Ciebie. 

Atak niezmylę fig zprawdą, kiedy rze” 
kę że tu, to mieyfce nayślicznieyfiey ozdoby, per 
fei decoris: Wybrane między wfyfłkiemi nia. 
Świecie; a oraz  Mfławione przez naywjpaniałje 

„ cuda Dobroci jedynaka Bofkiego y Twego, iedyna 
Matko MARTA. Tu ta, flolica łajki na kto- 
fey Ty 2afiadaff famowładna Monarchyni, trzy- 
miaiąc złożone "wręku Twoich, wfyfikie fkarby: 
litości Panfkichs iako Ci grzyznaie 5, Effrem: in 
manibus tuis Thefauri, miferationum 
Domini. Seyin. de Affump: s Tu to Miafło uzie- 
czki y nayzupełnieyfey mocy, utbs fortitudinis, 
Civitas Refugii.- Gdzie |(naywiękfi y tayzu- 
ehwali grzefnicy, podługim obłąkaniu fig .fwoim, 
narescie znayduią zupełne bejpięczeńftwo prze- 
«iw /prawiediiwości Bofkic, y do zgody zuri 

: y przy- 
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przychodzą. : Tu ta prawdziw(a fadzawka przy 
ktorzy: tyle mie mocnych ślepych. , | chorych, wy- 
febłych y na dufy y na ciele, mie iuh c2ekaiq D 
fiapiemia Anielfkiegoy y porefenta wody, ale tuż 
maią Ciebie Matkę nay!afkawfta dla fiebte, ktore 
gozwalak im czerpać obficie z tego morza Tafk 
ktorym Ty ifs o! MARTA. Tu ieft ow ftot 
Duchowny, chlebem ożywiaiącym dufe obpatrzo= 
ny, e przy ktorym Ty Pani naydobrotliwfa u- 
dzielaf grzcfnikom głodnym tajki, z poczatku 
| jak odrobin [padaiqcych z fiolika Twego Nazas 
seńfkiego, „ale ktore wiernie z pożywane, fłaię 
fic potym dla mich chlebem, z dolnym ich zafilić 
y umocnić, w drodze cząfu życia tego y na dalekę 
drogę wieczności. Słowem tu Ten nayświętfyy 
a orae, maydrozfy Depozyt, nam do rąk powie- 
rzony, ktorego my iefteśmy  wiernemi fłrożami, 
fhnie po całym świecie fławny, z tey obrony, 
ktorą nam dawa? w każdym złym y fmutnym ra= 
zie. Tu przed Twym naycudownieyftym Obra- 
zem, iak przed drugą Arką przymierza, uciekać 
mufieli potyle «razy! rofprofeni Filifynczykowie 
czyli fprzymietzeni przeciyko chtyftofawi y To- 
bie Matko nieprzyjaciele mieyfca tego 5zwedzi 
y Huffitavie. Ale na coż przypominaniem tych 
Rewolucyi, tych fmutnych odmian, tych przykrych 
y dawnych fkutkow rozrzewniam niewcześne żale 
w jercach naffyehs kizdyś ie nadgroduila wfyfikie, 
o! Je- 


( , s 
è! dyna Pociefycielko obfitemi. pociechami © 
Nieba. Alboż to wiepociecha dla nas; że od OT». 
Jat Koronacyi, a Więcej iak 396. wprowadzenia 
tego naycudownieykego Obrazu feczęśliwie crer- 
pieni y zachowami: al miłofierney Reki Bofkiey, 
dotąd fig cieffemy Tobą doznaiąc: Twty opieki 
nayfkutecznieyfzej. „Alboż to nie pociecha, że 
w każdym niefczęściu z tych ktore BOG prze: 
puścił na mieyjce to, poglądał oraz na nas iako 
jefcze wh fwoie dzieci; a że z Oycowjkiego [wego 
około mieyfca tego fłarania, mie iuż dawał nam 
uwolnicielow, iako niegdyś Zydom, o wych: Qa 
tonielow, feftych, Gedeonow, SAmfonow, iaka ra» 
czey fam chciał być uwolnicielem nafym. Ego 
ero vobis in Dcum & in protećtorem. 
Y był tym prawdziWftym im cudownieyftym., Ale | 
doi to niepociecha że tyle nawałności dawniey y 
świeżo naffych yezafows: ktore powinny były za- 
trząść tym wjpaniałym gmachem, tym koftopuym 
Kościołem, tym Klaftorem y iego murami, nie- 
fużyły iednak wfyfłkie tak ku uczynieniu | tego 
tmieyfca bardziey flawnym, y godnieyfym względu 
y pofanówania nawet u poftronnych narodow. Ach! 
Matko naycudowniesfa: dofyć dofyć tych pociech; 
domyslamy fig. ze wfyfłkie te wyfiy od BOGA. 
A Domino factum eft iftud. W/akże przez. 
Ręce Twoie do fłały fię do nas. Y iakożkoiwick 

dziwi 


dziwi fig Świat temu, vi iednak przyznać że 
wfyfłko to ftało fig dia C Sibies Dia Ciebie.o! 
MARYA aby Świat widział, c0 może Matko - 
u Syna y wiakicy czci y chwale iefles u Tego;kto- 
ry czo Cię y by? Ci pofłufny gdy sefcze żyła 
na świecie. A choć też cokolwiek y dla nas, to 


-dla tego, abyśmy fanuiąc Cię y kochaiąc zawffe 


Fako Matke, fłaliśmy fię oraz gednemi- Macie» 
vzynfkiey Twoiey opieki, Ale do kątże mnie 
lekkie pioro unofif? umiek tak dobrze *okryślać 
fczęście powfechne wfyfikim, czemuż: nie moie 


„ fozegulne? czemu gdy licayft obfernie drugich ko- 


rzyści, nieabieraf ich wfyfłkie względem mnie? | 
milczeć -o tym fig mie godzi, czego: zapomnieć 
mie podobna. „Ach! kiedy fobie w fpominam na 
żyłe przeciwnych opatrzności y odmian W życia 
moiri; ©! prawdziwie Matką mi fig pokazała 
w tych wfyflkich; a Matką nad zamiar przedzie 
yug. "Supra modum Mater mirabilis, & 
bonorum. memoria digna. - 7 gdziem ia. 


żowinien był, MY fgrazy zginąć, tam ia tys 


fiqcrazy mocricy utwzerdzony bytem przez: Ciebie: 
O MARTA. T tencito seft aw dług 2 ktorego 
nigdy Ci fig dofyć niewypłacę, choćbym Ci y naya 
Wierniey fłuży? tak pragnę do Smierci, Lecz 
procz tegez gam y inny, urzędowny; a z ktos 
yega radbym fie wyplacił teraz, gdy fig. fcielg 
pod nogi Twoie, wraz z tym còt cfiaruię. Mos 


igc ieft 


iet feft, té małe pifma dois y ie moie, mole 
om ia ie zgromadził y wiedno zebrał, lecz. nie 
moie znowu, bomi pawoli przychodziło od BOGA 
przez Ciebie ©! MARTA. -Mufe tu wyzhać, ` 
że Tyś mi wyiednywała wfiyfiką tę gorliwość pa- 
śrzebuą, W prazepowiadaniu tego fłowa Bojkiegi. 
Tyś miie poddawała wielorakim promieniem oz, 
świecenia do głowy y do fera. Tys nawet w 
fpierata flaby głos moy. yfiły. - Y ieżeli mam sa 
fcze mowić: Tyś właśnie w ten czas mowiłu fa- 
mado ferca luda Tobie przywiązanego  kiedym 
ia mowić uie mogł tylko do ich afu. A tak wya 
fiko będąc Twoie, y to pifmo y ta praca w przepó: 
wiadaniu, y pożytek zabrany z niego, Varescie 
ia fam, rozum, dowcip y ferce, wfyftkoć fig fu- 
Śnie należy odemnie. Y to. też wfflko wraz 
ztą „Kiążką oddaiz Ciy poświęcam teyaz. Wey: 
szyi e! Opiekunko moia wa[erce, 2 ktorym Ct 
addaię to"wfyftko. -Co jezeli y to wie tef godne 
Ciebie, zobacz wedy firzpienie iego, ktorym áeft 
żakłocone, nie znaydując iui nic, czymby Jig za 
żyłe doznanych a mezliczonych 'łafk, wypłacić 
mogło tak Dobrey Pam iaka Ty, lubo tak gorąco 
* pragnie.  O! MARTA to albo pocie ie rofkwi- 
lone wzałach, w tenczas właśnie kit dy to piffe. 
ANtech. Duch moy vozraduie fig iuż w_Tobis Matko 
przedziwna, frzedziwnego BOGA. * Niech zpo- 
darunkiem, ktąryć prezentinię będę ile przyśęty. 
Wjak 


— — 
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Wfak nie mniey chcę iak tylko, żebym Znie był 
bcaie wzgardzony ad Ciebie, y ńcżeli zbyt ieft ps- 
dły y na Maieflat Twoy nayczyfffy mniey przys 
awoify , Wfak vadbym  przyozdobié go teraz, 
wfyfkiemi temi wyrażeniami afektow, pofíano - 
pania, wdzięczności y miłości, naiakie fte tylko 
filli OO. święci, kiedy Ci podobne czynili pø- 
chwały,  Mowiłbym z niemi do Ciebie ale nie 
zapominaiąc wcale o fobie, o! MARYA przyc- 
bleczona fłońceg; pod którey nogami teft Xiężyc, 
g na głowie ze dyunaflu gwiazd Korona, ose 
dwanascie godzin lita. życia mego, a fpraw żeby 
fig niezaćmił cffatni śmierci mory. Mowilbym 
do Ciebie o! drogo Kroleftwa o! via Regia. 
Przez ktorą BOG do nas z fłąpił zwyfokości, 
grojłuy ściefki życia mojego, żebym tak zawfe 
biegł drogą przykazań iego,rżbym go dofedł fczę= 
śliwie na terminie. Aiowitbym do Ciebie o! Kole 
kiorey BOG gobłogofiawił o! ager cui bene- 
dixit Dominus. azaj wady tyle blogofla- 
witńftw , uwielbiona od BOGA, pozdrowiona 
przez Anioła, blegoffawiona to przez Symeona to 
przez Elżbietę to przez Koscioł y wfyfikie Na- 
rody, czy mozeff y mnie miepobłogofławić? albo y. 
tym wfyfłkim, ktorzy tylko pragną coraz Więcey 
cbwalić Cię y flawié, iuż Kazaniami, iu Xig- 
gami, duż Swiętemi o Tobie rozmowami, Mos 
Wikym do Ciebie o! Okręcie zdaleka nam chleb 


frzyna- 


grzynofący ©! navis inftitoris, de longe 
portans Panem. Ty ktoras nam fprowadeita 
Syna Bofkiego. . Que nobis Filium DEI 
advexifti. S. Bern: bom: z. (uper miffus 
fpraw abym nigdy nie był głodny włafkę Bojką. 
Mowitbym do Ciebie: o! Matko świata offerocia- 
łego o! Mater orbis viduati, iemu zofławio = 
na ku pociekę wtym Obrazie po w Niebowzie- 
ciu Twoim. Orbi reliéta-in folatiuma. Fo- 
wiek mnie, tych ktorzy fd Twoi, y wfyfikich kto= 
rzy. Ci fię tu oddają.  Pocief tak fkutecznie, 
żebyśmy fig ciefyć mogli z fobą wiecznie wi- 
dząc JEZUSA. To prawda pokazuicff nam ge 
teraz ku zaffudze nafey, w tym Ołtarzu, pia- 
fuiąc, go na ręku iako Matka. © Lecz oraz pros 
fiemy, żebyś nam go pokazała y ku nadgrodzie 
w Nicbie, gdzie znim: zafiadaf iako Krolowa. 
Tei fa pragnienia moig y tych, ktorzy tylko žy- 
czą dobrze mieyfcu temu y fobie, aktore tu 
przyłączam y za naflż do Tronu y Oltarza Twe- 
go, gdzie fkładam to fezupte dzieło pracy moiy, 
ŝak malenkie ziarno, ale tudzief obiecuiąc fobie, e 
rosnie w fercu tych,dla ktorych ieft napifane. Ot 
MARTA niech ze pod tym wielkim mieniem y 
przy Tiwoiey naymoznieyfezy Opiece, o ktorą Cię 
dla nich y dla fiebie profę;, tak ftramienie wd, 
wzbiorą y wzrojną tę Kazania moje concrefcat 
"ut pluvia doćtrina mea Deutr 32. c, Niech 
iak 


jak, wolny deffezyk, ktory gdy fkrapia polniutko 
przenika trawę,tak te prawdy, gdy otworzą. ith ro- 
i züm, przenikaq ich ferca, porufą orat wolą tych 

m ktorzy ie czytać będą. Quafi imber fuper her- 
bam, & quafi ftilla fuper gramina tbid: zit. 
Poczytam to fabie za naywiękfy prognoftyk, ieże- 

Ji będę wtym wyfłachany oco profe, ktory mam 

to fczęście polecióy ficbie, g cały Zakon meyy 
wfyftkich dewotow y dewotyjfek; Tobie: nayłajka- 

|”. tpfty Pani naffey, TIBI gratiofe Domine 
-poftrs. -Tobie Krolowey , Tibi Regine; 
Tobie Pziedzicce, Tibi hera Tobie Miis ' 
BOGA, tibi Matri DEL 5, Atanaf: 

Evang; de SS. Deip: Y gdy Ci icb polecam; fam | 
v swiadzzam fig; iawnie przed światem, ze ieflem 
wiekurście, 
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FACULTAS 
REVERENDISSIMI PATRIS VICARII 
GENERALIS GUBERNANTIS S.T.D. 


(C Onciones in Dominicas totius Anni per 

R.P. Theodorum. Gruber S. Ordinis Mo- 
nachorum S. PAULI primi Eremite Corci- 
onatorem Claro-Montanum confcriptas. & 
à deputatis Ejusdem Noftri Ordinis Patribus, 
doćtrina & Judició preftantibus revifas ac 
approbatas, ut Typis vulgari poffint ( guan- 
tum in nobis eft} facultatem "impertimur. 
Dabamus in Monaítério | Claro-Montano- 


Częftochovienfi die 27. Augufii1777. 


P. CAROLUS. ORDODY 
Ordinis. Monachorum S, 
PAULI piti EremiteVI. 
CARIUS GENERALIS 
GUBERNANS 


mpp. 
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|, CENSURA 
THEOLOGORUM ORDINIS. 


i pO9ftquam Anno Superiori binum Concio 
num. Opufculum, unum pro Mytterijs Be- 
atffime Viginis Manz, alterum pro nonnul- 
lis Sanctorum Feftivitaribus Authore R. P. 
Theodoro Grnber S. Ordipis Mona-horum 
$.PAULI primi Eremita Concionarore Cla- 
ro-Montano in lucem publicam emanatum fit; 
nanc bipartitum ejusdef authoris pro totius 
Asni Dominicis Apottolicum opus quod fa- 
culrate mihi a Reveéreudiffimo Patre PAULO 
ESZTERCHAZY ejusdem Ordinis: Gene- 
rali Prelato Infularo, Commiffario Apofto- 
lico S. T. Dre conceffa diligenter examina- 
verim, nihilj; ia illo ad verfum Catholicae 
Fidei ac pijs moribus adiovenerim, imo pro 
nulitate magna & falute animarum condacere 
judicaverim, ut idem Typis quoad me. 
attinet mandetur, dignum. cenfeo. Datt. in 
C onventu Beffovienfi Anno 17 77. die 2. Ja- 
nuarij. , 
P. GEORGIUS MIROSZEW- 
SKI Ordinis ut fupra Provin- 
cie Polong Vicarius Prior 
Beffovientis S.T Dr. 
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O? Concionum in Dominicas totius An- 

ni Intitulatum Kazania Niedzielne. Per R. 
Patrem. Theodorum Gruber | Clari Montis 
Częftochovienfis Predicatorem Ordinarium 
Eximio labore Concinnatum, ac in duas par- 
tes divifum, diligenter & Confiderate Legi. 
Et cum nihil in JIlis repererim, quod aut Fi. 
dei Catholic» adverfaretur, aut San&titati 
morum forct diffonum, ut preli beneficio; 
luci publice exponatur dignum Cenfeo. Si 
ita videbitur Jis ad quos de Jure. Datum in 
Monafterio Lesniovienti Ordinis S. PAULI 
primi Eremite Anno Dni 1776to Die 1o. 
Menfs Maji. 


Fr. PAPHNUTIUS ZAWIDZ. 


KI Ords Ejusdem Prior Le- 
śniovienfis 


mpp. 
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APPROBATIO 
CENSORIS ORDINARIJ. 


GUprafitas Contiones R. P. Theodori 
Gruber ftudio-elaboratas, nihil in fe, quod 
ZOrthodoxe Fidei, & borjs moribus adverfe- 
tur, continentes cenfeo Typis imprimendás 
€ffe. Si ita videbitur &c.In quorum &c. Datt, 
Cracovie in Collegio Jurisconfultorum Uni- 
verfitt. Cracov. die. 15. Aprilis 1777210. 


M. ANDREAS LIPIEWICZ 
U. J. Dr. & Profeffor Cano- 
nicus Cath, Crac. Librorum 
Cenfor,Univerfit. RECTOR 


KEKE 
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(C Onciones in Dominicas Anni fingulas 

a R P, Theodoro Gruber SacriOrdińis 
S. PAULI primi Eremite in Claro Monte 
Częftochovienfi Ordinario. Concionatore e- 
lucubratas, vidi legt examinavi, plenas Spiritu 
Apoftolico, & ad informandos, rećteque 
componendos Fidelium Xti mores fatis con- 
ducentes reperi. Quamobrem ut luci publice 
mandari poffint dignas cenfeo. Datt. in Col- 
legio Majori Univerfitatis Crac. die 24. Fe- 
bruarij 1777. 


M. JOSEPHUS PUTANO. 
WICZ Se. Tha.Dr & 
Prof: Eccl. Cath.Plócenfis | 
Canonicus. Colleg. SS. 
OC. Prepofitus, in Opato- 
wiec Curatus, Librorum 
Cenfor. mpp. 


[Mprimator Cracovie 7. Junij 1777. 


JOSEPHUS OLECHOWSKI 
Że Archid. Cath. Crac. Auditor 
& Judex Generalis. 
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Hd Non furantur, qui ab aliis inventa 
£v in Verbo DEI affumunt. Qui enim fu- 
EH rantur, alienum auferunt. Verbum au- 
tem DEI non eft ab eisalienum, qui ob- 
tcmiperant ei: potiuíq; ille dicit aliena, 
qui cum dicat bene, vivit male. 5. Aug. 
libr. 4.. de doł; Xti c. 19. 


In oratoribus Verbi Divini debet 
efle quzdam diligens negligentia, qua 
fic ornatum detrabat, ut fordes non con- 
trahat ldem c. xo. 


Quid prodeft clavis aurea; fi aperi- 
re, quod volumus, non poteft ? aut quid 
obeft lignea; fi hoc poteft; quando nihil 
quzrimus, nifi quod clausü eft? dem c. 11. 


Ornari res ipfa negat, contenta do- 
ceri. Autor recens. 


KAZANIE 
NA 
NIEDZIELĘ w SROD OKTAWY 
BOZEGO NARODZENIA 
O naśladowania Pana JEZUSA. 
Ecce pofitus eff bic in ruinam, O 1n refurrechio= 
nem multorum in 7frael,- Luc. 2. 


Oto ten położon ieft na upadek y napo- 
wftanie wielu w Jzraclu. 


Dziwna fo ieft taiemnicá 
Chrześcianie moi, zawie- 
9 raigca w fobie wyrok oczy- 
wity odrzucenia ludzi od Pana BOGA, 
ze Zbawiciel Pan ma bydź wielom fwe- 
go czafunazgube, y potępienie. Ale 
tadruga ledwo nie dziwnicyfza, że ze 
wizy- 


2 Kazanie” 
wfzyftkich tych. ludzi odrzuconych od 
BOGA,raywiękfzą zguby przyczyną ma 
bydź Chryftus złym Chrześcianom. 
Obiedwie te ftrafzne laiemnice, (3 nam 
obiawione od Ducha $. bo Ewangelia 
nietylko nas .upewnia, ze ten. BOG 
Czlowick wynidzie na zgubę bardzo 
wielu ludziom, «ale wyraźnie przydaie, 
że to ftać fie miało w Jzraclu,. to icft: 
wpośrzod ludu Bożego, ludu od BO- 
GA wybranego, y izczęgulniey uko- 
chanego. Ale ktoz ieft profzę ludem %1- 
kim? oto lud Chrześciańfki, ktory na- 
ftąpił po narodzie Zydowikim, y ktory 
podług S, Pawla ieft teraz ofadzony na 
micyfcu prawdziwych  Jzraclitow. : 

Chrześcianie moi widzieliśmy, y 
przyieliśmy go niedawno Zbawicielem, 
to icft: zadofyć czyniącym za grzechy 
nafze, dopefniymyz dziś tę materya, y 
zobaczmy, jako iefzcze urodził fie 
Chryftus dla tego, żeby był nafzym 
wzorem y przykładem. Ten ieft iedy- 
nv fpofob, uchronienia fic przed tym 
firafzliwvm wyrokiem, oglofzonym w 
tey tu Ewangelii. ANiechcemy go mieć na 
foy. upadek, fłaraymyż fię naśladować go na na- 


Je po- i 


ná Niedz: w środ Oktawy B. Nar. e) 
fe powfłanie, y zbawienie. JEZU maleńki 
przyobleczony w fłabinchne ciało nafze, 
fpraw mitościwie, aby ktorzy cię teraz 
iako Zbawiciela*z pocieck3 przyimuie- 
my, mogliśmy feź nasladować cię iako 
w zor y przykład, nam na zbawienie a 
Tobie na więkfzą Cześć y Chwałę. 

Nie tylko to- Jozef y Matka Jezu- 
fowa dziwowali fic temu, co o Jezufie 
Panu mowiono, y có w nim widziano: 
iako rofł, y umacniał fię napełniony bę- 
dic mądrością.  Przewidział to dawniey 
Jzajafz, w takim wyrażeniu: opifuiąc 
nam przyiście Jego.  Malenki nam fie 

-narodził, y Syn nam ieft darowany, a 
zwane będzie Jmię iego; Przedziwny, 
Radca, BOG możny, y tam daley: 
wízyftkie te wyrażenia godne f3- uwagi 
y ferca nafego.  Uwagi,żebyśmy to do- 
brze  poięli, cośmy w nim y znim odc- 
brali, ferca, żebyśmy w ślady Jego wftę- 
powali.  Nayprzod tedy urodził fię 
nam, y ieft nam darowany nie z żad iych 
zafług nafzych, “ale złafki, a iak mowi 
S. Paweł, nie z uczynkow Jprawiediimosci, kto - 
tebyfmy my uczynili, ale fczegulnie z wielkiego 
miłofierdzia Swego, zbawił nas przychodząc do nas, 
Noa 


Kazanie 
Nom enim exoperibus iufitie,. qua fecimus titi, 
fed fecundum mifertcordjam ftiam falvos nos fecit, 
veniendo adnos. A w iakimże przybraniu? 
oto biorąc na fie wfzyftkie fłabości na- 
fze, a przytym male w fobie wfzy- 
kie dofkonałości naypomyślnieyfze, a 
krore to Bernard S. wyraził w tych 
krotkich fłowach mowiąc: Coż ief infe- 
go? y co znaczy |mie Jezufowe, tylko że był 
przedziwny w Narodzeniu, Radca w opowiada” 
uu, BOG Y czynieniu, możny W cievpieniu, 
Qyciec przyfżych wieko, w Zmartwychwfłaniu, 
nakoniec Xiąqżę pokoiu, w ubłogofławieniu Wie- 
znym. "Wnidzmy w rozważanie tych 
flow przedziwnych. O! co cudow 
Chrześcianie moi? Poczęcie jego za 
fprawą Ducha Nay$wietízcgo, Narodze- 
nie bez boleści Matki, y bez - narufzenia 
Panicńftwa Maryi, życie Jego bez nay- 
mnieyízcgo upadku. A nadto przedzi- 
wny On w opowiadaniu Taicmnic Oyca 
fwcgo, bo migdy tak nie mowi? fczery czło» 
wiek, Nunquam fic bomo locutus eft: Joan. 7. c. 
Przedziwny w Cudach bo nikt nie mogł 
czynić takie iako On. znaki, Nemo poteft figna 
fecere que facit: Joan. 3.c. Przedziwny w 
Przemienienin fig, gdzie Twarz jego zdińe- 
śniała 
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śniałź iako Słońce. « Facies eius, ut Sol: Apoc. 
-1o. Y ieżeli iefzcze krok uczyniemy ża 
nim, przedziwny On w męce y smierci 
fwoiey, podczas Ktorey flonce fie za- 
ćmiło, fkały pryfkały.  Przedziwny 
wfít;pieniu do piekłow, gdzie zatrząfnął 
całym Kroleffwem czarta, Terrens fatane Ke- 
gnum ad Colofi: 2. c. Jak mowi S. Paweł. 
Przedziwny w Zmartwychwfraniu wzru- 
fzaiac ziemię y otwieraiąc groby. Prze- 
dziwny przy w Niebowftąpieniu w wiel- 
kości mocy fwoiey powracaigcy y uno- 
fzący fię. Przedziwny w-udzielaniu Cia- 
ła fwego w Nayświętfzym Sakramencie. 
Będzie iefzcze przedziwny” na końcu 
świata: dobrych koronuiąc, a złych ka- 
rząc. Nareście przedziwny będzie ca- 
łą wiecznością w wfpaniałości chwały 
fwoiey. Ale nie tu ftawa Prorok: opo- 
wiada nam Malenkiego jezufa, iako 
ktory miał bydź zwany Radcą, w famey 
rzeczy radzi on, y do ferca podate każ- 
demu, natchnienia zbawienne; temu 
mowi: feżeli chce£ bydź dofkonałym idź, y po- 
przeday co map, y tak naśladuy mnie.  Inne= 
mu mowi: czyń pokutę, a zbliżyło (ie 
Kroleftwo Bofkie dociebie. Iohcmu 
iak niegdy Magdalenie; podź w pokoiu, y 
nies 


Kazánie : 

niechciy więcey grzefyć. Do niego tedy zą. 
wize nam fie udawać należy w potrze- 
bie zbawienia, Jego rady y natchnienia 
fłuchać, y iść za E. z ochotą, y pre- 
tkim pofłufzeńftwe | Potrzecie nazy- 
wał go. Prorok BOGIEM, a dlaczegoz? 
bo ftworca wízyftkiego. BOG on za: 
wíze czyli gdy grzmi, y rzuca piorony 
na Niebie, czyli gdy leży maleńki, y 
płacze w żłobie. Ucickaigcy do Egiptu 
y utaiony przed złością y okrucieńftwem 
Heroda, lub zawiefzony na Krzyżu, y 
nafycony obclgami, lub też położony 
w grobie, bowlzedzie dał iawne dowo- 
dy Boftwa fwcgo. A nadto mocny 
wfzędzie, na Niebie,na ziemi y na Krzy- 
Zu, tu zwyciężył świat, owdzie gtzech, 
tam smierć, w piekle czarta. Poczwar- 
te ftał fię prawdziwie Oycem przy fzłe- 
go wieku, ko przez Narodzenie (woie, 


Przynioff nam nowy rok z fobą, nowe - 


czafy, obfite świetne, y bogate w.łafki 
y Dary Niebiefkie,” iako mowi tu Vata- 
Blus adam urodził nas czafowi, Chryflus wie- 
czngsci, Adam śmierci, Chryflus Zmartyychwfla- 
miu, Adam ziemi, Cbryfius Niebu, adam ku 
tema 
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temu biednemu czńfowi, Chryffus ku przyfłemu 
wiekowi fezesliwosci. Adam genuit nos tempori 
Chriftus aternitats, Adam morti Chriftus Refur- 
rechioni. Adam terre Chrifius Celo, Adam huic fe- 
culo Chriftus futuro, „ Y S. Grzegorz wte- 
f'owa: On obiawił (ie w ciele, ktoryby 
wybranych fwoich zapifał w wieczności. 
Flg apparebat in carne qui electos. adfcriberet in 
carne. — Bylietzéze Chryftüs Xigzeciem 
pokoiu, bo był nietylko tfpakaiaiqcy we Krwi 
fwoiey iak mowi Apoftoł wfyfkie rzeczy 
czyli ktore wiNfebie, czyli ktore na ziemi fa, 
Pauficans in Sangvine fuo, five qua in Calis five 
qse interris ale nadto dawcą pokoiu, 
czyli to z Bogiem, czylito z bliźnim, 
czyli z włafnym fumnieniem. Do hie- 
go fig tedy uciekaymy, ile razy zgty- 
zoty (umnienia, lub iakiekolwiek po- 
wierzchowne dolegliwości przycifkaią 
nas. Narefzcie był zwany Emmanuel; 
co fie znaczy: BOG znami. Zaifte icft on 
zawize znami, począł bydz znami fta- 
wfzy fię człowiekiem, ieft znami przez 
łafkę y obiaśnienia iwoie, iet znami w 
Nayświęt(zym Sakramencie aż do (koń- 
czenia świata, a nadto będzie on zva- 
mi w wieczności calcy, ale z iakim do 

kia- 
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kladem? oto ieżeli y my z nim bydź y 
żyć będziemy w łafce. 

Nie inaczey  Chrześcianie moi: 
chcemy żeby BOG był pafz wcale w 
Niebie, ftaraymyż fie bydź wcale lego 
na ziemi, przez naśladowanie życia lego. 
Na to fię On nam narodził, żeby był na- 
fzym wzorem, trzeba tedy żyć, iako y 
On, tym końcem ieft On nam od BO- 
GA dany, tak dalece: że BOG, według 
wyrażenia S. Pawła nigdy nas nie uzna 
za dzieci fwoie, y za wybranych fwoich, 
tylko ile nas znaydzie podobnych obra- 
zowi Syna fwego. Y dla tego ten to 
BOG y człowiek przyoblekł na fie cia- 
lo nafze, aby mogł bydź oczyma na- 
fzemi widziany, aiak mowi $. Leo gdy- 
by Bogiem był tylko, niemogłby bydź przykładem 
dla nas, bo w teu czas widzieć byśmy go nie mo- 
gli, ale będąc oraz Bogiem y Człowie- 
kiem, ma czym pobudzić zmyfły naíze, 
ma wfzelkie prawo, aby fię do ńas ode- 
zwał:patrzcie na mnię y naśladnycie mnię,m o- 
żecie mnię naśladować, co więkfza po- 
winniście mnię naśladować. Co zaś lu- 
dzie? mogłem Ia z Nieba zftąpić, żebym 
was był nauczył unizac fie, a wy niemo- 
żecie 
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żecie zpuścić zwafzey pychy y wynio- 
fłości, iam fig nie wftydził (tac (ic wam 
podobnym, a wy wfłydzicie fię poka- 
zać fię podobnymi mnię, moiey poko- 
rze, y moiemu uboftwu, Iam fie nie lẹ- 
kał waízych nędz y fłabości, a wy bę- 
dziecie fiz lękać moich cnoty przykía- 
dow. .Naymilü moi: nie fa to prożne 
wyfadzenia dowcipu megó, fą to wieku- 
itte prawdy iego: to nam przepowiadą 
uboga ftaynia w ktorcy (ie Chryftus ro- 
dzi, oto na nas woła żłobek, w ktorym 
ubogo złożony łeży, y płacze, to nam 
ogłalzaią łzy iego ktore wylewa obficie, 
y ieżelibyśmy im nie dali ię zmiękczyć, 
tedy zdaie fię: że nam iefzcze od kolebki 
fwoiey głofi owym przeklęt”m biada, 
a ktore tak częfto powtarzał w dalfzym 
życiu fwoim. Biada wam ktorzy macie 
pociechy wafze ma tym świecie, biada 
wam ktorzy biefiaduiecie, wam ktorzy 
przepedzacie dni wafze w wefołościach, 
wam ktorzy odbieracie pochwały, y po- 
fzanowania od ludzi, biada wam bogacze, 
nicprzeto właśnie żeście bogatemi, ale 
£e ufaigc w bogactwa walze przemiia- 

iące, 
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iące, nieftaracie fie bydz podobnemi 
Synowi Bofkiernu, „Ktory z bogatego ia- 
kim był, (laf fig ubogim, y nie myślicie 
higdy o awym fzczęściu,ktore On przy- 
obiecał prawdziwemu uboftwu, a ktore, 
ferce zachowywać może nawet wpo- 


śrzod bogactw. Nie iet że to Chrze- | 


ścianie: na coby żadrzeć potrzeba? bę- 
dziemyż (fobie podobać, zoftawać dłu. 
żcy nacela wízyflkicgo tego przckle- 
ctwa? Ey Chrześcianie moi: czas już o- 
brocić oczy ra maleńkiego Jezufa, a o- 
Taz przerwać gnufność nafzę, na Jezufa 
pokornego, a porzucić pychę nafzę na 
lego przykrości, y niewygody, a umo- 


rzyć w fobie delikarnosć nafzę. na lego 


nagość y ubofiwo, a porzucić bogaćtwa 
y zdzierftwa nafze, na lego ku nammi- 
łość, a zapalać ferca nafze; Y ieżch te. 
go nieczynicmy; co my mamy za lerce 
co za zlodowacenie iego że fie nie mię- 
kczy , nieszagrzcwą, ani przejąć daie 
Chryftufowym przykładem? Po cożes 
więc moy zbawicielu przyfzedł między 
nas, ieżeli albo niechcemy, albo fig 
wítydziemy iść za twoim wzorem y 
wftępować w twoie ślady? jeżeli niee 
„chcea 
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€hcemy powściągnąć chęci wyniofłe y 
pożądliwości cicleine, c6 za chańbe ty- 
lu zacnym y powfzyfikie wicki fzaco- 
wanym cnotom twoim, iaka ob-lg3. y 
wítyd' nie czyniemy, iżch figę od nich 
odwracamy y one pogardzaniy. O moy 
Panic: gdybyś Ty fig był witydził fa- 
bości dziećińftwa y ubofiwa twoich 
Rodzicow, gdybyś fię ty był wítydzif 
bydź iako my, gdybyś fię na koniec 
wftydził kochać nas, gdziczby było 
moie zbawienie, moia oftatnia | ucie- 
czka, moia nadzieją? tuć ona ieft w 
tym 'zlobku, w tym famym ict, w 
naywiękfzych przykrościach, y w tak 
gwaltowfiym umartwieniu, y cierpie: 
niu wízelakiey nędzy jiakeś cierpiał, 
zaraz za pierwfzy m pokazanictn fię na 
świat. "Tak nas o tym upewnia S. Pa- 
wel mowiąc okazała ffe lafka BOGA Zba- 
Miciela naflega Wf kim ludziom, a dla czegoż? 
Oto dla nauczenia nas, abysmy  zaprzawfy 
fi niezbożności, frzezwo, fhrawiediy e, y pobo- 
źnie.żyłi na tym swiecie, Coż może bydź 
dofadnicyfzego, co tak iafhegó do po- 
konania umyfłu y ferca nalzego. Po. 
B day- 
X. Teolora Kazania Niedzielne Tom I, 
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daymyż nauce.tak zbawienney rozum / 
nafz, a przykładom tak chwalebnym, 
ktore widziemy w maleńkim  Jezufie 

-ferce, y wola naíza, Znayiny fie zawfze | 
do poddańftwa BOGU, ponieważ, ie 
fam Syn Bofki.oddał Ovcu fwemu, fta- 
lac fie mu być poflu/znym. Co więkfza, 
w poymy to lobie dobrze w głowę, że 
nic-nie ieft chwalebniey(zego, iako bydź 
poddanym BOGU, ponieważ Jedynak 
Bofki miał to fobie za honor. Wre, 
fzcię ktoby to dał, żeby. przy końcu 
tego Kazania, ftał fie ten fam. cud, kto- 
ren BOG uczynił w dzień fwego Na-| 
rodzenia, dla owych ubogich, proftych, 
podłych, y wzgardzonych Paltufzków, 
ktorych obrał (obie za naypierwfzych do 
światła wiary fwoiey. Oro światłość niebié- 

| Jka oświecła ich mowi S. Lukafz: Uczyniła: 

b co więceyę to ieft: tych to nieamieię- 

tnych, napełniła wyfoką nauką y mgdro: 

(NS ścią Bolka, tym to ubogim dała poznać 

M fzacunck uboftwá u BOGA, ztych - 

proftakow y wzgardzonych u świata, po-ł 

czyniła zawoflanych, Apoflolow, na o: 

kolicy y wfzedzie opowiadaiacych Na: 
rodzenie Chryflufowes bo proli fig Pa 


fterze, | 


"TRE 
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na Wiedz: w środ Oktawy B.Nar. 13 
ferze, mowi Ewangelia S. wyfławiając y chwa- 
ląc BOGA, ze wfyfikiego co fłyfeli, y widzieli, 
Ale nic potrzeba tu cudow, Wiara naíza, 
zaftąpić ie gotowa. A do tego tyleć iuz 
ich dła nas poczynił, mimo żadnych za- 
flug nafzych.- Ale wiecie co? przez Chry- 
fufa łafka wefła na świat ^o nią tedy pro- 
śmy pokornie to Dzieciątko z Koscio- 
łem S, mowiąc: Jezufie maleńki łafk 
y darow wízelkich dawco, iakozkolwiek 
iefteśmy ich niegodni, ztym wízyftkim 
y Narodzenia twego, y z ftępienia z 
Nieba, y ftania fię dla nas Człowiekiem 
byliśmy rownie niegodni.. A kiedy ta- 
kie wyfilenia dobroci Twoiey uczyniłeś 
dia nas, możefzże nam bydź zbronny 
Oftatka? ni Panie, day nam więc lafke. 
twoię, kroraby fkutecznie panowała nad 
ferceni nafzym, y przywiodła ie rownie 
do. wierności Tobie, iako też y do go- 

rącey miłości Twoiey, ktorąbyśmy 
pałali w czafie, y wieczności 
fzczęśliwey. Amen. 
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KAZAN BRE 
NA o 
NIEDZIELĘ I. PO TRZECH 
KROLACH. 
O Zabawiania fe, z Panem Bogiem 
w Nabożeńfwie, 
JOOOOOOOGQUCOOOOODDOOOUOCOOU GC KIK 
Inrenerunt sllum in Templo, fzdentem in medio das 


dorum, audientem illos, U interrogantem eut. 
Luc: 2. 


Należli go w Kościele fedzącego, wposrodku Doe 


` ktorow, fłachającego ich y pytającego fig ich. 


NN Yobrazenie zabaw  zbawicielo* 

wych, podane nam w tey Ewan- 
geli: że on we dwumaftu leciech życia 
Íwego; iuż bawił fie temi rzeczami, kto: 
-re były Oyca lego, że fiedział między 
Doktoraini fłuchaigc y pytaiac ich: że 
dawał im odpowiedzi aż do podziwienia 


ich rozumu, to mowię wyhczanie, ieft r 


wyobrażeniem  ukontentowania lego, 
iak mowi Prorok: -ktore zakłada fobie 


dotąd Chryftus, w bawieniu fie z ludźmi, 


y w mi- 
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ua Wiedz: I. po Trzech Krol: 1g 
y w miłym Z nimi przeftawaniu. Nie 
inaczey Chrzescianie moi: Od tego cza- 
fu, iak tylko żyjemy yiefteśmy na $wie- 
Cie, przeftawa On zi ami w Nayéwict- 
fym Sakramencie b :dacy iako przytaciel, 
y pozwala nam z {oba przeftawąć. | Ach! 
y czemuż niezríamy fię, na flodkosci te- 
go pobożnego y wcale S przeitaWwania, 
y na wízyftkich z tąd pochodzących po- 
Zytkach. Albo doświadczmy dziś, fko- 
fztuymy y zobaczmy, tak ffodk; feft Pan, 
y iak pefne ich pociechy, to gorace zde 
bawianie fie z Chryftafem -w babo- 
żeńftwie. Jaz firony moiey, przełożę 
wam. dwoiaki fpofob: w ktoty z nim 
fzczęśliwie przeftawać możecie; czyli 
to fłuchaiąc tcgo, co On wam mowi 
do ferca, czyli też odpowiadaiąc mu na 
to. Materya to icft: o ktorey podobno 
do tych czas nie micliscie należytey'na= 
uki, ale ktorą łatwo poymiecie w tych 
dwoch fłowich. Fierwfe, w jaki fhofob Chry- 
fius w Sakrameticie będący, 2 wami rażmiawia, 
dugie, w Jaki fpofób Wy 2 nim rozmawiać T2971 
bawić ffe macie: Spraw to Chryfte JEZU 
przez twe łofki, profiemy cie, by ba. 
Wieniec fig z Tobą w nabożeńfiwic; było 
nam 


Kazanie 
nam zawfze flodkie, „przyjemne, y To- 
bie wyízlo na więkfzą Cześć y Chwałę. 


PUNKT PIERWSZY. 


Spofob, ktorego używa ten Nau- 
€zyciel Niebiefki, bawiący fis z nami, 
y naüczaigcy nas, tea mowię fpofob na- 
uczania; ieft wcale nowy y famemu 
tylko BOGU właściwy. Naucza On 
nas bowiem, y mowi do nas wewnę- 
trznie, mowi z afektem ferdecznym 
mowi na nafz pożytek, mowi do nas 
wfzyftkich y każdego czafu. A*nayprzod 
ieft ci głosBofki Taiemüy y wcale we- 
wnętrzny, niefłychać :go powierzcho- 
wnie, nie tyka fie bynaymnicy zmyfłow 
iednakże profto idzie do uízu ferde- 
cznych, y tam fię daie fłyfzeć. Mowa 
to ieft, ktorą dobrze -rozumi dufza wier- 


na, gdy ta zebrana iet w fobie przez | 


nabożeńftwo; y tak, iak niegdy Magda- 
łena u nog Chryfiufowych | fpoczywa. 
Niefłyfzycie wy tey mowy, Ludzie 
światowi, à dla czegoż? oto, Ze przez 
tyfigczne © rożne rzeczy flarapia y tro- 
fki, zagradzacie fobie wízyftkie weyścia 
do íer- 
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"na Niedz: I. po Trzech Krol: 17 
do ferca wafzego, tak ze niema ktorędy 
tam fie doftać ta^manna Niebiefka; Ale 
otworzcie tylko ferce wafze, oddalcie 
od fiebie wízyftkie te przefzkody, ktore 
was głuchemi czynić zwykły, a ufły- 
fzycie głos Jego. A co za glos? Tenże 
fam, ktory flyfzafa Jerozolima, do kto- 
rey On mowił przez Ozeafza Proroka: 
zaprowadzę ią na pufłymią y tam mowić będę do 
Serca iey. Tenże fam głos, o ktorym 
mowił Krol y Prorok: Sřwbat będę tego co 
Pan mowi we mnie. Tenże fam głos, ża 
ktory Aug: S. oddawał Chryftufowi 
dzięki, przypominaigc fobie przefzłe 
{we rozwiązłości. Ach Panie mowił on 
jam rozumiał . w mych rofkofach, żeś daleko był 
odemnie, aty tegoż famego czafu byłeś mi obea 
chym, napełniałeś mi ferce fmutkiem y gorzko» 
ścią, ramsłeś mnię twemi Ranami, abys minig 
był uleczył onemi. Słowem ufiyfzeliby- 
ście ten fam głos, ktorym on przez Pro- 
roka mówił do dufzy biędney y bl;ka- 
iącey fie: zagrodzę ia drogę twoię cierniem, 
fprawię to, że uftanie twoia wefołość, 
twoie wyśpicwywanie, przywiodę cię 
do tego; że fie uyrzyfz. na Puftyni odda- 
long, y zapomnianą od wízyfikich, y 

w ten 
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w ten czas mowić będę do ferca twego, 
„ Tak icf! mow Panie,mow do tepo grze. 
Luka: porzuconcgo od wizyfikich, zo- 
fiawiojiego żalowiiwemu, y takicgo iski 
był pierwfzy człowiek po obrażenia 
Cicbie... W tynt to odftrychniemiu fig 
od íudzaccpo y zdradliwego świata, w 
tym fpoceyrku od biednych intereiow, 
ktory (obie więc diiemy bawiąc (ię nas 
boż: nftwcm, mówi EOG do nas. 
- Pofiuchay tedy grzefzniku tey flod- 
Kicy mowy Jego! Twoy to zaifte Chry- 
fits,co więcey BOG to twoy y Oycicc, 
ronie ubolewaiacy na wyft pki dzieci 
fwoich, iato tcż przefirzegający ich zba- 
wienia. Ta to ieft nauka zbawienna, 
nauka wfzyftkie” inne przechodząca , 
zbior wfzy fikich nauk, albo racezcy ies 
dyna nauka, ktorą ci poigc należy; a 
ktora Paweł S.. w.tych dwoch zafadził 
powinrościach; icdna znich ieft abyśmy 
oddalili od febie wfzyfikie przefzkody 
zbawienia. Druga „Abyśmy ćwiczyli fię 
w uczyrkach zbawiepnych. Okazału fig 
łufka Zławiciela nafego mowi On Tísfikim 
ludziom à do czegoz Y odpowiada fobie 
y nam abyśmy z.ższeli fiy tiezbużności y wies 
ckih 
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na Niedz: T. po Trzech Krol: 19 
skich poigdwWosi, (oto fa przefzkody y 
żyli trzeźwo fprawiedliwie y pobożnie (oto 
uczynki zbawienne.) Y wtcy ci to 
nauce, zawiera fig wízyftka mądrość E- 
wangełiczna. 4 hayprzod Czyliż wam tay- 
DO, y czyli codzienne doświadczenie po 
wizykie czafy, aż nadto nie nauczyło, iak 
wielu zbrodni, te to niefzczęśliwe po- 
ządliwości nicftaly (ie. zrzodłem: y jak 
wiele one Dníz nic potępiły? Inni że ufa- 
iac w bogactwa fwoic, przyfzli aż do za- 
pomnienia wcale BOGA. Inni że omas 
mieni wielkością światową, zanic fobie 
midi, owe dobra wieczne będące na- 
wytokoseiach, Inni wcale - że upoieni 
zmyslncmi - uciechami ciała, ponizżyli 
Duizę fwoją niedbaiac na owe Rofko- 
ízy y Radość Niebiefką. Owoż mowi 
Aug. S. Chryflus przez fwoie Narodze- 
nic na świat, przyfzedł nauczać ludzi; 
jak maig. pozbywać te- pożądliwości 
świata y ciała z ferc (woich: Szukali mo- 
wi on: Rofkofmtcy Swiata bogactw, Chryffus 
eiat bydź ubogim: Inni pragneli godności, 
y urzedow, Chryftus nicchciał bydz Kro- 
lem, choć go takim mianowano, Inni 
fynów: 
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fynow fwoich według ciała, mieli za 
naywiękfze dobro, Chryftns takie Maf- 
żeńftwo y fynow wzgardził, Inni oba- 
wiali fie "obelgi, y potwarzy, Chryftus 
wizelkie rodzaie zelżywosci wycierpiaf, 
flowem całe życie Tezufowe, będąc oie- 
uftannym y iedynym  fprzeciwianiem 
fie światu, iego pyfze, y zmyslno$ci, | 
tym famym ieft Chrześciańfkich oby- 
czaiow nauką y Ćwiczeniem, nie potrze- 
ba tylko żebyśmy fie mieli do niego z 
fwony nafzey. . Ale czyliż my go fus 
chamy, y. czyli go fłuchać chce- 
mf: zaprzyć fig świata y fzczęśliwości 
łego, wyrzec fig rofkofzy, oderwać fer- 
ce fwoie od bogactw, narazić fig na 
przykrości. y prześladowania, naprzy- 
krzyć ię fobie, y włafnym namiętno- 
ściom; iakaż to mowa, y co ona znaczy 
ududzi światowych. Ach! iak ta nam 
nauka, ieft nieznajoma y niemiła: ie- ' 
dnakze to ieft nauka Chryftufowa, to 
ict lego Ewangelia.  AzaliZ On nas 
olzuknie, y czyli nas chce ofzukać: mo- 
wmy na to co chcemy: iednakże trzeba | 
koniecznie, albo nam iść zatym -Prze- 
wodnikiem, ktory przyfzedł nas prową+ b 
dzić, 


e. 


na Niedz: I. po Trzech Krol: 2x 
dzić, y ktory famze. ieff drogą prawdą y ży- 
ciem, albo też żyć y umierać, w żało- 
fnych błędach y ofzukaniu nas famych, 
ktore nasprzywiodą do zguby, y ktore 
zciągną ra nas owe Diada niefzczęśliwe, 
a ktore w dalfzym życiu tak częfto po- 
wtarzał Chryftus. Biada wam bogacze, 
nie przeto właśnie żeście bogatemi: ale 
że kochając fig w nich, nie myślicie o 
tym dobru ktorem wam przyfzedł o- 
powiadać, a ktore tylko (amo godne icít 
ftarania wafzego. Biada wam ktorzy a- 
byście fię wynieśli na świecie, y wiel- 
kiemi fig ludźmi pokazali, phiecie fie na 
naypierwfze mieyfca, nie dla tego wła- 
śnie, żeby to grzechem było bydź wiel- 
kim, y zacnym według świata, ale że 
omamieni będąc tą wielkością przemi- 
iaiącą, za pominacie o prawdziwey wiel - 
kości; a ktorą ieft: Chwała Niebiefka, y 
nieśmiertelna. Biada wam ktorzy fię 
teraz ciefzycie, y macie pociechę wa- 
fzę w tym życiu, nie dla tego właśnie, 
żeby wam wfzelka pociecha y radość 
zabroniona być miała; boć fic znaydnią 
pociechy S. y niewinne: ale że będąc 
iakoby, upoieni tęgo eue zmy- 
ślne- 
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ślnemi, nie podnoficie_ ferca y ,umyffa 
wafzego;do prawdziwych pociech będą- 
cych w Niebie. 

Gwałtowne to fa nauki, przyznam 
fig wam; tego Nauczyciela Botkiego: 
ale ztym wfzyftkim Chrześcianie moi 
rozumiem,że wfzyfcy iefteście tego zda: 
nia, żebyście Duizę fwoię zbawili, a za 
tym, w (prawie tak wielkiey, niemożna 
fie wam ochraniać, co więkfza, trzebą 

+ wam żebyście fobie uczynili S. nieiako 
gwałt, trzeba. żebyście bili na włafne 
wafze fklonnosci, y zdania: "Ta bo- 
wiem ieft woyna Ewangeliczna, ktorą 
ten, co mu fic kłaniamy iako: BOGU, 
przyfzedł wzniecać na ziemi; y którą tak 
przekładał uczniom fwoim; żeich na: 
wet niechciał uznać za fwoich, tylka 
przez włafne ich od fiebie famych za- 
przenie. Woyna ktora winnego wcale 
odmienia człowieka, ktora po(kram:a 


go we wízy(tkich lego przyrodzonych: 


fkłonnościach, krotko mowiąc: woyna 
to ieft wprawdzie ciężka y ttudna; ale tu 
dzie o zbawienie. Miarkuycież fie, po- 
Zwalam wam Chrześcianie; jak fie też 
fprawniecie względem tych nauk Niga 
bic» ` 


Nez r 


< mm z 
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na Niedzè I. po Trzech Krol: 23 
biefkiego, Nauczyciela: iak iefteście poe 
wolni rofkazom Jego? y owfzem mo» 
zemyż bez żalu patrzyć, na ludzi co zy» 
wo gatngcych tę za światem, y icgo 
proznościami, przeciwnie: porzucaią- 
cych ifinosć tzęczy y nauk zbawiciclo: 
wych? woła świat mowi tu Didacus Stella, 
żeby zwiodł, wabi ciało ażeby ofpecié, wzywa 
Cart, ażeby przyprawi? 0 zgubę y bieży fie, 
ztbfąd, yiekcze z ubieganiem, kiedy tylka 
wzywa Chryftus, kiedy refkazuie nam 
z Nieba, kiedy mowi do nas z Krzyża, 
albo też z Nayé: Sakramentu, kic dy nas 
pobudza y profi; iego przykłady y iega 
prozby, nic nie otrzymuią. Niematz 
nikogo, ktoryby za nim pofzedł y miał 
w używaniu nauki lego zbawienne. 
Będziemy wymyślać tyfiączne pozory, 
tyfiączne przyczyny, ażebyśiny go nicu. 
fluchali, a zatym. żebyśmy fie nie nai- 
czyli nigdy drog zbawienia. Ey moi. 
Chrześcianie: czemuż gios iego, niema 
P'zynaymniey tyle dzielności na nas, 
lle głos złośliwego éwiata? czemu nie 
liczy wizyftkie rany Dufzy naízey y 
wfzyftkie oziębłości: nafze: czemu nie 
zapala ferca naízego? czemu nie ożywią 

; Odwa- . 
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odwagi nafzey? na koniec czemu nie 


przerywa ghufności nafzey: . Otoż ia 
wam powiem: temu, Ze nicoświadczą- 
my mu powolności nafzey, w ufłuch:- 
niu tego, tzego On nas naucza; co wię- 
kíza nieprzychodziemy tu nigdy z żywą 
wiarą, zebysmy, mu oświadczy li naízg 
wdzięczność y miłość, a które to lą 
ścifłemi obowiązkami nafzemi y każde: 
g9,ktory fie rad bawi z BOGIEM w Na: 
bożeńftwie. 


"PUNKT DRUGI 


- A nayprzod: ©! czemuż nas wfkroś 
nie przenika zywa y mocna wiata, Aak 
niegdy Abrahama e o wiel- 
kości Maieftatu BOGA; ilera o fie tu 
ftawiamy w obecności iego. Wiem ia 
dobrze, mowił ten .Oyciec wierzących: 
wiem z kim mowię, y do kogo czynię 
prożbę moie; A myż Chrześcianie: wie: 
myż zkim mowiemy! Ale przynay- 
mniey wierzymyz, ze iefteśmy y mo: 
wiemy. przed tym, przed ktorego obli- 


czem wfzyftkie Narody (3, iak gdyby nie; 
były, iąk mowi Jzaiafz: przed ktorego 


Maic- 


nig 
wie 
jay- 
no: 
bli: 
nie 
ego 


ná: Niedz: 7. po Tazech Krol: 2ę 

Maieftatem, wízyícy | Medrkowie, Se» 
dziowie y Panowie fą niby proch ieden- 
przed ktorego oczyma, my.wfzyfcy nic 
infzego nie iefteśmy; tylko proch fzcze- 
ry, y iedyne nic. Nie inaczey Chrze- 
ścianie moi: iefteście przed nim, iużeś 
dofyć na upompicnie was, o waízey po- 
dio$ci,y na przypomnienie wam;2 iakie- 
mi porufzeniami ümyflu; z iakim po- 
Ízanowaniem y uniZanicm fie, z iakim 
poczuwaniem fię do względu y pod- 
dańftwa, macie tu przychodzić; y po- 
kazować fie w obecności BOGA.” U- 
czmy fie tego od SS. trzech Krolow, y 
ubogich paftu(zków, ktorzy- fzukali z 
Żywą wiarą, nowonarodzonego Zbawi- 
ciela, y znalazízy £0, oddali mu nifkie 
pokłony. Jdźmy za ich przykładem, 
ani pogłądaymy na nich, tylko dla na- 
śladowania ich pobożności. Tu moi 
Chrześcianie: na mieyfcu S., gdzie 
Chryftus Pan iak wzłobku, w Nayświęt- 
Ízym Sakramencie, niby w pielufzkach, 
w obcych przypadkach ukryty, odbierą 
pokłony, od Ktolow rownie, jako y 
od naymnieyfzego poddanego. Tu y 
P my 
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my do niego obracaymy, naze chęci, 
baczenia y poízanowania, upewniymy 
fig mocno o tym, że to icfh tenże fam, 
ktory ofiarował fig Oycu fwemu za nas, 
y ktory dó rad ofiarowany bywa na Of- 
tarzn za grzechy świata. /Ze to Tenże 
fam Cbhryftus. zamiefzkiwa z nami w 
Kościołach ; co miefzkał - Dziewięć 
miefięty' w Zywocie Maryi, a trzydżie» 
ści laty trzy, miefzkaiąc między nami, 
podcymowal trudy y prace dla nafzcgo 
zbawienia, y nicchay to uważanie wzbu- 
dzi nas, do bawicnia fig z nim pewnych 
godzin y czafow: do nawiedzania go, 
do upakarzania fię w obecności lego, 
ydo ofiarowania mu zamiaft kadzidła, 
wonności gorących modlitew nafzych. 
Jet On:Ta fterzem Dufz naf fzych,. ieft 
posrzednikicm, wftawiaigcym fię za na- 
mi u Oycaíwego, odezwiymyż (ię do 
niego mowiąc: 2 frzedy Twefey iefkm Pa. 
mie, atys fig doniey è tym dał fiykeć nie boy 
fic mała trzodo, bof podzkało fig Oyeu memu 
dać wam Kroleftwo Nieliefkie. Nohte timere 
puńlius grex, quia complacuit: Patri veffro, dave 
-yobis Kegnum Lüc: 12.c. A więć ufaiąc ' 
w dzielność y wagę zafług twoich Pas 
E nie; 
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nie,czekam ia na toKroleftwo,tam gdzie 
cię bcz zafłony, bez ćmienia lię y bez 
filenia rozumi y wiaty, ale wcale w do- 
fkonałey. Taínosci oglądać będę. A nad 
to oddawaymy mu wdzięczność za do- 
btodzieyftwa, ktoremi nas tu opatruie 
w potrzebach nafzych. ` Ta BOG Wo: 
dzem y przewodnikiem nafzym, poka- 
żule iiam drogi (woie, y ściefzek twoich 
liczy nas, ktoremibyśmy doyść mogli 
do-niego. Tu ofobliwfzym pomocni- 
kiem y obrońcą, poftawiwizy nas w 
Kościele - fwymi- trzvma nas na paftwi- 
fkach buynych y obfitych fafK (woich, 
y nathniet. Tu iako posrzednik, fzuka 
nas. bladzacych; y nalażfzy, przeiedny- 
wa nas z-Oycem fwoim. Tu ieít nay- 
WyZízym, y na zawfze Zyigcym Kapla: 
nem naízym, żeby bronił przed nim 
wizyftkich fpraw nafzych. To wfzyftka 

Nie ieftże zdolne wzrulzyć ferce nafze 

do, wdzięczności, do miłości, do u- 
Pizeymości ku Chty(tufowi? Ach! Chrze- 

ścianie: kochacie tych, ktorzy fzczę: 

ściem walzym władną, a iakże może- 

cie nie kochać BOGA Człowieka, kto. 

ry nie- 
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28 „© Kazanie 
Ty nietylko fzczęścia, trefitnku ieft Pa: 
nem, ale tez; zupelnie władnie nawet 
Życiem, Śmiercią, y zbawieniem wa- 
fzym. Macie (ig za fzczęśliwych, kiedy 
przez ficbie famych, możecie przełożyć 
iwe potrzeby, y- [woie rożne interefa 
Panom waízym; gdy fie wam godzi 
rzucić (ię do nog ich, y otworzyć im 
položenie {erca wafzego. Jakoż tedy 
możecie minicy dbać oto, kiedy Domy 
Boże otworem wam ftoią, ani wam 
trzeba ftać drugo przy drzwiach S. 
przybytku lego; kiedy nawet, -wolno 
wam poyść y upaść aż do nog Jezuo. 
wych, a ktory nie czeka do zapomo- 
zenia was, do pocieízenia was w tro- 
fkach, y opatrzenia was, w potrzebach 
wafzych; tylko wynurzenia mu wafzego 
lerca, wy poftaremu odwracacie fię od 
niego. -Ey moi Chrześcianie: wzywa 
On wss teraz iefzcze, iak niegdy ftoiac 
wdzień uroczyftości wielkiey, y woła- 

+- dae: Jeżeli kto pragwie niech przytdzie do mnię y 
pofi. fig. Si quis fitit, ventat adme bibat Joan. 
7.0. Wzywa Omwas, iak niegdy wzy- 
wał Celniki y grzefzniki do fiebie: chodź 
cie do miig Wifey, aia was ożywię. Venite | 

ad me 


, 

na Nadz: I. po Trzech Krol: 20 
ad me Gego yos” reficiat. Przyidzie ten 
czas, kiedy, wam rzecze: waywałem was 
todawałem wam wękę, a nie.bcieliscje mvig fla- 
chać, a ukrywaliścje fie przedemną; a wzgu dzi» 
liście mną. Vocayi vos O renufhis Ge Otcż 
J 1a wzajemnie, w zgnbie wafcy naśmiewać fie 
2 was będę. Ego gu 4, im interitu Y firo ridebo, 
Boże Zbawicielu, niedopufzczay tego; 
żebyśmy fobie na gniew tu oy zafłnżyć 
micli, ale rączey fpraw to miłosciwic:f 
żebyśmy we wlzyftkirń uznając cię za 
Pana, y BOGA nafzego; oddawali Ci 
zawize, miłosć, polzanowanie, y pofu: 
fzeńftwo; a Potym, ciefzyli ię y ffodko 

bawili ztobą w Krol: ftwie Nie. 

EE Amen. 
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O Stanie Matżeńfkim y jego obowiązkach, 
Li 


XOOOOOCOCOOOOOOOODOOOC)SOXOEOXOCXOX( € 
ANaupria fatefunt in Cana Galilea 49 erat Matet 
jefu ibi, vocatus ejt autem (5 Jefus: Joan: a. 


Były gody Małżeńfkie w Kanie Galileyfkiey: a | 
była tam Matka Jezufowa; Wezwany tez był 
y JEZUS AE 


Hrześcianie moi, nic nie ieft bardziey * 
światowego; nad gody Małżeńfkie. | 
Ale kiedyz? w tenczas tylko, kiedy na 
nie BOG niébywa wezwany, albo kiedy 
BOG. do nich niewzywa, Przeciwnie: 
zawíze fą Święte y fzczęśliwe, kiedy y 
BOG na nie wezwany, y BOG do nich .. 
wzywa. A dla czegoż Chrześcianie 
mor dla tego, albowiem w ftanie Mal- 
żeńikim fą powinności, y obowiązki fu- + | 
mnienia; ktore wypełniać trzeba. S4] 
piace umdne do znofzenia, lą niebefpie: 
częltwa .| 


w 
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ziey ` 


(kie, 
y nà 
iedy 
nie: 
ly y 
nich 
ianie 
Mał 
i fu- 
Są 
(pie: 
wa 


ua Niedz: II. po Trzech Krol: 3! 
częftwa wielkie, względem zbawienia, 
ktorych fig chronić potrzeba.. Owoż 
bez iafki, y bez powołania Bofkidgo, 
nic można; ani zadofyć uczynić powin» 
nościom,' ani znieść prac: y trudności, 
w tym fłanie, ani fie ufrzedz nic befpie- 
częńftw zbawienia. Jak wielkiej zatym 
wagi rzecz ict mieć Jezula przytomnes 
go na íwym wefelu; miarkuycie wy 
wízyícy, co fie do podobnego ftanu w 
tych naftepuigcych zapuftach, zabiera- 
cie. Chryftus JEZUS, On fam; przy- 
nofi błogofławieńftwo y fzczęście, do 
wízyftkich ftanow,y On fam tylko, mał- 
żeńftwa Chrześciańfkie, może uczynić 
fzczęśliwemi. Ale kiedy ie czyni takie- 
mi: tom wam powinien wywieść na te- 
raZnieyfzym Kazaniu ; pokazuiąc; jak 
fzczęśliwe to małżeńftwo; ktore JEZUS 
przytomny błogofławi. Albo raczey: 
że te tylko małżeńftwa, Chryftus blo- 
gofławi, ktore po Chrześciańfku by waią 
przyimowane, to ieft: nayprzod z powołania 
Bojkiego, potym 2 czyfłą y dobrą inteńcyą, 
potrzecię w łafce Bofkiey. Znaydziecie w 
tey materyi naukę, wfzyfcy dla fiebie, 
y wy ktorzy iuż w ten ftan wftąpiliście, 

y wy 
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y wy ktorzy fię do niego zabieracie, 
Ale w przod wezwiymy pomócy Nie- 


biefkicy, a otaz /prośmy Matki BOGA, | 


aby iako fię przyczyniła za potrzcbuig. 
cemi w Kanie Galileyfkicy, tak y wfta- 
Wifa (ię za nami, wyicdaywaisc nam 
naypotrzebnieyfzą, do wfzyfikich tanow 
zycia lafke, z ktorąbyśmy życie nafze 
rofporządzić mogli na więkizą Cześć y 
Chwałę Pana BOGA. 


- PUNKT PIERWSZY. 


Od niczego tak bardzo niczawifło 
zbawienie, iako od obrania fobie ftanu, 
w ktorym, kto ma żyć zawize. Bo rzecz 
jeft pewna, że wfzyftkie prawie grzechy 


ludzkie, pochodzą z przyczyny ftaru | 


tego; w ktorym kto zofłaie, nie z po: | 
wołania Bofkiego. O! iak wielu BOG 
widzi, odrzuconych od fiebie, y inż w 
piekle goreiących; ktorzy, byliby Świę- | 
temi, gdyby byli obtali fobie, ftan z 
woli Bofkiey;. naprzykład Duchowny; | 
y znowu, o! fak wiele iet SS. w Nic- 
bić, ktorzyby na wieki, potępionemi 
byli, gdyby żyli byli na święcie; nic; z 
woli 


acie 
Nic- 
GA, 
buig- 
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na Niedz: IT, po Trzech Krol, 32 
woli Bofkicy. Jęft to zatym, złym 
wcale znakiem, kiedy kto, infzą przed 
fic bierze drogę, a nie te; w ktorcy mu 
BOG naznaczył, łafki fwoie, do ofiz- 
gnienia zbawienia. Albo raczey: ieft to 
złym znakiem, kiedy kto obiera fobie 
ftan iaki życia, bez powołania Bofkie- 
go; niebędąc do niego wczwanym od 
BOGA. Zaifte Chrześcianie moi: do 
wa$ żcto fhilezy ? żebyście, (ami fobg 
rządzili, w obraniu według woli wafzey 
takiego ftanu, iaki fig „wam pódoba, 
czyliż z famey iftoty y włalności two- 
rzenia, nienalezemy wfzyfcy do BOGA? 
Y czyli nięiefteśmy iego poddanemi? a 
zatym czyliz nie do niego famcgo nale- 
ży poftanowić nas, według zdania fwe- 
go, y według zamyílow nad nami Bo- 
{key lego Opatrzności. Bo nakoniec: 
ieżeli nieuważaiąc, y gwałcąc tak S. 
powinność nafzą, y obowiązek podle- 
głości Jemu we wízyflkim; (ami fobie 
obieramy ftan taki, do ktorego On nas 
niepowoluie, niemaże odtąd BOG Pra- 
wa, opuścić nas wcale? ani nam świad- 
czyć więcey, oney obrony fwoicy 
fzczegulnicyfzey, ktozey zwykł udzie- 

lać 


Kazanià 
lać fprawiedliwym, y fobie poffufznym? 
Niebyłoż by to właśnie, obelgę BOGU 
czynić, y krzywdę taką, iakoby czynił 
Panu fługa iaki, ktoryby niechciał do 
nicgo należyć. Albo, ktoryby czynił 
wlzyftko, według rady y rozporzadze- 
nia kogo innego, a nic Pana fwego. Bo 
nareście: iakież by to niefzczęście, padło 
na ciebie człowiecze, gdyby, kiedykol- 
wiek trafić ci fie mogło; żóbyś miał, 
fam fobie wewnętrznie wymawiać: że 
nie iefteś w tym fłanie, do ktorego cię 
BOG powołał. Daymy, zebyś. naten: 
Czas, zoftawal na naywyzfzym Tronid 
ca'ego swiata, byś dobrze Krolem był 
y Monarcha,, miałby$ icfzcze zaco opta- 
kiwać twoy flan, ze wfzyfikich nayo- 
płakańfzy. Gdy to zaś mowie, niechcę 
przez to twierdzić, jakoby rożne te fla- 
ny, ktore fię znayduia na świecie, po- 
wízechnie mowiąc: niemiały- należeć 


do powołania Bofkięgo. Oncito ich 


poftanowił, On ich podzielił, -On ich 

nicfkączoną Madroscig fwoią ufeżył y 

rozrządzi. Niepoftanowił zaś ich w ten 

fpofob, ani podzichł, aby prozncmi byli 
y bez 
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y bez ofob, ktorcby w nich zoftawa- 
ly, wńich pracowali, y onemifie za. 
bawiali. Jnaczey wcoby polzło, fpolne 
pomiefzkanie y obcowanie z ludźmi, 
gdyby każdy jednego, ofobliwizego, 
jakiego ftanu fie. chwycił. Wcoby fie 
obroci? wzaiemny między ludźmi, iuż 
to chandel, iuż rzeczy przemiana, już 
przeftawanie iednych z dtugietni, a ną» 
dewízyftko: ow tak śliczny poftano- 
wióny od BOGA między lndźmi pos 
rządek, v fych- nad innemi zwierz- 
«hnosé, owych zaś, wyZfzym od fiebie 
podleganie. Nieto ia nowie, że zofta- 
wać ma świecie, ieft to, niebyć w fta- 
nie powołania Bofkiego, - albo iakoby 
Pan BOG potępiał wfzyflkie flany 
święckie, albo jakoby niemożna obrać 
fobic żadnego z nich, według należyte- 
goy.S. powołania. Uchoway mnie Bo- 
że, takicy myśli y błędu. Swiat ten, 
za fprawą Ducha S. y łafki iego, wydał 
Niebu, ze wizyftkich ftanow fwoich, 
nieprzeliczoną moc $S; Coż tedy? oto 
mowię to: że ludzie, niezwykli fobie 
obierać fłany do życia, wediug należy. 
tego y S. powołania. Ten to icf nie- 
porzą- 
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orządek: y ta ieft razem nędza, wfzy: 
ftkich kondycyi y ftanow, na tym świe- 
cie.  Nicobicra fie poípolicie (tan żaden, 
tylko że ten flan, obrać fobie interes 
każe, albo że do niego, fkłonność przy- 
rodzona y namiętność wiedzie, albo 
że w tym, lub w owym ftanie, lepicy 
poftánowic fię co do fortuny. Nigdy 
prawie, albo rzadko kiedy; obieraiąc fo- 
bie ftan do życia, zwykli mieć wzgląd 
ludzie, naypierw: na BOGA y roztizą- 
fać, ieżeli ftan ktory przed fię biorą, 
ie(t weding woli Bofkiey, y ieżeli obra- 
wfzy go fobie, zbawienie w nim ube- 
fpieczyć można. Aż nad to przycho- 
dzi napatrzyć fie tego, ale olobliwiey 
w zwijzku Małżeńikim, przez ktore 
dwie iakie ofoby, złączyć fie z fobą 
maig Pytam fię bowiem? nacoż opi 
pofpolnie wzgląd miewać zwykli (nie- 
wfpominaiąc tu o innych, niegodaych 
końcach, -ktore fobie. zakładać zwy- 
„kli, w przyjmowaniu tego Sakramentu) 
wízdk náyofobliwiey uwáża fie; czy 
tak ztey, iako z owey ftrony, rowna 
fortuna. Czyli fie znayduie, zacność 
urodzenia y godności, Czyli, wizedł- 

lzy: 
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fzy w Dom ten, bedzie z honorcm y 
pożytkiem. Jeżeli fię to wizyfiko tak; 
iako fię przgpie znay dnie, iuzc fie, nie- 
fiatui ludzie, o powołanie Botkie. Al- 
bo raczey, maią to z pewne, że iuż fg 
powołani , iakóby ^do rych rzeczywnie 
pochybnic, przywiązane być mialo po» 
wółanie Bofkie. Pytam fię teraz; tych 
rowożeńcow? zkąd że fie. oni, fpodzie- 
wać mora pomocy, w twych pracach, y 
ciężkościach zachodzących w'tym fia- 
nie: zkąd pociechy, w przypadających 
fmutnych ' okolicznościach? zkąd bio- 
gofławieńftwa w fwych zai; flach cza- 
Íowych? A co haywiękfza, edzicz im y 
iako - ubefpieczvé zbawienie nade- 
Wwízefo — naydrozíze Zyic  w-fta- 
nie przeciwnym woli Bofkicy, w fta- 
nie do ktorego ich BOG ani nicpqwo- 
łał, ani niemogł powolaé bez dopu- 
Ízczenia oraz, zeby fie, w nim zgubili 
iako y tyle innych, w ftapie iednym 
flowem innym;. à nie ty m, w ktorym 
BOG naznaczył im łafki fwoie, dou- 
befpieczenia ficbie y ofizenienia zbawie- 
nia. Uważaycie to dobrze: ktorzy fię 
do podobncgo ftanu maiżcńftwa zabic- 
racie, 
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tacie, y wy wízyícy, ktorzy -oobtaniu- 


fobie ftanu do zycia zamyslacie. Ten 
to ieft flan, w ktorym wam całe życie 
te, przepędzić chwalebnie trzebą, ile 
do świata: pomyślnie, ile do walzego 
powodzenia czafowego, pokoiu, y ü- 
konientowania; pożytecznie, ile do zba- 
wienia. Teñ to ieftftan, ktory ma fta- 
nowić, dolą wieczności wafzey, z kto- 
rego, macie fobie wyrabiać, fzczęście 
fwoic wietzne. Stan, ktory wam 
BOG, z dckretow. fwoich nayświęt- 
1zych.naznaczył/ O! iakiegoż ftarania 
y-pulności przykładać wam należy, z iaką 
gorącością, y pokorą, w modlitwach 
wałzych, udawać fie macie, fynowie, y 
corki światowe, do BOGA, a żebyście 
poznal, ktora ieft wola lego, wzgle- 
dem was. Nic mowić BOG rzetelnie 
do ufzu nafzych, iednakże wolą Íwoig, 
przekłada nim, przez wewnętrzne na- 
tchnienia Íwoie;. powinniście go tedy 
pilno, fluchać, mowiącego w posrod 
ierca wafzego, y z trofkliwością nad. 
flawiać ucha na głos lego.  Zebyście 
go zaś bardziey pobudzili, do obissnie- 
nia was, co. macię czynić, y iaki flan 
fobie 
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na Niedz; II. po Trzech Krol, 39 
fobie obrąć, odezwiycie fię do niego 
z Samuelem: moy Panie, loquere Domisie, 
quia audit feryus tuus, A chciey mi obia- 
wić, iakie maíz. zamyfły nad ofobą mo- 
ią, bo oto gotowem ffuchać cię, być 
ci pofłulznym, y pełnić dofkonale nayś. 
wolą twoią. Ztym przygotowaniem, 
y oddaniem fię woli Bofkiey, idąc za 
powodem rządzącey nas opatrzności 
lego, y trzymaiąc fie drog ód'niey wy» 
znaczonych, udaycie Gé powłore do flag 
Bofkich, namíefinikow. Ci te bowiem 
fj wodzowie, y przewodnicy nafi w 
drodze zbawienia, oni fą poftanowieni 
ed BOGA; na danie nam, rad zbawien- 
nych. Dlategoż właśnie, BOG ich o- 
świeca fzczegulnie, y częfto fie. trafi że 
to, co niechcia? nam obiawić, . przez 
famego ficbie: przez ich nam fta po- 
daie. Tak w tarym Teftamencie; Pro. 
foy: nazwani byli widzącemi, y do nich 
Zwyczaynie, zwykł był Pag BOG ci. 
fyłać lud (woy, żeby od nich odbierał, 
w rzeczach wątpliwych odpowiedzi pe- 
wnć, y obiaśnienia należyte. A ponice 
waż Oycowie y Matki, f po TOGUL 
y według pofianowionego od nicgo per 

rząd- 
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„śządku, havpierwizefni ftar(zemi; dzieci . 


fwoich: trzeba, żeby te we wlzyfikim 
ftotowali fię do ich chęci y rady. „Y 
lubo nic zaw Mrs ieft ten obowiązek dzie- 
ci, olobliwie, gdy Rodzice ich, cale 
będą napoicni Duchem świata, y przy- 
trafiaią fie. takowe okoliczności, w kto- 
rych, można by Pago ‘dzić ludziom, 
tak: iako tam mowili Apoftolowie; A 
Zaz fprawieditwa rzecz ie? adebyfry wam ras 
czty amid BOGU by li puflufmcmiz Si iu- 
fum efe... vii potius. sudire quam. DEUM. 
Aor. 4. c. 19 trzeba icdnak zawíze 
€ czyli fig przyfianie na ich wolą, czyli 
fię icy fprzeciwi z przyczyny. intere 
zbawienia). oświadczać im wfzclką y 
należytą uniżoność, ktora fic Rodzicom 
od dzieci oddawać powinna. A 
narefzcie trzeba, żebyś fig lam fiebie 
poradził, y wed ug flow-S. Pawła: żebyś 
famcgo ficbie doświadczył. Zwazże te- 
dv, yroztrząfay pilno, nic fobie nie- 
podchlebiaiąc, ktory ieft ze wfzyflkich 
fanow życia takowy, w ktorym bardziey 
niożefz wielbić BOGA, łacniey dofta- 
pić, zbawienia; do Ktotcgo fpolobnie JA 
fzym 


na Niedz: IT. po Trzech Krol, 4... 
Íízym iefteś: wzgląd maiąc na fkłonność 
umyfłu, y ferca twego, bo być to może: 
że z tą (pofobnościż, zgubić fie .w rym 
ftanie możefz, w ktorym by fie kto iu» 
ny zbawił. Y znowu zc fię w tym fta- 
nic, zta (pofobnością zbawifz, w kto. 
rym by fię kto inny potępił. A tak 
pamietay zawíze 


nato: że wfzelka o 
tym uwaga, y umyfł twoy; ma mieć za 
cel założony fobie, zbawienie fwoie, 
iako iedyny koniec twoy. Ze żebyś 
tego zbawienia w fkutku doftąpił mie- 
dzy wielu środkami, ieden z nayfku- 
tecznieyfzych ieft, ftan pewny życia; 
a że ze wízyflkich ftanow, ten a nie in- 
fzy, ( wediug BOGA fąędząc ) zdaicci 
fię być bardziey fpofobnieyfzy, do o- 
figgnienia ofiatnicgo końca twego. 
Wtym przygotowaniu, bierzcie fie do 
ftanu życia, iakiżkolwick Or będzie. 
Światowy czyli Duchowny, wolny, 
czyli. małżeńfki , Jeżeli on będzie z 
powołania Bofkiego, będzie on zawíze 
dla was fzczęśliwy, znaydziecie w nim 
pokoy, y błogofławieńftwo ^ Bofkie, 
Znaydziecie w nim niepochybnie zba- 
wicnie. Ale trzeba zachować nicmniey, 


y ię 
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y tę powinność, ofobliwie co fig tycze 


ftanu -małżeńlkiego; żebyście go nie» / 


przyjmowali, tylko z czyftą intencyą, 
godną BOGA, y będąc wlaíce lego. A 
co mi zoftaię pokazać bardzo krotko, 
W tym 
DRUGIM PUNKCIE 

Mężowie y Białogłowy Chtze$ci- 
ańfkie; pragaieci&?vaby na wefelach wa- 
fzych był przytomny JEZUS: będzie= 
cie go mieli, ale pod iaka kondycyą: 
oto, ieżeli do tego Sakramentu, przy- 
ftępować będzieci: z czyfłą intencyą, 


godną BOGA waízezo. z roftropnością ` 


y w ftanie łatki Pana BOGA będąc. A4 
nayprzod: lubo intencvi małżeńfkicy koń: 
ccm, ahi ieft fortuna, ani honor, mo: 
żna iefzcze mieć wzgląd na te okoli- 
czności. Bo hono: y fortuna, utwierdza 


t 
P 


w małżeńftwie dobre pożycie. Wízak | 


Zcintencya Sakramentalna, do innego 
wcale rożnego, y ziftoty małżeńftwą 


LI 


zamierzonego dążyć ma końca.. Wyra- ^ 
zi! go dobrze Tobia(z: ktory, oéwiad- | 


czywfzy fię przed BOGIEM, ze nie- | 


chciał brać żony, dla ukontentowania 


icdynie, w netże pfzydał; biorę żonę iedys 


nie dla 


NE M (ER m; mę A ma Wm um M mt RT. hue s 


| 


a a cS 


r3 M. 


"cze 
nie. 
cyo 

A 
X tkos 


icis 
wai- 
izies 
'cyą: 
rzy: 
IEY gy 
SCi 
A 
koń- 
mo: 
koli- 
erdza 
Vfzak 
nego 
ńftwa 
Vyra* 


wiad- i 
e nie- | 


wania 
ę iedys 
dla 


na Niedz! II, po Trzech Krol. 43 
nie dla miłości Potomfiwa w ktorym by byłe 
błogoffawione Imie twoie na wieki. Sola pofteri= 
tátis dulechiene, in qua benedicatur, nomen tuum, 
Tob.8. Dwie rzeczy upatruie ia w tey 
intencyi Tobíafza, Pierwfza, chce poiąć 
żonę; aby zniey miał potomfiwo. 
Druga, Potomftwo niciakiekolwiek: ale 
ktoreby wychwalało Jmie Bofkie na 
wieki, Uważaycie dobrze; powinność 
wafze. Jeft ci wiele małżeńftw takich, 
ktorzy z całego ferca chcą mieć potom- 
ftwo; iednak że go, dla ukrytey opa- 
trzności Pana BOGA nic maig. Y tym 
ia na ich pociechę mowię: że mogą 
być dobremi, Swictemi, y Bogu miłe- 
mi. Niech fobie, w tym (anie będąc 
mowią to; co'tam Elkana, niepłodney 
żonie fwoiey. Czylii ia nielepfy tobie c ni- 
żeli 10. fynow. Numquid Ego non melior tibi, 
quam decem filii? To ief: że dofyć im na 
tym być powinno, że maia dla fiebie 
BOGA, lubo niemaią potomftwa. Ale 
lak wielu innym, mogł bym ia tu za. 
rzucić ich fromote: że będąc w małżcń» 
ftwie, y używając tego - Sakramentu, 
niechcą mieć potomftwa, albo do tego 

D prze- 
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p'zelzkadzaią fpofobami „o ktorych nie- 
chcę mowić niechcąc was zawftydzać. A 
icdnak ict to grzech ciężki; bo ieft znie- 
wagą Sakramentu, y z krzywdą Kościoła 

hryftufowego złączony. Nareście, iak 
wiele ieft, ktorzy. maiąc potomítwo,albo 
nie dawaią onemu, żadnego wychowa- 
nia, y porzucaią ie od liebic. Albo choć 
ie trzymiaią przy tobie, zamiaft Chrze- 
ściańikiego Ćwiczenia; napawalą ić Z 
miodu wizelaką złością, zgorfzeniem, y 
fprawuią to: że ich potomfiwo, niepo- 
znaiąc BOGA y niechwalgc Go wezafie, 
niebędzie Go też. widzialo, y wychwa- 
lafo wiecznie w Niebie. « O! zaboycy 
nicrodzice, czemuż tak iefteście okru- 
tni, że urodziwizy dzieci waíze, światu, 
dopufzczacie 1m ginąć Niebuż Albo ra- 
czey, czemu myśląc na Czas, dofyć 0 
ich wychowaniu, y poltanowieniu po- | 
dług świata; niemyślicie rownie, y nie- 
ftaracie fié; żebyście wychowali y pofta- 
nowili ich podług BOGA? Ale ofobli: 
wiey/wy Matki Chrzesciańfkie, ktore 
karmiwizy ie mlekiem z pierfi wafzych, | 
czemu nie wlewacie wraz w nich wlzy:. 


ftko 
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ftko, pobożność, y cnotę wafze? podo- 
bno; ze wam famym na niey zbywa, 
Y dla tego w tym ftanie, potrzeba wiel- 
kiey łafki, ani nie trzeba go przyjmować 
bez powołania Bofkiego. A nadto z 
roftropnością, y w ftanie łatki będąc, z 
roftropnością mowie: a dla czego? ba 
małżeńftwo, ieft interefem nie dzien: 
nym, nie ia Rok, ale dożywocie. In- 
terefem, ktory raz zle uczyniony; po- 
prawionym być niemoże. Sakrament 
to icf: ktory małżeńftwo czyni niero- 
zerwane. a ten wieczny związek, czyni 
nie iako niewolą. W Kaplaüftwie; o- 
bowiązańy iet człowiek na zawfze, ale 
obowiązany BOGU tylko, y fobie fa- 
memu, a w małżeńftwie, obowiązany 
icft nad to, . y drugiemu Co za ciężar? 
kiedy dwie ofoby mufzą wefpoł z fobą 
żyć? a z fobą fię niezgadzaią: aby zaś 
mogli fię zawfze zgadzać, o! iak wiele 
trzeba ucierpieć jednemu od drugiego? 
w ftanie Zakonnym, ieft czas doświad 
czenia y proby, a w małżeńftwie nie- 
maíz tego. ©! iakiey roftropności,nie- 
trzebą tu przyłożyć, żeby fobie dobrze 
Poftąpić, w obranin dożywotniego przy: 

Da iacie- 
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daciela, od ktorego zawifło na całe ży- 
cie albo fzczęście, albo niefzczęście, al- 
bo wefołe pożycie, albo ftan opfakany; 


a częftokroć: "zbawienie; albo potępie: | 


nie. Pytam fiè teraz mo2naz; wam, 
wftępować fzczesliwie, w ten ftan maf- 
żeńfki: ieżeli was BOG do niego nic- 
powoła? Albo możecież, nieprofząc go 
o iego oświecenie, y błogofławieńftwo, 


udawać fig ślepo do tego ftinn? A coz; 


ieft: co bardzicy modlitwy, y roftro- 
prości potrzebbie, iak nabycie dobrey 
żony, mowił Salomon. Dom y maiętnośl, 


dane bywaią, od rodzicow, <ale-żona rofiropra, , 


właśnie od famego Pana. Domus 5 divitia dan- 


4 =: . H 
tur, a parentibus, 'a Domino autem proprie uxor, ~ 


prudens. Prover. 19. 14. Dla tego to; 
gdy Eleazar pofłany od Abrahama, do 
Mezopotanii przybył, aby z tamtąd 
żonę dla. fyna Pańfkiego fprowadził, 
przed poczęciem interefu, udał fię pa 
modlitwę. Panie Boże Pana mego, uczyń 
miłoferdzie z Panem moim Abrahamem Gen. 


24. Jakoż wielkie miłofierdzie Boże; 
nad mezem, fad Rodzicami iego, 0: 


wízem nad całym domem; dobra zont 


w dom w prowadzona. Aicżeli roftro: 


pnosé 
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pność potrzebna ieft, z ftrony obrania 
fobie dobrey oblubienicy; niemniey po- 
trzebna ieft, y z ftrony obrania fobie, 
dobrego oblubieńca. Y dla tego Ro- 
dzice Chrześcianfcy poftępować fobie 
maig, iako tam Rodzice Rebeki. Kie- 
dy zezwoliwfzy na konkuriencyą Jza- 
aka, rzekli: Vocemus puellam, (5 queramus 
ipfius voluntatem: Zawołaymy corki, y ffytay- 
my fig czyli iemo ona, będzie chciąła, iść za 
mąż za Jzaaka Gen. 14. Uważaycie to 
Rodzice: ktorzy to niepytaigc dzieci, 
wydaiecie ie żakogo więc chcecie, a 
z czafem grozicie, y prawie przymufza- 
cie. Przeklęte takie małżeńftwa, Matką 
cotkę młodą za bogacza ftarca wydała, 
coż nato Synezyufz? przez ieden: dzień ta- 
niec, a brzeż cale życie Piekło, A iako trze» 
ba rofiropności, wobraniu fobie w tym 
ftanie przyjaciela, tak-co ieft „dopełnie- 
niem, y fkutkiem Sakramentu małżeń. 
ftwa, trzeba przyfłąpić do niego, y przy- 
iąć go, w ftanie łafki będąc. Acoieft 
nayiftotnieyfzą powinnością, a moim 
oftatnim punktem.  Małżeńftwo, uwa- 
2a6 możemy z Auguft: S. iako Sakra- 
ment, y iako związek Towarzyftwa 

wzaie- 
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wzaiemnego, owoz do tych włalności: 
fą obowiązki ścifłe, y Tożne, ktorym 
bez łafki Bofkicy y powołania, nie mo- 
zna zadofyć uczynić. A nayprzod ieft 
to Sakrament, a Sakrament wielki w Chry- 
fłufie yw Kościele iak mowi S. Paweł, to ieft 
Sakrament, ktory znaczy, owe miłośne 
z iednoczenie, Chryftufa Pana z Ko: 
ściołem S. ` Więc dó niego, nicinaczcy. 
trzeba fie obowiązywać, tylko z inten- 
cya czyfłą, y Świętą. Więc niewolno 
go przyimować, tylko z fümieniem, 
wolnym od grzechu. Więc niewolno 
go używać, tylko w Oczach Botkich y 
dla końca, ktoryby był godzien BOGA. 
Więc trzeba fig obawiać, aby fig nieu- 
wieść namiętnością; zapomniawízy na 
przepifane prawidła. Bo ieft czyftość 
właściwa y- w małżeńftwie, -bo nie: 
wftrzemieźliwość: w tym ftanie tym ief 
ciężfza, im Sakrament ieft Swietlzy. 
Bo godność Sakramentu, powiękfza ©- 
„fóbliwicy złość wyftępku przeciwko 
óńcy. Ale ach! kto myśli o tych obo- 
«wiązkach? kto przynaymniey wie o nich; 
Malą ief2eze nieiaki wzgląd ludzie, na 
Świątobliwość innych Sakramentow, 
ale 
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ale z tym; tak fie obchodzą, iak z fpra- 
wą doczefną, iako z kontraktem v zy: 
fkiem doczefnym. "O! małżeńfiwa hien 
fzczesliwe, iakżę wam mam obiecow AG 
błogofławicńfiwo Bctkie. Będziemyż 
fię teraz dziwować, że tyle maiżeńttw, 
ieft nicízczesliw ych na swiecie, w kto- 
rych, miafto miłości*pow: zaigccv, mi. 
łości wierney, miłości ucz yriney,. miło- 
ści flateczbcy y trwalev, miłości € brze- 
Sciarfkicy,: miłości wzaiem: ey , ktorg- 
by mieli zachowywać między loba m iz 
y żona, ( iako: dobro nayfzacownieyfze 
w ich ftanie ) że mowie: zamiaft tego: 
Ow ftrafzny panuie nieporzgdék, ktory 
w nich fprawuie tyle kfutni, niezgod, 
odwrocenia, rozerwania, z wielkim po- 
gorfzeniem innych, Niebyły onc przy- 
ięte włalce Bofkiey, a iakby w nich 
miał być pokoy; iedność, zgoda, gdzie 
niemafz łafki y Jczufa przyten:nego. 
Wielkiey to tedy wagi rzecz ieft, nie- 
wftepować w ftan małżećfki ; iedno 
kiedy y BOG nań wezwany, yBOG 
do niego, wzywa. -.A zatym row ozenci 
Chrześcianie: ktorzy, w tych czafach, 

zamy 
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zamyślacie poftanowić fię we zwiycie 
Jezuía y Maryą na wefele wafze. Pro» 
ście. Jezufa, o iego oświecenie y bło- 
gofławicńftwo, żebyście w obtaniu: fo- 
bie dożywotnego przyiaciela, niepobłą- 
dzili. Ale w zaiémnie z fobą żyjąc y 
wfpómagaiąc; wzaiemnie fię nietylko 
nfzczęśliwili, ale też poświęcili y zba- 
wili. - Proscie y Maryi aby iako fie wfta- 
wiła w potrzebie -gości będących. na | 
wefelu, w Kanie Galileyfkiey; tak y 
wam, Zcby uprofła, nayporzebniey(zą 
łafkę, do dobrego pożycia wczafie, a- | 
byście zafłużyli fobie, bydź zawołane- 
mi, zgod doczefnych, na wefele Baran- 

ka; daleko lepfze y daleko trwalíze 

gdziebyście fie - ciefzyli widzeniem 

BOGA, kochaniem BOGA; 
dziedziczeniem BOGA na 
wieki wiekow: Amen. 
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O Wierze y iey d; brych uczynkach. 
KEK KE EEE JE E A K KREE 
Et dixit Jefus Centurioni Yade C ficut credidifti 

fiat tibi. Math. 8. 


Y rzek? Jezus Rotmifrzowi: sdź a iakof uwie- 
rzył; niech ci fię ftanie, 


Hrześcianie moj; nic niemáfz dziel. 

nieyfzego przed Bogiem iako Wia- 
ra. Ona wízyftko u BOGA może, oną 
wfzyftko u BOGA otrzymuie. Dla 
nicy Setnik fłudze fwemu otrzymał 
zdrowie, dla niey wzrok ślepy Ewahge- 
liczny, dla niey Magdalena grzechow 
iwoich odpufzczenie. Ale te nic nie 
ieft, nad czym bardziey zaftanowić fię 
powinniśmy ,. iak nad przedziwnemi 
fkutkami, ktore ona w nas fprawuic 
względem zbawienia. Oto macie ie: 
wiarą nas zbawia, y wiara nas potepia. 
Jet ona początkiem zbawienia dla Dufz 

pobo- 
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pobożnych, ale oraz ieft przyczyną po- 
tępienia, dla Duíz zatwardziałych. A 
do ktorcyże.wy z tych dwoch liczby 
należeć chcecie? albo raczey, ach! iuż 
należycie chceciefz to poznać? poznay- 
cie fig potey mowie. Chcecie, żeby was 
wiara zbawiłaj więc też powinniście chcieć żyć, 
pod'ug powinności wiary zobaczemy to w 
pierwfzym punkcie. Nie zechcecie żyć, po- 
dług powinności Wiary; więc fez niemożecie fho» 
dziewać fig, żeby was wiara zbawiła, zobacze- 
my to w deugim punkcie tego Kazania. 
We dwuch fłowach mowiąc: zbawi nas 
wiara, ieżeli iet złączona -z dobrymi 
uczynkami, przeciwnym fpofobem: zgu- 
bi nasy potepi wiara, ieżeli zaniechy= 
wamy dobrych uczynkow. 

Myślmyż częfto o tych ofkarże- 
niach ktore wiara przeciw nam codzien- 
nie czyni; prosmy BOGA, o przyfpofo- 
bienie nas, do zbierania z nicy owocow 
godnych y nafzego zbawienia, y wię 
kízey czci y chwały Pana BOGA. 


PUNKT PIERWSZY. 


Jakomiemafz zbawienia bez wiary, 
tak 
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tak ta potrzebna ieft; zcbv nas wzbue 
dzała do uczynków, ktore popieraig w 
nas świadectwa wiary. Wiara, mowi S; 
Paweł Apoftoł potrzebna ieft, do po- 
znania BOGA, y kochania go tak; iako 
tego ieft godzien.  Przyfferatacemu do BOL 
GA, mowi on: trzeba wierzyć, że ROG ieff; 
J że ten BOG: fef wiertym oddawcą tym, kto- 
tzy-go fukaią, . Accedentem ad DEUM, cpor- 
tet credere, guiá eff Ü quia. remunerator eff. 
Wiara, potrzebna ieft; do przypodobania 
nas BOGU, tak że bez niey nie-możc* 
my bydź mifemi, w oczach Bofkich. 
Y tak: ieżeli iefteśmy fynami  Bożemi, 
dziedzicami Nicba , wípoldziedzicami 
Chryftuía, Iezeli iefteśmy początkiem 
fiworzenia Bofkiego: przez coz ftaliśmy 
fie takiemi, icżeli nie przez wiarę? przez 
ktorą podobało fię BOGU, obrać nas 
fobie, z pomiędzy tyle milionów in- 
nych; ktorym On nie uczynil fzczęścią 
tego, iak mowi Prorok. Wiara nako- 
niec, potrzebna icit do tego,. abysmy 
Chrześciańikie prowadzili życie; y cnot 
nabyli, tak: że niemafz prawdziwey cno- 
ty, ani iakicy (prawy, ktoraby mogła 
nam zafłużyć. Nicba, iczeli nicpocho ^ 

dzi 
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dzi z wiary. -Wiara ieft . ( podług wy- 


rażenia Concilium Trydenckiego ) po: 
czątkiem, fundamentem, y nieiako ko- 
rzeniem, nafzey fprawiedliwości; a za: 
tym bez wiary, niemafz dzieł zafługu- 
iących, niemalz dzieł zbawienia. 

e- Już tedy początkiem dobrego,kto: 
re my czynić możem dla BOGA; ieft 
wiarą. Ale też żeby taż fama wiara, by- 
ła dofkonałz, y wiarą zupełną, od kto- 
rey zawifła nafza świątobliwość; niemo: 
żna fię chcieć umknąć, y. wyłamać z 
pod iarzma, ktore ona, na nas wkłada. 
To ieft: trzeba zniewolić rozum fwoy, 
do uznania rzeczy podawanych przez 
wiarę. Y znowu: trzeba podać wolą 
fwoię, pod prawo Chryftufowe, dla 
wypełnienia tych obowiązkow; ktore 
fię z wiary pozoaig.  Doswiadzcie tedy fa- 
mych fiebie, mogę: wam śmiele mowić z 
Pawłem S. tilt iefłeście w wierze tmocney, 
Vos metipfos tentate; fi eftis in fide. 2. Cor. 13, 
Miatkuycie fic po tych dwoch obowią: 
zkach, a będziecie mogli przyznać fo- 
bie, że macie wiarę prawdziwie Bofką, 
wiarę ktora was zbawi. A nayprzod, 
€o to ieft wiara? Jeżeli fig wracam da 

nauki 
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nauki katéchizmowey; icft dar Bofki, 
nadprzyrodzony, na Chrzcie S: wlany, 
fpofobiący nas do wierzenia Prawd Bo- 
fkich. Jeżeli fig pytam Pawła S. Wia- 
ra ieff iftotą rzeczy tych ktorych niewidziemy ale 
ktorych fig fig tylko (podziewamy. — Fides eft fpe- 
randarum, fubffantia rerum, argumentum non ape 
fparentium. Już, ieżeli wiara, ieft Darem 
Bofkim, toć do odebrania tego. Daru, 
y uczynienia go w nas pożytecznymi: 
fpofobić nam należy rozum, przez po- 
korne poddanie go prawdom  Bofkim. 
Boć nie ieft wiara pyfinych ale pokornych mowi 
Aug. S$. ferm. 30. de Verbis Dni. Fides 
non eff fuperborum , fed humilium. — Z, tey 
przyczyny Jan S.. Cbryzoftom, wykła- 
daiąc owa Chtyftufowe u Matheufza S. 


© Taiemnicach Bofkich mowi: że ukry- 


wa Oyciec Przedwieczny -Taiemnice 
fwoie przed mędrkami, to ieft: przed 
temi, ktorzy to rozumem poiąć ufiłuią, 
co fercem wierzyć powinny. Przeci- 
wnie, obiawia BOG Taiemnice fwoie 
maluczkim, to jet tym: krorzy nie 
wchodząc w fkrytości y Sądy Rad Bo. 
fkich, niepytaiąc fie ciekawie z Fary- 


„zeufzami: czemu tak wierzyć. powinni? 


? 


ale 
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ale fercem"czy(tym, proftym y fzcze» 
rym, przyftają pa to co z wiaty poznaią. 
Aieżeli wiara ieft iftotą rzeczy tych, 
ktorych fie, fpodziewamy; toć ponie- 
waż rzeczy te, wyżfze fa nad zmyfły, 
nad rozum, nad poięcie, a nawet nad 
ferce naíze, iak'mowi S. Paweł: że mkt 
tego dofyć obiąć niz- mote, co BOG nagotował 
kochaiącym ficbiez que preparavit DEUS, dili- 
gentibus fe. "ToC mowię: rozum nalz, 
podlegać im powinien. Y ieżeli go, 
nie zniewalamy na ufługę wiary; tedy 
pyta fig S. Paweł: iakoż wierzyć y fpodzie. 


spać fig co Chrześcianin wierzyć y szego Jig fpo- ^ 


dziewać powinien? 

Zaifte: czyż ia mogę wierzyć ży- 
wą wiarą, ze iet BOG, ktory: ieft zrzo- 
diem fzczęśliwości owego drugiego 
Życia, albo wynależcą y. Autorem, ży. 
cia tego śmiertelnego, Ze ten BOG, o- 
biechie mi iegoż ofiągnienie ; że mi wy- 
fłużył Niebo, fwoią naydroż(zą śmier- 
cią; Ze tam ia nie mogę fie doftać, ie- 
żel wtey wierze nie żyję, czy ia mo- 
ge to wfzyfiko wierzyć; tego fię fpo- 
dziewać, tego pragnąć, wierzyć w BO- 
GA, pokładać : nadzieję w BOGU, ko: 

chać 


| 


| 


| 


| 


| 
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chać BOGA: a nie zniewalać < tozumtu 
mego naufługę. wiary, o koło tego 
wízyftkiego. Dopietoz, tym bardzicy, 
kicdy wfzyftkie wiary naízey Taiemni- 
ce, funduig fie y grontnią na wierności, 
y powadże BOGA, do nas mowiącego, 
przez .Kosciol (woy, (a ktorego BOG 
flucbaé kazał). Będziemyż chcieli, bydź 
miani za obcych, za Pogany, y Publika- 
ny? bedziemyz chcieli? podawać fię os, 
wemu okropnemu biada? ktorym grożi 
Jzaiafz Prorok mowiąc: biada wam, ktorzy 
madremi iefłeście, w oczach wafych, y roftropny- 
mi przed fobą famymi, Va, qui fapientes eftis in 
oculis velis (4 coram vobis metipfis. prudentes. 
Jlai. s. 21. Na koniec będziemyż chcie- 
li, bydź ftarci y znifzczeni od mocy y 
potęgi Bofkiey? fperaiąc ciekawie w fądacb 
iego Maieffatu? qui ferutator eft Maieffatis op- 
primetur aploria. Jeżeli tego  wízyftkie 
go niechcemy, więc też, niechciey- 
my bydź prożnemi y pyfznemi bada- 
cząmi Maieftatu, ale bądźmy pofłufzne- 
mi fynami Kościoła, y iako prawdziwie 
wierni, nie fwoiemu zdaniu ufaymy, 
ale ię z zdaniem (woim pod zdanie y 
naukę Kościoła poddawaymy. Uczmy 
fig 


58 Kazanie ź | 
fic tego poddawania fię nafzego, y po | 
wolności, od małego dziecięcia, ktore 
na łonie Matki zoftaigc, y mleko z pier- 
fi iey hac befpieczfie pokarm bierze, y | | 
nicobawia fie trziicizny, ale tym famym, | . 
że ieft macierzyńfki y od kochaiącey | 
matki; zochotą go pożywa. ` Uczmy Eu 
fie mowię;albowiem achlieftesmy wizy- | 
fcy, y zoftaiemy iako prawowierni, ną 
łonie Matki fwojey w Kościele S. a zas | ; 
tym nie tylko możemy, ale też powin- | , 
nismy, brać beípiecznie pokarm iey | , 
nauk, a nie pytać fie ciekawie, ani przy- | 4 

v patrywać rozumem temu, coram do | , 
wierzenia podaie.  Jdzmy za przykła» | ; 
dem pierworodnych fynow Kościoła, | k 
maluczkich przed foba, iakim był: Lu- |. j 
dwik S. Krol Francufki, ktoremu gdy $ 
dano znać, o cudownym obiawieniu fię | p 
Chryftufa Pana w poftaci-. dziecięcia, |. z 
pod czas Mfzy S., on odpowiadaiąc | q 
rzekł: kta nie wierzy tey Taiemuicy, miech idzić | | 
y zobaczy; ia pewny otym iefłem 2 wiary; i | f 
Chryfłus w Nayświętfym Sakramencie ieff obecny, | p 
y pzytomny. Takim fynem Matki Kościo:| à 
ła S. byf ow Korneliufz; ktory od wia*| 4, 
ry ciemney, ktorą miał o Taiemnicach | 

Bo- E yY 
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do 
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ua Niedz: III, po Trzech Krol, 

Bofkich, powoli Przyfzedł do wi 
fney, ktora mu dała poznać Chr 
y przyftać do prawa Jego. ` Ale co ia 
mowię; gdzież ich teraz znaleść, takó- 
wych wiernych? takowych fytow po- 
flu(znych Kościołowi , takowych ma- 
luczkich, y proftych, ktorzy by z zu- 
pełną powolnością, poddaw 
rze y icy prawdom. Y owfzem: uważa- 
iąc tyle złośliwych dworności, owych 
napuf uczonych ; ktorzy nic nie przyi- 
muia, bez iawnego dowodu, ktorzy maig 
fobie za honor o wízyftkim powątpiwać; 
tyle przytym umyfłow, chwieiacych fie, 
iak trzcina w wierze, tyle obłudników, 
ktorzy Powierzchowną poftac poświęca- 
ią wierze publiczney;a wewnątrz wymy- 
ślaią fobie wiarę, według fwego npodoba- 
nia; tyle umyfłow nieftate cznych, ktorzy 

, cokolwiek trzymają we- 
dług fwych wymyflow; niepotrzebażby 
wnieść: że nie tylko dużo oftygła, o- 
fabiąła, ale już wcale wygafła między 
JUDI Wiaraż Tak je: oto. euro cały, 
a ofobliwie Polfka Daíza. Nalądzenie 
Vy, y tego teraz tak uciemiężoncgo 


Kro- 
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ali fię wie- 
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Kroleftwa nafzego, gdyby teraz przy. 
fzed! Chryftust gdzież rozumicie znas 
laziby On wiatę. -Czyltby ią znalazł w 
waízych Domach, w wafzych  fłużą: 
cych, w watzych Dzieciach, ba w wa* 
fzym fercu, w wafzym rozumie? ach! 
wfzędzie pełno ludzi wiernych, co do 
powicrzchowności, co do fłownego 0* | 
swiadczenia fig; że fie ieft wiernym, że | 
fie iet Katolikiem, że fig urodziło w 
prawowierney Religii. .— Przeciwnym 
fpofobem: o! iak mało takich, ktorzyby 
ncezcili wiarę, poddaniem fig iey rozu- 
mu (wego, y lwoiey woli, we wizy- 
ftkich iey punktich: Bo na koniec, le- 
żeli tak mało znayduie fię teraz wiet | 
nych, co do wyznania iey prawd wyni«| 
kaiących z wiary; o! iak to dopiero pra: | 
wdi, že ich iefzcze daleko mniey ief] 
ico do pełnienia tych obowiazkow, kto- 
re fie poznaie przez wiarę. Ztym wizy. 
fikim: tojeft druga powinność, /ktorcy| 
koniecznie trzeba zadofyć uczynić, 
chąc żeby na$ wiara zbawila. 


e 
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Zebysmy poznali tę prawdę, GK 
potrze- 
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na Niedz: HT, po Trzech Kiol. ei 
potrzeba nam, tylko puścić fie myślą; 
w rozważanie. tego, czego fas w tey 
materyi nauczarg: Chryftus Pan, Ewan- 
gelia, SS. Apoftofowie, y OO. Kościo- 
ła. Chryftus powi 


ada: że niekażdy ktory mu 
mowi: Panie, Fanie, 


to ieft: ktory wierzy, 
waidzie do K roleffwa Niebiejkiego, ale tylko ten, 
ktory czyni wolą Oyca iego: mom omnis, qui di- 
cit mibi Domine Domine ..,. fed: qui facit 
Toluntitem Patris. A ktora to wola, za: 
wiera fię w przykazaniach Bolkich, a 
zatym ktory ie pełni y podług nich żyje. 
Święty Jakob Apoftoł w liście fwoim 
w Rozdziale drugim pytaiąc fię, mowi 
Dam: co pomoże bracia moi gdy by kto-powie- 
dział, iż ma wiarę, ieżeliby oraz niemal uczyn- 
kow, żali wiara fama, magta by go zbawić; S. 
Piotr Apoftoł, w liście iwoim, z wielką 
trofkliwością; krzątać fie nam każ oko- 
ło tego, zebysmy przez dobre prawy upewnili 
zbawienie y powołanie fwoie. S. Paweł Apo- 
ftoł, w liście do Filippenfow pilząc; nd- 
Uczą: że fa brawiedliwość ktora g BOGA ieff 
w Wierze, jeff dana ku Poznaniu BOGA, mocy 
Zmarópychyfkania jego. y potrzeby cierpienia m 
m. Na ktore fłowa S. Chryzoftom pi- 
faac; wnofi: Widzif iż nie gola tylko Wiara, 
a ale 
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ale złączona 2 uczynkami, potrzebna ief każe 
demu wierzącemu. - A jakby któ mogł wie- 
rzyć, że Chryftus Zmartychwftał dla u- 
fprawiedliwienia iégo? gdyby oraz nie- 
chciał, (ać. fig uczeftnikicm. w- bole- 
ściach iego?. flowem; iak niepodobna 
ict, żeby kto żył dobrze. niemaiąc 
wiaty,, ktora deft początkiem dobrego: 
tik rownie, kto powiada iż ma wiarę, 
"wzeba też żeby miał iey uczynki: Y 
znowu: iako tylko przez dobre uczynki, 
Zyie w nas wiara, tak przeciwnym Ipo- 
fobem; umiera w nas, ieżeli nie jeft 
wíparta, dobremi uczynkami. Bo na- 
koniec, iako Ciało niemoże żyć bez 


Dufzy, iako prożno pokaznie fię kwiat. 


na drzewie, z ktorego (ie nie zawięzuić 

„owoc; tak choćby kto naywiękfzą miał 
wiatę, ieżeli iednak: nie ma owocow 

iey, ta prożna. w nim ieft y ftaie fie nie- 

¡pożyteczną ku zbawieniu. A iako Chry- 
ftus przeklął drzewo Figowe w Ewah- 

gelii, na ktorym pieznalażł owocu, tak 

w dzień ladny, przeklinać będzie wízy* 

ftkich, ktorych znaydzić bez dobrych 

uczynkow. Y dla tego iak mamy 4 

Marka ' 


na Niedz. IIT. po Trzech Krl. — 63 
Marka S: c. u. *z taką ufilnóscig napo- 
minál nas: Chtyftus Pan, a żebyśmy fta- 
rali fig o wiarę, nie iako kolwiek, ale 
Bofką, mowiąc: mieycie wiarę Bofką. Ale 
dla czegoż to mowił Chryflus? y'co to 
tą wiara? oto dla rożności od tey wiary 
ktorą Jakob S. w liście fwoim przyzna- 
ie Czartom mowiąc: y Diabli wierzą y bo~ 
i4 fig: aczegoż wzdy Czarci wierzą? O- 
to wierzą; że ieft BOG ale fie mu kta- 
niać niechcą, wierzą, że Onich Sedzi 
furowie karzący grzechy, y inż ich kara- 
nia probnią w Piekle,a-pofiaremu pokuty 
nigdyby byli nieczynili, choćby też 
BOG dał im był drugiego momentu, 
do icy czynieria. Cowięklza, wierzą: 
że Syn Bofki odkupił narod ludzki, a 
przecież żeby to Chryfiulowe odkupie- 
nie, wielu ludziom było nicpożytcczne, 
wfzelkicmi fif.mi: o to fig ftaraią. -Sło- 
wem wicizą, y lękaią (ię; a poflarcmu 
złe broią. Owoż, podcbnie mowiąc; 
kto wyznaie prawdy od EOGA obia. 
wione, a przecie złości y grzechy pełni, 
ten nie Bofką ale wiarę ma Czartow fką, 
Wierzyć bowiem w ROGA, ktory fię 
grzechem brzydzi: a grzech pełnić, coz 
icf 
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iélt tylko bydZ zatwardziałym w zło» 
ści, nie bydź fkłonnym.do dobrego, co 
ieft Czattowfka natura. 

Już, o! jaka to ieft podłość umyfłu 
iwtych, ktorzy maig fobie za honor mieć 
wiarę; a niemaią wftydu zaniedbywać 
iey powinności? ktorzy fie oświadczaią 
Zo wierzą, a podług [wey wiary nie żyią, 
Ach! wierzyć BOGA, a BOGA fobie 
czynić z Íwey rofkofzy, y z {wey for- 
tuqy? wierzyć Dufzę bydź nieśmiertel- 
ną, a nieżyć - tylko dla ciała? Wierzyć 
nadgrodę wieczng? a nic nieczynić na 
jey zafluzenie? Wierzyć wieczne kara- 
nie, a nic nieczynić na iego uniknienie, 
wierzyć Ze Chryftus nie dla czego żył 
na świecie, tylko żeby był wzorem na- 
fzym, a nieftarać fic zgadzać fie z tym 
wzorem ? Wierzyć, ze niębędzie nikt 
zbawiony, ktoby nie był podobny Obra- 
zowi. Zbawicicla?. jako mowi Apoftoł a 
nienabywać cnoty Jego poświęcone 
Jego przykiadem, zafarbowane lego 
Krwią? - Otoz to życie, mowił z żalem 


wieku fwego Aug: tych to zmyśle:, 


rych Chrześcian. — Oto życie, ludzi 
falizuigeych íwoig wiatę íwoicmi po: 


"ftępka: 
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| 
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na Niedz; III. po Trzech Krol. — 63 
ftępkami. Od iak dawnego czafu byłaby 
iuż wiara upadła; gdyby za podporę, 
nic więcey nie miała, tylko obyczaie y 
przykłady ludzkie? Ledwie co byfa za- 
lozora, iako zaraz mufiała fie wftydzic, 
fwych nowych nasladowcow ; ktotzy 
czynili iey chańbę, przez fwoie poftępki? 
Czyliż wam nie Q wiadome, owe uty- 
fkowania S. Pawła? Są tacy: mowił ten 
wielki Doktor, ktorzy powiadaią, rż znaią 
BOGA, a zabieraią fig go uczyńkami. Y S. 
Grzegorza, żalącego fie na obłudnych 
Chrześciań: /ą tacy ktorży śmieją mowić; iam 
iuż uwierzył, więe zbawion będę. Prawda, oda 
powiada Grzegoż S. będziek zbawiony, 
iei wiarę połączyf z uczynkami Łez go- 
dne omamienie , mowił S. Cypryan: 
chcieć Chryflufa wyznawać, a Ewangelii fig Tego 
zabierać? Chriftum confiteri velle (5 Eyangelium 
Chrifti negare Epif. ad Moss. 6 Max. A nie- 
toż ief? coby mowić potrzeba w tym 
teraZnieyfzym zepfutym wieku? Wíze- 
dzie pełno ludzi, ktorzy powiadaią fię 
bydź wiernymi, a poftaremu wfzędzie, 
mało takich, ktorzyby żyli, podług 
Íwey wiary; ktorą wyznaia? Y znowu, 
Wízedzie pełno ludzi, ktorym przyka- 

zanią 
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zania Bofkie, zdaią fie do wypełnienia 
ciężkie, powinności wiary y pokuty 
ftrafznes Ewangelia y cnoty Chryftu(o- 
we, zbyt oftre, y do wykonania trudne; 
a poftaremu: każdy: z tych, co fie nie- 
mogą zdobyć, na przezwyciężenie mi- 
zernego względu ludzkiego; ktory za- 
trzymuie ich od cnoty, z tych, co nie: 
chcą naymniey(zego gwału uczynić na- 
miętnościom fwoim, ktore ich pínig y 
rofprafzaią w nich Ducha Chryftufowe- 
go; każdy mowię, powiada to o fobie: 
ze ma wiarę. Ach! wiżyfcy wy mo- 
wicie że wierzycie, a ia z gorliwym 
Bifkupem Salwianem mowię; że nic- 
wierzycie. Ach! y komulz to? gdyby 
też nayprościcy fzemu w głowę fię zmies 
ści iakoby “ten miał wierzyć że u- 
mrze, że kiedyż tedyz kovać będzie, 
ktory tak Zyie. iakby miał żyć, kilka ty- 
fiecy lat na ziemi, albo nigdy wcale nie 
umierać, Zyje rozwigzle, niefprawies 
dliwie, niewftydliwie, zacięty y zaka- 
miały >» złości. Komuż to wgłowę 
fie zmesti, iakoby ow miał wierzyć, 
že Dv(za iego nieśmiertelna, kiedy iak 
- mo- 
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mowi Aug:S. za moment przemiiaiaccy. 
ty rofkofzy, przcdaie ią Czartu, na niczro» 


Qs $ne y niefkończone meki. Jakoby tå 
Ie; mafa wicrzyć że ciało iey w proch fię 
o: obroci y wropę rozléic:. ktora tak ié 
M piesci, piękrzy y tak fie w nim kocha? 
i likoby miał wierzyć ow, że zmartwych= 
e wftały” na f;d Dofki ftanie, gdzie wfzy- 
a: | fkie grzechy icgo wyiawione będą, kto- 
y | my teraz tak wiele Spowiedzi y Kom: 
*- | munii, nicgodnie w grzechu nicmaiac 
£: | nigdy  fzczercy “woli. ich porzucić; 
or odprawia. Ach! wfzyfcy wy mowicie; 
Ta | wierzemy; a ia mówie, że nie wierzycie. 
€* | Macie wprawdzie wiarę, ale tylko fło- 
by wną, a zatym czczą prożną v nic nie- 
[e 


|. wartą, Ale niemacie wiary Bofkicy, a 
zatym wiary. mocney, wiary ferde- 
czicy, wiary uczynkowey, macie iak 

| mowi Pifmo S. Gfos Jakoba ręce Eza- 

wa. Tak y u was Głos Chrześcianina 
prawowiernego, a ręce Poganins bezbo- 
żnego nieftaraiąc fie o iprawy Chrze» 


v& | ścianfkie. 
y: | Do wízyflkKich was mowisz, ale 
a | 


nie. dowfzy ftkich was ftoluię; y njev fzy- 
fkim to zadaię.* Jednakże: iez-lim 
wiz- 
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wlzyftkich zawftydzil, to na zbawienie. 
Jak mowi S. Paweł y na wafze lepfze, 
daruycież mi, a fami poprawcie wiarę. 
Trzeba żeby was wiata, albo zbawiła, 
albo potępiła. _ Między tym śrzodką 
niemafz.  Czyliż nie do nas należy, -0- 
brać iedno 'z tych? Ale czy trzebaż fig 
tu dfugo namyślać Czy trzebaż tucu- 
dow czekać Ten fam cud niewierno- 
ści w Chrześcianach, ktorzy obyczaia- 
mi fprzcciwiatg fie wierze, nie iefiże 
zdolny otworzy € nam oczy na prawdę, 
y pociągnąć nas do życia podług wiary? 
Ach! bydź Chrześcianinem y żyć po 
Chrzesciańfku, bydź Poganinem y żyć 


po pogańfk u; to nie Gd: ale mieć wia: ^ 


rę ażyć.i iak niewierny, to zaifte nay- 
więkfzy cud iet. Niechże iuż profzę 
was, a profzę y zaklinam miafto Chry- 
ftufa, pro Chrifto legatione fungimur. niechże 
mowie: uftaną między nami te cuda. 
Stofuymy obyczaie. do wiary, a gdy 
wiara będzie nam tu fłużyć do pokuty 
y fpawiedliwości, będzie nam też flu- 
żyć do uwielbienia nafzego y do dofko- 
nałego widzenia w Niebie BOGA Oyca 
Y Syna y Ducha 5. Amen. 
KAZA. 
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: « 
KAZANIE 
NA 
NIEDZIELĘ IV. PO TRZECH 
KROLACH. 
O utrapieniu: fprawiediśwych y pomyślności 
grzefnikow, 
SOOOOOOOOOOOOOOOCOCOCOOOOOOC XX 
Et ecce motis magnus fadus eff in mari... , 
ipfe vero dormiebat Luce 8. 
A oto wzrufenie wielkie flato ffe namorza,.. , 
a On fat, 
To wyrazenie wlasciwe tege, co fig 
dotąd przytrafia względem fpra- 
wiedliwych na świecie. Gdy grzelzni- 
cy zażywaią pokoiu, fprawiedliwi czę- 
ftokroć uciemiężeni krzyżami y utra 
pieniami, iak'ciężarem lakim, przy wale- 
ni zoflaig. Prawda gorízyé fie z tego 
zwykli iedni, witydzą fie tego drudzy; 
miuczą nieledwie wlzyfcy : że lubo 
BOG ich fprawiedliwym obrońcą nic- 
winńości; a mściwym Sędzią niepra- 
wości przecież oczy icgo, tak fą zawar- 
te na rząd świata, że na nim cierpi tak 
częfio ludzi złośliwych, wdobrym po- 
wa- 


7o Kazanie 
wodzceniag a ludzi dobrych'w uciemię- | 
żenia. „Lecz my niemięfzaiąc fie by- | 
naymnicy, tvm mniemanyin y na po- i: 
zor, nieporzadkiem; bierzmy ztad, mysl 
y zdania, ktoreby nas ba: rdzicy pocie- | 
fzyły, y um ocnily w wierze nalzcy. 
Jeżeli bowiem wierzemy; że famże Zba- 
wiciel nafz był ubogi y tylko ubogich 
za przyiaciol maiący, owych, to ślepych, | 
trędowatych, fchorzałych. Sam chciał 
być zaniedbany, od bogatych y mo: 
£nych świata tego; y co wreście przy- 
ciśniony, do życia nędznego y żebra” | 
ckiego; a zacoby fig teraz dziwować | 
temu, dopieroż brać ztego dei do | 
wflydzcnia fic fwoiey wiary, lub chwia- 
nia ię wniey: że BOG takąż famo dro- | 
gą poniżenia y Tozmaitemi krzyżami 
ufłaną prowadzi wybranych fwoich, ku 
chwale fwoiey, y ku ich zbawienin: Y 
owízem wtym ich fzczęśliwość wybra- 
nych Bofkich, że będąc fprawiedliwi, 
przecież fg. uciemiężeni; “iako rzekł | 
Chryflus: fzczęśliwi będziecie, kiedy 
jas ludzie lżyć y prześladować będą. 
A kiedy tak, więc mowmy o tym, y dla 
maízey pociechy, będąc w utrapieniach; 
y dla | 
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| na Niedz. IV. po Trzech Krol. 71 

by- | y dla naízego pożytku, umiciąc zażyć * 
vo- |- ich nadobro. |. Ja wdalizym Kazaniu to- 
yśl | tylko powiem: że utrabienia (brawiedliwych, 

ie p? Mey finie griefnikom, ant powinno, ani mos 

cy. | $e narufy? Wiary nafey. Y otym punkt pier- 

ba: | wizy: Ze owfem tym iefi, czym fig powinna” 
ich igrontować y potwierdzić wiara. Y © tym. 
ch, | Punkt Drugi. Boże pomoco fprawie- 

saf | dliwego, nadzieio duiz opu'/zczonych,. 

ao- | Peciecho' ftrapionych, (praw to o co, 

zy- | cie profiemy, azcby mowa wtey materyń, 

ra- | była wfzyftkim: powodem do ufności. 

rać | W tobie, nikomu przyczyną, do trace-- 

| Ria (ćrca wnayokropnieyfzych chwilach, + 
ja- | ktore więc dopufzczafz na nas; dla wy-- 
ro- | prowadzenia ztąd,twoicy coraz wiekízey - 
pi |. czci y chwały. 


Y| PUNKT PIERWSZY. 


wi, Zebyśmy o tym grontownie mo» 
ckł | wili, wyprowadzmy rzecz tę całą, zdzi- 
dy |  ficyfzey Ewangelii. Wfzakże flawiaigc 
dą. | Pam tu Chryftus, nicbefpieczcfitwo to- 
dia | nących na morzu fwych  Apoflofow, 
ch, | Wyraził nam w nim właśnie, nader wiel- 

ie rządow (woich nad ludźmi taiemni. ` 

ce. 


a Kazanie 
ce. WhÍzak mowiąc daley: uczniowie 
„Chryftufa czyli (prawiedliwi y wybrani 
BOGA, Żyią na świecie przez BOGA | 
opatrzność; jako y wfzyfcy ludzie. Y | 
znowu nieżyją iako wfzyfcy, bo ile wy- 
-brani zyig nd świecie, iako na morzu; | 
wnawalnosciach iego pograzeni zofłaląc: 
gdy inni ludzie, zicdneyze, Opatrzn ości 
Bofkiey, mulcgo fpoczynku zazywaig. 
Wizak mowiąc jefzcze dale; BOG ieft | 


zawize zwybranemi (woiemi, ani ich | 


kiedy opufzcza, ale we wizyftkich dro: 
gach, ftrzeże ich, oswieca y-ratuie; Lecz | 
( patrząc nato, co fie zniemi dzieie ) 
wtyfiącznych przypadkaci mowićby 
potrzeba, że BOG niedofyć ich ieft 
firożem, ich obroną, ich podporą; że 
owfzem odftąpił ich, że zapomniał o | 
nich. Y kiedyby na 'bardziey ratunku | 
iego było potrzeba, BOG nato iakoby | 

zalypiać zdaie fig; iak mowi Ewangelia: | 
A On pał, On przepulzcza okropne na 
fug fwoich burze, on ich podaie a; 
fztych , pierwizym . natarezywosciom | 
pokus, on zgoła dopufzcza; że tych 
niewinnych, wielerazy fami bezbożni, 

wizclkim rodzaiem nędzy y przykrości | 
; drg- 
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na Niedz. IV: po Trzech Krol, 73 
dręczą, y przycifkaia wtym życiu. A 
tak ledwo ktoby dał temu wiarę że do: 
brego LOGA opatrzność, ma o nich 
ftaranie ; owlzem ktoby nierzekł, że 
wgłębokim śnie zagizebiona ieft, y iuż 
wcale o ich ratunku jzapomniala, nade- 
wízyftko gdy widziemy przeciwnie. że 
zli żyią wpokoiu, dziedziczą pierw(ze 
godności, ciefzą fię wobfitosci wfzy- 
flKiegó. Y tec to przeciwne fptawie- 
dliwych a pomyślne powodzenie złych 
fprawowafo tyle zgorfenia Poganom; 
2e niewftydzili fię wyrzucać Chrześci. 
anom; pytaiąc fie ich; jakiemu wy BO- 
GU fiżycież kiedy ten ani was zbogaca 
w wafzym uboftwie, ani was ciefzy w 
wafzym utrapieniu; a iakoż £o nazwać 
dobrym? iako fprawiedliwym? a iezcli 
potym życiu; obiecuiecie fobie iakieś 
infze wieczne, gdzie fię fpodziewacie 
nadgrody prac wafzych; coż za do tego 
podobieńftwo, gdy on waš tak zanie- 
dbywa iefzcze wtym życiu: Ale po- 
fzuciwfzy Pogan ktorzy niefoymowali 
Taiemnic Bofkich; mowię ia co wię- 
Cey; ztądci to nawet wpierwfzychChrze: 
$cianach, powitawało ofłabienie wiary 

y- awg- 


- „Kazanie | 

y zwątlenie nfności w BOGU, że wi: 
dzieli bezbożnych obfituigcych, w wfze» 
lakie powodzenia, przeciwnie fprawiee 
dliwych ucisnionych, rozmaitemi utra» 
pieniami. Ziad bezbożni brali $mias | 
łość rofpuftnego Życia, ztąd wierni oś 
kazyą opieízalosci wcnocie Dawid fam 
Ze niezawíze był mężem wedfug Serca | 
Bofkiegó; chwiać fię począł w wierze | 
fwoiey, widząc. takie ulzczęśliwienie | 
bezbożnych. Wzyufyły fie nogi moie pode= | 
mną, mowił on, omd.ały kości moie, widząc | 
grzefnych. wpokoiu.  Niemogł on tego po- 
jąć; dlaczegoby grzefznicy  obfituiący 
na świecie, odziedziczyli bogactwa. Y 
niemogac tego poiąć, dalcy wnofić po- 
czął: że nieuzytccznie być . fprawiedli= | 
wym pragnął  Owoż bez przyczyny (mo- 
wif on ) uprawiedińwiłem ferce moie, gdy 
zdaie fie, że lepiey fig powodzi grze- | 
fznym, niżeli fprawiedliwym. A mo-| 
wiąc wreście o nas famych; o iakże wie- | 
le razy, toż famo przeciwne fprawie- 
dliwych a pomyslne powodzenie złych, 
niebywa nam powodem do chwiania figę] 

w wierze, a czalem y powątpiwania, 

czy zaifte, wic BOG w Niebie co fic] 

na zię- 
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na Niedz. IV. po Trzech Krol: 7$ 
na ziemi dzicie? y czy ma ftaranie o ffu< 
gach fwoich; kiedy tak (pokoynic cier- 
pi, poniżenie fprawiedliwych, a wywyZz- 
fzenie grzefznikow. Jakże czefto przy- 
ciśnieni utrapienienm iakim, przytym 
nie widząc fpofobu wyniiścia zniego, 
nicodzywamy (ie iako y Protok do BO- 
GA; Panie powftan, przerwicy- ten fen 
tak ízkodzjcy chwale twoiey Exurge 
qure obdormis Domine: Oto my twoie 
dzieci, twoy lud y owieczki paftwitka 
twego. „Tyś nafz Qyciec; my giniemy, 
a Ty nas niezachowuiefz: my iefieśmy 
w utrapieniu, a Ty nas nieciefzyfzł my 
$cisnieni głodem, chorobą, uboftwem; . 
a Ty nas nieratniefz. 

Lecz coż za odpowiedz, daie nam 
On nato? też famą, ktorą y Chryftus, 
wpoftrachu toni zofłaiącym uczniom 
fwoim: nu, czemużeście tak boiazliwi 


tak malo. wierni? gdzież iet wiara 
» [e 


Waíza!'gdzie wafzą ufność: y czego 
fię wzdy lękacie, kiedy ia, zwanii ie- 
fem. Jakoż wfzedilzy tylko wduchu 
wiary, w rozważanie tey "Taiemnicv, 
Uzeba przyznać Chrześcianie moi: Ze 

F nigdy 
X. Teodora Kazania Niedzielne Tom I. 


5o QU xu Kazanie 
nigdy do ' Bofkie, f nie ieft pilnieyfze; 
około rządow Świata; nigdy. porządek 
niere(t lepiey .z howdny, iako wtym na 
pozor niepgi 74dku; f i edliwi 
phseza,. grzefzmicy. weloiych- dni- zaży» 
waia, czemuiz fo: bo cokolwiek BOG 
czyni-z wybranemi, - czyni iedynie dla 
pot ith. Uwazaycie innie: Iayptere 

y pożytek; BOG pec doświadczyć 
Gwych wybranych, y dać im okazyg do 
okazania fwey - ku BOGU wierności, 
milości, ftatecznosci; aka była! dana 
odpowieds niewiernym, iednego zgor: 
liwizych obrońcow wiaty Oeit an- 
fkicy BOG nas doświadcza, mówił on: grot 


tiie y żwiecze ferta ludzk 18, 4 pree cog? Przem 
uirapienia, $ 


od Moyżefża Izraclitom, BOG: was: do: 


świadąza, żeby fig dało widzieć czyli go kochać | 


cie, albonie 2 całego ferca, Ut palam fiat, ti- 
trum diligatis eum, am noś in toto corde veflro, 
Dcutr:15.-y. 3: ' 
Jakoż mowiąc zgrontu; ludzie 
fprawiediwi, gdyby nie te zbawienne 


doświadczanić,. gdyby. nie te biedzenia 


ię, trudności, poniżenia, gaera 


nia, wczy mbyscie wy, pokazali lię fzeze« 


Ze. 


t 


Z odpowi edZ- była dana | 


| 


na Niedz: 1V, po Trzech KP: 77 
rze cnotliwemi! wpokoiu, wipoczynku, 
wdoftatku wfzelakim> Ach! nic latwiey- 
fzego, iako zachować fię enotliwie, 
będąc wpokoiu y dofłatku. Ale gdy fi 
na was wywiera zazdrość y fzkalowanie, 
gdy was oízükuia zli ludzie, gdy' was 
wali przyjaciele ódftępują, gdy was bo- 
leéci -y choroby ścifkaią; a przecież 
wpośrod tylu przeciwności, wafza cnota 
trzyma fig, wafza wiara niechwieie fie, 
y wy nieprze(laiecie BOGU flużyć y 
wielbić go, wtedy, iawnie fie pokazu- 
le, Zescie prawdziwie godnemi BOGA. 
Et invenit 60; dignos fe. Sap. 3.V.3. Jako 
przeciwnie mowiąc: jeżeli BOG, niedo- 
świadcza w ten fpolob bezbożnych,znać 
że ich fądzi być niegodnemi fiebie. 
Drugi pożytek. BOG chce oderwać fwych 
wybranych, od wfzelkiego przywiśzania 
ziemfkiegó. Gdyby pomyslności do- 
czefne, razem były złączone z cnotą; 
albo gdyby BOG zawíze płacił, prace 
ludzi cnotliwych, temi doczefnościami, 
naprzykład; żeby tego zbogacił, owego 
wyniofł, na tego wzgląd y podziwienié 
ludzkie obrocil, wízak więkfza część 
ludzi niefłużyłaby BOGU, iak tylko dla 

Ea po- 


78 Kazanie | 
pomyślności, dla bogactw, dla honor, | 
dla dobrego mienia: a zatym upatruiąc | 
wenocie fwoiey korzy $ci, a nie BOGA, 

' nickochafaby go;dla niego famcgo. Trze: 
ci pożytek. BOG chce ubefpieczyć zba- 
wienie dla wybranych, y zachować ich, | 
od nieuchronnego niebefpieczeńftwa, | 
ktore czynią pomyślności świata. Pra: 
wda że iek dofyć lckatftw przyrodzo- 
nych, y śrzodkow ludzkich, przeciwko 
rozwiąztości obyczaiow, dodaie nam | 
ich nafz rozum, nafz bonor, nafz inte: 
Tes, prawa e lityki, y tyle innych praw 
świeckich. Ale to fa pofoby ludzkie, 
wcale prożne lub fłabe. BOG fam tył: 
ko wie prawde ziwy fpofob, n3. zacho: 

wanie niewinności dzieci fwoich, odda- 
laiac ^od nich, coby ich mogło rofpu- 
ścić, zepfuść, zaćmić, zaślepić albo y 
zawrocić im głowę. Y tak władza u: 
czyniia tego pyfznym. Urodzenie dobie, 
nczyniło tego niedoftępnym, zdrowić 
wprawiło nie iednego wrofpuftę y zbyt- 
ki, bogactwa wznieciły nie wiednyma {a 
komftwo y rozrutno$C, fłowem fzczę* 
ście, nieiedncgo zgubiło. y na cieley 
naduízy. Y przeto BOG oddala, t€ 
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na Niedz: IV. po Trzech Krol: m9 
dobre powodzenie, ód fwych fprawie- 
dliwych, zrzodlo tych y wielu innych 
nierządow. Czwarty pożytek. BOG przez 
fłodki gwałt, chce zniewolić {wych wy- 
branych, aby fig. iego trzymali ftate« 
cznie, „zaprawniąc goryczą, wizyftkie 
inne ftworzenia dia nich; y hiedaigc im 
nic, tylko coby było z ich umartwic- 
niem. Gdyby świat tak im był miły, 
iak ieft tylu światowym ludziom, czy- 
lizby był choć ieden wybrany ? ktoryby 
niechciał także zażyć nieco uciech 
światowych? albowiem nierozumiycie, 


| żeby te falfzywe rofkofzy niemiafy dla 


fprawiedliwych, teyże famey powaby, 
co y dla grzeíznikow? maią Chrześcia- 
nie moi: tylko że fprawicdliwych 
wftrzymuie boiazń y miłość BOGA, a 
na ktorey zbywa grzefznikom. Ale na. 
teście y ci tak fprawiedliwi, ftraciliby 
powoli te boiaźń, oftygliby wtey mi- 
losci, niemyśliliby o BOGU, . gdyby 

wtym świecie znalezli, ukontentowanie 
*pokoy, y fpoczynek dla fiebie. Toc 
to pry wiodła Salomona, do zapomniec- 
hia o BOGU, y do zapadnienia w ofta- 

tnią 


| 
8o Kazanie | 
tnią nędzę, te będąc wielorako fzcze« 
śliwy, niemiał tego fzczescia żeby był 
co cierpiał dla BOGA, folus -in deliciis Sas | 
lomon fuit, O forfitan ideo corruit. mowi tu 
S Hieronim: Epift: ad Euftoch: Piąty pos 
żytck. BOG chee przyczyniać, üftawi- 
cznych okazyi, do utarczki fwym wy- 


branym, azéby przezto mieli materyą 
zwycięftw y zafług. Bez utatczki nic- 
maíz. zwycięftwa, a bez zwycięftwa nie- 
maíz korony. feicii niebędzie flatecanofci 
AMeczenuikoy, miebędzie koron dla nich (mo: l 
wi tu S. Ambroży). Ale iezeli niebędzie do- 
legliwosci, zapewne niebędzie J błogefławieńftwa. 
Y dlatego to; chcąc BOG przy fpofobić 
fobie S. Pawła, za godne naczynie, do 
obnofzenia Imienia fwoiego, chcąc go 
uczynić y wyftawić wielkim y zawola- 
nym nauczyciclem Narodow, cheac mu 
dać. okazyą, do przymnożenia fwych zâ- 
flug; kiedy go wyprawiał, ztym fie dał 
flyfzeć: ja ma pokażę, dak wiele mu cierpieć 
potrzeba, dla mienia mego. Ego offendam ei 
quauta oporteat eum pro nomine meo pitt. Aor. 
9. €- Jakoż mowiąc prawdę, ponięwaž 
każda cnóta, przykra ieft wfobie; y dla- 
tego fię zafadza na cierpliwości, gdyby 
nie» 
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ma Niedz: IV. po Trzech Krol: „81 
niebyło przeciwności, -y, w niey ftatku 
y cierpliwości; iakażby nafza była zafłu- 
ga: y kto znas mogłby fię nazwać pra- 
wdziwie cnotliwym? kto Chrześciani: 
nem? wfzak wyraźnie mowi Aug: S. że 
jeżeli fie nic niecierpis ani fię też ieft 

»hrzescianinem. $i putas tenonfatere perfecu- 
tionem, nondum cepifti effe Chriflianus: Przeto 
y S. Pawe? upominał fwych Teffilon- 
czykow, żeby (ig nie mięfzali cw fwych 
dolegliwościach. Nemo moveatur in tribu 
htionibus iis. Y tudzież dawał im przy- 
czynę tego mowiąc: wiecie bowiem 
dobrze że ile Chrześcianie, wam to 
właściwa; wam bowiem darowano, ze- 
byście nietylko wierzyli w BOGA, ale 
y cierpieli dla niego. pfi enim festis, quod 
in boc pofiti fumus.  Szofly pożytek. BOG 
chce ukarać wybranych natym $wiecie;, 
aby iuż ich niekarał nainnym. Nie 
malz tak (prawiedliwego, między nami 
nikogo, żeby nigdy zgranie powinno- 
ści fwoiey niewykroczył, albo ktoryby 
nieupadł wiakie przeftępitwo, za ktore- 
by mufiał ię wypłacać fprawiedliwemu 
BOGU. Y choćbyśmy niemieli ani 
grzechow wielkich, ani grzechow tera- 
zniey- 
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82 Kazanie 

` Znievfzych, ani grzechow włafnych, do. | 
fyć ieft, że nan nie zbywa na grzechach | 

powizednich, żeśmy fa winni grzechow | 

przeízlych; że nawet mufic my odpo- | 

wiadać, za grzechy cudze. Owoż BOG | 

karze nas teraz po Oycowfku, aby po- 

tym niekarał iako Sędzia. Tak ieft ludzie 

fprawiedliwi; nie ut fkuycie, na o(tre 

napozor obchodzenia fię zwami Pana 

BOGA.  Maficie ponofic dolegliwości 

wtym życiu, za niedofkonałości wafze, 
za naymnieyfze grzechy wafze, za iednę 
niebaczność wafzą - Flageldntur inde res huc 
wane. mowi Aug, S. Tym ci to (po. 
fobem podeymuie BOG. ftaranie okoła 
was, iednoczyć was z fob;, chłofzcząc 
was; czyfzcząc walzą cnote, naprawi 
iąc wafze obyczaje. Y kiedy was do- 
tyka przez te dolegliwości lekkie; czyni 
to na uwolnienie was od kar wiecznych; 
azatym obchodzenie fię to ieft wcale 
Oycowflie.. Y iuż opatrzność Bofka 
ufprawiedliwiona, z ftrony po działu po- 
myślności y przeciwności. między fpra- 
wiedliwemi y grzefznikami. Jako bó- 
wiem BOG fra fie o fwych wybra- 
nych, dopufzczaiąc na nich przeciwno» 

SCl 
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na Niedz: IV. po Trzech Krol, 83 
ści, tak przeciwnie opulzca grzefznych; 
dopufzczaiąc im tych pomyślności u- 
Ływać, ktore ich gubią. ` Niebądźmyż 
więc malowiernemi, nienpada my w 
nadziei kiedy BOG z fyfa ‘na nasiakie 
przeciwności, ponieważ toż: famo, po- 
windo nas tym bardziey umacniać, w 
wierze y ufności nafzey. Aco miid- 
fzcze zoftaie pokazać krotko w tym: ` 


DRUGIM PUNKGIE. 


Gdy mowie, że iet owfzem w 
utrapieniach ludzi fprawiedliwych, ypo- 
myślności grzefznych, czym fie ma u- 
twierdzać nafza wiara; za raz mi (ie fta- 
wia wmysli, owe życie infze oprocz te- 
raZnicyfzego, potym wierność Chry(tu- 
fowa w obietnicach icgo, ktore. nam 
uczynił, potym ten porządek przezna- 
czenia, ktorym BOG zbawia ludzi. 
Nauczmy fię tego w niewielu flowach. 
A mowiąc zaraz 0 pierwfzym, kiedy ia 
fig pytam* dlaczego to pierwfi Chrze- 
ścianie patrzyli bez pomięfzania, na tue 
ine (wey fortuny, y na utratę {wych ma- 
iętności?_ dlaczego żyli, w tak ścifłym 

ubo: 
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uboftwie, dlaczego cierpliwie znofili 
głod nędzę y tyle: zaite. wielkich nic- 
wczafów: odpowiada mi S. Paweł; że 
to czynili, oczekiwaigc fpokoynie yw 
nadziei błogofławionego życia, y przyi- 
$cia dnia Pańfkiego. . Expetlantes beatam 
fpem © adventum magni DEI Tit: 2. ipsi 
koż gdyby niebylo innego życia, oprocz 
reràznicy(zego, gdyby niebyło innych 
dobr do fpodziewania fie; oprocz tych 
dobr falfzywych. y napozor tylko, bez 
tego; (iako tu uważa Gwilelm Paryfki:) 
gdzieby była, nayprźod, względem wy- 
branych Mądrość y Dobroć Bofka, y 
wczymby fig ona pokazała: nie wpo- 
$rzod przeciwności, gdzie BOG. do- 
$wiadeza wybranych fwoich, iak w.po- 
śrzod pieca ogniftego, nie w tym życiu, 
wich wynifzczeniu y ponizeniu ofta- 
tnim, toć mvfi być, wprzyfzlym życiu, 
w ich ublogoflawientu z fobą: A potym 
bez tego, wfzak możnaby było mowić, 
że bezbo?ni fy prawdziwie mzdrzy, aże 
tylko- fprawiedliwi, fami nierozumni, 
gdyby. odfiepniąc wfzyfikiego w tym 
życiu, dla iakieys$ nadziei oniyleni wnicy 
zoftawizy, -niemicli- fie niczego. y po 
$micr« 


I 
| 


w, m 


a" Noe me m 


na Niedz. IV. po Trzech Król, 85 
śmierci fpodziewać za'prace y cnoty 
fwoie. X że to ieft rzecz nieptzyzwoita 
na Opatrzność BOGA, ktory winien 
nadgrodę fprawiedliwemu, iako y kara- 
nie grzefznemu, iako mowi Tertulian. 
Bonum fatum ficut © malum, Deum habet debia 
torem. A zatym ktory karze y nazgradzą 
na tamtym świćcie, czego: nie karze y 
nie nadgradza natym tu; ztąd idzie nie- 
pochybne v to: że fprawiedliwi y nie 
winni, aprzytym  firapieni y niefzczę: 
ściami fkolatani wtym życiu, flu(znie 
fig oglądaią na życie ptzyfzie. Tak tak 
bracia moi: niefrafuycie fie, mowi wam 
Aug. S. bezbożny ma fwoy czas, Ktory 
iet bardzo krotki. Ale wy mięć będzie» 
cie czas fwoay, ktory będzi € wieczny. 
Zatym wafza niewinność, ktora tu na 
ziemi ict bez nadgrody, będzie wam 
tym obficiey nadgrodzona na wyfoko+ 
ściach. Prawda ta, ufondowana ieft, na 
nieodmienności flow: Chryftufa Fana, 
ktory wierny ieft w fwoich obietnicach; 

prawdziwy w fwoich przepowiada: 

niach.  Wfząk On iuż mowił fwoim u= 

czniom, a w nich wízyflkim  fprawie+ 

dliwym, Świat fig będzie wefelił, awy będziccię 
y fmutka 
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w /mutky. Teżeliż tedy te fłowa iego fie 
peloig: iako to widziemy, więc też y | 

H r . ^ f 
drugie fię fpełnią; a ktore to fg: a fmu- | 
tek waf; obroci fie w wefele: y toć to ieft'ca | 


ciefzyło S. Joba y ukoronowanego Pro- 
roka. Orzyzwieni oni to obietnicą 
Chryftufową, pewni będąc, że wizyftkie 
ich dolegliwości, w Niebie były policzo- 
ne, że BOG fam był ich świadkiem. 
Cierpię (mowili oni fobie, iako y po nich 
S. Paweł ) prawdą że cierpię, ale nietracę fere 
ca w moich utrapieniach, niemięfam fig w mo- 
sch dolegliwościach, niewftydzę fig moiego cier- 
pienia; wiem iaki to ieff BOG, w ktorym ia pos 
łożyłem moię ufność; wiem że przyjdzie ten czas, 
kiedy on fam-otrze łzy z oczu moich, Abflera 
git omnem laihsymam ab oculis meis. Podo- 
bnie ia do was mowie ludzie fprawies 
dliwi, iefteście ftrapieni y przeto placze- 
cie? y owfzem ciefzcie fig raczey, cze- 
muż toż przeto że fedzia tuż ieft. Jeft 
fędzia bracia ‘moi: płakać bywam po- 
t:zeba, gdyby go niebyło, w ten czas 
albowiem wafze ciężkości y pracę mar- 
nicby zgineły, Lecz teraz kiedyiwierzy- 
cie że.eft fędzia, a fedzia co widzi was 
íze cnoty y walze. dolegliwości, co po» 
znaie. 
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na Niedzi. IV. po Trzech Krol. 87 
gnaie zafługę wafzych cnot y wafzych 
dolegliwości, Co nadgradza każdemu 
wedlug iego zafługi, a dotych czas wam 
w niwczym nienadgrodził, toż możecie 
wizy ftkiego fie - domagać, -y mowić ia: 
ko y S. Pawel; lef na Nicbiofach,  wręku 
gprawiediiwego fędziego, korona fprawiedliwości; 
ktora mnie minąć uiemoze, tak ieft nie minie 
was ta korona,tylko bądźcie troche cier- 
pliwi; y nietraćcie ferca w wafzych u- 
trapieniach, czemuż to ? albowiem mo- 
wiąc podług porządku ; przeznaczenia, 
znak ten ktory BOG naznaczył do zba- 
wienia nas; iefi to to święte podobicń- 
fiwo z Chryftufem Synem iego. O tym 
nas upewnia wyraźnie S. Paweł, gdy 
mowił: quos prefcivit, O predeflinavit, confor- 
mes fieri Imaginis Filii Jui. Rom: 8, 19. że 
na pozyfkanie zbawienia,trzeba pokazać, 
przed Trybunałem Bofkim, wyrażony 
na fobie obraz Chryftuífa A ponieważ 
fama tylko przeciwność, cierpl iwie znie- 
fiona, może na nas wyrazić podobień- 
fiwo do niego, więc to ieft co ciefzyć 
powinno wy 'branych iego, w ich prze- 
ciwnościach, Y tak też ieft, a nieina= 
Gzcy; wiedzą „oni, ze Chryfius nie wys 
robiť 
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fobił im zbawienia, tylko. przelaniena | 
Krwi, wiedzą: że nicobiccał uczniom 
fwoim fpoczynku naziémi, wiedzą że | 
zniemi jak nąyczęściey mowił o Krzy: | 
ża. Coż mai fobie pomyśleć, patrząc | 
podobnie na fwoie teraźnieyfze, biedze- | 
nia fię, trudności, prace, poniżenia y| 
prześladowania w tym życiu: tylko że | 
maige podobieńftwo Chryftufa ponizo- | 
nego, ubogiego, pokorncgo, y ukrzyżo* 
wanego, zapewne też otrzymają cząftkę 
chwały, Chryftuía uwielbionego." Of 
Jaka pociecha. ©! iaka ufność. fi 
Ale przeciwnym fpofobem, o! co | 
za materya-obawiania fie dla was, ktorzy | 
fig ote podobieńftwo z Chryftufem ur | 
krzyżowanym nieftaracie , wy ktorzy | 
w całym biegu życia wafzego, niewi- 
dzicie żadnego krzyża, ani' coby mig- | 
izało walze zamyfły, ale owfzem długi 
przeciąg , | fzczęśliwego powodzenia. | 
' Gdzież tedy te przykrości, gdzie ten | 
krzyż ? tak potrzebny dla was, y do wa“ 
fzego zbawienia: kiedyż przyjdzie? niem 
widać go za życia; więc przyidzie zape- 
wne po śmierch Rzeczecie mi: a wfzak= 
że y 
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na Niedz, IV; po Trzech Krol. . 89 
£c y ludzie fprawiedliwi, bywaig wpo* 
myślności, a przecie fpodziewaią fię 
Nieba, pozwalam, boć potrzeba tego; 
aby ftan pomyślności doczefney, niebył 
cale wyłączony od Kroleftwa Bożego. 
Ale iezeli święci byli wpomyślności, 
tedy to zawíze było im przyczyną boia- 
Zni; adotcgo acz nie opufzczali wcale 
fwego ftanu, umieli iednak dobrze y 
pod pozornym używaniem wygod y po- 
myśności, zachować wfzyftkie prawa 
zaprzenia fie CI hrześciańikiego. 

A mowiąc -G grzef zuikach, y oni 
też bywaią, wtychże was SE 
co y fprawiedliwi, ale nierottrzaíaiac te= 
raz wízyflkich przyczyn, dla ktorych 
BOG niechce; aby fie zawfze wyftępź 
kom fzczęściło, dofyć ick upomnieć 
grzefznikow,że ich utrapienia (2 Jatkami 
Bofkiemi, a fafkami naydrozízemi, gdy- 
by ich tylko chcieli używać. . Tak te- 
dy odkrywfzy te Taiemnice o przeci- 
ciwnym fprawiedliwych, a pomyślnym 
powodzeniu ludzi Stiefenyelt niezo- 
flaie mi tylko upomnieć was: uważay- 
cie fię ludzie, y-doświadczaycie fiebie, 
kto ięfteście: fprawiedliwi, czyli też 

grze: 
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grzcíznicy?. w utrapieniu, czy wpomy« 
$inosci? ieżeli grzcíznicy , . aprzytym, 
wízczesliwym zawíze powodzeniu, te: 
dy ach! myślcież o fobie: y muaíto u- 
konteptowanią, ktorego fobie pozwala: 
cie, w używaniu wafzey fortuny y do- 
brego mienia, placzcie y ieczcie obey- 
rzawízy fię nate trochę fzczęścia wa: 
fzego - Jeft to bowiem pewny znak, że 
fis BOG zwami kwituie, żę wam 
w tym życiu płaci, za te odrobinę do. 
brego, ktoreście mogli kiedy uczynić; 
że wam nic, niechce być winien po 
śmierci; że naten czas nie co infzego m4 
wam być rzeczono tylko, co tam zło- 
$liwemu Bogaczowi: Kecordare, Pamię: 
tay żes odebrał, co.ci fie moglo nale- 
Żyć z dobr y.flodyczy ziemfkich: quit 
recepifti bona in vita tua, , Pamiętay y tą 
pamięcią miarkuy, ieżeli ci fig iefzcze 
co'nalezy w Niebie; jeżeli nic tedy ach! 
(poydziefz iako rozga wogień , a wo- 
gien na całą wieczność. . Co ieżeli ie: 
fteście fprawiedliwi, y żyjecie w uftawi- 
«znym utrapieniu, pokrzepiaycie fig w 
'madzici wafzey, pątrzcie nie na to €o on 
porzu- 
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na Niedz. IV. po Trzech Krol. — 9t 
porzucaigc . złym mowi tu Aug: S. Ale 
nato co zoftawuie dla dobrych.  Atten- 
dite non quantum permitkat iniaftis, fed quantum 
fervet iufis.  Wierzycie go być niefką- 
czonym w wielkości iego mocy, nie- 
wyczerpanym w iego fkarbach, fprawie- 
dliwym w iego rozígdku, wiernym w 
iego obietnicach; więc też powinniście 
y to wierzyć, że On ieft. cierpliwym od- 
dawcą; że ma On odpłąty w ręku (wo- 
ich; ale niemi fzafuie powoli; teraz wy 
prachiecie,a nie widzicie wafzey korony; 
poczekaycies  iuż niedługo; a przyidzie 
ten czas, kiedy będziecie ią. widzieli 
w ręku Bofkich zachowaną dla was, 
y będziecie ztąd wielbilk Opa- 
trzność iego dzifieyfza na 
całą wieczność fzczęśliwą. 
Day to Boże Amen. 


G KAZA- 
X, Teodora Kazania, Niedzielne Tom I. 
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KAZANIE 
NA 
NIEDZIELĘ V. PO TRZECH 
KROLACH. 


O Sprawiedliwych obcowaniu zgrzefnikami. 
ZKKKKKKKKKKKKKKKKKKKAKKKKIEKKK 
sery; autem dixerunt. Ei: vis, imus Ć colligimus 

ea? Gait non, Luce t. | 
4 fłudzy murzekii: chvefże, ii pojdziemy? 5 

zbierzemy go? a on rzekł, nie, " 


fE wybrani BOGA- tym ziarnem 
dobrym, ktore on na rali Kościo- 

ła fwoiego ficie, a fynowie potępienia 
fi tym kakolem, ktory czart podficwa, 
znamy to dobrze zwiary. Ze grzefzni- 
cy w tym Życiu, Zyig między (prawie: 
liwemi iak kąkol między dobrym ziar- 
nem, widziemy to oczywiście z do- 
świadczenia, Ale możnaby fie tu fpy- 
tać za co tak? nielepiey żeby było, że- 
by alba niebyło, żadnych złych ludzi 
naświecie. Albo żeby ie(zcze wtym 
doczefnym życiu, karę {wych złości 
uczuli? Z tegoc fię «i Budzy Ewangelie 
cnis 
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na Nadz: V. po Trzech Krol: 9? 
czni gorízyli, pytaigc^ fig. gofpodarza? 
A cheek że Panie, żebyśmy ten kąkol do fczętw 
Wyrwal? Czyliż ty te rolą ziarnem wy- 
boraym niezafiałt zkądże fię tak wiele 
ziel(ka narodziło? Ale on im nato od- 
powiedział: ni, duycie-mu pokoy, miech rośnie 
aż do żniwa. Ztegoż famego, gorfzy fię 
po dziś dzień, więkfza częsć Chcześcian 
miuczących fobie :- Jak BOG może 
ścierpieć na. wiecie, tyle grzefznikow 
yiefzcze niefkaranych. Lecz my fpu- 
sciwfzy oczy nafze z pofzanowaniem 
na tę Taiemnicę, Jle że znamy to,że iak 
świat światem, zawíze bywali źli y do- 
brzy.. Y za rządzeniem ofobliwízey o- 
patrzności iego, pofpolicie bywali po- 
mięfzani, nietylko w Miaftach, ale y 
wprywatnych domach, lub w Rodzeń: 
ftwie. Przytym nauczeni o tym zwiaty, 
że mufzą być źli dla ćwiczenia dobrych, 
że mulzą być dobrzy, dla zawitydzenia 
zlych,y odięcia im wfzelkicy wymowki, 
2c źli pokazuig fprawićdliwość; że do- 
brzy daig znać o milo(ictdziu. Nie oto 
fig dziś trófkaymy; czy mamy ich, y 
iako wykorzeniać, zoftawmy to BOGU; 
9 coż tedy? oto muízac konieczne zo- 

Ga ftawać 
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ftawać wtym pomięfzaniu, ile że inne: 
go BOG swiari dla zły ch, a innego dla 
dobrych nie naznaczył: ftaraymy fie na- 
dewfzyfiko żebyśmy, y wiedzieli iak 
zgrze 'Íznikami zoftawać; y nauczyli fię; 
iak możemy zniemi przeflawac. ^ Y oto 
luz chwała BOGU, mamy pożytek; a 
oraz materyą y podział, dalfzego Kaza- 
nia. Boieżeli mamy zoftawać zgrze* 
fznikami tak, iak BOG zbiemi zoí (baie 
mowię zaraz że BOG wiezoflaie 2 niemi, 
tylko że tego wyciąga iffota iego, owoż y my, 
nie mamy. zniemi zofławać, . tylko dla potrzeby 
fianu nafiego. "Zobaczycie to wpierw(zym 

Punkcie, bo mowię pos wtore; BOG obra- 
ca nachwałę (woią grasffnikow, y orat Pranie 
na ich zbawienie; oyei y my rownie powinniśmy 
korzyfłać znafego zwiemi obcowania, zoba- 
czycie to w drugim punkcie. Boze 
wfzechmocny niepytamy fig iuż z te: 
mi Ewahgelicznemi fugami? a chcefz- 
2e moy Panie, żebyśmy świat ten,z fką* 
kolu złych ludzi oczyfzczyli, znamy 
dobrze że to nie na(zey fłabości dzieło: 
Tys to famemu fobie zachował, y ty teź 
uczynifz to na dzień fdu, gdzie wy- 
brani twoi; będą oddzicleni od złych, 
"więG 
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na Niedz: V. po Trzech Krol, 95 
więc uczyń przynaymniey to, o Co cię 
profiemy,' to ieft: day nam znich po- 
żytkować, poki „z niemi zyiemy dla 
nafzey zafługi, y dla twoicy co raz wię- 
klzey czci y chwały. 


PUNKT PIERWSZY. 


Chrześcianie moi: czytaiąc Pifmo 
S. możnaby mowić, że BOG ieft y nie- 
jeft zgrzefznikami. | Nieieft z niemi ja- 
ko przyiaciel, czyli przez opiekę nad 
niemi ofobliwfzą, -y przez udzielanie im 
fwoich darow; aleieft: zniemi, iako 
ftworca ktory powinien rządzić światem, 
y (prawować! wizyftkim ftworzeniem. 
Nieieft zniemi iako Oyciec, przez 
świadczenie im ftarania fwego, to ieft: 
nie fpufzcza więcey, na te ziemie nieu- 
rodzayną y opufzczoną; . ani to rofi Nie- 
biefkiey; na zmiękczenie iey, ani pto- 
mieni flonecznych, naiey oświecenie. 
A tak ci niefzczęśliwi; zoftawać mufzą 
mowiąc flowy Proroka; właśnie jako 
y ziemia bez defzczu, ktora ftaie fie nie- 
urodzayna. Arima mea ficut terra fine ajua 
tibi Pfal: 142. albo iak mowi dzifieyfza 
Ewan- 
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"Ewangelia mufzą czekać do czafu żnia | 
wa, czyli fdu powfzechnego, gdzie | 


w (nopy powiązani , iak nicpożytecne 
zielko, wogień wieczny. wrzuceni bę- 
dą. Jeft iednak BOG zgrzeíznikami, 
przez fwoią  niezmietnosc > ktora go 
czyni obecnym wfzyfikiemu, y przez 
fwoią nieobiętość, iako BOG, ktora go 
czyni. wfzędzie przytomnym. Owoż 
y my tak fię mamy zachować z rozwią- 
złemi, obcuymy zniemi; towarzyftwo 
zniemi, nie iet nam wcale zakazane , 
ale tyłe tylko, ile zniemi obcować, o- 
bowiązani iefte$my. Boć zdarzaią fię 
pewne zniemi związki, ktorych nam 
potargać niewolno.  Naprzykład; bę- 
dzie to to, że iednych prawo rodzenia 
fie y natury, iak {yna do-Oyca, drugich 
prawo ftanu, siak żony do męża, innych 
prówo zwierzchności, iak Panow do 
flag, innych prawo powołania y gorli- 
wości, iak Apoftołow y famego Chry- 
fufa; do hftawicznego przeftawania 
zgrzcíznikami przykówywało, innych 
inne: przywięzuią czynności , iako to: 

Záchodzenià -znimi w potrzeby, fpra- 

wowania przez nich intcrelow, przyis 

mowa- 


ya Niędz: V. po Trzech Krol.. 97 
mowania ich oświadczenia. lub przyfłu- 
pi; inaczey wieleby fię pomięfzało na 
świecie; gdyby te nieuchronnc powin: 
ności, wfpoleczno$ci ludzkicy; potatga- 
ne być miały. Otoż ia mowię, Ze na 
ten czas, poniew aż to ieft, niedóbrowol- 
ne nafze zniemi uczeftnictwo, uciekać 
od nich (chyba fercem y umy fem) nie- 
można. Wízak y w pierwízym żyią” 
cych Imieniu Adama; Abel y Kaim do- 
Yt długo z fobą żyli. Y między fyna- 

i Nocgo, ieden ze trzech nayzłośli- 
fiy) wiedncyze Arce zdrugiemi miet- 
fzkal. A mowiąc o gwałtownych po- 
tzebach, wiemy. zPifma S. że y fu- 
dafz machabeyczyk udał fię, do przy- 
miefza Rzymian, lubo ma ten czas tak 
głośnych znitcnot fwoich. A dlacze- 
goż: oto żeby pod cieniem ich broni, 
chronił wolność ludu Bożego. Podo- 
bnie ile do nas mowiąc: gdy nas, inte- 
res iaki, lub potrzeba flufzna; do obco“ 
wania zzłemi zgromadza w iedno, 
niemożemy tego unikać, Lecz gdy iuż, 
żadna potrzeba nas, niczatrzymuie przy- 
nich, odłączmy fic od nich y odbiezmy 
ich. Tak pizykazywal S. Paweł Tef- 

falon- 
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falonczykom, do ktorych rzekł: Dentin- 
tiamus ibis fratres. Zapowiadamy wam 


bracia, ut fubtrabatis vos ab omn; fratre ambu: 


lante inordinate. 2, Tef: 3. 6. Zicbyscic fig 
fchronili^ od każdego | nięporządnie fie 
Íprawuigcego. Tak BOG (am przyka- 
 zywał wyraźnie fynom jzraeltkim, za- 
bianiaigc im wfzelkiey fpolecznosci, z 
narodem niewiernym. Otoż tak y my 
powinniśmy czynić, to ieft: uwalniać 
fię od towarzyftwa złych, y od fidel 
wolnieyfzych. ludzi, ofobliwie ktorzy 
niciedncy znami. fą wiary , iak mowi 
Apoftof. Ut liberemur ab importunis, (8 mar 
lis hominibus, non omnium enim eft fidos. 2. 3 
C. V. 2. mowie cowieccy; my powin- 
nismy to teraz iefzcze czynić, co fig 
ftanie czafu Z martwychwftania , gdzie 
wybrani będą oddzieleni od złych, dlate- 
go y Kosciol S. ódłącza pewnych grze- 
iznikow, od fpołeczeńftwa y używania 
świętości fwoich, |. Y ieżeli On nierzu- 
ca tych pioruhow, na innych wolnieyr 
fzego życia, nieprzeto iednak. pozwalą 
nam zniemi przeftawania. Bo.co ia tu 
uważam (y bez: przeklęctwa Kościel- 
nego) 


| 
I 
| 
| 


| 


iz zr 


niy- 
'am 
nus 


fig | 
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nego) ktore teraz haló co waży, niemo- 
żemy fig łączyć zbezbożnómi ,. nay“ 
przod bez wzgardy oczywiftey BOGA, 
bo profzę ia? mieiefiże to gardzić Bo- 
geo PIU * z jego dis aj 


go WE na iego pra wa, na iego E- 
wangcliią, iako to (3 Kofputnicy. Nieprzy= 
laciele iegog swictobliwosci:  Heretycy, 
nieprzyiaciele iego prawdy.  Ateufowie, 
nieprzyiaciele iego iefteftwa.- Deifłowie, 
nieprzyiaciele. iego dofkonałości Bo- 
fkich. - Słowem bezbożnicy nieprzyiacicle 
tey czci, ktorg. mu pobożność wyrządza. 
Niemowił że Chry(tus, wyraźnie w E- 
wangelii: kto nie ieff- ze mną, przeciwko mnie 
if. Wy zas chcecie łączyć fie z iego 
nieprzyiacioły,więc niechcecie być znim, 
więc iefteście przeciwko niemu. , Ach! 
y nicieft ze to zuchwalosc złączona, 
znaywiekfzą iaka: być może pogardą 
BOGA? 

Ale idę ia dalcy: łąc zyć fię tak zbe- 
zbożnemi, ieft to to gotfzyć bliźniego, 
iet to to.gubić na du(zy brac 1-nafz ych. 
Bo prolzę ia co fig może pomyśleć, o 
czlowieku iakim, lub niewieście, gdy 


B 
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ich widzą zawfze wpewnych okazyactt;| 
y zludzmi złemi, a iefzcze; kiedy to be«| 
dą fimiz Rodzięe,* do ktorych należała | 
wkładać, dzieci fwe do dobrego. Kie- 
dy to będą Panowie, do ktorych należa: 
ło być firożami zbawienia fobie podłe: 
głych. A iefzcze kiedy to będą Gofpoa 
darze, ktorzy to powinni, przeftrzegać 
rozwiązłości y nieporządku , między 
fwoią czeladką. ^ A iefzcze kiedy to be- 
dą Duchowni, Xięża y Pafterze, kto: 
rych obowiązek teft zaprowadać, do 
Domu Bożego tyle flabych owieczek. 
Ach! Chrzescianie mamy tyle obowiąz- 
kow umacniać wiarę braci nafzych 


miodfzych, dzieci, domowych, y fu 


/ żących, ulegać ich łatwości do obras 


żenia.fię rafzemi poftepkami,- nieza- 
nośmyż gorzkości y zgorízenia. do ich 
Dufz, przez nafze łączenia fie z nicgo: 
dziwym y zakazarym towarzyftwcem. 
Nie zabiaymy ich na Dufzy, bo grzech 
to fzatańfki, zgorfenie; ktory od początku 
świata był zaboycą Dufz Grzech to 
fprzeciwiaiący (ie, odkupieniu Chryftu4 
fowcmu, bo gubi to, co Chryftus przys 
fzedł zbawiać, Słowem gorfzyć bli« 
nie» 


N~ 


ach, 
bę: 
zalo 


na Niedz: V. po Trzech Krol. — toy 
zniego, ieft to tak wiele, co Palme ti 
maczang we Krwi Chryftufowey; czyli 
dufzę poświęconą Krwią iego wyrywać 
mu zrąKiego. Eripit palmam Chefo: mo- 
wi ieden z OO. SS. Bo narescie łączyć 
fię zbezbożnemi, ieft to to gubić fa- 


| mego fiebie; albo przynaymnicy poda- 


wać fię. w niebefpieczeńftwo zguby; bo 


| ktoniewie, iak częfto złe kompanie 


bywaią nie befpieczne. Wfzak ieżeli pil- 
nie - uważemy, có zapoczątek był zepíó- 
wania świata? zobaczemi że Towarzy- 
flwo ze złemi. Ale y tego niepotrze- 
ba,  boktoż tak ieft obcy w fwoim kra- 
iu, mieście, domu, zeby niewidział tyle 
fzkod, niepożyteczności, y obrazy Bo- 
fkiey pochodzącey ze złego towarzy- 
ftwa. jak mowi Pfalmifta: z dobrym prze- 
Jisiąc dobrym fig fajek; o fie trafia rzadko; 
ale 2 przewrotnym przefłaiąc, przewrotnym fig 
fuief, co przychodzi koniecznie.^ A dla 
czegoż to? bo nayprzod natura zawfze 
do złego fkłonnicyfza, niż do dobrego, 
a potym okazyie w kompanii mocniey- 
tc. Y dlatego BOG wtey materyi , 
tyle przeftrog podawał, mowiąc: Sym 
choćby cię y mlekiem, karmili grzefmicy, nie- 
prze- 
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przefławay 2niemi, ale wfirzymuy kroki twofe, wi 
ed drog ihi Naznaczaiąc na koniec, tę iel m 
die przyczynę: pedes enim illorum ad malum| m 
currunt Prov. 1. 16... nogi albowiem. ich dążąj 12: 
do złego - Prawda:że y Chryftus przefta-| fp 
„wał z Celmki y grzefzniki, owfzem z fa:| ka 
memi Faryzeufzami, pelnemi nicfpra:| p 
wiedliwości. y obiudy iako fam rzekł o-| €? 
nich; intus pleni rapina 4$ dolo, - Lecz maiat fz 
te wewnętrzną; y fobie tylko iftotną nie-| ty 
mog. fkazenia fie od nich, choć , prze: iz 
ftiwal z piiakami, niebył  poftaremu| 2i 
nm, choć iadał z obrzaitemi, niebyl| W 
poftaremu nim, choć fie mięfzał z prze | P 
wrotnemi, niebył poftaremu Zadnym| i 
zdraycą. Lecz my zdrobniałe plemie| Kt 
pierwizych Rodzicow nafzych; my kto: | Z 
rym dofyćieft na mal'enkim kwafieiedney | IP 
znaylekkízych okazyi żeby fie całe ciafto | Y 
czyli ciało na(ze zepfuło.. My tak fkIon- | ft 
ni, do żachwycenią ognia grzechu M 59 
złych. obyczaiow, fkoroby fię łatwość | à 
y kompania dotego podała. My nier | P 
maiący ani to cnoty, tylko mniemaną, la 
ani to ftraży około ficbie; tylko fame| t 
flabosé natury nafzey; możemyż fig o» | V 
śmielać na tyle fidet? ktore nam wyla | à 
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wia uczeftnictwo ze zlemi*. niebędzie< 
myż odnich uciekać: będziemyż znie= 
mi przeftawać? zniemi miefzkać, y ie- 
fzcze być befpiecznemi? faffzywe to be- 
fpieczeńftwo, bo co zatym poydzie, tyl- 
ko ze wdawfzy fie zniemi; nawiknie fié 
powoli zachodzić, czy to wfłowach, 
czy w uczynkach, Aż do náyfprosnicy- 
fzych wyftępkow, czemuż to: bo ieżeli 
tyle grzechow na świecie, chociafz 
fzkoły na nich niemafz coż będzie ze 
złego towarzyftwa, gdzie na to iak ufta- 
wicznie lekcyą daia? Ach! kiedy ia fobie 
przypominam tak wielu z Chrześcian, 


hiegdyé gorących w fiużbie Bofkiey a 


ktorzy wfzyfcy tym fpofobem zefzli 
z drogi cnoty y bodftąpili pobożności, 
fprowadzeni cudzą ręką, mimo ich chęć; 
y pociągnieni do nayfprośnieyfzych wy- 
ftępkow. Coż mam fobie pomyśleć, 
tylko że zapewne toż famo y zwami 
faé fię może, iezeli odtąd tych kompa- 
nii unikać niczechcecie. Ze mowię te 
ladaiikie towarzyftwą przywiodą was 
lak po ftopniach od uprzeymości do nie- 
wftydliwości, od niechęci da nienawiści, , 
a od nienawiści do zemfiy, Rowem do 
wykta- 


104 Kazanie 
wykraczacnia, za fprawiedliwe granicę 
rozumu y wiaty, aco zatym do zarą: | 
biania tobie na potępienie, kwoli tych, | 
z ktoremi przeftawać będziecie. 

Ami nii mowcie,że Wy nieladaczym 
fig dopuscicic zepfować; że niciefteście 
tak ladarko wychowani, żebyście mieli 
pozwolić fobie tych zbytkow, cay zli 
ludzie, że wy macie icízcze . wítret do | 
grzechu, Ze czuiecie lefzcze (erce waa 
Íze, trzymaiące fie cnoty y pobożności. 
A'bowiem, achł będziecież go mieli ten 
to wftręt do grzechu zawzdy; może- 
cicż go mieć wblifkosci grzechu, prze- 
ftaiąc zgrontu ferca,y fümnienia z zepíu- | 
temi. « Mozeciez ręczyć zaftateczno: 
ścią wafzą, że będziecie zawfze' tak 
powscigsliwemi; że czy to wam przyi- 
dzie być, w pośrzad rozwiązłych, wy 
niepoydziecie za ich rozwiązłością; czy 
to przeftawać zpiiakami, wy nieprzebie: 
rzecie "miarkę zniemi; czy to mięfzać 
fie z towarzyfzami Jowifza, Bachufa y 
Wenery, wy niępoydziecie za ich fzpe: 
tnemi obyczaiami; czy to zabawiać fie 
z obmowcami, Wy lig wftrzymacie od 
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ich fzczebietliwości. Czy wreście żyć 
y być z ludźmi za ciałem y krwią idące- 
mi, wy poftatemu niezachwycicie ognia 
pożądliwości. _Mowcie có chcecie, to 
pewna że kto'kocha okazyą do grzechu, 
polpolicie w nicy ginie; iakoż daleko 
bardziey, doftawfzy fię między złe 
kompanie, choćby naylepiey ułożony 
cziowiet niemiałby fie zepfować. Quis 
nefit obliterar qwtidie finem; commercio impio- 
tim? pyta fie Tertulian. A Auguftyn S. 
odpowiada, że choćby nie przez rozum, 
choćby nie przez przypodobanie, tedy 
przez fam wítyd, gdyby niebył podo» 
bnym, mufrfig ftać podobnym U pudet 
nan effe mpulentem, Confef: 3. 8. Y iuz ro- 
zumiem, poznaliście to dobrze czy? y 
po ktore granice,  przeftawac macie 
zgrzefznikami? to jeft podług potrzeby 
ftanu wafzego, iako y fam BOG ktory 
zniemi przcftaie, Ze cego wyciąga iftota 
icgo Bofka ktorey fię on pozbawić nie- 
Może. A że ten że BOG nad to, obia- 
ca na chwałę (wolą grzcíznikow, y prae 
€uie na ich zbawienie; owoż y my ma- 
my tak korzyftać zobcowania z niemi. 
A co mi.zoftaic pokazać w tym. 
DRU- 
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DRUGIM PUNKCIE, 


Ze BOG obraca na chwałę fwoig 
grzefzńikow, dowodzi tego, Auguftyn 
S, -pokazuigc iak.BOG, używa wiclerá- 
zy niewiernych, do pokazania. cudow 
{wey falki, Heretykow db oświecenia 
prawdy. Religii;. odfzczepieńcow do u: 
grontowania wieczne trwałości (wego 
Kościoła, Zydow*do pokazania swiade: 
ctwa o Chryftufie; Rzymian do okaza: 
nia zemfty, y wykonania iey had Jeru- 
zalem, a przed niemi Nobuchodonozo- 
row, Antyochow, Herodow , -Krolow 
Esipfkich y Syryifkich, dla przyprowa: 
dzenia ludu (wego, do ich- powinności. 
Pełne fa Xięgi Swietych- przykładów; 
iako BOG brał wrece grzefznikow; na 
uczynienie z nich bicza, do pokazania 


| 


fwojey. fprawicdliwosci, mocy, y chwa- | 


ły, d tym famym do poprawienia (wych 
Y, y popra y 


fynow. Ale nicbawiąc fię około tych | 


wizyftkich, że fie tylko przy famych za- 
trzymam Żydach; o! jakież nam oni 
uedam swiadectwo o Chryftufie? onić 
to, lubo f} nieprzyjaciele Chtyftufowi 
jako 
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na Niedz. V. po Trzech Krol, ^ Yo7 
iako mowi S. Auguftyn. -Jn cordibus hoftes, 


| du codicibus tefes. Onić to dowodzą nam 


nayiaśniey przyjście Meflyafza y fpełnie- 


| nie fię wfzyftkich Proroctw, tak o nich; 
{ & 5, ? ? 


iako y o Ofobie Chryftufowey. Bo coż 
to ieft odrzuceńie ich: matki, czyli Sy- 
nagogi, zepfowanie ich rządu, ich Tro- 
nu, ich Kościoła y ołtarza, -zburzenie 
zgrontu ich całego Pańftwa, ich że fa- 
mych wreście nayzałośnieyfze ro(pro- 
fzenie po całym świecie? iezeli nie o* 
€zy wiscie. wflawienie chwały ukrzyżo- 
wanego? icżeli nie okazanie mocy y poz 
tęgi lego? A mowiąc daley o Poganąch; 
Onić to (3. ftroZowie nayś. Depozy tu, 
czyli grobu Pańfkiego, wfzak mieyfce 
to gdzie go po śmierci z Krzyża złożo- 
no, ieft tam u nich zhaczne, przez ia- 
wne pofzanowanie, y [chodzenie fie nie: 
tylko 'wfzelkich narodow Chrześciań- 
fkich, ale nawet famych niewiernych y 
grubych narodow. A mowiąc daley 
jelzcze o Tyranach. | Wfzak wiemy to 
ze BOG używał ich, aby miał Męczen- 
Dikow na ziemi, Świętych w Niebie, y 
aby tym bardziey. roz(zerzyła fie wiara 
H co Ghize 
X, Teodora Kazania Niedzielne Tom I. 
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Chrześciańfka, po całym éwiecie;im fta: | 
teczniey wyznawali ią, Swisci Meczen- 
nicy przed ich obliczem, a nawet zna» 
kladem życia wiaínego. /Wfzak mowi | 
Otym Tertulian że krew Męczennikow flaha 
fig nafieniem, Chrześcian, kiedy imbardzicy 
krew przełewaną; tym PORY wzia- 
SE y krzewić (ig poczęł4 wiara S. 
Wizak zbiiżywfzy (ie y do nafzych cza: | b 
fow, widziemy to Qaczywiście, ako | p 
BOG dopufzczą dotąd przesladowcow | z 
pobożności y choty. A dla czegoż? żeby | iy 
mia? prawdziwie chotliwych, y prawdzie | y 
wych pobożnych. Jako wprowadza ła: | iy 
komych, chciwych, ludzi bez czci yli- | p 
tości na doftoieńftwa y urzędy. Dedit | 4 
ejs potejłatem, dedit eis bonorem; A- dla cze- n 
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goż: oto dla poprawienia im podległych | h 
dia przyprowadzenia ich do tego ftanu, | f; 
w ktorym być powinni, dla oczy zeze- n 
nia ich cnoty, a tym famym dla przy- | k 
mnożenia ich zafług. Alenaco wiele | p 
mowić: z konklüduy my z Augufiynem | k 
nierozumiycie (mowi ten S53 Zeby źlijó | w 
rożnie żyli na Świecie. każdy zły żyte allo żeby | £i 
fie fam pas albo zeby dobry przez niego | y 


był éwiceony. Y ztąd, y ztamtąd, niema: 
ły po- 
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ły pożytek. A tak jawna, że BOG obra: 
ca "na chwałę fwolą grzefzników. Zkąd 
ia daley tak w nofzę: kiedy więc y my 
zeni 
zorzelznikami; czyjz niepowitnismy 
w tenże fpoíob, czynić fobie z nich pa: 
zytki?. ia$nicy mowiąc : Gdyby złych 
wcale niebyfo: na świecie, w czym że 
bysmy my. pokazali: cierpliwość, fkro- 
mnoc, cichość fwoia; y powzdanie fig 


2nayduiemy fię- koniećznie zł 


zupełne na świętą wola Bolka? te y tyle 


innych enor do zbawienia potrzeb ych, 
wfzaki niemialyby- fkutkut fwego; gdyby 
im złość grzeízaikow, niebyła że tak 
rzekę powodem: Jecz teraz, kiedy fą 
źli między nami,a źli naprzykfad, z kto- 
remi: nieuchronnie nam być y żyć po- 
trzeką. — Ol jakich oni nam nieprzyno- 
fzą okazyi, do nabycia rozmaitych cnot, 
mowić chcę cierpliwości, miłości, po- 
kory y wiele innych. Ale także czy- 
niemy? ach! Chrześciąnie nie omyle fig 
kiedy rzekę, y owízem przewracamy 
wizyfikie zrządzenia Opatrzności Bo- 
fkicy, około nas. Albowiem mowiąc 
wizczegulności: owa niewiafta Zyigca z 
Nie. 
Ha 
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- niecnym mężem mogłaby przez fwoie 
przyiemność y pokorę, zebrać: zafług 
bez liczby, tym czaíem traci ie wfzya 
ftkie, przez fwoie mruczenia y fprzcci- 
wiania fie Mężowi. - Albowiem mowiąc 
daley, ow Gofpodarz żyiąc, z tylo nies 
sforney czeladki, zktorych iedni niezgo* 
dni, drudzy niepofłufzni, inni wcale ro» 
zwiąźli, mogłby. przez fwoie należyte 
ich dopilnowanie, tak wrzecząch do ày- 
cia dośbelhekó; iako y wrzeczach wie- 
cznych, ufkarbić fobie tak wielki fkarb 
dla Nieba, tym czafem, gubi go. cały, 
przez (woie przez fzpary patrzanie; y 
pobbzanie ich niekarności; albowiem 
mowiąc jieízeze daley,-ow Oyciec y 
Matka widząc ;dzieci fwoie, zdopiero 
wnęce: ikłonnościami; o! iakoby 
zafługę dla korony Niebiefkiey poło: 
żyli, gdyby zabiegając temu wcześniej 
napawali boia nig. y miłością Pana BO: 
GA, nmyll y ferce {wych dzieci; tym 


czafem oni tracą to oboię, y zafługę y | 


koronę, przez fwoie zbyt dogadzanie 

'fwvm dzieciom; mowię cowięcey tracą 

nawet pociechę w fwey ftarości, gdyż 

tak nie karne dzieci, pizyfzedl(zy do lat, 
a Za” 


fwoie | 


'affug 
wizya 
rzeci- 
owiąć 


| niga | 
ezgo | 
le ro: | 
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à zatym y do rozwiązłości, pofpolicie 
niewdzięcznością płacą fwoim Rodzi- 
com; y tak mowiąc wokoło do kogo to 
tylko należy, y kto* tylko chce być 
świątobliwym y cnotliwym. 

Animi mowcie,żć w innym ftanie, 
pracowalibyście lepiey. dla świątooliwo- 
ści, bo nigdzie tego lepicy czynić nie- 
można, iako wfłanie naznaczonym od 
BOGA, naprzykład: Jefteś wftanie mai- 
żeńfkim ý maíz złą żonę, otoz ia mo- 
wię; że do tego ftanu, przywiązał BOG 
pomoc fafki fwoicy, zatym w tym fla» 
nie oświadczyć powinieneś BOGU, nay- 
wiekízy dowod" wierności, y miłości 
fwoicy ku niemu. A przez co? tylko 
przez cierpliwe znofzenie,' y wcichości 
lekkomyślności żony twoiecy. A gdym 
inż pokazał pożytek ten, ktory mamy 
czynić zgrzefznikow fobie.  Zoftaie mi 
iefzcze pokazać krotko, pożytek ten 
ktory mamy czynić grzefznikom z fie- 
bie. Y nic mi łatwieyfzego iako to po- 
kazać. | Chcieycie mnie cierpliwie do 
końca pofłuchać. Wfzak BOG tak o- 
bracaiąc na chwałę fwoia grzefzńikow; 
myśli oraz o ich zbawieniu, to ieft. On 

ich 


7 


| XI2 Kízanie 
ich wzywa do ficbie, On na mawia ich 
do pokuty, On podaie im do t: go fpo: 


foby; owoż y my toż famo powinni: | 


śmy czynić, a czemu? bo ieft to powin- 
ność, ńayprzod powfzechna, wynikającą 
zmiłości. bliźniego, ktora nas obowię.- 
zuie iako Chrzescian, a do tego iako 
ziączonych iedną' wiarą, iednym ucze- 
ftńictwem Sakramentow, abyśmy w ipo: 
magali ieden drugiego; czy to + przez 
zbawienne rady, czy to przez mądze, 
prawdy przekładanie, czy to przez do: 
bie przykłady, we trzech fłowach nio- 
Misc: winniśmy im naukę; ktora daie 


pizykiad, ktory' pokazuie iawnie ro- 
zność nalzego życią od ich.. 'Je(t to ga- 
Wire powinność fzczegulną, y właści: 
$ciwa pewnym tanom- waíza Rodzice 
ktorzy nic czernidłem iakiny, ale krwią 
wiafną, zapilane macie; dzięci wafze w 
fwyn -fercu. Jeft to powinność twoja 
Qycze, abyś naprawował (vna uniefio* 
nego upałem namiętności, a przez co? 
przez pofkromienie, włafnych twoich 
paflyi. feft to powinność. twoia Matko, 
‘Dys kapraw owala, COrkę gubiącą fiebię, 


VZIE 


awąć prawdę; winnismy im dobry 
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aich| ysczyniącą obelge całemu domowi, a 


fp [00 


inni: | 
wine | 


przez co? przez zawściągnienie 1woiey 
właney obmierzley fkłonności, ic(t to 
to powinnosc waíza Panowie, na pra- 
wowaé rofpuftę : y iawne wyftepki. wa- 
fzych domownikow. A przez co? przez 
poprzeftanie włalney wafzey rozwią- 
złości y nierządow.. Nareście ieft to pa- 
winność iefzcze fzczegulnicyfza to left 
powinność wfzyftkich grzetznikow, a 
podobno y was famych,ieżeli fie cokol- 
wiek z refiektuiemy. Ach! Chrzescia- 
nie a niegdyś grzefznicy; 0! iakże wiele 
Dufz mogliśmy zgorfzyć dotąd, czy to 
fłowem, czy to złą radą a co naygor- 
fza, złym życiem y przykładem. A 
zatym iak wiele grzechow, mogliśmy 
ftać ię winnemi przed BOGIEM: Bo 
trzeba wiedzieć że kto daie zgorízenic, 
ponieważ grzefzy dwoiako razem, y 
zafiebie y za drugiego, mufi też odpo- 
wiać, nietylko za zgorfzenie, ale y za- 
wlzyftkie grzechy ztąd - pochodzące. 
Coż? a kiedy ci zgorízeni przez nas iuż 
pomatli; a pomarli w-nieprawości fwo- 
iey; krew ich czyliż niepadła na nas? y 
czyli nie iek na nas, albo na nafzą zgu- 
bę: y 
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be? y owfzem fam BOG tym groz| 
~o krwiich y Krwi moiey; na ich Duke. wy 


laney 
zrak Waftych upominać ffe bede. 


Ach! Chrze. 


ścianie: to albo ftaraymy fie na to miey. | 


fce, o pozyłkanie BOGU tyle Dufż, 
przez {woi} gorliwość” na Potym; ile 
ich zgubiliśmy, przez fwoie zgorlzenia; 
icżeli nam fię zdarzyto, żeśmy ciągneli 
"na zgubę drugich, cigeniytnyz ich teraz 
koniecznie do BOGA, v fami im przod- 
kuymy. -Opłakuymy przelzle wtym 
po pełnione wyftępki, a zbrzydziwfzy 
im y fobie, wfzyftkie złe towarzy(two 


prośmy BOGA z Dawidem aby nam, | 


darował grzechy wfzyftkie, a między 
niemi te dwoiakiego -rodzaiu, to ieft 
tayne, ktore fić przed nami; mogły kie- 
dy ukryć, y grzechy cudze za ktoreby- 
śmy muficli ciężko odpowiedzieé. Ten 
ict zimyfł Opatrzności Bofkiey, ktora 
chciała pomięfzać złych zdobremi. Y 
ten „też być powinien pożytek, ktory 
odnieść mamy, z takiego po mięfzania 
złych z dobiemi. Tymże tobie fpofo- 
bem dopomozmy. wzaicmnie do zba- 
"wienia ' My grzefznikom żeby maigc-nás 
między {ob}, z nalzych nauk, przykla- 
| dow 


grozi 
lapey; 
hrze: 


nicy: | 
Ju (z, | 
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"nias 
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eraz 
zod- 
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na Niedz: V, po Trzech Krol. tig 
dow y modlitw korzyftali; grzefznicy 
nam, żeby będąc między niemi, nice 
przyftaliśmy, do ich rozwiązłości, relztę 
zas czegoby niedoftawało, w tym fpra- 
wiedliwych obcowaniu zgrzelznikami 
potuczmy.BOGU; -mowmy ' do niego 
pokornym íercem, Panie wierzemy y 
wyznaiemy to; żeś ty ieft odpoczątku 
wiekow wynalezcg porządku. Rerum mo= 
derator, (5 Pater Ordinis. S$. Aug. tyś po 
dzielił y rozrządził świat ten, aby do- 
brzy, maiąc złych między fobą, nie- 
przyftali do ich złości, aby źli widząc 
dobrych;inakfżych niż ficbie; chwicili fie 
ich cnoty. Ty nam więc dopomoż w 
tych powinnościach, wípolnego pozy- 
cia między fobą. . A iezcli (ie co złego 
w tym po pełniło dotąd; Panie! pro- 
ficmy cię z Dawidem: od fkrytych grze” 
chow nalżych. 4b owdtis meis munda me. 
Oczyść nas, y cudzych niepamietay 


, Dam. Et ab alienis parce fervos tuo. - Ale od- 


puściwfzy nam, poświęć nasiak na no: 
wo, flodkim namafzczeniem łafki two- 
iey; na iedną nayświętfzą y nierozerwa- 
ną kompanią tu na ziemi; aktoraby nas 
wizy- 
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wízyftkich z iednoczyła w tobie na wie] , 


eki w Niebie, w tobieOycze,w tobie Synu 


«w tobie Duchu;S., w tobie Boże wTroy-|. ; 


cy S. ledyńy Amen. 
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NIEDZIELĘ VI PO TRZECH 
KROLACH. 


^O waruscie naymnieyfey łafki, przy nafey 
wserności. 
KE RK RZEK KIK KŚ 
- Simile eff. Kegnum Calorum, grano Jfinapis « „e. 
quod. minimum eff omnibus feminibus Math. 
1. 
"Podobne ieft Kroleftwo Niebiefkie ziarnu gorczy: 
cznemu, .. .. ktore naymnieyfym ief z 
wkyfrkiego nafienia. 


O ziarno naymnieyfze, ieft to dat 

Botki, Lafka Botka, Chrześcianie 

moj. hs an tey Lafki, ktorg nam 

BOG dae- z boczatku; ieft pewnym Za, 

datkiem, daleko więklzcy łafki; choćby 
tcz 
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na Niedz. VI. po Trzech Krol. av 
też to nie była, tylko woda taka: iaką 
Chryftus obiecowat SamarytańfkieyNież 
wieście; do krorey- rzekł- gdybyś znała 
Dar Boży, tedybyś go ofi. profita , przecież 
mowię, faie fie w nas źrzodłem, wy- 
tryfkającym &Z na więczhość. Tak wl 
śnie, jak. ziarno  gorczyczne, ktote be- 
dac *naytenicyfze w fobie; kiedy uro- 
śnie, więkize icht ze wfzyftkich zioł; y 
ftawa fig drzewem wielkim. Podobnież 
mowiąc wzgedem fafki Bofkiey. Nay- 
mhieyfzy  zwigzek, rayfłabfza: łafka, 
zdolna ieft uczynić w nas fwoy fkutek; 
kiedy fie icy wola nafza chwyta. A za- 
tym, com wam; dziś winien =wywieść, 
icft, to: .Ze niemamy prawa, do brania 
ztąd pochopu, y zafłony do niedbalftwa, 
ani (ię możemy-fufznie fkładać, trochą 
latkawosci y-fzezodrobliwosci Bofkiey, 
kiedy z początku, daie nam BOG tylko 
flibe y pomierne łafki fwoie, to ieft: 
doftateczne. Bo nafprzod nie innym ie 
nam Oa umyfłem, dale: tylko; żeby- 
śmy. fie. niemi dallzego  dorobiali zy- 
śku: bo powtore chce . tego BOG tak 
fżczerze, żeby nas te początkowe łatki 
iego nawrocily, y widzi tak nie omyl- 
nie, 


n8 Kazanie 


nie, że nas mogą na wrocić; że nie zo. 


ftaie nam tylko: z niemi wipolnie pra: 
cować. Oto materya tego Kazania 
Y żebym wam dał zaraz widzieć, co! 
fig; w tych fłowach zawiera, mowie; | 
te domagamy fig wfyfikiego z flrony Bofkiey,| 
Y to fprawuie, nafze wyniofłe o fobie 
rozumienie. W niczym frg nie przykładamy 
2 firony nafey.  Y to fprawuie nalza gnu: 
fność y leniftwo, 

$3 to wiekuifte prawdy twoie Pa. 
nie, fpraw 2 że profzę cię pokornie, a- 
żeby przez nie przycisnieni grzefznicy, 
po chwalali twoy poftepek, potępiaiąc | 
fwoią pychę, wich domaganin fię ła- 
fki. Y fwoie leniftwo w ich ladaiakim 
zażywaniu łafki. . & na reście choćby y 
to nienaftąpiło, ia wfzelako mowić pra: 
gnę Tobie na więkfzą Część, y Chwałę. | 


PUNKT PIERWSZY. 


Wielorakie uwagi, czynić możem, 

w materyi latki Pani BOGA. Uważać 

fię może łafka, ile da BOGA, ktoty 

ieft iey dawcą. Y ile do człowieka, 

ktory icítiey odbieraczem. Jle do BO» 
GA; 
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GA, ich (zczerg darowiznę icgo. jte 
do człowieka, ieft darem naydrożfzy m, 
y iemu paypotrzebieyfzym. Łafka Bo- 
fka, ieft źrzodłem zbawienia. ^Y procz 
niey niemalz zbawienia. Lafka Bofka, 
tak ieft potrzebha każdemu, że bez 
niey, nie nie możemy uczynić takiego, 
coby wartało Nieba. Zaden uczynek, 
gdyby niewiem iak mały, gdyby też 
taki; iak iet kubek zimney wody po- 
dać ubogiemu; albo iako iek wymo- 
wić, to tylko Nayfłodfze Jmie JEZUS 
bez łafki ftać fie niemoże. Y znowu 
niemafz żadnego uczynku, tak wiclkie- 
go y trudnego, ktoregoby nam nie uła- 
twiła, y nie ofłodziła łafka Bofka. Bo 
na koniec, niech będzie rzecz niewiem 
jak wielka, y chwalebna w. rozumieniu 
ludzkim, iednak że, nic ona nie waży; 
podług rozíadka BOGA oddawcy, ie- 
żeli nie ieft okrafzona łafką Botka. Sfo- 
wem nic potrzebnieyfzego, nic droztze- 
go nad łafkę; z tym wfzyfikim nic fię 
bardziey nie zaniedbuie, y piczym fię 
tak nie wzgardza iak łafką. Jeżeli chee- 
cie widzieć nie wdzięczność y niewiet- 
ność nayprzod grzcíznika? a potym wla- 
(ną 
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fng wafzą w ladalakim za żywaniu tego 


daru? wnidźmy w rozwazinie tych 
czem, ktore fie popełn 
1 


bardzo -pofpolite; utkarżania fie. lus 
dziom: niedoftateczność y uiepewność łafki Bos 
fkiey: ie nie mamy iey; dopé do nafzes 
£O nawrocenia fie te pićryfe. Ze nie 
mamy iey tyle, ile iey mfaią drudzy, - te 
drugie ufkarzanie fie. "Ze niemamy. iey 
dofyć, to mieprawda. Ze nie m imy icy 
tyle, ile iey mai; drudzy, to fłufzna. 
4 nay przed zgadzam fie w tymi, ze częfto 


pierwíze łafki Bożkie,,fą flib(ze;. niż | 


„żeby nas mogły zaraz odetwać od na- 
Ízych gwałtownych namiętności, ktore 
fię więc ocucaig w fercu nafzym, nie 
idzić iednak za tym, ż: by-nie były dos 
ftateczne, y żeby nas nic mogły nawro« 
cić. Poymiycie bowiem dobrze te, kto: 
ie tu przytaczam przykłady, , Ta łafka 
iaka'ią zowiecie falą, czego nie uczy: 
niła, zową fławną grzefznicą Magdale- 
n? ktorą tyle wiezow tak mocno trzy: 
mało przy świecie} oto za pierwíz po» 
mocą, y zabłyśnieniem icy daru Bożegos 
wizy- 


moras, 
la w tey matętyi, | 
po całym świecie. Dwie tą przyczyny, | 
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wfzyftkie te więzy potargała fzczęśli»: 
wie, odrzekła fię wfzyfikich uciech 
fwoich, wfzyftkich znikomych okaza- 
losci a oddała fig cale y zupełnie Je- 
zufowi Panu, Taż fama łafka Bolka, 
czego nie uczyniła w Auguftynie, o- 
wym pełnym prożności Krafomowcą. 
Oto przez dwoiakie odniefione w nim 
y z niego zwycięftwo,przekonała Ízczg- 
śliwjesy upor herezyi y zepfucie w 
nim obyczaiow iego, przez grzechy u- 
czynione. _A'owa też Samatytanka nie- 
Znajoma w kraiu fwoim, albo raczcy 
znajoma z faniey tylko rofpufty, ktora 
wyfzła była z Miaftá Syłar, ani pomy- 
ślwizy otym: żeby Meflyafz, czekał 
lą był, nad ową fludnig Jakobową, a 
tym bardziey, żeby ią był profil o wodę? 
ztym wfzyftkim iednak, do tego flo- 
was przywiązał był Chryftus, cały po- 
rządek, y o(nowę iey zbawienia. Day mi. 
Teć to flowa, albo raczey łafkę; wfiał 


| był Chryftus wiey ferce, iako fłabe 


ziarno. A ktore było początkiem, ta- 
kiego rozrośnienia fig drzewa. Przy- 
patrzmy fię bowiem , co zatym pofzło? 
oto w zbudziwizy Chryfus, w icy fera 
CU, 
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£u, ciekawość rozmawiania z nim, chęć) 
do fluchania go, powolność do wierze! 
nia mu, gorgce pragnienie otrzymania | 

tey wody żywey, ktorą on iey- obiecy- 
wal, a ktora zdolna była ugafić wieczne 
iey pragnienie , zofłaie natychmiatt 
przerażona wftydem, y żalem; przecho: 
dzi od wftydu do ufności, y od żalu 
do żarliwości: biegnie do Miafta, fzu- 
kac uczniow y-fluchaczow Synowi Bo: 
fkiemu, ogłafza go wfzyftkiemu - ludo» 
wi, y przynofi im światło zbawienia; 
„podźcie y zobaczcie, mówi im, o! Jakże to | 
fzczęśliwe korzyftinie, z pierwizey fa- 
fki Bofkiey? Podobnież mowiąc o Sa: 
marytanach, iakież oni mieli? jeżeli nie 
takie iakie y wy, fłabe y doffateczne ła: 
fki, do poznania prawdziwego 'Meflya- 
{za Nie byli oni poprzedzeni, rozmową 
Zbawiciela, nie opowiedział On im, 
kto On był, nie uczuli api iego wey- 
rzenia. Sama tylko powieść, ktorą im 
o Chryftufie Panu, uczyniła iedna z po 
fpolftwa Niewiafta; miała na nich tyle 
dzielności, że w nich fprawila, pragnie 
nie poznać go, y poftanowienie povsc 
go zaraz lzukać, Wychodzą tedy, fzu* 
kaią 
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na Niedz, VI. po Trzech Krol 123 
kaig owego nowego Nauczyciela, profzą 
go do fiebie, y uznaią go za prawdziwe- 
go Meflyaíza. A nie toż to ieft korzy- 
ftać złafki Bofkicy? y znią wipolnie 
robić: Ale także robiemy Chrześcianie? 
pokazmy to fobie w niewielu flowach 
w. tym. 


DRUGIM PUNKCIE. 


A mowiąc mayprzod. Co BOG `na 
ten czas uczynił, przez ledne pułgodzi- 
ny rozmowy; nie czynifz to z nami, 
przez cały bieg życia: ach! fłyfzemy co 
dziennie brzmiące w ufzach nafzych, 
prawdy Ewangelii, lecz czyliż one za- 
trwoży ły kiedy rozum nafz na rozwią- 
złosć obyczaiow nafzych. Widziemy 
okolo ficbie, . przy wfzyftkich zgorfze- 
niach iawnych; tyle przykladow cnoty, 
lecz czyliz one w(trzymuig nas od ży- 
cia rofpuftnego? Mamy fumienie dofyć 
obiaśnione przez wiarę, lecz czyliz 
one przywodzi nas do życia podług 
wiary è flowem wefzlifzmy na $wiat, na 
pelnieni naukamy wiary, ktore panu- 

I ftawi- 
X. Teodora Kazania Niedzislne Tóm I. 
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ftawicznie, przed oczy (tawiaig; BOGA | 
pokornego, BOGA cierpiącego, BOGA 
wzorem życia nafzego, BOGA Sędzie- 
£9 po smierci nalzey. ©! co tu falk 
użyczonych do zbawienia lecz czyliz 
tylko wfzyftkie te, niepofzły nadare- 
mnie? czyli tylko, nie fprzeciwiliśmy fię 
im zaraz od dziecińftwą famego? ieden 
faby promyk łatki Bofkiey, nie był ze 
dofyć mocny, ma odprowadzenie nas 
od piekła? do tąd iednak nie odprowadza 
nas nawet Od życia ladaiakiego. Cze- 
muz to? ktoż w tym winien ? nie łatka 
Bofka, ktoż tedy: ach! mowmy fobie 
prawdę, nafze ferce złośliwe; y wynio* 


fle. Nie chcemy przyłożyć fie, do ra: 
bienia z Bogiem.  Zafiewał Oa w nas, 
potyle razy nafienie ła(ki fivoiey, za: 
czynał. dzieło nawrocenia, poświęcenia, 
y zbawienia, wtędy y owedy; była ta 
tam godzina, y moment dla nag; złącze- 
nią (if, y u filności nalzych z talka iego. 
Ale cożeśmy też robili, a iak mało trzee 
ba było robić? Nie potrzeba było, tyl- 
ko fta (ie pokornymi, czyftemi, Tafka- 
wei, cnotliwemi, flowem: przezwy- 
ciężyć ficbie famych, y gnulność nafze. 

Ztym 


GA 
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GA | Z tym wfzyftkim, cożeśmy też robili? 


| albo raczey co nierobiły nieprawości na- 


ize? nieprzerywały(z łańcucha, y nieu- 
ftannego ciągnienia fig łafk Bofkich; 
nie przerywalyíz biegu', naftępuiącym 
likom Bofkim? Myż fami? nie przeci- 
naliżeśmy w zaiemności dobrego za- 
chowania, fię z Bogiem? Takóż tedy 
moglibyśmy (kładać winę na BOGA, y 
wymawiać - fig trochą fzczodrobliwości 
yłafkawości iego? ach! ieltesmy tego 
o fobie rozumienia, że mamy prawo 
domagać fig talk mocnicyfzych. Dla 
czegoż: dla tego, że owe ktore nam 
BOG do tąd użyczał, żadnego fkutku 


nie miały w fercu nafzym.  Owfzem 


ci to dla tego famego, powinien nam 
ich BOG umykać. Odpówiedżcie mi 
bowiem; gdzież w świecie widzieliście? 
żeby ladaiakie zażycie małego iakiego 
Dobrodzieyftwaą było przyczyną doo- 
ttzymania innego więkfzego: Owfzem 
przeciwnym wcale fpofobem; pogardę 
pierwfzych darow, karzą umknięciem 
innych. A ieżeli to ieft flufzna, między 
nami ludźmi, y z ftrony Pańow, wzglę= 
dem im podległych. O! iakoż tedy da- 
I2 leko 
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leko flufzciz zyfza będzie, z trony Bo: 
fkicy, względem ludzi, . Y toć ieft wła: 
ściwe rozutmienie,owych-fłow Pańfkich, 
temu ktory nie niema, to ieft ktory ma 
trochę, a y ztego. trochę nie odnofi za« 
dnego zyíku, będzię: mu odięte y tę 
trochę. ktorę.ma.  fakoż nie. mef. prawie- 
dliwfzy kary. dla grzefnikay; mówi Aug: S. 
Tako od'iąć mute łafkę, z ktorą pracować ma aba» 
pienie fwrie miechciał, gdy mogł łatwa. < Z te» 
go wízyfikiego «w nosmy : naftępujące 
konkluzye, nayprzod bez talki. Pana BO« 
GA, nie niemozemy., Ol;co tedy ie(t zą 
źrzodło pychy nalzey ? Coż możemy 
fobie przypilować? z czego (ig chlubić? 
wízyftko ;cokolwiek. fig daas na swieca 
cie, czyliz.DOG przez w (polrobienie 
z;ftworzeniem. (woim, ku temu nie do- 
pomaga? Wiccy my, że (prawy, czyli 


rzyrodzone, lab nadprzyrodzone |czy* | 
przy przy 


niemy, ktoz to. w nas z Duíza malzę 
fprawuie, ieźli nie DOG ? przez kogo£ 
mamy jeżeli nie przez niego, co kolwiek 
tylko czyniemy dobrego? wnośmy powtore 
Zalka Pana, BOGA, nic w nas bez nas 
nie może, o! co tedy ieft za gnufność 
y: leni= 
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y leniftwo nafze, w ladaiakim zażywa- 
niu ‘tego nafienia łafki Bofkiey: ile ra- 
ży Da nię zatykamy fobie ufzy, y zá- 
twardzamy ferce* ile razy odrzucamy y 
odmiatamy od ficbie natchnienia Bo- 
fkież Ani mi mowcie; że te natchnic- 
fia, f3 dużo fłabe do tego, żeby fig 
przez nie robiło na zbawienie, że to tą 
tylko zwyczayne y pofpolite śrzodki, 
dalekie od łafk mocnieyfzych, y fkur 
tecznych, iakie mieli Święci, ktorzy w 
rzeczy famey pozyfkali zbawienie. Al: 
bowiem ach! '© co my mamy mruczeć, 
co nam do tego, że Swieci ukoronowa- 
ni dla ich niewinności; albo przynay- 
mniey dla ich pokuty, więcey mieli 
łafk; nizeli my ich mamy, ieżeli my 
ich mamy, naznaczoną na nas miarę, ie- 
żeli iedynie od nas zawiflo, przyczynić 
ich, y ieżeli nafza gnulność, albo nafza 
wierność, możć ie uczynić w nas po» 
Zyteczne lub nie. Co nam BOG czyni 
za krzywdę, gdy przez nie zwyczayng 
moc fwoię, nie użycza nam wfzyftkie- 
go, co tylko może; ponieważ przez 
fwoię fprawiedliwość daie nam wizy» 
ftko, co tylko powinien. Y przez fwoię 
Do- 
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Dobroć daleko więcey, niżeli powinien, 
©! gdybyście moi Chrześcianie: kiedy 
„mowicie, że BOG icft dobry, y że on 
powinien wam dodać faik (woich, pa- 
miętali zawíze na uwagę Ambrożego 
S. ktorą on czynił w materyi atki Pa. 
na BOGA, Wiechce tu BOG, mowi on. 
ani pyfnych, ani gtufnych, niechce pyfznych, | 
dla tego pifmo S. daie nam widzieć w 
tey materyi naíze podłość, 'nafzę nie. 
godność, zupełną władzę Bofką, y 
fzczerą darowiznę łafki. Ale niechce 
też y gnufnych, dla tego Pifmo, S. po- 
rownywa nas z chandluiącymi, ź dozor- | 
cami dochodow, z robotnikami w win | 
nicy, z zapaśnikami y woiennikami, 
ktorzy fię uftawicznie potykaią, y biorą 
odpłatę; według miary fwoiey ulności | 
w pracy. Z tąd miarkuycie fwoię py- 
chę, wy nayniedbalG w zafługiwaniu fo- 
bie na łatkę Bofką, a ktorzy tó nay- 
smielfi icftescie wiey domaganiu fie. | 
Z tąd miarkuycie leniftwo wafze wy 

nyleniw(i doroboty, a ktorzy to nay- 
prędfi iefteście do mruczenia. „ Słowem 
miarkuymy fię Wízyícy, y upewniymy 
fic o tym zupełnie; że iczcli do BOGA 
nalc- 
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należy, dodać nam łafk ; do nas rownić 
należy na nie fobie zafinżyć, y z niemi 
wípolnie pracować. -A ieżeli fafka Bo- 
fka, tak icft: darem Pana BOGA; że On 
iey ieft właściwie y zupełnie Pabem; 
tędy do nas należy, profić go onię; przy: 
łączaiąc ufilności nafze do iey pozy- 
fkania. Już odpowiedziawízy, na mru- 
«zenia nie fufzne grzeíznikow, w ma- 
teryi fafk: twoiey Boże, do ciebie mi 
famego, przychodzi obrocić fłowa mo- 
ie Panie; ieftemci niegodzien , rzecz 
prawdziwa, względu twego na mnię 
Boże, y mogłbyś mi tu mowić fłufznie; 
coś niegdy mowił Chananeyfkicy Nie- 
wieście; że nie przyftoi brać chleba, na- 
leżącego fię dzieciom; y pfom go rzu: 
cac. Y lubom ia niegodzien, bydź w 
infzey uwadze u ciebie, po tylu łafkach 
twoich; ítawízy (ie ich  rofpro(zycie- 
lem: Iednakze że mi pozwolifz ode: 
zwać fie iako y ona, odczwała fie do 
ciebie moy Zbawicielu; czyliż y fczenięta 
nie żywią fig przynaymniey odrobinami (padaią- 
cemi z floju Panow fwoich? otoż Panie, do 
nog twoich fię rzucam iako fzczenię, 

u nich 
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u nich leżę, y żebrzę miłofierdzia twe, 
go, czyliz. możefz zawrzeć wnętrzo: 
ści twe Oycowfkic? y nie dopufzczać 
fpaść teraz na mnię aby odrobinie Tak 
twoich? Ni Panie, inaczey mi perfwa. 
duig, twoie trudy, twoy krzyż, twoje 
prace, twoia Krew, niemogą one nie 
bydź pożyteczne memu zbawieniu; po: 
budzaig mnie one do proízenia.cie o 
łalkę twoią, y każą mi iey oczekiwać, 
z ufnością w dobroci twoicy, ktorcy o- 
wocem żeby było zbawienie moie, y 
tych co mnię tu fłuchaią; oto cię 
pokornie profiemy wízyfcy 
Amen. ' 
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O wielkosci uczynkow, w fłanie łafki czynionych, 


XXXXXXXOOOOCOOOCOOGOOOCOGOCOOOX(O(C(€ 
Cum autem creyerit; matis eff omnibus oleribus, 


€ fit arbor, Math: iz. c. 


Lecz gdy urośnie, więkfe ief zewfyfikich ziot 
ogrodnych, y faa fig drzewem, 


Hrześcianie moi;- y więc żeto nafze 
fzczęście wieczne, zawiflo wpo- 
dobieńftwie fwoim, od małego ziarna 
gorczyczy? v naíze zbawienie, od ma- 
łego uczynku? a co fie znaczy to podo- 
bieńftwo, y czego nas przez nie chciał 
Chryftus nauczyć wtey Ewangelii: Ach! 
Chrześcianie moi: dopuśćcie nam ztego 
małego ziarna, ale zwielkiey wnim dla 
nas zawartcy taiemnicy pożytkować. 
Albowiem co o tym ziarnie gorczy- 
cznym , ktore naymnieyíze ieft, zę 
WÍZy- 
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wfzyftkiego nafienia prawdzi fie, że gdy | 
urośnie wiekíze ieft ze wfzyftkich zioł, 
y ftawa fię drzewem wielkim, toż famo 


o nafzych dobrych uczynkach; lubo czę» | 
ftokroć małych y drobnych w fobie, | 
nleiako w fwoiey mierze ieft prawda; | 


ze'màia [woy wzroft aż do Nieba, y za- 
fluguig nam fzczęście tak wielkie, iak 
ieft fzczęście nafze wieczne. Y żeby- 
śmy fzacunek fpraw nafzych, y ten po: 
Żytck ktory znich odnieść možem, do: 
b:ze poieli. Nie potrzeba nam tylko, 
pojęć źrzodło, z ktorego one wyply- 
walą: y zważyć, ieżeli one były czynio- 
ne w ftanie grzechu, czyli też w ftanie 
łafki» Stan grzechu, y ftan łafki, dwa 
fiany wcale fobie przeciwne. Ktore 
iednak całe Chrześciańftwo na świecie 
rozdzielaią; a jefzcze zt; opłakania go» 
dna nierownością, że liczba grzefznych, 
ktorzy przez grzech ftaią fic nieprzyia- 
ciołmi Bofkiemi, liczbę fprawiedliwych, 
( ktorzy przez łafkę z Bogiem f3 zie- 
dnoczcni ) nieporownanie przewyzfza. 
Stan grzechu, w ktorym, nic nam nie- 
pomaga do fzczęśliwey wieczności. 
Stan ialki, w ktorym przeciwnie, „nie 
nam 


m m Mo 
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nam nie ginie ze wfzyftkiego dobrego, 
ktore więc czynńiemy: Stan grzechu, 
w ktorym będąc człowiek, nieieft wię- 
cey w BOGU, ani z Bogiem; gdyż 
grzech go od niego oddziela. Stan ła- 
fki, w krory m fprawiedliwy, iet z Bo- 
giem, y w BOGU; ponieważ fafka po- 
$wiecaigca, utrzymuie go znim w ie- 
dnosci. Stan: grzechü w ktorym nie 
ztego, cokolwiek Człowiek czyni nie 
podoba fig BOGU. Stan łafki, w kto- 
rym cokolwiek czyni fprawiedliwy , 
wfzyftko to podoba fig BOGU. Ota 
materya y podział Kazania tego. Po- 
fluchaycie mnie profze: Stan grzechu, ief 
nayniefczęsliw(y, bo cokolwiek grzefnik czyni, 
iego grzech pfwie wfelka zafługę iego, Z oba- 
czycie to<wprzyfzłym da Pan BOG Ka- 
zaniu. Stan łafki ieff naykczęślip(ky,! bo co- 
kolwiek czynf fprawiedliwy, choćby nic tak wielu 
kiego, tafka joświęcaiąca powiękfa iego zafluge. 
Zobaczycie to na teraznieytzym Kaza- 
niu. Dwie myśli, y dwie prawdy wiary, 
ktore zoftaie mi obfzerniey obiaśnić, 
z pożytkiem wafzym. Y dla tego pá- 
dniymy przed Ołtarz, y prośmy gorąca 
BOGA, żeby On fam przez moc fafki 

fwo- 
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fwoiey, fprawił w nas wizyfikę teo- | 
brzydliwość ftanu grzechu, na ktorą oh 
tylko zaflugie... A oraz żeby wpoił 
Aw nas, wizyttek ten/fzacünek ftanu fafki 
ktorencśmy mu tylko winni, a utośnie 
mam. pewny ziad pożytek, a oraz BO- 
GU. więkfza część Chwała. ; | 


-PUNKT PIERWSZY. 


Ze wfzyftkich .interefow czlowie- 
ka, zbawienie Dufzy jego ict naywa- 
źnieytzym. Więc też; między wfzy- 
fikiemi trofkami człowieka w życiu ie- 
go. flaranie o iego wieczne zbawienie, 
powinno go nadewfzyftko, y iedynie 
zabawiać, Staranie mowię, doftania fig 
co owych Niebiefkich przybytkow, dla 
ktotych uftawicznie pracować; wfzy- 
fro czynić, y cierpieć: powinniśmy. 
Do ktorych wfzyftkie nafze myśli pra- 
gniebia  y uczynki obracać należy, fta- 
Janie iednym fłowem takie, żebyśmy 
fobie {karb ten, chwały nam przyobie- 
caney, codziennie pomnożyli, ato przez | 
powiękfzanie zafług nafzych na ziemi: 
Toć ich naywięklzą (ztuką, umieietno* 

ści 


t 
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ści” Chrześciańfkicy, albowiem iezeli ies 
rg oh | fteśmy bogatemi dla Nieba, tedy mniey 
vpoił | natym zależy; czy też icftesmy: boga- 
łafki | temi dla ziemi, gdyż bogactwa ziemi fa 
osnie | przemiiaigces przeciwnie kiedy tylko 
BO- | jefteście bogatemi dla ziemi a niu dla 
Nieba, tedy ach! coż wam rzekę, tylka 
że iefteście ubodzy przed Bogiem, wpo- 
środ tych niezmiernych doltatkow, z 
: ktoremi fig z tak wielką. . okazałością 
wies | przed oczyma ludzkiemi świecicie: że 
Ware zaayduiecie ię, wiedney oplakancy nę: 
zy. | dzy a ktorey fkutkow, zi iefzczęściem 
uie- | wafzym wiecznie będziecie doznawac. 
enie, | Już iakdalekoieft od tego niefzczęścia 
lynie fptawiedliwy, a oraz iak fzacowne f3, 
a fig | lubo naymaieyfze iego dobre uczynki 
, dla | czynione w ftanie fafki, to mi zoftaie te- 
raz wam pokazać, profzę mnie uważać: 
| A naypraol.. BOG ktorego natura dobroć 
pra- | ict; żeby nadgrodził ludziom ową fzko* 
fta | de, ktorą w ftanie grzechu będąc: po- 
śmy | nofzą, chciał żeby w ftanie łatki, przez 


bie- |, naylekíze więc uczynki, niezmiarhe zbie 
rzez rli fkarby |y bogactwa, iako| rzekł 
tmi. |- fkarbcie fobie farby w Niebie” A zkadze 
mos | wam trzeba zbierać & fkatby:| otoz 


ci : tyfia- 
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tyfiącznych rzeczy, ktore macie nado. ŻE 


tędziu, aktore zdolne ią uczynić was 
bogatemi przed Bogiem, byleście ie tyl- 
ko dobrze odbywali, Ziednego fra- 
fnuku y kłopotu, ktorenbyście więc 
wycierpieli dla BOGA, Zpewnych u- 


fług małych y owych powinności kto- | 


re wiernie więc Wypcínicie, a nawet 
znaymnicyfzych ćwiczeń, zgromadzay+ 
cie tylko wízyftko wiedao, aż do nay- 
mnieyfzych odrobin, żeby y te nie zgi- 
neły. Colligite fragmenta ne pereant Wizy- 
ftko to, zdaie fie wam być błachą rze- 
€z}, aiednak kiedy iefteście włafce u 
BOGA, miłość iego poświęca to wfzy- 
fko; y czyni godne nieporownanego 
Ízacunku. Albowiem coz znaczą te o- 
kruízyny, pyta fie tu S. Grzegorz Pa- 
pież? y odpowiada fobię, ią to tyfią- 
ezne male zafłuci, ktore my przez nic. 
dbalftwo | wielerazy zarzucamw, a po- 
ftaremu też fame byłyby nader obfitym 
opatrzeniem nas, na owe drugie życie, 
gdybyśmy tylko chcieli ie zgromadzaéc. 
Nie roycie fobie, przydaje tenże Ociec 
S. , żeby to tylko fame wielkie rzeczy, 
ezynily wielkiemi Świętemi. Prawda, 
że lu- 
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Że ludzie żmałych rzeczy, wielcrazy nic; 
aczęfto y zwielkich; mało co czynić 
zwykli, Lecz BOG, ktory zniczego 
uczynil wízyftko, y ktory wporządku 
liki pokazuie iefzcze więkfzą nioc 
fwoią, aniżeli wporząłku natury, tea 
| mowię: BOG, czyni to; że znaymnicy- 
|fzych uczynkow nafzych, naywiękfze 
| więc czerpać możemy zafługi. Za ma- 
| ło co zarabiamy wiele u BOGA mowi 
tu Betnard S. miłość fprawiedliwych, 
tak dobre między Bogiem y onemi fpra- 
wuie zachowanie, że dziwić fig rownie 
potrzeba iako y pochwałać Bofkie w 
tym rozrzadzenie. Wfzak co my czy- 
nim prawie iak nic nieważy, a przecie 
7a to wízyítko, bierzem nadzrode a ié- 
fzcze iako nadgrodę: oto: BOG: gotuie 
| ham dobro takie, ktore wfzyitko zawiera 
| wfobie. Dobro ktore Pifmo S. dla iego 
| wyśmienitości zowie zupełnym dobrem 
| Offeidam tibi omne bonum Dobro fłowem 
| naywyż(ze,-za naylich(zą pracę, Dobro 
| Wieczne za te krotkie utrapienia ktore 
więc człowiek ponofi. Iako mowił S:Pa- 
wel, momęntanci hoc 4$ leye tribulationis. nofira. 
eter. 
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aternum glotie pondus óperatur in nobis. -Te 
paíze. utrapienie, ktore lekie ie(t,-y kro- 
tkie zafługuie nam, na ową nieémiertel. 
ną y: wieczną chwałę. A zatym mo- 
żna tu, ftoiować do; (prawiedhwych y 
$S- Co Krol y Prorok lubo w iufzymi 
rozumieniu mowił © Jzraelitach pro mie 
bilo babuerunt terram defiderabilem Ze owe | 
raypożądań ze Pańftwo, nie już ziemię | 
Obiecaną ale Jeruzalem Niebiefkie, za | 
nic maize Albowiem: coż fig znaczy| 
miieć co zanic? ieft to. mowi S. Hiero: 
nim, otiągnąć Niebo y zafłużyc ie fobie, 
iak zanic ,'. za naymnieyíze : uczynki. 
Przez iędne małe  oftroźności , przez 
pewne Odprawienie nczynkow pobo: 
żności, miłości, pokory, przez ieden 
gut zmattwiony,, ptzez iednę cieka: | 
wość zawściągnioną, -przez iednę łezkę | 
wylang woczach ego. . Wfzyftko tol 
przed oczyma Swiętych było niczym, | 
a przecie przez to, doftali fie do dziedzi| 
ctwa dzieci, y fynowrBofkich. Sam 
Syn Botki nie na famych tylko wielkich 
uczynkach, założył « zbawienie Dufzy:| 
Nie mowił. On nam iedynie, doftanie*| 
cie fię do mego Kroleftwa, fkoro świat 
opu- 
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epuscicie, dobr wafzych  odftąpicie, 
śmierć Męczeńiką poniefiecie, co wię* 
cey, nie przywiążał nawet to zbawienie 
jedynie, y wcale do praw Ewangćlii,kto- 
rych ciężfze ieę Ćwiczenie, ktore fa 
wyżfzey dofkonałości, iako to czyftość, 
pofłufzeńftwo , . uboftwo dobrowolne. 
Coż tedy? oto: ze wizyftkich ćwiczeń, 
bierze On naylekfze, y za ieden kubek 
zimney wody, ktorybyśmy podali w J- 

ie iego, obiecuic nam fwoie Krole- 
flwo, a obiecnie ie pod przyfięgą. Za- 
prawdę powiadam wam, nie firaci nadgrody fito- 
icy. Amen dico vobis non perder mercedem fu- 
am. Math: 1o.* A na wieleż nam ie lat 
obiecnie? na wieki Chrześcianie. łn per- 
petuas aternitates. Ulważaycie dobrze wy- 
rażenie Proroka, nie tylko to na ieden 
wiek, ani natyle wiekow, ilebysmy my, 
powinności odprawili, gdyż nie będzie 
Zadncy, ktoraby (woiey nadgrody,a nad- 
grody wiecznéy otrzymać nie miała. 
Acb! moi bracia woła tu Bernard S.'a 
gdziefz ieft wafza gorliwość? gdzie wiara 
wafza? ieżeli te pobudki nie wzruízaig 
was bynaymnicy. Na coż będziemy 

K czu: 
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czujemi, iczeli one nie p zdolne nas 0» 
cucić y ożywić?) gdzielz ieft nafza ra 
ftropność * icżeli nie pracuiecie iako lu: 5 
dzie przekonani otym, że te lubo prze js 
miiaiące uczynki nalze, nigdy poftare- 

mu w fwym (fzacunku u B OGA, nig] 
przeminą, że one (3 ówym di 'Ogim na: | 
fięniem wieczności, lubo je wczafiz za: | był 
fiewamy nefritis quod non tranfierunt opera | : 


wyc 


E teli 
noftra fed velut quadam aternitatję femina iaciun="| Wo 
tur... C2ylid to niewiecie mowił.ón da- (y 


ley: że nie giną te nafze dobre uczynki po 
ale tylko iako nafienie wieczności, wy» | p: 


fiewane bywaią wczafie? gdyby rolnik E 
jaki zaniedbał ziarna ztey przyczyny, że = 
ieft małe, y gdyby zamiaft wrzucenia | 5, 
ie we wnętrzności ziemi, rozrzucił ie c. 
prozno, nie mielibyżeście go za nie ró- | m 
ftropnego ? prawda mowilibyście mu, | yi 


ieft ci one małe co do oka, ale iakożkol* D 
wiek iet malfe teraz, przecięfz utrzy- 


muie w fobie całą nadzieig ile napo: : 
tym, podobno gdybys dopuścił ma fg | V 
zcpfuć; ftracifoy$ tak obfite Zniwo, kto: | ;, 
regobyś "mogł z niego fie fp odziewac, | " 


P: zyftofaymy te podobińftwo do fiebie i 
albowiem oto:tu mamy my, prawdziwe 
wyo.. 


na Niedz: Vf. po Trzech Krol. 84x 
wyobrażenie, oziębłego y gnuśnego 
życia, tylu fprawiedliwych , Ba wafze- 
go y moiego w Zakonie icżeli fię nie 
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prze" mamy na oftrożności: (koro BOG przez 
ftare- fwoją éfobliw(zg opiekę, od upadku w 
» DIS) cjęfzki grzech nas zachowuie, do nas by 
ANAL milezalo,. żeby wízyftkie uczynki: nafze, 
* zas | pyły zadatkiem iedney bogatey nieśmiet- 
fA | velnosci. ^ Y żeby podług miary gotli- 
ai^ | wości ktora ie ożywia, iedne trzydzie- 
ke da fty, drugie fześdziefiąty, inne ftokrotny, 
zynķi pożytek przyniofły, iako opicwa podo- 
-WY-|bícüüwo Ewangelii. Jakże wicle nie 
olnik macie ekazyi w obcowania na świecie, 
Y» ZE | ćwiczenia fig w cierpliwości, w uniżo- 
Sp ności, w pobożności,” w iprawiedliwo- 
75 16 | (i yw Chrześciańfkim zaprzeniu fa- 
€ tO- | mego fiebie,/ y to bez przeftanku wy 
„A | wiecie dobrze, ia też w moim ftanie 
żkol: Duchównym, iakże wiele ofiar moicy 
trzy” | wolności, moicy włafney woli, moiego 
A umyfłu, y moich przyzwoitych zabaw 
t 1% | w życiu nie moglbym uczynić, wyzna- 
d | ię tona moie zawłtydzenie, coz ief to 
Mer | Wlzyftko: iezeli nie owe ziarno Ewange- 
ide liczne, owe nafienie Bofkie, ktore życie 
J walze y moie, powinno uczynić w po* 
; i Kz ży. 
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żytki obfituiące. Oto zamiaft tylu bo: | 
gactw, ktorebyśmy mogli byli zebrać, | 
omdlewamy 2 gnsfności, y trwamy w 
Ízkodliwym fpoczynku.-  Wfzyfiko nam 
zrak wypada, albo wcale nieprzy ofi pa: 
żytku wręce náfze, £zyli to iet oziem- 
bfość? czyli rozgto(zenie umyfłu y zby: 
tnie trófki,czyli zły zwyczay? ieft to pa: 


ftaremu zaw(ze iakiś robak, ktory pluie | 
nafze uczynki dobre, y czyni ie nie po- | 
Zytkuiace. Wrescie przeftańmy fig dziwić | 
mocy poświącaiącey łafki,bo w tym fta* | 
nie nie zawíze tego potrzeba mewi S | 


Tomafz: aby były dzieła Swięte z fie- 


bie, byleby.nie były złe wcale. Y fkóra | 


ie miłąść ożywia, fuż Q zafługniące, tak 
ci nas nauczył Apoftoł mowiąc, do Ko- 
rynthian. Nie tylko to gdy proficie, lub 
gdy fię bawicie modlitwą, ale też gdy 
iecie y piiecie, wfzyftko czyńcie na 
Chwałę Bofką five mandacatis five bibitie 
omnia im gloriam DEI facite. Ta bowiem 
chwała, ktorą przeto oddaiecie BOGU 
będzie użyć ku chwale wafzcy, ona u- 
dzieli wam właściwe prawo do owey 
korony fprawiedliwości, ktorą BOG 
wam 
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wam żachował.  Wtych ci uczynkach 
nie znayduią fię,iak tylko wrodzone rze- 
czy, kiedy ie uważać będziem w fo- 
bie famych to prawda: ale łofkaBófka(te 
to poświęcone ku nafieniu ziarno y ten 
poswięcony kwas)rozlawfzy fię nawfzy- 
fikie fprawy nafze, powiękfzy ich zafłu- 
| ge y do wyzízego ie porządku wyniefie. 
Kiedy o tym mowię, iakaz pociecha dla 
| Dozy fprawiedliwey y gorliwey? ktora 
| pamięta zawfze na to: y tego co wgorze 
icf fzuka, a z tey pobudki czyni iak 
| tylko wiele może; będąc tego pewna, ze 
| naymnieyfzy icy uczynek niebędzie bez 
nadgrody, Wy fie mnie pytacie a na 
czym fię ta prawda grontuie? oto tu 
macie trzy włafności fprawiedliwego 
ktore fą mu właściwe, y ktore fprawuią 
mu wfzyftęk wzgląd u BOGA. Pierwfza 
iet fugi Bofkiego, druga przyiacicla 
trzecia nie tylko że ieft przyjacielem y 
flugą Bofkim ale też członkiem Jezuía 
Chryftufa. Pozwolcie mi fpocząć fobie 
pierwey niż do famey rzeczy przyftąpię. 


PUNKT DRUGI. 


Rzecz ich pewna że każdy fpra- 
wicdli- 


144, Kazania | 
wiediiwy ieft przyjacielem Bofkim, 4 
zatym każdy dobry uczynck,ktoren czy»! 
ni fprawicdliwy, iakizkolwick być mos 
że, zdwÍzc on iefi uczynkiem przyiacieha 
Bofkiego. Frzebaże fig: temu dziwo-| 
wać? że BOG tym uczynkom tak wicl- 
ki fzacunek dale, y że ku ich nadegro- 
dzeniu (katby chwały fwoiey otwiera 
bynaymniey, - od- przyjaciela ZWyCZay- 
nie wí£yftko dobrym Sercem fie przył: 
muie, Naymnieyfza więc przyfługa ie: 
£e, pociąga za ob; wielkie upodobanie, 
Owoż BOG kocha fprawiedliwego ia- 
ko przyjaciela, y lubo przyjaźń iego nię| 
ieft w nim tak, iako. w nas fkłonnością 
pofiada pofaremuü. wfzyftką iey gorę: 
OŚĆ y gorliwość; aztąd idzie ze che-| 
ciafz naymniey. warte w fzacunku Jue! 
dzkim będą uczynki fprawiedliwego, | 
BOGU (ię iednak podóbaią,. p fą mal 
przyiemne, a co fie faie godne upodo- | 
baniaiego, to y chwaly.iego ieft godne! 
dopoki. tylko będzie fię podobało BO: | 
GU, mieć ie za przyjemne. A ponis 
wafz ten uczynek więcznie bedzie po-| 
dóbać fie BOGU, nufi zatym y nad- | 
grodę fwoię odbierać wiecznie. Patrz- 
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tie iako fie BOG fam, wtey mierze 
oświadcza duízy wierney, ktorą fobie za- 
fiofirę y Oblubienicę poczytuie: Vulne- 
tafli cor meum. foror mea Sponfa C. 4.9. Zra- 
nifas ferce moie, a przezcoż? iu uno ocu- 
lorum tuorum, in uno crine colli tui. Oto ie- 
dnym rzuceniem oka twego, iednym 
włofkiem ciała twego. A coż 6n przez 
to rozumi, py taią fię CO. SS. albo co 
nam do zrozumienia podaie, iezeli nie? 
( odpowieda Bernard S. ) Ze Serce Bo- 
śkie przez wierność fprawiedliwego, 
tak dobrze wnaymnieyfzych rzeczach, 
iako y w nkywiękfzych bywa porufzone. 

e BOG pogląda w fwoiey Obl > 
GR nato, iako y ma tamtó, a tak prze 
iedno iaka, y przez drugie, daie fie uiąć 
za ferce Fulnerafti cor cor meum A zatym 
nie trzeba fig dziwować temu, że co 
fprawiedliwemu zwycięża y zniewala 
Serce Bofkie, to mu też Ape Ktole- 
fwo Nicbiefkie. Bruga alność ieft 
flugi Bofkiego. Albowiem bes íprawie- 
dliwy poczyna fobie po fprawiedliwe- 
mu, tym famym czyni wfzyftko dla 
BOGA y w [mie Jego. Kiedy zaś SS. 
co w]mie iego czynili, mowi tu S. 

Chry- 
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Chczyzoftom: czego oni. na ten czas nie | 
dokazywali, y «o nie czynili znaylichize« | 
mi narzędziami: Moyżefz napełnił był | 
Egipt cały cudofnemi rzeczami, przęz 
iednę tylko rozgę. Samfon Osla fzczc- 
ką tyfiąc o ziemię położył mężow. 
Elia(za Płafzczem uderzone, rozdzieliły 
fig! wody Jordanu. . Cień Piotr S. le- 
czył Smiertelnę. choroby . A co to ieft 
Rozga, Szczcka, Plaizcz y Cień? pie 
fąż uczynki fprawiedliweg= - wiele razy 
koíztownieyíze? a zatym. nie bywaiąż 
częftokroć w ręku fprawiedliwęgo przed 
BOGIEM, daleko. dzielnieyfze y wię- 
ccy zafługniące ? trzecia włalność. ieft 
członka ; ktory złączóny ieft z Bogiem 
cziowiekiem , od tego bowiem zaraz 
czafu iako iefteśmy włafce u BOGA 
fkladamy iednoż ciało z Jezufem Chry- 
flufem, poczynamy lobje: iako iego 
członki, zyiemy Duchem icgo, y co 
więcey, nie my to więcey ielteśmy y 
żyjemy, ale raczey Zyie w.nas fam 
Chryftus, ivo ego jam non ego l. A kie» 
dy Chryftus w nas Zyie, tedy On też 
w nas czyni wfzyftko, a kiedy On fam 
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w nas czyni, tedy wfzyftkie nafze ue 
czynki, tym famym f iego pieczęcią, 
naznaczone,y w iego zafługi przybrane, 
czyli: Krwi iego, Męki y śmierci nay- 
diozízey, azatym każda fprawa ktorą 
czyniemy na ten czas, ieft findamentem 
wieczności, a fundamentem tym fzaco- 
wnieyfzym im wdebrym rozumieniu 
należemy bardziey do Chry(tufa. aniże- 
li do nas famych. Czego tu nie moe 
wią nczeni, kiedy mowią o Nayświęt: 
Człowieczeńftwie, tego naygodnievfze- 
go pofzanowania Zbawiciela: Oto że 
jedno chcenie iego woli, icdna łza icgo 
Oczu, iedno fowo UL iego, zdolne 
było zaflużyć odpufzczenie grzechow 
świata całego. A czemuż to: Albowiem 
wfzyftko to lubo było fprawą człowie- 
ka, pochodziło jednak od Ofoby Bo- 
fkiey. Ja wiem żegdy tenPośrzednik Bo- 
fki czyni co we mnie, nie czyni to ztąż 
famą dofkonałością, żeby te moie za- 
flugi były niefkonczonego waloru, zá- 
wíze iednak to prawda, że wízyftko to 
dobro ktore czynię pochodzi od niego, 
a zatym naywyżlzey $wigtoblisosci fta; 
ie ię godne, Takieft o mayaiezc mo- 
wię 


l 
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wię do Ciebie z Świętą ufnością, iako | 
y 3. Hieronim Panie, tys mi ieft winien | 
za ieden naymnicyfzy uczynek, te nays 
wyżfze dobro y fzczęśliwość, fprawie- 
diiwosć twoja y twoic obietnice do té- 
go cie obowięznią, Ta bowiem rzecz 
mała, ktorać offiaruię nie ieft ze mnie, 
le pochodzi od'tego Zbawiciela ktore- 
£0$ ty dał mi, a chociafz to o co cię u: 
prafzam ieft zbyt wielkie, nie przewyż- 
fza iednak zafług Syna twego, lubo by | 
też iefzcze było. wigkíze. Toc to ieft | 
co każdy fprawiedliwy: śmiało. mowić | 
może, y co wy w każdym momencie | 
życia mowić możecie. Bo nie mafz ża- | 
| 


dncgo momenta, ktoregobyście nie mos 
gli poświęcić Chrześciańfkim iakim, 
y zafługuiącym uczynkiém. ^Y ieżeli 
Z tego fzczęścia nie pożytkniecie, tedy 
£ tąd to pochodzi, że ię nie poznaiecie,* 
aibo Ze was fprawa wafzego'zbawienia, 
mniey wzrufza, aniZeli zabawy świata. 
Albowiem czego wy nie podeymuiecie, 
żebyście na świecie byli wyniefieni, w 
honorze y w fzczęściu. Myślicie otym | 
bftawicZ-:*s chodzicie około tego bez: | 
pizeltanka: Do tego obracacie > | 
SO | 
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ftkie- przemyfły, ` nie czekacie ażby fig 
nato podały okazye, fzukacie ich uprze» 
dzacie ie, czemuż? boscie fie dali omas 
mić od fzczęśliwości świata,y iego dobt 
falfzywych. Przeciwnie co fie tycze 
owego gruntownego y prawdziwego 
dobra, ktoreby powinno bydź celem 
pragnienia dufzy wafzey, owe nie prze- 
miiaiące dobro, ktore żadnym czafem 
nie (konczy fię, te dobro ktore w BO 
GU, ba wcale BOG fam ieft:: na to wy 
zaíypiacie, żyiecie wglebokiey nie pa- 
mięci, pw śmięrtelney gnufhości, Ach 
moy miły ffuchaczu! gdy ybym i la ci mo* 
wił, że w ftanie fprawiedliwości Chrze- 
ściańfkicy y włafce będąc, wizyftko fig 
dobrze y fzczęśliwie powodzi na świe- 
cie, że przy dworze możza przyiść da 
wielkich: względow. y-łaiki, do piers 
wízych mieyíc y urzędow, że fie o= 
trzyma nie pofpolitą łafkę u Xiążecia, 
że przez to można dom {woy dobrze 
ubefpieczyć, uczynić fobie wielkie [mie 
y pamięć po fobie zoftawić. O! iakąż 
chęć y pragnienie, nie zapalilbym ia na: 
tychmiaft w fercu wafzym? czyliżby 
pokuta miała na ten czas w fobie, co tak 

turo- 
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furowego, albo Religia co tak tradnego; 
przeciwko czemu śmielibyście fie opie- 
rać? lali nie zaraz zaczelbyście bydź 
Chrześcianami, ieżeliby tylko można 
bylo być niemi, przy takim względzie 
na te doczelności. Coż gdybym do te. 
go przydawał iefzcze, że te czafowę 
powodzenie, zawiflo od nay mnieyizego 
ćwiczenia fię w Chrześcianfkich uczyn- 
kach, że ku temu wlzyfikiemu fużyć 
może, icdna myśl, iedna (kłońność, iex 
dne pragnienie, iedne flowo iedne wey- 
zreniej iedne pokazanie fię a że w tym 
chodzi, tylko o niewinność dufzy. . O! 
iakbym wes widział trofkliwemi, y ia- 
kicy pracy nie przykładalibyście na tem 
€22s, żebyście fig. w tey S. drodze (kto- 
tey koniec, tak by fie wam zdawał 
fzczęśliwy) albo utrzy mali albo fię też 
icy chwycili, Ale czego wam nie mo™ 
gs mowić, o świecie y iego dobrach 
fillzywych, to wam mowię o BOGU, 
y tym fzczęściu, ktorego fie od piega 
fpodziewać macie. Dni wafze iczcli 
tego chcecie, beda dniami ślicznemi y 
pencmi, gdyż łatka Boíka, poświęci 
de y nabelni dies pleni in venientur in oja 
mia- 
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na Niedz: PT. po Trzech Krol, ‘iet 
miano tego że teraz fą dniami prożnemi, 
że grzech, ogołaca was źe wfzyfikiego; 
iefteście tym nie feczesliwfi im mniey 
zuiecie nie fzczescie walze. Zwykło fię 
utracać łafkę bez żadnego trofkania fie 
y żyć wgrzechu bez zgtyzot (umnieniay 
czyni fie fobie z tąd .nalog, honor rá- 
dość, pożytek, a częftokroć nie iako 
prawo z tego. Ale o! Chrześcianie iakże 
długo iefzcze kochać będziecie pro- 
Żność y te przemiiaiące rzeczy? u[queque 
diligitis parvuli infantiam iakże długo za- 
tapiać  fię w dziecinftwie, y co opiakań= 
fza, fzukać tego, co dia was tak fzko- 
dliwego iet y śmiertelnego? Et ffulti ca, 
quafibi fuit -noxia capiun. ^ Do wízyftkiego 
innego iefteście tak oświeconemi, mą- 
dremi,zdatnemi, Radcami w Miaftach,Pa- 
nami we Dworze, wielkiemi ludzmi ną 
wielkim Święcie, zgoła macie rozum, 
maniere, układaość, doftatki, w zględy 
y poważenie, cały świat chwali was y 
fzamuie, y ieżeli podług niego chcemy 
o tym fądzić, tedy ma cie w (amey rze- 
czy coś takiego, przez cobyście fobie 
ten rum,w żiętość,y pofzanowanie z ię- 
duali uniego. A iednakze o! mov Bożę 
Twoy 
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Twoy Duch, poczytuie ich iedynie va 
dzieci y trzyma ich za glopich; prze to 
że (i$ tylko do przytomnych rzeczy 
przywięzuiąc, ktore ich z trüdzaig; nic 
nieczynią dla przyfzłych y niezbogacaią 
fig w dobre uczynki, Rozpądź o. moy 
Boże te popęty, ktore ich  zaślepieią, 
napełniy ich iedną fkuteczną boiaznig 
grzechu, wieway w nich wyloki (zacu- 


nek twoiey tolki, [praw aby Kazanie ca 


ocuciło w nich iedne święte pragnic- 
nie, żeby dobre uczynki” na uczynki, y 
zafługi na zafłogi zgromadzali cożywo. 
Teć fg powizechne bogactwa, ktore ich 
napełnią; a tak. w obfitości zafług w 
prowadzą do obfitości Chwały Niebie- 
fkiey. Staraymyz fig .zawize o te czya 
ftość (umnienia, y niewinność dufzy, 
żebyśmy będąc w ftanie falki, czynić y 
zgromadzać mogli te dobre uczynki, 
dla wieczności. Niech one będą iak nay- 
lekfze, Niech w (zacunku ludzkim, tyle 
ko tyle ważą, co kubek zimney. wody, 
albo co owe dwa drobne pieniążki wag- 
wy. ubogiey wrzucone do karbony, łą- 
ka Bofka, miłosć Bolka, w ktorey bę- 

dziemy, powięklzy zafługę tych dos 
brych, 
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brych uczynkow nafzych, y uczyni ie 
wartemi tak wielkiey nadgrody;iak wiel- 
kie iet Nicbo, (zczęście wieczne, (am 
BOG, daiący fig w nadgrodę Świętym 


| fwoim w Niebie, a ktorey day Boże y 


nam wfzyftkim doitąpić Amen. 
AOKI DOKI 


KAZANIE 
NA 
NIEDZIELĘ STAROZAPUSTNA. 


O małey liczbie wybranych 
NXKKKKKKKKKKKKKKK KK KKKKKKKKKIĘ 
Malti funt vocati, pauci vero eletti Math.20. c. 


Wiele ieft wezwanych, a mało wybranych. 


Hrześcianie moi, czyliż przyzwoitą 
rzecz icft; przekładać ludziom. tę 
prawdę z Ambony, ktora tak ciężko 
może zatrwożyć na du(zy, y być przy- 
czyną do firacenia ferca: y ochoty do 
dobrego. Ztym wfzyftkim, czego Syn 
Bofki uczył publicznie, czym tak czę- 
fto nabiiał głowy Uczniow twoich; co 
im 


154 Kazanić 
im wyftawiał przed oczy, pod rożnemi 
podobicńftwy: ieft to ta mała liczba wy- 
pranych, 0 krorey Ewangelia dzifieyfza, 
Na iednvm mieyfcu mowił: ge wiele ief 
wyzwanych ale malo wybranych. — Nadrugim, 
ge objerua y ffesoka ief droga, ktora prowadza na 
zatracenie, y Wielu fig wią udaie, przeciwnie; 
droga ktora prowadzi do życia ciafna iefł, mowi | 
On: a, mało sia idzie. A co. więklza tę 
przypowieść tak konczy, mowiąc do 
wfzyftkich: mfiłuycie tedy, abyście ciafuą fort- 
ką wchodzili. | A kiedy Syn Botki tak wy: 
raZnemi iłowy, opowiadał tę prawdę; 
bez obawiania fie ztąd, takich przyczyn 
w zgorízenia, albo rozpaczy wiudziąch, 
iżali my lepicy wiemy, aniżeli On: co] 
bardziey fluzy, lub nie do opowiadania 
wiernym ;; y do ich zbudowania: My 
ktorzy powinniśmy opowiadać Ewan 
gelig fzczerze, nic z nity nie uymuiąc, 
y nic nic cukruiąc. To ieft: we wízy- 
flkiey ićy obfzerności y oftrości? iednak- 
że rzeczecie; fłylząc otey małey liczbie 
wybranych, drzeć y niychać przychodzi. 
Niech tak będzie Chrześcianie moj; 
czyli nie wyciąga po nas tego Apoftoft 
abyśmy eboiaZnig, y ze drzeniem | pta 
cowà- 
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cówali około zbawienia nafzego A 
przeto y ia dziś pierwízy, zboia£nig o 
iza | tey materyi mowić będę, a oraz tak 
tief | przekładać te prawdę; żebym nie tyl- 
jm, | ko nie wygafii w was, wfzelką gorli. 
w na | wość ku zbawieniu, y nie narufzył va- 
"nie; dziei wafzey, ale tcż przyznał wą m to fil 
iowi| prawo, ktore złafki naydoDrotliwfzego HET 
a tę| BOGA; macie wízyfcy do Kroleftwa ^ 
: do Niebiefkiego. - Mowié zaś będę w tych 
fort- | terminach wcale proftych y do zrożu- JAA 
Wy» | mienia; Uważaycie mnie: wízyícy my ki 
"dí | fpodziewać fie mamy tego, żeiefteśmy 
czyn | zliczby wy /branych; a poftaremu bardzo 
ąch, | mało nasieft z tey liczby wybranych. 
i €0| Czemu mamy (ig tego (podziewać, pokużę tego 
łania| Prawo. W pietwizym punkcie. Czemu, 
My| mamy drugiego fię obawiać, dam tego przyczy- 
Wah my. W drugim punkcie.» Panie! nie od 
wef. zywam fig ia téraz do Ciebie, iako tam 
slzys| kiedyś Apoftolowie pytaiąc fię Jezufa 
nak«| Pana Jeżeli tak (ig te rzeczy maig? że mało 
zbić | ief wybranych; ktoż tedy może być zbawionym? 
odzi| Math: 19. Nie ztym fie ia odzywam, 
mos] ani też żebym fię wywiedział o tym, 
ftot] ezyli tam Imie moie zapifane ieft, y po- 
pta E liczo- i 
à- 4, Teodora Kazania. Wielzięlne Tom I. H 
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liczone w tey małey liczbie wybranych, 
to Taiemnica. prze de 'mnj ukryta, k 


mi tylko fzanować wmilczeniu należy: 


oto cię iedynie seus pamiętay do» | 
brotliwie -na dufzę 4 eene Krwi | 
twoiey y na twoig.na ktor mowić pra- | 
gnę więkfzą cześć y Chwalę 


PUNKT PIERWSZY. 


Mamy wfzyfcy prawo, a nadto 
ścifły obowiązek fpodziewać fic, że bę 
dziemy: zliczby wybragych Chrześcia- 
nie moi. - Prawo tò- groatuie. ie nado- 
broci y miłofic m u Pana BOGA, ktory 
kocha nas. Y ktorego Opatrzność -nia 

6 nas.ftaranie. p rawo to za ladza (ie na 
obietnicach Bofkich; ktore (iz y do nas 
ściągaią ile. Chrześcian. Bo nie fnniey| 
do nas, niż do Korinthian powiedział| 
Pawsł S. Maige tedy obietnice bracia moit] 
oczykczaymy fig ze wfyffkiéy emazy ciała y due] 
fy, dofkonale czyniąc poświęcenie nafe hoia” 
świ Bożey 2. Corint: prawó to funduie 
fie na niefkończonych zafługach: Chry- 
ftufa ktorych «my wfzyfcy nczeftnika: 
mi iefte$my, y dla ktorych dzielności 

uznać | 


n 
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ych, | uznawamy go Zbawicielem nafzym. 
ktorą | Prawo to na koniec zafadza fie, na falce 
ży: | przyfpolobienia mafzego, [ponieważ my 
' do. | wfzylcy: ktorzy Ochrzceni ieftesmy w 
Krwi| Chryftufie mabyliśmy móc fławać fig. Synami 
pra- Boiemi. Joan, 1. c. wízyftkie zaś dzieci 
maią prawo do dziedzictwa Oyca fwe- 
go. "A zatym y my będąc Synami Do- 
fkiemi, mamy wízyfcy prawo być dzie- 
dzicami Bofkiemi a nie tylko j mamy 
iadto prawo, ale nad to scifly obowią 
e bęs | smy Gi /podziewali,że będziemy zliczby 
'ácia- wybranych Bof kich, ato iako? oto ztey 
ido-] przyczyny, albowiem wízy(kim nam 
<tory| przykazuie Pan BOG żebyśmy w nim 
| maj ufali, jako nam wizyftkim rozkazuie, a- 
ię naj byśmy wierzyli w niego ykochali go. 
o nas| . Zatym Bleed w BOGU, tak ścifym 
iniey| - jeft dla nas obowiązkiem, iak ścifłym dla 
dział| nas eft przykazaniem wiara w BOGA 
mif) y miłość Bofka.  Zaczym niegodzi fie 
y di-| Dam nigdy poki Zyiemy na ziemi ptzy- 
ploie]  pufzcząć dobrowolnie tey myśli, że- 
jduie] smy zliczby odrzuconych od BOGA na 
Shey- wieki, -ale przeciwnie trzeba, żebyśmy 
nike| - zawfze pokładali nadzieję w BOGU że 
nościj ' będziemy w Niebie, że otrzymamy 
yai | La chwa- 


Ra by- 
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y 


chwałę y fzczęście wybranych Bofkich, 


Mowie-co więccy; że nawet nie mafz, | 
żadnego takiego grzefznika na świecie 


ktoryby niemogł y nie powinien fie fpo- 


dziewąć Nieba, tak dalecę: że gdy te 
nadzieje traci, tedy nowy grzech po- 
pełnia daleko froz(zy, aniżeli wízyftkie 
inne, albo raczey tym frogim grzechem 
nie ufania, dopełnia wfżyftkie inne prze- 
fzłe grzechy fwoie. A czemuż to? oto 
temu.  Cbrześcianie moi, bo może kto 
właśnie w tym czafie być grzefznikiem, 
a należeć przecię (wego czafü do liczby 
wybranych . y przeznaczonych. Nie 
w tym rozumieniu rzecz tę biorąc, że- 
by kto zawfze był grzefznikiem, ale 
Zgizechow fwoich wychodzac y. na wra- 
cane fię do BOGA.. Przecudna nato 
uwaga S. Auguftyna: moi bracia mowił 
On: nie gorficie fig widząc między Wami grzes 
fiskowt a nawet  herttykop, coż wiecie o 
ich ftanie przyfzłym: a co więkfza co 
wiecie © ich położeniu teraźniey (zym 
w myśli Bofkiey? Wy na nich pogla- 
dacie z ubołewaniem iako na nie zbo- 
Znych, iako na członki odcięte od ciała, 
a BOG podobno na nich patrzy zukon- 
: tento. 


wa. WA: a m uai PT E, cH A 
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tentowaniem, iako, na- złaczonych iyż 
z Kościołem, -y wiernieyízych niżeli 
wy, wpowinnosciach pobożności. Pi rzy: 
czyna zas xe on tego daie wielce ieft 
przestać Siy zięta z Taiemnicy ma- 
łev 4icz Dy wy branyc ch. Co ci ludzie [a 
Jio 


co będą iutro? co bedg wd 


widzicie to, mowił on: ale prdzirjeż to 


wyr ctu, M 
J n życi 4 


reście co będą wgodzinę smierci? tać ich wier- 


ność wzgled: m was s ieft ci tj io przy 
fzła to prawda, atoli iuż mowi daley 
Aug: S. przytomna ieft y pewna w zglę- 
dem. BOGA, przed ktorym wízvftxié 
czaty, y wvnikuienia (2 obecne. Widzi 
BOG iey fkutek przed icy naftapieniem 
y inż teraz ma w nicy fwoic, ukowren- 
towanie. «Y iczeli was, tetak poważne 
Aug: S zdanie nie przekonywa niech 
że was na repage przynaymniev prze- 
konaią przykł ady, Tędrze: w fwoicy io-s 
dzi, wposrod fwoich ficci nie by? tylko 
iednym Rybakiem, przed ludzmi, wte- 
dy iednak był ta Apoftoż przed Bogiem; 
Mateiff fiedzacy- na Cle nie był tyiko ie 

dnym chciwym zdziercą, by! to icis 
Ewangelifta przed Bogiem, 72:47 pilnu- 
iący 
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iący odzienia kamienuiących Szczepana 
zaboyccw, y prowadzący od Synagogi 
do Dimólżk «cu Zołnierzow był prze ślą: 
dowcą Chrześcian; iaż on iednak był 
naczyniem wybrania naznaczonym, na 
nofzenie do narodow Jmienia Zbawicie» 
lowego y wiaty. Ewangeliczney. Magda- 
Jena przy ftole Faryzeufzaenie była tyl: 
ko iedną iawnogrzelzńicą, w Oczach 
iednak Chryftufowych' była iedoym 
wzorem czyftey miłości Bofkiey? - Au: 
gufłyn w Kartagineńlkich pofiedzeniach 
y po Mediolanfkich Akademiach, nie 
b; I to tylko ieden -gorfzący rozpuftnik, 
y pelen prożności Krafomowca, w Q- 
czach iednax Bofkich *byfto S. Doktor 
y opowiadacz falki iego. Ani mi mow- 
cie, że ci grzelznicy byli wfzyfcy P ZE: 
znaczeni, y ich -[miona byly zapilane 

ücgsvh Zywota; albowiem ach moi 
Chrzescianie! -kto wam powiędział że 
walzelmie nie ich tam? ci grzefznicy 
przed nawroceniem -woim, - pod czas 
ich rozwiozlosei wiedzieliz oni że byli 
przeznaczoremi, nie podpadaliż tymże 
famym RB y tymzefamym 
wylcpksom co y wy*a-czyliz im fo prze- 

fzko- 
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Gkodziło pragnąc zbawienia (wego, y 
pracować na nią z ufnością. Po ich na- 
wroceniu nawet y w ftanie na! gorętfzey 
ich pobożności, mogliż befpiecznie to- 
bic obiecować fwoie wytrwanie, w do- 
bryd y w cnocie; to iednak 6zyliż im 
przefzkodziło w zględem fafki oftate- 
czney, pókładać ufność w miłafierdziu 
Bofkim? y owfzem zav'íze ią w nim po” 
kadali. ^A czemuż? wiedzieli bowiem 
dobrze, że niemafz takiego grzcíznika, 
ktorego by BOG nie chciał nawrocenia: 
nie chcę ia śmierci grzefnikow,tak fie oświad= 
cza przezPróroka ale żeby fig nawrocli y25- 
li: Ezech.3;. Niemaíz żadnego grzeízni- 
ka ktorego by Chryftus nie przyfzedł 
fzukać y odkupić,” bo gdyśmy ieffcze grze- 
fnskami byli mowi S. Apoftol y nieprzyia- 
ciołmi: Bajkiemi, przeiednani zofłaliśmy 2 Bo- 
giem przez Syna iego: ad Rom. 5. Ze nie- 
mafz żadnego grzefznika ktoryby nie 
miał obowiazku zadofyć czynić za 
grzechy fwoie przez pokutę: Jeżeli poku- 
ty czynić nie będziecie, zginiecie wfyfcy, moe 
wił on: u Lukafza S. cap. 13 Wiedzieli 
mowię to wízyftko y wierzyli to y 
przeto zawfze chowali nadzicig w fercu 
fwo- 
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fwoim. Jdźeie tedyy wy erzefznicy; v | 
ich wiarą a cna was ich sladami, dopro- | 
wadzi do fpodziewania fic tego fzizę 
śliwego termina! Y te nauki przełoży: 
wizy: idę inż do Przyczyn tey wiclkicy 
wagi materyi 


PUNKT DRUGI 


Y pytam.fię nie oto? ieżeli mało 
będzie wybranych, ponieważ to oczy- 
wiście. wyraził w Ewangelii,fwoiey Pan 
JEZUS ale za co ich mało będzie? mo- 
żemy wízyfcy złałką Bofką ktorey ni- 
komu Pan BOG nie odmawia, każdy 
w wlaínym fobie ftanie, w ktorym igo 
Pań BOGpoftarowił wypełnić to wízy- 
fiko, co nam przykazuie na zafłużenie 
fobie tey Korony Niebiefkiey, y na u- 
befpitczenie fobie zbawienia? zkadze 
tedy liczba, wybranych będzie tak ma- 
ła nawet y w Chrzescianttwie ? komu 
tu przyczytać winę? ach! komu moi 
mili fłuchaczć, otoz ia wam powiem 
niedbalftwu bardzo wielu Chrzescian; 
ich życiu wcale swiatowemu y wcale 
przeciwnemiu temu Nayśw: Prawu ktos 

te przy» 
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te przyięli, y tey wierze ktorą wyznaią, 
Albowiem'ieżeli poydziemy do Ewan- 
geli S. a wfzczegulno$ci rzecz tę roz- 
trząfnąć zechcemy, coż to ieft te zba- 
wienie? Y pod iakiemi ie podobieńftwy 
obia$nial ludziom fam Syn Bofki? na 
rescie komu to zbawienie ieft obiecane? 
A mayprzod co to iefttó zbawienie? ach! 
zbawienie ieftto w p iniate budowanie, na 
ktore wiele kofztu łożyć potrzeba. Jeft 
to fkarb ukryty, ktorego trudno inaczcy 
znaieść, chyba głęboko kopiąc w ziemi, 
teft to kamien drogi, ktorego kto chce na- 
być; powinien w fayüko. co mą pozbyć 


y (przedać. Zbawienie; ieft to żniwo ob- 


fie, ktore fie nie zbiera, aż twego czafu, 
gdy picrwey pilno fig robiło około roli 
gofpodarfkiey. eft to, dofłateczna zapłata, 
ktora fie nie odbiera, dcpiero w wic- 
czor, zniofłizy wprzod cały ciężar dnia 
y upału. Jeft to wielka nadgroda, ktora za 
coz mabyć dana? a za coż takiego, 
Chrześcianie moi? oto za gorącość w 
ćwiczeniu é w fprawiedliwości Chrze- 
ścianfkiey, za oderwanie ferca,od wfzel- 
kiego interefn doczelnego, za czyftość 
dufzy, y niewinność obyczaiow, za po- 
kutę 
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kutz'oftrg, y umartwienie zmyfłow, za 
łafkawość -y. cichość ferca, za miłość 
dobroczynną , y wcale miłofierną, za 
cierpliwość ftateczną, wewfzyftkich ży: 
cia tego przykrościach y przeciwno | 
ściach, boć to ieft krotkie zebranie nauk | 
Chryftufowych, ktore (n nam zofta- 
wil, tak wprzykładzie iako y wflowach 
Íwoich; z ftrony interefu zbawienia. Ta 
oich droga ktorą On nam otworzył. 
Komuż tedy w famey rzeczy te 2ba- 
wienie jeft obiecane? Ach! komu Chrze- 
ścianie moi? oto tym wayprzid ktorzy 
gwałt fobie czynią, iak mowił Pan JE- 
ZUS: od tzajow Jana S.-Chrzcicielay aż; do 


tych mafych, Kroleffo Boże, gwałt cierpi, « 


gwałt fobie czyniący porywają ie. Oto tym, 
ktorzy famych fiebie, przez dobrowol- | 
ne zaprzenie wytzekaig fie, ktorzy krzyż | 
fwoy, codziennie dzwigaig; bo fą to | 
Powa Zbawiciela Pana: ieżeji kto chce iść 
żenmną niech zabrze famego fielie, mech weźmie | 
Krzyż fmoy, niech go codzien nofi, y niech poje | 
dzie zamna. Oto tym, ktorzy zachowuiż | 
p'zykazanie Bofkie, koniecznie do 0-| 
trzymania zbawienia potrzebne, a| 
wfzczegulności miłość Pana BOGA, y | 


bli- | 
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bliźniego będzief kochał Pana BOGA twego, 
2 całego feri a twego a blizniego iako fiebse fa- 
mego, 4o czyń, a żyć będzief na wieki, mowił 
Chriftus, Oto tym, - ktorzy- praeuig dia 
BOGA, y fprawuig fię według BOGA, 
ktorzy ćwiczą fie wdobrych uczyn- 
kach, y pełnią wewfzyftkim wolą Bo 
fką, iak mowił Zbawiciel; Nie każdy ktos 
ry mi mor Panie, Panie, Wn 4 do Krole(wa 
Niebiefkiego, alè ktor | pe! ^ni Too Uyca mego. 
Oto narescie tym, ktorz y martwią na- 
miętności (woie, zwyciezaig pokuly, 
porzucaig drogi bite na świecie,  ( nie 
prawości y wzgorlzenia) ktorzy fig wye 
ftrzegaią grzechów, przeftrzega ią praw 
ftanu fw ego, dochowuig raz wziętą nic- 
winność, ałbo po iey utraceniu powfta- 
ią, zupadku fwego przez pokutę, y 
wniey trwają aż do śmierci, Y te to f 
włafności wybranych Bofkich; ktorych 
gdyby kto nie miał, byłby zapewne 

odrzuconym od BOGA. Pytam lie te- 

raz, . wielefz ieft pomiędzy Chrześciana+ 

mi? nawet,. ktorzy bytu dopiero prze- 

łożonych prawd fluchali pytam fie, nie 

fądząc nikogo wfzczegulności, vani nic: 

potępiaiąc, albowiem dolyé mi będzie 
y wam 
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y wam rzucić okiem, około nas na wlze- 
lakiego ftanu ludzi; przebieżeć te ftany 
myslą, y uważyć, iak mało fie znayduie 
takowych na świecie, ktorzyby co czy: 
nili na pozyfkanie Nieba. ` Ktorzy by 
umieli, nadobro fwoie, zażywać krzy: 
żykow y dolegliwości, ktore wich ży: 
ciu Pan BOG na nich z fyła. Ktotzy 
by ie zpokornym poddąwaniem (ig pod- 
wolą iego, przyimowali. Jak mało ta- 
kich, ktorzy by oddawali wiernie BO- 
GU, comu oddawać należy ktorzy by 
go kochali prawdziwie, ktorzy by ma 
fłużyli wiernie, ktorzy. by ftarali fie 
przypodobać fie mu, pełniąc wolą ie- 
go, ktorzy by zadofyć €zynili powin: 
nościom Chrześciańfkicy miłości wzgig- 
dem bliźniego; toieft: żeby nie tylko 
mieli, ferce lituiące fig nadnim, ale też 
żeby miłość tę, w uczynku okazali jak 
mało takich, ktorzy by ftraż pilną, rad 
famemi foba mieli, y okazyi nic befpic= 
cznych unikali; ktorzy by fie mężnie 
fprzcciwial; pokufom, wiodącym do Ta- 
komftwa do pychy, do rozkoízy, do 
zcmfty, do zszdrości y do tyle innych 
fzkaradnych wyftępkow y zbrodni, w 
ktorą 
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ktorą fig uftawicznie wpada: iak mało 
nareście takich, ktorzy powracaią zble-: 
dow fwoich, na drogę zbawienng? kto- 
rzy złych fwoich nałogow pozbywaią, 
ktorzy po zbrodniach popełnionych, 
czynią pokutę gruntowną, fzczerą, fta- 
teczną y trwałą, a iako pofpolicie ludzie 
fami - mowić zwykli o zepfutych na 
świecie obyczaiach, że wfzyftko fie iuż 
na świecie na złe odmienifo, że zepfucie 
życia dobrego y obyczaiow, prawie 
iuż ieft powfzechne, że niemafz ani 
wieku, ani płci, ani ftanu takiego, kto- 
ry by od niego był wolnym. Ze nigdzie 
prawie nie "znaydzie, teraz olobliwiey 
ani wiary prawdziwey, ‘ani boiaZni Bo- 
fkiey, ani cnoty ani fzczerości ani do- 
trzymania owa, ani zachowania fpra- 
wiedliwości, ani miłości ani poczciwo- 
ści ani wftydu, że wfzędzie prawie pa- 
nuie fwawola, rozwiozłość, kłamftwo, 
ofzukanie; chęć gorowania, y Panowa= 
nia, łakomftwo, lichwa, kłotnie, ob- 
mowy, fłowem ftraśliwe iakie$ wezbra- 
nie wfzyftkich nieprawości. Takci to 
wam pofpolicie świat opifuią, albo ra* 
czy tak go wy fami pofpolicie opiiuie- 

cie, 
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cie, takie iegó wyobrażenia wyftawias| 
cie, takie onim zdania fam: przekłada. 
cie, 4 poftaremu o! moy Bożć: wyż tol 
fami swiat ten fkładacie . iake 
możecie fie dziwować 


czba wybranych bedzie? > Czecie mi; 
ŻĘ to 5mie 


té dopi iero, Oltatni- los rzu- 
ca fzczęścia, lub nielzczęścia wiekui. 
ftego luzi: że:to ani od początkn, ani 
nawet od dalfzego życią bi egu zawifło | 
zbawienić kazdego, ale od koń: a. ZE 
wizyftko natym zależy 


y, aby. po Chrze: 
ścianfku umrzeć. Prawda fłuchacze 


moi: ale znowu pytam (ig was mo. 
żnafz fie fpodziewać, aby śmierć czyja 


Chizesciaüfka. była prawdziwie ? jezeli 


aníku- ujmrzeć 
mieciefz że dofyć iet natym, aby przy: 
i w oftatni ey chorobie Sakramenta 
Święte V dać pewne znaki zalu fwego 
za grzechy Ach! o „iak wielkie bywa 
w tym ofznkanie. : igmze wam wyiawić 
co otym fądzę? 


í Ze. 
V fkończyć ZYCIE, rozu- 


Ni Chrzescianie mol: | 
nie tylko to tu idzie oto, żeby przyjąć 


te Sa- 
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te Sakramenta, ile z fiebie tak Swięte, 
ytak zbawienne, ale nad to,; trzeba ie 
przyjąć świątobliwie, to ieft: zprawdzi- 
wym ferca nawrocenicm do BOGA, iuż 
nawrocenia fie. przy śmierci, nawroce- 
nia nagłe, wkilka prawie momentach 
zaczęte, y wypełnione. Czyliż f; pra- 
wiziwemi nawroceniami,nawrocenia na 
ten czas, kiedy ledwie, wie famrumiera- 
iący, co czyni, kiedy ani nie może mieć 
względu na ,BOGA, ani podnieść ferca 
fwego ku niema, kiedy nie czuie w fo- 
bie, ani boiaźni piekła, tylko fłużebniczą 
ani {kruchy za grzechy, tylko wcale 
przyrodzoną, to wízyftko uważaiąc; nie 
potrzebafz by tu w nieść z OO. SS. 
powízechnie, y iedooftaynie rwierdza- 
cemi. Ze feft fig czego fłafnie obawiać, żeby 
pokuta. utnieraiącego człowieka, ktory dopiero 
przy smierci pokutuiey znim razem nie umarła, 
y żeby tonie była, pokuta człowieka odrzucońega 
ed BOGA. Ach! Panie, nie chcę ia tu 
w chodzić glebiey, w tę tak ftralzną 
Taiemnicę, Tobje famemu Boże zo- 
ftawuie zupełną otym wiadomość, ic- 
dnakże śmiało wnofzę tę prawdę, ktorą 
inż przedemną wniofl Chryítus że pra- 
Waziwie 
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wdziwię wielu ief wezwanych ale mało wydra: | 
nych? Y mtoieft nayważnieyfza, a oraz 
nayftrafzliwiza prawda , ze wlzyftkich | 
tych, ktore nam wiara Katolicka podaż 
ie, a naktorg przecię' tak mafo czynie: 
my uwagi. Piekło, a pickło wieczne, 
ieft to złe tak wielkie, że gdy by ze 
wizyftkich ludzi, ktorzy fą na świecie, 


ieden tylka miał poyść na potępienie, | 


tym famym każdy człowiek, miał by 
drzeć od ftrachu, boiąc fig: żeby podo» 


bno na niego, te niefzczęście. nie padło, 
Przeciwnie błogofławieńftwo wieczne, 
jeft to tak wielkie Dobro, że gdyby ie- 
den tylko, miał być zniego zepchnio- 
ny, kazdy by fie powinien lękać, my- 
śląc: czyli tylko nic on, tak niefzczę- 
śliwym będzie, .że go te dobro minie. 
Coż tu dopiero mowić? y iako fie pize- 
firafzy6 mamy wízy(zy? fly(zac 'zuft fa: 
mego Chryftufa: że liczba odrzuco- 
nych, ktorzy prawo do Nieba utracą 
na wieki, będzie nie przeliczona. Ztym 
wfzyftkim nie maíz nikogo na $wiecie, 
ktoryby fzczesze uważył, czy będzie 
policzony , między tą małą garfztką 


przeznaczonych do Nicba. Nie moia | 
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rzecz być w tym Prorokiem, albo po- 
wiedzieć komu, że ty będzie(z zbawio- 
ny, a ty do piekfa poydziefz, to icdnak 
mowić mogę, nikogo nie zawodząc: że 
ci zapewne potępieni będą, ktorzy nay- 
mney fig tego potępienia lękaią. Ach! 
Święci Paüicy, w fkro$, przeniknieni 
byli tą zbawienną bojaźnią, lubo więcey 
mieli przyczyn, fpodziewać fię Nieba, 
niz zeby fig ban Piekła? S. Hieronim tak 
pobożny, na puftynią fic oddalił *g7ę- 
boki.h iafkiniach miefzkatąc, za grzechy 
fwe uftawicznie płaczcąc,y w oftrey po- 
kucie żyjąc, ztey przyczyny żeby był 
Piekła ufzedł: A wy bracia moi: tego 
fię nie obawtacie, wy, ktorzy tak wicle 
dowodow z fobą nofieie, przyfzłego od 
BOGA y Nieba odrzucenia, wy ktorych 
fumnienie, nie ieden grzech śmiertelny 
ftrofuie? wy ktorzy wicie otym pewnie, 
zeście na Piekło zafłażyliż a ni wicie 
pewnie, czyliście fie przez pokutę, znie- 
go wydobyli? wy ktorzy nie chcecie; 
naymnieylzey przykrości ciařu wazo mu 
zadać? wy ktorym ćięfzko pościć, choć 
Kościoł S. przykazuie , wy ktorzy nie 

M fzuka- 
K. Teodora Kazania Niedzielne Tom 1. 
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fzukatie tylko uciech y rozkofzy, zeby 


wam biz wizelkiceo frafunku, y. dole- 
SK, życie, tę uptynelo, wy mo- 


wię naymniey fg nie lękacie, czy was 


mię ediy wy bra fych czy IA czonych 
öd BOGA policz; A:hl macież iuz od 
BOGA ot yib h up ewnienic, Ze was Nici 


bo czeka, 


" FP, 
ciez otym mido 


Że was A 15 do dziedzictwa fwego 
Przy pusci? Maciez nato przyw ley, albo 
olobliwizą iaka na 1i innych zaffi ECA zkąd | 


Że tedy wam ta otut ba y ta ufność? ani | 


mi mowcie; że fic tych ftrafznych prawd 
lękacie, albowiem, gdziefz ieft choc ie- 
den fkutsk tego przelekaienis, gdzie od- 
miana życja, Ktorą więc ztakowey bo. 
iaźni pochodzi? kiedy. Niniwitom Jo- 
nalz zgubą groził, wiekfzy w owych 
Poganach pożytek uczynił niż teraz 
Kaznodzieie w Chrześciań twie całe 
Kazanie i iego, pięć czyli fześć flow by- 
ło, ktore owe niezbożne Miafto w Świę- 
przemieniły. „A my co Niedziela ka* 
c, cożeśmy też (prawili? czy uftały 
ż obmowy, bluZnierftwa, przyfięgi, 
złożeczenia, czy poniechano faifzow; 
potwarzy zdzierftw, zdradziectw?: ich 
że iaka 


tc 
Żąc, 
iuz 
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że iaka naymnieyfza w obyczaiach po- 
prawa: czyli czyni kto prawdziwą a o% 
fir pokutę ? nbiegaciefz fie ludzie do 
fzczercy fpowiedzi? Ach! po tak wixlu 
Kazaniach, namowach, napominaniach 
prozbach toż fię dzicie, co y przedtym, 
y iefzcze gorzey; mam tedy fluzng 
przyczynę narzekać z Prórokiem nato, 
żem fie ftał podobnym owemu Ogro- 
dnikowi ktory po otrzęśnionym fadzie, 
fzuka iakicgo owocu, a po diugiey pra- 
cy, y icdnego' nie znaydute, a tak nie 
widząc żadnego zpracy moiey, iakoż- 
kolwiek lichey pożytku, lepicy podo: 
bno uczynię, że zoftawiwfzy: w fwym 
uporze, te zakamiałe ferca, (amr za grze- 
«hy moie -płakać poczne, y tę pokutę 
czynić , ktorey w żadnego w mowić 
nie mogę  Zapożytek ztego Kazania 
wnośmy, że poniewafz żadnego czlo- 
wieka nie maíz. ktory by nie mogł być 
zmałey liczby wybránych, tedy nie po- 
zoítaie nam, tylko brać (ie odważnie, 
y mężnie dopoftępowania drogę ciaíng, 
Ponieważ ta ieft iedyna droga, ktorcy 
nas nauczył Chryftus JEZUS, gdy mo- 
wił: ufiłuycie, abyśrie ciafią fortką wbodzili: 
Mz Pa- 
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Pamiétaymy zawfze nato że zbawienie, 
ieft to interes nalz naywiękfzy, interes 
iedypy, interes. taki, ktory ieżeli nam 
fis powiedzie, przyniefie nam naywięk- 
fze, bo więczne fzczęsćie.nafze, a ktory 
ieżeliby nam ftracić przy(zTo,. z utratą 
iego, przyjdzie nam zginąć: wiecznie, 
A nadewfzyftko; w zwywaymy nie u+ 
ftannie fafki..Niebiefkiey, oddawaymy 
ullawicznié. Dufzę fwoię BOGU, y 
wnośmy. codziennie do niego, ową wyć 
Śmienitą modlitwę Salomona: Boże 
miłofierdzia Panie, daymi prawdziwą 
mądrość, ktora ieft umiciętnością zba- 
wienia; y nie odrzucay mnie nigdy, od 
liczby dzieci Twoich: ktoremi fą wy* 
brani Twoi. Tak ieft Boże moy: pa. 
mietay dobzotliwie na dulze moię, y 
natę Krew, ktora zanię  wylaną ieft. 
Ztey ci miary. droga być powinna, nie 
gubże icy Panie, albo raczey nic dopu- 
fzczay nigdy, abym ia (am miał ią kie- 
dy gubić., Składam ią o! Boże moy; 
pod wízechmocng “opiekę: Twoię na 
czas, abym: ig znalazł wi jzczęśliwcy 
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KAZANIE 


NA 
NIEDZIELĘ SZESCDZIESIĄTNICH 


O pożytecznyie fłuchaniu fłowa Bofkiego 
JOOOOOOOOOCOOOOOOOOO()C!)COOC]Oex x 


Quod autem in terram bonum, bi funt qui in corde 
bono audientes verbam retinent. Luc. 8. 


Lecz ktore na ziemię dobrą, cić fa ktorzy dos 
biym a uprzeymym fercem, ujtykawfy towa 
zatrzymywaią, 


pu przypowieść: ieft iedna, znayzna- 
cznieyfzych fztuką Bofkiey wy- 
mowy, Zbawiciela nafzego. A na coż? 
na wytknienie wízyftkim mam na oczy, 
niewdzięczności nafzey, y na pobudze- 
nie nas, do obawiania fie, ffuíznego za 
to y predkiego pokarania. Stawia tu 
Zbawiciel Pan, flowo fwoie Bofkie, pod 
podobieńftwem nafienia, ktorego iedno 
upadło, podle drogi y podcptane ieft: 
drugie na opoke, y ufchfo: inne mię- 
dzy ciernie, y zadufzone zoftalo. In- 
nc nakoniec; padło na zićmię dobrą, y 
OWOC 
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owoc ftokrotny przyniofło. "To mo- 


wiąc: wołał, - ktowa ufy ku fluchaniu, niechay, | 


fucha, - $łachaymyż Chrześcianie, a o- 
raz boymy fię, y czyńmy. Słuchaymy, 
albowiem Chryftus: dziś üczy, że ani 
wtych flowo Bofkie, nie przynofi ża- 
dnegó owocu, ktorzy dopu(zczaia wy- 
bierać one fobie z ferċa, Diabłu, ani 
wtych, ktorzy do czatu tylko wierzą 
mu, a wczafie pokufy odftępuią go: ani 
wtych, ktorzy po Kazaniu pełni oświe- 
cenia, „odlzedł(zy do domu, daią fig o- 
panowywać od ftarania bogactw, y roz- 
koízy. żywota. Wkim że tedy? oto 
w tych tylko, ktorzy dla iego fłowa, fa 
zpofzanowaniem, 2nalezytym wzglę- 
dem, y wiernością.: Ktorzy przyimnią 
ie dobrym, y uprzeymym fercem, kto- 
izy biorą zniego , pożytek, ftrzegą go 
pilnie y zachowuią wiernie. Gi to (a 
ziemią dobrą, naktorey lowo 'icgo, 
fwoy owoc przynofi.  W(zyfcy inni nie 


tą, tylko ziemią nie urodzayną, ciétni-, 
fta, opoczyftą, na ktorey fowo Boże. 
b OPOCZYLIG i 


albo podeptańe, y zaduízonc bywa, albo 

wcale ulychać mufi. ‘Teto ieft iafne, 

tiomaczenie tey Ewangelii, S. pt zag, 
ne przez 


na Niedziele Sześćdeiefiątnicę 177 
ft przez famegoż Zbawiciela Pana, a na 
ktore fłufznie dzis zadrzeć powinno ty- 
le Chrześcian y grzetznikow zatwardzia- 
łych; ale ia dzis miiam ich, do was ic- 
dynie obracam mowę moi mili fincha. 
cze. Nie bądźmy tak prożni, y tak za- 
ślepieni, żebyśmy nie dopuízczali przy- 
nofić mu pożytku w fercach nafzych. 
Uczyniło flowo Bofkie rak wiele cudow 
wporzątku natury, y wporządku łafki, 
uczyniie y w nas nie pochybnie. Ale 
ziakim dokładem ? odkryię ia wam tę 
Taiemnicę wdalfzym Kazania, kiedy 
powiem: że fłowo Bejkie, nigdy. nie bywa bez 
pożytku dla Chrześcianina, ktory go fobie powa» 
žal umie, y ieżeli go fłuchać przychodzi zrależy- 
tym przygotowaniem. Spraw to Panie, aby 
nafienie flowa twoicgo; wyprowadziła 
w fercach tych co mnie tu ffuchaią, o- 
woc ich zbawienia. Tobie na więklzą 
cześć y chwałę: 

Święty Paweł Apoftoł pilząc o 
złym używaniu Komunii za ladzał ią 
na nie uważaniu na Ciało Chryflufowe: 
y. na przyjmowaniu tego pokarmu, iako 
pokarmu pofpolitego. Kiedy mie czynif u- 
bagi, mowił on: na Ciała Chr; ftujowe, tedy 

znie- 
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znieważafg Ciwyftufa: podobnie ia mowię, 
kiedy kto nie czyni uwagi na fłowo Ba- 
(kie, tedy znieważa flowo Bolkie, y 
znowu: żeby kto umiał, poważać (obie 
fiowo Bofkie, trzeba, żeby miał na nie 
wagę, nie lak na flowo ludzkie, ale 
tak, iak iet wrzeczy famey fowo Bo- 
fkie. Mayprzod tedy trzeba wiedzieć: że 
od tąd iakoChryftus powierzył Uczniom 
fwoim, Urzędu przepowiadania, wízy* 
fcy wezwani do tegoż urzędu f, pra- 
wdziwie Pofłami Chry(lu(owemi, fa po- 
mocnikami Bofkicmi wrobocie zbawie: 


nia. A zatym że fłowo, ktore ogłalza- | 


i» powinńo być przyimowane z uft 
ich, iako wychodzące ` z uft famego 
BOGA. Aże te fłowo dokaznie wlu- 
dziach iedynie podług tego, iako be“ 
dzie przyietc; toef ieżeli ie przyimu- 
iecię iedynie, iako fłowo ludzkie, więc 
też one będzie w was dokazywać, jako 
fiowo ludzkie, ieżeli ie przyimuiccie ia- 
ko flowo Bofkie, więc tež one będzie 
w was dokazywać iako fłowo Boíkie. 
Już taka ieft "między tym  dwoiakim” 
przyjęciem, y fłuchaniem fłowa ro- 
żuosć, chcieycież mnie pofłuchać, albo 
raczy 


na Niedzielę Sześldaiefiątnicę 179 
raczy odpowiedzieć mi: coż flibfzego 
nad fowo człowieka? kiedy S. Paweł y 
Barnabas opowiadali Chryftu(a w Mie- 
ście Likaony, byli oni tam wprawdzie 
fluchani, z wielką pochwałą, -chciano 
co więcey czynić im ofiary, ztym 
wízyftkim opowiadanie ich, uczyniłoż 
iai pożytek w obywatelach owego 
Miafta: byhaymniey. A czemuż? albo: 
wiem nauki ich, fluchano, y oney (ie 
dziwowano iako ludzkiey, a nie iako 
flowu Bofkiemu -kiedy tam ow młody 
Agtyppa pragnął fłyfzeć Pawła, tak fla- 
wncgo po ziemi Judzkiey, z iakąż mocą 
y ż iaką powagą, ten S. Apoftoł ftawio- 
ny przed nim, obciążony kaydanami nie 
przekładał mu powinności życia Chrze- 
ściańfkiego? coz on iednak wymogł na 
fercu tego Krola? oto te tylko prożne 
ftowa: malo niedofłaje Pawle zawofał on: 
żebyś mnie przywiodł do z-fłania Ciwześcianinem; 
ale czemuż mało? bo iego flowá były 
od.tego Krola przyięte, iako fłowa 
ludzkie. Kiedy tenże Paweł S. przy- 
fzedłizy do Celary, ftawiony przed Try- 
bunał Prokonfula Felixa, mowił do nie- 
go o fprawicdliwości, czyftości y fta- 

wiał 
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wiat mu przed oczy mściwego BOGA, | ia! 


^ iay X © 
maiącego fądzić wizyftkich fędziow, ia- 


kiż tego przepowiadania naftąpił (kutek? 


Oto: dojyć tego Pawle mowił on, na infyxzas 
aftatek, idé fobie, z obaczemy fig wolnego czafu, 
Jdę ia iefzcze daley, kiedy JanS. Chrzci- 
ciel: ktorego Herod poważał y fzano- 
wał (poki gromił wyftępki .Celnicze y 
Zolnierfkie ) raz zawołał natego rozpu- 
ftnego Krola, nie możef mieć żony brata twe- 
go to ci fie niegadzi? coż po takiey mowie 
zafkutek? oto więzy, więzienie, na ko» 
niec śmierć fama, wpośrod tańca y we- 
fela. [de ia iefzcze głębiey, kiedy Zy- 
dzi ffuchaiąc Chryftufa Pana każącego, 
noiemali onim, zebył tylko proftym 
cziowiekiem, Synem cieśli, iakiż oni 
wren czas odnieśli pożytek znauk iego? 
żadnego, owfzem wysmiali go, y po- 
gardzali nim; Przeciwnie kiedy ciz fami 
fuchali Apoftolow, iako ludzi z Bogiem 
złączonych po wzięciu Ducha S., o! 
jak wielki nie uczuli pożytek ich prze- 
powiadania. Oto Chrześcianie moi, iak 
wiele zależy natym, fłuchać flowa Bo- 
fkicgo, nie ako ich flowo ludzkie, ale 
iake 


JĄ, 


lâs 


ek 


czas 
à fus 
ci- 
DO- 
CY, 
pus 
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iako iek (lowo famega BOGA. Shwe 
Boftie, mowi S. Paweł, poftanówione 
ieh, na nauczenie, na gromtente, na po praWiós 
nie, azatym fluchać flowa Botkicgo, 
ieft to chcieć bydź oświeconym, nau- 
czonym, w zrufzonym, poprawionym, 
ieft to być dla niego zpoważeniem, ieft 
to podawać fig iego wolności; fzcze» 
rości y oftrosci, "ieft to lubić icgo pra: 
wdę, a lubić ją nie tylko wpowfzecho. 


| Sci, ale też wfzczegulności, ale około 


grzechu ktory ieft włalny każdego, a 
nie kogo inízego, fłnchać fłowa Bofkie- 
go ieft to bydź mu przytomnym nie ie- 
dynie: dla zwyczaiu, albo dla fpedzenia 
czafu, albo umyfłem cenfurowania, al- 
bo z ciekawości prożney, ale dla wywie- 
dzeńia fig tam, ktora iet wola Botka 
względem nas, ale dla poznania lepize- 
go BOGA y fiebie, ale dla uczynienia 
reflexyi nad życiem fwoim, ale dla ule- 
knięnia fie tam- grzechow y nicdotko- 
nafosci fwoich, ale iednym flowem dla 
nauczenia fic, iak by fie poiednac z Bo- 
giem u Trybunału Spowiedzi S. fłuchać 
flowa Bożego ich to przyjmować ie nie 
Da (woię roziywkę y ukontentowanie, 
ale 
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ale na przywrocenie fobie zdrowia du« | 


fzy: te to przynofi Chwałę BOGU honor Ewana 


gehi y pożytek -Dufom, mowi? wieku fwe- | 


go Hieronim S. nie te publiczne fcho. 


dzenia (ię, ktore czalem napełniaią Ko- 


ścioły: nafze, nie gmin fłuchaczow, nie 
ich pochwalania, dziwowania fię, ale ich 
nawrouenią fig, ich ięczenia y fiękania ferdecznym 


afektem wyrażone, ale płacz, ale zal, ale fkru- | 


cba, ale odchodzenie z Kazania raczey 
Íkru(zonym niżeli ukontentowanym, a- 
le zabrania zniega przedfięwzięcia po: 
rzucenia fwych roZwiozlosci, y zagła- 
dzenia ich iawności przez: uczynki po: 
bożności, (prawiedliwości, y“ miłości 
Chrześciańfkiey Jeżeli wy zinfzym due 
chem, a nie ztym przychodzicie nas tu 
fłuchać! wy tedy fzukacie flowa ludzkie- 
go, a nie flowa Bofkiego. Nie inaczcy 
Clvzcscianie moi: ieżeli wyciągacie po 
nas przebaczania, albo pobłażania wa- 
izcy flabosci? ieżeli chcecie znas mieć 
nauczyciclow, ktorzy by -dogadzali u- 


fzom wafízym, ieżeli nawet u(zy fwoie | 
zatykacie na prawdę, abyście ie otwarte | 


nucli na bayki- jeżeli nie lubicie oftto- 
sci tylko na cudze grzechy, macie zaś 
ią lo- 
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i4 fobie, za urazę, względem {wych wła: 
fnych, ieżeli chcecie, żebyśmy nikomu 
nie podchlebiali, ale żebyśmy wam tyl- 
ko podchlebiali, to ieft: żebyśmy wołali 
na lichwę, na łakomftwo, na zemftę, 
ale żebyśmy przebaczali wafzey nieczy- 
ftości, wafzym potwarzom, wafzey nie 
oftrożności w mowieniu , waízey nie 
fkromności wpoftepkach y obyczaiach, 
dopiétoz wafzemu zapomnieniu” tak 
kryminalnemu na powinności wiaty y 
pokuty, waízemu pogardzeniu fłowem 
Bofkim: ieżeli nawet te wytoki ktore 
wam donofiemy przeciwko tak iawriym 


| wyftepkom, fluchacie tylka iako piofnki 


idkie, na koniec iezeli nie foremne pro- 
Zniackie, albo y baieczne tozmowy, 
ciefzą was bardzicy y chwytaia fie wie 
cey myśli y ferc wafzych, aniżeli prawo 
Bofkie y fowo Bofkie. O! iako wy 
wzgardę na ten czas czynicie, powadze 
flowa Bofkiego ? ieftze to ie przyimo- 
wać iako prawo naywyżlzego Pana? ieft 
że to przyjmować ie y fzanować iako 
flowo BOGA? Ach! nie f} to moy Pa- 
nie; wzory ani nauki; ktoreś nam ty po- 
dal nawet w ftarozakonnych ludziach, 
okoia 


c: 


Hume um 


R ZNA 
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około tey motervi, -albowiem przys | 
patrzcicz. fie. Chrześcianie Jzraelitom, 
odaczcie ich przywiązanych do (am 'g0 
profiego wykładu, podanego im prawą, 
kiedy po.dfugich cięfzkościach, niewoli 
Babilońfkiey, będąc 6defłani do fwoiey 
Qyczyzny, przez fafkawość Artaxerxes 
fa, znowu. wyftawili mury Jerozelim: | 
fkie, y wpoko:u zaczeli obrządki Reli | 
gii Oycow, fwoich , ledwo: co Ezdraz | 
ftoiac wposrod Kapłanow y Lewitow, | 
a.wręku tizymaiac Xicge Swieta, otwo- | 

l 


rzył ufta- (woie. natíomaczenie prawa, 
ktorego iuż byli: y ięzyka zapomnieli, 
Jako: zaraz lud wfzyfiek rzucił fie ną | 
ziemię oddaiąch pokíon y chwale BO: 
GU, wfzyftkich -ferca przejęte były u: 
przcyma. pobożnością, wfżyfikich oczy 
rozpływały fię: wełzy, y od. ficdmin- 
dzicfigt lat niewoli nawyknieni nie pla: 
kać, tylko w fmutku y boleści, wren 
czas popierwízy raz doznali, co to icft 
płakać zradości, żadnego między nićmi 
nie było fłychąć głofu, oprocz glofü 
wzdychania, a ten był takowy "że mies 
Szał publiczną uwagę, Jże aż Lewito- | 
wic, rozbiegłizy (ic pomiędzy gronda 
dzo- 


na Niedzielę Szescdziefątnięę 182 
dzonym gminem, mufieli dlà ucifzenia 
zabraniać ięczenia y płaczu; pytam fię 
teraz cożbyła zaprzyczyna, tak żywcy 
y pobożney ich uwagi: był to Ezdroaż 
tlomacz Bofki,, ktorego fłuchali iaka 
famego BOGA, były to Xięgi Moyże- 
fzowe ktore fzanowali, iako fowo Bo- 
fkie, a przecięż o! moy Boże nie umarł 
Moyzeíz,. na ziednanie powagi fłowu 
temu, nie one podało: narody bałwo- 
chwalfkie, pod iarzmo prawdziwey wia: 
ty. My moi fłuchacze, mamy Ewan= 
gelig- przypieczętowaną, famąż - Krwią 
Bofką, Krwią zwycięfką, nad niewier- 
nemi y grubemi narodami. te nam po- 
kazały. przez fkutek, ktory ona: miała 
wnich, iakrfkutek powinna mieć w nas 
gdy nam bywa przepowiadana y og'afza- 
na przed obliczem Oltarzow SS. a ztym 
wízyitkim gdzież Q nie mowie łzy, 
ktore by fig tam lało? gdzie fkarb? ktore 
by fię tam czuło, ale interes, ktory by 
fig fobie wtym zakładało, gdzie poczu- 
wanie fię do względu y wierności? iakie 
fis należą flowu Botkiemu, na konicc 
gdzie pożytek: ktory by fie zbierało 
zniego: ule do nawrocenia fie y zba- 

wienia 
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wienia nafzego? Acht wieku nafz, wież | 
ku nic czuły y zatwatdzialy na fłowo | 
Bofkie, „ra flowo zbawienia.  Więklzą | 
prawie czecsé z ludzi wtych czafach, 
albo za rzecz oboiętną, albo wcale za 
nie potrzebną poczytaią fobie fowo Bo: 
Íkie. Są iedni ktorzy obiecuią fobie do 
BOGA, nawroccnie , chociażby nigdy 
fiowa Bożego: nie fłuchali. Inni lubo 
go potyle razy fluchali, icfzcze fie po- | 
fraremu nie nawrocili, iedni chcą wrze: | 
komo aby BOG do ferca ich mowzł, | 
à fluchać  niechcą pofłow iego, krorych 
On zażywa do zagalenia y pierwizych 
pocz;tkow- grontowney zniemi ugody, 
drudzy chcieliby, 2eby-flowo Bofkie, 


ich ferce potufzyło, lecz bez żadney 
iego odmiany. . Jedni mowią, że f3 do: 
fyć biegłemi w wfzelkiey Duchowńcy 
nauce, Ze wiedzą y umieią, co wiedzieć 
y umieć ‘nalezy. A zatym że Każania 
nie potrzebuią, drudzy niechcą poznać, 
niefzczęścia (wego, iz znależytym przy- 
gotowaniem nie ffuchaiąc Kazania, ma* 
lo co zniego zafilenia czuig, albo nic 
wcale nie profituig. Ale pytam fie tych 
mędrkow , czy nie wiedziałże lepicy 
Da- 


wie. 
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| 
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Dawid o grzechu; ktorego fig fam do- 
puścił, niżeli Natan pierwfzy- Kazno- 
dziela iego za cóz przecię potrzebo- 
wał tego, żeby mu dowcipną ten Pro- 
rok powiedziawizy przypowieść rzekł 
daley: ty iefles fam ten człowiek, ktorego karać 
myshk. Czy nie wiedzialże dobrze y 
Herod? że mu iego kazirodztwa, wízy- 
fikie zakazowaly Prawa, ża coz prze- 
cię Jan Carzciciel, mowił do niego: 
Krolu to co czynif, uiegadei fig- tobie. Czy 
nie znaliź dobrze y Faryzeufzowie? la- 
daiakie twoie intrygi, obłudę. y złość 
ferca wiafnego, zacoż przecię mowił 
do nich Chryftus: biała wam zwierzchu po- 
belone. groby.  Czyliż nie dla tego? aby 
tym lepiey uczuli nieprawość ^ fwoię, 
y-na-nig włafne otworzyli oczy? Nie 
zawize tedy wtym rzecz zawifła aby 
fię kto nauczył tego, czego nigdy nie 
wiedział, lecz aby nato uczynił reflcxyą, 
€o tuż dawno poznał y umiał. A prze- 
to y wy otworzcie oczy wafze , o- 
tworzcie y lerce, na flodkosc y mo: fo- 
wą Bożego, a onc przeniknie fumnienie 
waíze.  Odkryie wam fam nawet cień 

N złe: 
K, Teodcra Kazania Niedzielne Tom I. 
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złego, w mayciemnicyfzych dufzy wa. 
Ízcy keyi owkach, w umyfł y fer- 
ce wafze boia izni3 (prawiedliwych f3dow 
iego. Ten Ci to ief Dat Bofki flowo 
lego, przez ktore On wrab fobie uczy- 
pił do fetca Samarytanki; do ktorey 
rzekł, byś 


zmocowawizy ie, y (krulzywfzy 
! 


;) « Dot 
znała dar nofkt | 


potym 


q 
nie Opano! wat y pozyikai tobie. 


cuycielz y powazatie go ue 
ta Samarytanka, itawaige Gę dla ni 
nido S y nie biam, f 


do Lio wat 


'CIC 1C. 16 

ryftufowa, nies 
yt Powa Bajkie, flofuige ie w 
Tato ici od owo 
Bofkie,- ktarą wam BOG ofiaruie zofta» 
iącym w ciemnościach grzechu iak mio- 
wil Prorok:  Pochudaia nogom moim, 'fłowo 


Sercu Wom 


Tivoie panie, y fiato w feiefikach życia mego, | 


one ośpieca y daie rozum maluczkim, ftaraycie 
cianie abyście zażywaiąc ic, 
przez bieg życia walzego, zą lego po- 
mocą 'fzczesliwie: na światło wiekuifte 
wNiebie wyśli.Ta to icft defczka zrozbi- 
tego Okrętu, BOGig ofiarnie każdentu, 


ufiiuycież Chrześcianje , żebyście ha | 


niey 
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niey. befpiecznie mogli dopłynąć, do 
brzegu pożądaney wieczności y chwały, 
Ten to ict pokarm, fpadaiący iak nic- 
gdyś manna z Nieba, ktorym Opa- 
trzność Bofka, żywi dziatki fwoie, 
ftrzeżcież fig pilno żebyście fnadź po» 
gardzaiąc nim y zbrzydziwizy go fobie 
w życiu, iak niegdyś Jzraelitowie na pu- 
Ízczy, nie uczyli głodu na wieki. Ta 
to ieft Sadzawka, ktorą pierwcy Anioł 
z Nieba z fteptiiac porufzał, toż dopiero 
choremu z ftąpić do'niey pozwoli, fta- 
raycicż fie Chrześcianie żebyście. pict- 
wey nabywízy. bolaźni grzechow na 
Kazaniu toż.ie potym mogliście wyia- 
wić, z ferdeczną-fkruchą przed Kapła- 
nem. Jednym flowem fzanuycie, po: 
waZaycie fobie, fowo Bofkie, przyi- 
mnycie ie dobrym y uprzeymym fer- 
cem, fłuchaycie g0 wpokorze, cierpli- 
wości, fluchaycie go zwielką ferca fktu: 
ch} y zmocnym poftanowienićm wy- 
pełnienia tego, czego fie nauczycie; 
lub fię wcale oddalenia od tego, wczym 
fie poftrzeżecie. A gdy tak fie wierne- 
mi pokażecie, w firzeżeniu y zacho- 
waniu flowa Bofkiego w życiu wafżym, 

Nz fto- 
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fowo Bofkie w zaiemnie, ftawi fie 
wam wierne, w wafzym ubłogofławieniu 
wiecznym, “y wdomiefzczeniu was po 


wfzyftkie wieki, w Chwaie Niebietkicy; 
a ktorey fobie ywam ia życzę w 


Jmie Oyca y Syna y Ducha Swie- 
tego Amen. 7 
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O troiskicy woli ludzk'ey wagl;dem zbawienia 
prożney, mezupelney, y fkuteczney. 
JOOCOGOOCOOGOOOOC!IX KKKEKKKKKKIEJEKKEIE 
Stans autem Jefus =.. ~ interrogavit illum di- 

cens quid tibi vis faciam? . Luca 18. c. 


A Jezus flanowfy.. .. . pytał go mowiąc: co 
chief abym ci uczynił? 


M tego niemożna Cbrześcianie, 
a zeby-Chtyftus Pan nie wiedział, 
czego żebrzący o zmilowanie slepy po- 
trzebował. Bo oczywifta rzecz; iż u- 
wolnienia od (woiey' ślepoty, ktora dia 

niego 
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niego naywiękfżą była nędzą. ` Alc na 
coż Chry ftus, pytał Ge go: co chef, abym 
ci iczynił: oto; na to aby Et cazai, Ze oie 
zwykł dobrodziey ftw fwoich świadczyć, 
tylko tym, ktorzy prawdziwie chcą; y 
wolą fwoię pokazuig... Co fię nie tylko 
na tym kalece, ale y na wi. celu innych 
fpt: awdziło: Tak bowiem mamy Jaan: s. 
Gdy zobaczył Chryftus cherego przy 
fadzawce Jerozolimikiey lcżącego, od 
lat 4o czekającego ratunku, w à 
kalectwie; rzekł do niego: pytaiac fig? 
chce bydź uzdrowionym? Y nie wptz zod go 
nźdrowił, aż fie z wołą fwoią oświad- 
czył, mowidt: chcę Pane (Fak y Niewia- 
fiy owey Charaneyfkicy, zadofyć uczy- 
nil proZbom, podług tego tako żadafa, 
Fiat tibi, ficut vis. Math: s. Ták y innych 
dwoch ślepych, Matb: 20. nie wprzod 
hzdrowił, aż fię fpy staf: co chieue abym wam 
uczyni? To ieft albowiem BO GA nafze- 

go rozporządzenie, że nie « bce nikom 
przeciwko woli icgo czyni é, Ale iako 
raz da? człowiekowi, wolną w EA tak y 
onęż nie narufzenie zachownie. Ale 
co zatym idzie? oto że do otrzymania 
miłofierdzia icgo, potrzebna ieft wolą 

nalza, 
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naíza, żebyśmy tego fkutecznie chcieli, 
do czego mamy- od BOGA fobie uży» 
czone falki- Bo iak mowi Chrvzoftoni 
S. de Converf: S. Pauli; choct.ż BOG chee, 
jezeli my niecheemy, do zbawienia uafego, nie 
niepomagaią łafki (depo, aczkolwiek w fobie fa 
fkutczne. Dla tego uważać nam czeko 
należy, owe S. Doktora flowa: 5tworzy- 
łem cię bez ciebie ( mowił fobie Auguftyn, 
w rozmyslariach Duchownych ferca z 


duíza fwoią ) ale-cię nie zbawię bez ciebie, 


Y iakozkolwick to zdaie fic bydź prze- 
ciwko zdrowemu rozumowi, żeby kto 
nie miał (obie życzyć, y chcieć dobre- 
go, iako toafki Bofkiey, y znią zba- 
wienia; pizecicz o! iak rzadki ieft taki, 
ktoryby mogł to fobie przyznać; że fna 
prawdziwą wolą zbawienia. Wiem ia 
© tym, zc na woli nie zbywa ludziom. 


cdsa tylko prawdziwą y zbawienna; 
zyltkie ipne prożne. Są iedni.w 
grzechach. fwoich leżący, y ci mowią 
że chcą bydź zbawionymi, otoż wola 
prozna; bo przeciwko zbawierim czy- 
nij. „Są im niedbah, gnuśni y ci moż 
wią, £c chcą bydź zbawionemi, otoż 
wolą 
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woła nieźupełna, bo tego nie czynią; có 
potrzeba do zafłużenia fobie zbawienia. 
$3 inni cnotliwi, fprawiediiwo ć kocha- 
igcy, y ĉi mowią, że chcą bvdz zbawio- 
nemi, y ta wola ich ieft fkuteczna, bo 
y tego fie ftrzegą, co fie fprzeciwia zba- 
wieniu, y to czynią, co do niego poma- 
ga. Naymilfi moi, do ktorey że wy 
liczby z tych trze h należycie? zoba-* 
czycie to wnet, anie będzie to tylko 
zawftydzenicm wafzym. "Tym czafem, 
prośmy wfzyłcy Ducha Nayświętfzego, 


: o lafki iego, do pożytkowania z tcy 


prawdy, tak nas interefuiąccy, iemu na 
więkfzą cześć y Chwale. 


PUNKT PIERWSZY. 


Niemafz człowieka na świecie,kto - 
ty by niechciał bydź zbawionvm. ' Nikt 
bowiem fobie nie jeft nieprzyiacielem, 
nikt fobie złe nie zyczy, nikt tego nié- 
chcieć niemoze, co ieft z wielkim u- 
fzczęśliwieniem iego. Ale coż potym, 
że wfzyfcy ludzie. tego lobić życzą, 
kiedy wielu z nich przeciwko zbawieniu 
fwoicmu czynią.  Zaifte takich wola, 

pro- 
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proznà icti y obłudna. Po mowmy | 
taypraod z podobieńfiwa, bierze kto t n- 
ciznę, y piieig, coz by to zawola icgo | 
była? gdyby fie oświądczał, iz chce 
bydź zdrowym. Walaac fie kto w 
błocie, gdyby chciał bydz nicfkalanym, 
albo gdyby fie miota? w ogicń, y chciał 
aby nie zgorzał; iakaż by to wola iego 
byía? Otoż naymilfi moi, takci y lu- 
dzie, piią truciznę grzechu, a przecie 
chcą bydź zdrowemi pa duízy. Leżą 
w błocie złych nałogow, y chca bydź 
w oczach Befkich czyfiemi. Chcą do- 
ftać fic do Nieba, gizle nic zmiazanego nie 
buidzie,ą nik ftarai fic o (nmnicnie Czyfte; 
Miotaią fic. y tarz ią w ogniu pożądli- 
wości, a chcą żeby wiecznie nie zgorze- 
li. - Czyliż nie prožna jeft ta ich wola, 

y chceńie zbawienia làdaiakie? Jzalsz jas 
me uczynki, nie fq Świadkami woli v afe? jaka 
mowi Chtyzoftom S. zaiflc.prozna to 
ie wola, ktorey u zynki f4 przeciwne. 
Ale abysmy, to (2mo lasniey przenikne- 
li, pizypatrzmy fie wfzczegulności (pra- 
vom ludzkim, przy ktorych ludzie pro- 
żnić fobie ©biecnią zbawienie. O! iak 


wielu ieft Chrzcécian, ktorzy znaiąc dos 
brze, 
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brze, wfzyftkie przefzkody, do zbawie- 
nia fwego, przecież one nie porzncaią. 
Y tak izaliż człowick łakomy nie wie? 
iz nielptawiedliwe zyfki, nie befpieczne 
mu czynią zbawienie iego, iednakowoż; 
niech fe lada okazya trafi nie opuści 
on niefprawiedliwcgo zyfku. Y ten 
może: to MARIE że pragnie zbawienia? 
bynaymbicy Pam przeciwko zba- 
wieniu, bo di /by niefprawiedliwy zyfk 
nie by? przeízkodg do zbay vieńia, tedy 
by nie rozumnym nazwać trzeba, Ma- 
theufza, Zachcufza, ktorzy wczworna- 
fob nadgrodzili wizyftkie niefprawiedli. 
wości, nawracaiąc fię do ża Tzaliz 
człowiek w gizecl u nieczyfłości zofta- 
ący, niewie, iż nadnim wifi gniew 
Botki? izalz niewie co Paweł. S. po- 
wiedział: iż nieczyści, mie ofiągną Kroleftwa 
Nacbiefkiego, on przecie, fam fig dobro- 
wolpie naraża w okazye; bezwftydne 
grzechu y- ten może „mowić że 
chce bydz zbawionym: bynay mnicy; bo 
czyni. przeciwko zbawieniu, bo gdyby 
nieczyfty przy grzechach (woich, megł 
fię zbawienia (podziewąć, tedy padare- 

manie 
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mnie Magdalena, porzuciła złe życie 
fwoie przcízle, nadaremnie za nie tak 
oitry pokutę czyniła. -Jzali gniew liwy 
nie wie, iż przez zawziętość fwoię ku 
biiZniemu, traci: falke Bofką, y onie- 
dnakowo gniewu z ferca twego niewy- 
rzuca. Y ten ma pewnie wolą zbawie- 
hia? bynaymniey, bo gdyby to prawda 
była, tedy prożne ieft przykazanic Bo- 
fkie: będzief kocha? bliźniego, iako fi:bie fame- 
&^, fpytać fie tych wízyftkich, czy zba- 
wionemi bydź chcą: nie inaczey odpo- 
wiedzę: chcemy bydź zbawionemi; ale 
powiedzieć 'im daley, że dla zbawienia 
trzeba niegodziwę zy(ki porzacić, trze- 
ba krzywdy przez iawne wzgorfzenia 
poczynione, publicznym przykładem 
dobrego życia nadgrodzić, tego ( mo- 
wią ) uczynić nie możem. Ale dla zba- 
wienia potrzeba, nieczyftości poprze- 
fta, y okayi iey uchronić fie iak nay- 
bardziey, tego (mowią j uczynić nie 
mozem. Ale trzeba ielzcze nienawiść 
przeciwko bliźnim, w fercu potłumić, 
y, Przygalić miłością Chrześciańfką, y 
wipaniafym darowaniem urazy, tego 
(mowią) uczynić nie możem. Ale 
` wic- 
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wieciez o tym? co Paweł S. napifał: 
że ani nieczyści, ani pitantce, ani łakomi, ant 
gniewliwi; ani - złorzeczency Kroleftwa bożego 
mieodziedziczą. Wieciez co mowił Jan S. , 
że Kroleffwo Boze gwałt cierpi; p, (amt tylko 
gwałtownicy fkłonrości fwoich, otrzymuią ie. 
Coż na to mowią grzefznicy? o! iak nie- 
fprawiedliwe fłowa. . Boże ( mowią ) 
zmiłuy fię nad nami; iednakowoż porzu- 
cić tego teraz, nić możemy-  Niemo- 
żecie* kłamftwo to iet mowi $. Jan 
Chryzoftom:- bo w tobie iefy żebyś mogł y 
Ww tobie ieff człowiecze, zebys chciał y w teu czas 
tylko nie możef, kiedy nitchcef. Albo tedy 
mow; że niechcefz bydź żbawionym, 
gdy miechcefz porzucić grzechy, y ulu- 
bione nałogi twoie. Albo grzechy po- 
rzuć, ieżeli nie prozno y fzczerze chcefz 
zbawienia. Ktoby wierzył, żcby Judafz 
złośliwy, zaprzedaiąc Nauczyciela fwe= 
go, y pocałowaniem zdradliwie go wy- 
daiąc, chciął bydz zbawionym, ktoby 
wierzył aby I Piłat fkazawfzy Jezufa, na 
nbiczowanie, -y wydawfzy go. Zydom 
na ukrzyżowanie, chciał bydź niewin- 
nym? tak kto może dać wiarę żeby 
grzefzni nie poprzefłaląc grzechow fwo- 

ich, 
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ich, mieli mieć wolą zbawienia: Ale] 
na to odpowiadaią oni: że wola ich, ie- 
fzcze nazwać fie niemoże prożną, bo 
lubo teraz iefzcze nie mogą po przeđtać | 
złego, wízakze chcą poprzeftać napo- | 
tym, y fzczerze fie poprawić. Jeft to 
wola, o ktorcy iuż w tym 


DRUGIM PUNKCIE. 
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Święty Tomafz wolą niezupełną 
zowie, jakimfiś zachceniem do izeczy 
niepodobnych, iak gdyby kto chciał Ja. 
tač, gdy będzie miał fkrzydła, a wrze- 
czy famey ani fkrzydeł mieć; ani latać 
nigdy nie będzie. Rożni fie zaś od | 
proznty woli tym, prożna bowiem 
chce, a przeciwne rzćczy czyri zba- 
wieniu, ta zas chce, a nie czyni potrze- | 
brych do zbawienia. Wola: ta w kin 
kft, z tąd fc poznać daie, kiedy czło: 
wiek uftawicznie czyniąc przedficwzies 
€iá do poprawy Zycia, onego przecie do 
fkutku nieprzywodzi. , O takich napifał 
Pfalmifta, w obrazie przechodzi człuwiek bo 
tacy ludzie, prawdziwie fj iak obrazy 
nie żywe. Widzieliście kiedy obrazy, 

na kto: 
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na ktorych rożne hiftorye od malowane 
f, przypadki: woyny, widzieć fie. tam 
daig, żołnierze przykładaiący ftrzelbę da 
twarzy, iakby już iuz ftrzelać mieli, inní 
wyniefione maige na nicprzyiaciol z o% 
rezém ręce, inni z konia fpadaiący, 
inni naftępuiący na nieprzyjaciela odwa- 
żnie, aiak dawnoż to? oto iuż 20 ;o 
y więcey lat, iak ten niby chce ftrzelić, 
a wtzeczy famey nigdy nie ftrzeli, ten 
niby chce rąbać a nigdy nierąbie; otoż 
tak mowi Bazyli S. wic fig nie rożwią ludzie 
żytący od obrazow, na ktorych rożne rzeczy ma- 
lowane, Uważ iak to dawny czas ieft 
grzefzniku, jak chcefz fig: fzczerze wy- 
fpowiadać, okazye do złego porzucić, 
cudzą rzecz wrotió, życia poprawić, 
na śmierć fie gotować. Po pierwízym 
grzechu, po pełnionym, po pierwfzey 
fpowiedzi, izaliż fig nie z tym oświade 
czył, nitchcę iui więcey BOGA mego obrażać, 
wolę umrzeć, nii zgrzefyć ciężko. O pię- 
koy. widoku? wyciągnąłeś ręke zore- 
żem, na pokonanie nieprzyjaciela twe» 
£0, coż potym kiedy iak milowany, 
Wízyftko fie grozifz na grzechy twoie, 


Ac je karać będziefz, kiedy tego nie 
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tzynifz. "O! malowańa wola twoia, ff. 
chay niedbalcze cp mowi Duch S. Chce, 
9 mechce leniwy, Pult, 4$ nouyuit piger: radby 
nie grzefzyć, y radby zmyslnosci fwo. 
iey zadofyC uczynić, chwali życie świga | 
tobliwe; ale tego czynić niechce, co do | 
takiego życia należy, radby y BOGU | 
fluzyC y mammonie, co icit przeciwko 
Ewangelii, radby y BOGA fie bać, y 
Diabła niechce gniewać, radby; y do 
Kościofa uczęlzczać , gdzie BOGA 
ehwali ale y tych micyfé nieopufzczać; 
gdzie go śmiało obraża. Czyni fpowie- 
dzi y poftanowienia mocne, a potym 
wízyflkim do dawnych fiet nałogow 
wraca. Opłaknie złości popełniane, y 
nie zadlugo znowu pełni, z rofkofzy 
ziosci opłakane. Y toz to ieft chcieć 
zbawienia? y mieć wolą dobrą? kto te: 
mu da wiarę, czy nie ieltże wyrazna 
nauka Chryftufowa, - miemożecie BOGO fü. 
żyć, y mammonie Y znowu: wiernego 
Ucznia Jego, ieżeli kto choe bydź przytacieiem 
Świata, tym famym fluie fig nieprzytacielem. Bags 
Jkim. -Już podźmy do trzecicy woli dów | 
fkonałcy, a ktora na tym zależy, aby fie | 

czło: 
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człowiek, nie tylka ftrzegł złego, ale 
też czynił co dobrego. 


PUNKT TRZECI. 


Trzeba o tym wiedzieć; że ftrze- 
gacy fie złego unika człowiek wfzelkicy 
przefzkody do zbawienia. Czyniąc co 
icht- dobrego, gotuie fobie zbawienie. 
Bo tak mowi przezProroka fwegoBOG, 
poprzejłańcie żle czynić, uczcie fig. dobrze czy- 
nić. "Fac ieft wola dofkonała, bydź zba- 
wionym. Zołnięrz oftrożny, nie tyl- 
ko fig chroni, aby fzkody nieodniofł 
od nieprzyiaciela, ale też to ufilsie czy= 
ni, czymby go mogł pokonać: Go 
fpodarz dbaiący o fiebie, nie tylko prze- 
ftrzegà utraty dobra fwoiego; ale fig o- 
pomnożenie iego pilnie ftara. Chcący 
przepłynąć rzekę, -nie tylko fie trzyma 
na wierzchu wody, żeby nie utonął; ale 
też rękami robi mocno, żcbysdo brzegu 
dopłynął. Pódobniez- mowić Chrze: 
Ścianie, każdy z nas żołd wodza Nicbies 
fkiego prowadzi, nie tylko tedy powi: 
nien (ię ftrzedz grzechu iak nicprzyla- 
Giela, ale też żeby przeciwko niemu 
wal- 


1202 'Kazánie | 
walcząc, mogł mieć zwycie(two; y za | 
to wieczną w Niebie Koronę. Każdy | 


znas gofpod.rzem ict w domu ducho- 


nie tylko przeftrzćgać nam należy, aby | 

fię fzkoda przez grzech iaki w dufzy 

naízey nicftała, ale też ftarać fie, ' aby- 

śmy” ią iak nayobficicy w dobra ducho- 

wne, czyli cnoty Chrześciańikie opa: | « 
trzyli, każdy z nas ieftto iak płynący | « 
do brzegu ízczesliwey wieczności, więc 
nie tylko trzeba mu firzec fję,j żeby w | © 
grzechu iakim mie zatonął wiecznie, | r 
ale też rękami mócno pracować, albo | 2 
dobremi uczyskami, aby dopłynął do |. 2 
brzegu wieczney fzczęsliwości: Toćto| k 
jet, co mowi Pawe? S. Sic currite ut |. d 
comprebendatis. Zebyśmy tak, w Zyciu tym |^ w 


] 
wnym ferca, y iumnienia (wego, więc I 
1 
I 
1 
I 


poftępowali fobie, abysmy oraz mogli| m 
doyść Korony zbawienia. Jakoż upo-| i 
mina wízyftkich, Piotr S mowiąc: uf | W 


łuycie moi bracia, abyście powitanie wafe, przez | m 
dobre y cnotliwe uczynki, pewne uczynili. Nay. k 
milfi moi, ilerazy tu przychodzicie do| .« 
Kościoła,czynić modlitwy za zbawienie | 
wafze, y,na otrzymanie darow Ducho: | * w 

wnych „ powiedzcie mi w fzczerości | 
fera? | 4 
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ferca? chcecieź zaifte tego, oco BOGA 
1 


proficie? chcecież PESE he zbawie- 
nia w: 


zego? iakięż icft «o pierwfze 
przyfpofobienie fie ktorego "zwyczay* 


nie; don fie Ghryftus od was wora 
rych? niżeli przyłoży. wfzechmocnóści 


fwoi ey do wafzc go uzdrowien at Oto, 
ws fmi fier? pyta fie On was; ciecie bydź 
zdrowieny , iako tam" pytt Paralirvka? 
JS 

qua vultis; utegaciam 1 iako mówił do 
ch Slepych ” Oroż 
'oftoicm. 


owych Jerychunty 
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mowię wam z Ja K 
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kladem Ferli ferce n , hie będzie nam za- 
dawać falfu.- Si CDF dic Jirum, non ppm nderit 
"o. Albowiem mowi di! ley 4 DE 5 


mamy rawe z, Bogicm, ktory wic Ky 
ieft niż rafze lerce, 2 B ogiem ktory wie 
Wizyftko, . maior eft, DEUS corde tcftra, U 
ovit omnia, mowcie co ludziom prosele 
ich o co; ci prze(láia na wafżych ffa- 
wach, mhieyfi Q niż, waze fcrce, nie 
wiedzą co fie w nim dzieje, aleow BOG 
więkfzy niż walze ierce, ow BOG co 
O ogar 
4, Teodora Kazania Liedzięlne Tum L 
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wąfzą prozbę, 4 jakoż ow BOG 
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czyfte; a T ferce -waize 
. L4 
as; ze che "waC w nic- 
Sci, ża to ieft ai i 


wola, a tamto tylko gołe fłowa. . Pros 
ficie go O'waíze nawrocenie, p! rożne 
EC prożne mowy, albowienr 

'alzc tuż wam mowi, że chcecie | 
w walzych nieprawościach, otoż | 
będziecież w nich żyć, ale y w nich bg- | 
dziecie: y umierać. Czemuż? bo tego | 
chcecie, bo gdybyście tego niechcic sli, 
fzükal ibyście wízelkich fpofobow da | 
wybrnienia, z e nędzy. A fzukae 

cicż 
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ciez ich (zczerze? mowilibyście do RO? 
GA iako tam S. Paweł, Domine quid me 
yis facere; Panie czego. cheek pomilię? co mam 
czynić, mowiciez wy to? mowihbyście 
iako tam Dawid, Ežo in flagella paratus fim. 
Panie jeżeli trzeba fponofié, gotowem wfyftko 
porof. .Mowiciez to: Czyliz nie iefteście 
raczey,- iako "ow Ewangeliczny Mfo- 
dzian, ktory przez fwoię fzczetość za- 
fiużył zrazu podobać fie, przypaść do 
lerca  Zbawicielowi.  Mtuitus eum dilexi 


eim profil on y padal na kolan 1, genufie- 
Xo rogabat, quid faciam at yitam eternam perci- 
pum. Co mam czynić Panie, wa Pozyfkanie życia 
wiecznego, ale gdy mu mowił Zbawiciel: 
foyl£, pobrzeday fipoię majętność, tożday bienią- 
dze na ubogich, a będziejć miał fkarb w Niebie. 
Nate flowa, zmieniwfzy fie na twarzy; 
wielce zafmucony odfzedł. Podobał 
mu fię fkarb Nieba, śle fpofoby przyi- 
ścia do niego, odięły mu ferce. Contri- 
fatus in verbo, abiit mefens. Czyliż nie ie- 
fteście iako Auguftyn, ktory lękał fię 
lako śmierci, odmiany fwóich miłych 
nałogow, bałem. ffe (mowił on) bałem o! 
moy Boże, znaleść miłofieydzje twoie, zbyt ła. 
twe do wyfłuchana. mnię. — Timebam Domine 
Qa | DEUS 
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DEUS meus nemo cito exaudires. ©! okropny 
czefie, o przykra odludzości, gdzie będę mufid? 
niemysleć suż, tylko o famym BOGU moim, 
Mowicie wy podobnie -znimże, odmień 
feme moie moy. Boże, zhaw: dufe moig, ale 
czyliżbyscię też bylt kontenci,. żeby 
BOG uchwycił was za flowo; żeby 
wam wydarł to ferce kamienne, a dał 
wam ferce inne, miękkie y powolne 
woli fwoiey? ztym wlzyftkim profić 
1 OGA żeby fig zmilowal nad tobą, -y 
zbawił cię, ielt to $rofić go, o wizy- 
ftkie te fkutki, iego mifofierdzia, y o 
wlzyftkie te (pofoby, kte:e on tylko (ą+ 


Już. naymilfi moi uczyńmy ferde= 
czne: wcftchnienie do BOGA mowiąc: 
o Dobrotliwy nalz Panie, ktory nie 
cheefz zguby nafzcy, ale wfzyftkim go- 
tow iefte$ dać zbawienie, aby tylko wos 
lą dobrą mieli, to czyniąc: coś przyka- 
żal; y tego ftrzegąc fig cos zakazał. 
Wyznawam przed tobą Panem moim ia 
naypierwfzy;iako wola moia do tych 
czas, była prozna, bo przeciwko 2ba- 
wieniu czyniłem. Wola moja była nies 

zupel- 
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zupełna; bo lubo pragnąłem zbawienia, 
lubo %ielem czynić „obiecał dla riego, 
nic icdńak dorąd picuczyniłem; coby 
godne była Nieba v zbawienia. Ty té- 
dy og! Dobry JEZU, wfbemoż fabość 
moie, y pokaż  nademng: moc. Rá- 
mienia twego, ty wplitay mnię w te 
wfzyfikie okazye, ktore tylko mogą mi 
pofłużyć, do wyrobienia z nich io: 
bie chwały wieczney,y fzcz 
$cia.z tobą w Nicbie Amen. 


KAZANIE 


NA 
NIEDZIELĘ I. POSTU. 
O potrzebie pofłu y umartwienia w tych dniach 
zbawienia 
3OOOOOOOOOCOOOOOGQOOOCOOCOOC XX XXe 
Et cum 1eunaffet quadraginta, diebus. © gtiadra= 
ginta nodibus poftea efuriit, Math: ZA 
A gdy poscit czterdzieści dui y czterdzieści nocy 
potym łaknął. 
* Hrzescianie moi był to Swięty poft 
Zbawiciela Pana, ile że Ón icdyuie 
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za powodem Ducha Nayświ ętfzego, u- 
dał Ge na pufzczą; y tam wziął przed 
fię tak furowę ćwiczenie. Był to pot 
ftateczny, ktorego nic niemogło prze- 
łamać, nieglod nayprzykrzcyízy, nie 
zły kuüciel z (woiemi Basuibcae anii. 
nić narescie ponęta y chęć dania fię 
poznać, przez cud y zamieniegie ką- 
mieni wchlęby. -Y.dla tego był to też 
pot wielce miły BOGU, y nie długo 
co fowicie od niego nadgrodzony; bo 
fkoto odftąpił Chry ftufa Diabeł; zawfty- 
dzony y polónapi Od niego, natych- 
miaft Aniołowie fpusciwízy fig z Nie- 
ba, Brzydąpii do Chryftufa; y fłużyli 
lemu. Tusc religuit eum Diabolus 44 etcę 
Angeli acceferunt C miniffrablant Ei: 

Bardzo piękny przykład Chrześci- 
anie moj; ale dla kogoż go wyftawia 
Kosciot Boży, napoćzątku tych dni zba- 
więńia? zaraz odpowiem, tym czafem 
niech mi fię godzi. iefzcze fpytać, có 
Chryftus miał: za przyczynę tak ścifłe- 
go polzczęnią: iżali nie tę że przyia- 

"izy na fiebie {tan gi aby był 
iawnicyfze ucZynit światu, zadofyć ú- 
czynienie. za gizęchy nale, niechciał 

opu- 
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opuścić poftu, iako żnaku pokuty; lubo 
do złamania iego był mocno nagabany. 
Dla nas to tedy ich ten przykład, kto- 
rych przeświadcza fumnienie, o tyle 
zbrodni: <Ktoiym nie pozoftaie infz 
fpofob tylko pokuta, a mamy weale 
czas, potemu. czas w ktorym napitano: 
wczafie fpofobsym y wdnu zbawienia pyfłucha» 
łem cię. A co więkfza, możemy przez 
to ubłagać fobie gniew Bofki; odwrocić 
od fiebie plagi fprawiedliw ości iego, 
wybić fig z iarziną grzechu, fiowem 
odnowić zgróniu obyczaje nafze, nie 
mało zaitte f(każone Ta flyfzac Chrze- 
ścianie moi, zdrugiey ftrony wfponania- 
wízy..Íobie, na przefzłe grzechy, y Ra* 
tyle zbytkow- ktorychesmy dopuścić fig 
tylko mogli, rozumiem Że uznaiecie za- 
fprawiedliwe przedfięwzięcie moie, kto- 
re mam mowienid dziś do was o poście; 
jako naywiękfzym znaku pokuty. Do 
tego ns pociąga y Ewangelia, y przy- 
kład Chryftufow, do tego grzechy na- 
fze, y fam ten czas Święty. Uważaycie 

mnie: zgrzefyliśmy Chrześcianie, więc nic fiu- 

finieyfego, iak żebyśmy przez poświęcenie vega 

pofu czterdzieftodniowego; pokutowali y nowros 
cili 
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cili fig do BOGA. Y otym Punkt piet- 


Jj 
Egas tn, arii fo czas po 


Slani gorzktcy 23 nas Męki 


Więc. ZnoWy te prowiealiyefiego żebyśmy: go 
uczcii pojłamt y umartwiemiem a (ym Yo. 


tym Punkt drugi, Wfzyftko tn iafne y 
protte wtey mareryl do poięcia,. więc 
tylko wezwiycie Niebios falk tawych, o 
utwierdzenie was w tym, buie kawi 
to. w fkutku okazać. | A tak: nie (zko- 
dówać na tych dniach, zbawienia, wkto- 
rych możecie robić, nie tylko na cdpu- 
= zeni je grzech ow, ale-y na więkizą 


esc y Chwale Pina BOGA. 


PUNKT PIERWSZY. 


jc  grzefznikami, . muficmy 
ześmy'lą winni uczynić ża: 


dol ości Bofkiey, za ićgo 
obra wielu erzefznkow, co 
mnie rozumiem że nie mafz 


by3cdüégo, ktorvby był rak nieprzyła: 
] | zeby chciał umierać wta» 


Ale trzeba wiedzieć. że 


tzefzpik fam. ficbie karze, 
BOG go karać nie będzie, tak gdy fie 


chro: 
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` 1 7 J Là 
chroni pokuty wczafie, ktorą BOG nan 
wkłada przez. Kosciol fwoy, dice fam 
fobie zadać winien ieft grzefzn „tedy 
zachowuie mu pewnie, (praw jedli xosé 
B n k re Wiecznz N 3 
3ofka karę wieczną. Nie moy to wnio 
fck, ale fimegoż+ Zbawiciela Pana, 1eżelś 


pok t 


ty czyne C niebe 
(Mowil On). ia: 
13. Leczoto co ia uważam, naypowfze- 
chnieyfża, y przed Bogiem  naydziel- 
nieyfza,narescie dla nas nayżbawienniey= 
fza Y AMAA, zyzwoitza pokuta, ieft to 
poft Chrzescianie. Uważaycie, nic nie 
mowię bez. d Nayprzodz, ieft to 
pokuta ,naypow! chnieyłza, bo proíze 
zaraz, ztak- wielu grzefzbików, t tak 
w-nowym iako y w ftarym Teftamencie, 
nie znaydzie my by jednego ktory by fig 
do poftu, fak do » ewnego z: adofyć c uczy- 
pienia nie udawał. Jak tylko oni życzyli 
fobić powrocić znowu do łafki z Bo- 
giem, tak zaraz brak fię do poftu, iako 
iedynero do poiednania fic znim $rzod- 
ka; niechay będzie świadkiem ieden ze 
wizyftkich Dawid, coż on czynił obra- 
ziwizy BOGA, oto upakarzał dulze 
fwoię wposcic bumiliabam animam meam s 
ieu- 
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ieiunio Plalm 34. a Prorocy co? do eze- 
go oni częściey y uroc zyściey wzywali 
y zachęcali lud Boży, iżali nie do poftu 
y umartwienia* coż iaśnicyfzego nad te 
flowa : -Otrabcie w Syome ( mowił Joel ) 
Cap. r. & 2  zgromadzeie małe y wielkie, 
dzieci y fisrcow. | Canite Tuba in Sion, Pocath 
cetym coaduiate fenes , congregate. paryulos, 
Wizyttkich | fktufzonych y upokorzo- 
nych, zgoła placzcie przed Panem Eo- 
giem wízylcy, y poswiecay cie pofty waa 
Íze. Sanétificate ieiunium. Dopiero iak 
wiele razy nie mowił otym Syn Boski; 
iak wielesrdzy po nim nie | 
Uczniowie iego? niefkończyłbym dziś, 
gdybym tu -wfzyfiko chciał wyliczać. 
Fatrzcie śmieli grzefznicy, a boiazliwi 
pokutnicy, ieżeli fię możecie y wy ad 
tego powízechnego lekarftwa. wymo- 


wić, albo nie? idea daley; y mowię, że ` 


oit ieít to: pokuta ktora wiele może u 
BOGA.. 'Ktoby był mniemał, że BOG 
tak fatwo miał odpuścić Achabowi, był 
to zas Xiążę ale y grzelzńik do tego, ©: 
ktorym wipomina pifmo; że niq ro- 
wnego nie było: że nawet zaprzedany 
już był gtzechowi.  Jgitur mon fuit alter 

talis 
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talis ficut Achab qui venum. datus eft ut faceret 


malum. 3. Reg. zi. c. miał zmazane ręce 
krwiąNabota,ktorego wnayniegodziwizy 
fpófob ukrzywdził, y co więcey Opu- 
ściwizy fluzbe Oltarzow BOGA  pra- 
wdziwcgo , „Bož 


o 


om. Amorcyczykow 
oddawał kadzi y fwe ofiaty; był 
zgoła iedyną w oczach Bofkich obrzy- 
dliwością © abominabilis fu 


s eft in tantum 


ut fegueretur idola quefecerunt Amorchai ztym 
wlzyftkim fkoro mu ylko Eliafz wy- 
rzucił zbrodnie iego, ypogrożki BO- 
GA f[zraela zapowiedział, 1 natychmiaft 
upokarza fie Achab, rozdziera na fobie 
fząty; rzuca fie wpopiol a nadewf::,fiko 
pości iemuavité. 'Y in dofyć ńatym, 
żeby (ig zmiękczyło Niebo, y żeby za- 
trzymało dopełnienie wyroku, inż rzu- 
conego natego okrutnego, y ziośliwcgo 
Krola. . Y ieżeli poydziem daley; co to 
było Miadadiniwe. przed” przepowia 
daniem Jonaíza? nie byłoż E ludu, 
wnaybrzydfzych * wyftcpkach . zatopio- 
nego, nie byłoż ftekiem wfzelakicy o- 
brzvdliwosci? tak dalece: że Prorok fam 
poflany do nich z flowem Bofkim, wca- 
le powątpiwał o ich zbawieniu; nawro: 
cili 
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cili fię poftaremu pavit owic, nay2e. 


piowańli z ludzi,* Mon: acha fag z cho- 


dzi z Tronu na czynienie ; modlitwy, 
nakàzuie poft powfzechńy; y nie Tozu- 


mne nawet zwierzęta, witrzymać od | 
patwy. Y- niczego więccy nie trzeba | 


było, BOG zmiękczony ich modlitwa- 
mi, wyfłuchuie ich; y potak wielkim 
dopiero gniewie, wzrulzaią fei wage 
trzności litości iego.  Sfowem wftrzy» 
muie plagę inż. zamierzona, a on! za 
pośrednictwem fwoich wzdychań, pla- 
czow y'poftu, znieuchrońnego nie- 
fzczęścia zachowani- wychodzą cali. 
Co za dzielność poftu u Pana BOGA 
Ale ia mowię, że ieft to iefzcze ile do 
nas; nayprzyzwoitfka y nayzkawienmi eyfa pokuta. 
Ma pokuta w fobie dwoiaką dzielność, 
maypraod. left karą grzechu a potym lekar- 
ftwem przeciwko niemu. Owoz gdy 
fie teraz obrociemy "do poftu, ieft on 
jednym y drugim: Jef karą grzechu, a 
karą BOGU przyjemną, kiedy. człowiek 
iż Pana BOGA. obraził upakarzaiąc du- 
fzę wewnętrznie, ciało twoie poftem 
karze. Jet lekarftwem, bo ieft nieicko 
Tat- 
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"Tarczą przeciwkó "przemaganiom na* 
mictności yfzatana: Y przyczyna tego 
ict; bo gdy naywięcey zmyślność ġa- 
fzd; zwykła nam fłużyć'do złego, ona 
żrżodiem, Ona powodem, oną inftru- 
zentem grzechow ktorych fie dopu= 
fzczamy; zatym nie może ^erzelznik, 
ani lepiey fię ukarać, iak karząc poftem 
to, przez co ną poft zarabiał; ani fię 
pewnicy od powrotu do grzechu zacho- 
aiąc fobie tych granic, za 


wać, iak uki 
ktore zmyślność iego zwykła przeftę- 
pować; nie ukroci ich zas inaczey; tyl- 
ko poftem y umartwieniem* "Y ztąd ci 
to owe zalecenia y pochwały przyznane 
poftom od OO. SS. Już ie oni zowią, 
pokarmem dufy, sey życiem y ütrzymaniems iuz 
pieczęcią Ghrześcianfkiey pokuty, bez ktorey 
óna, nie byłaby pożyteczna. ni począ= 
tien (albo żebym fie z Janem S. Chry- 
zoftomem wytłbmaczył ) wiefng cnof, 
gdzie one rozpukfy ffe na nowo kwitnąć pocey- 
ma. Takstedy wywiodfzy tę prawdę 
z trony poftu, do ktorego fig brali wfzy= 
fcy przed: nami pokutnicy, iako do pe- 
wnego zadofyć uczynienia; ktoren tyle 
ma mocy do zmiękczenia nam gniewu 
Boikie- 


i 


N 
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Bofkiego, y ziednania nam pofilkow ła: 
tki igo; y co wreście ktory tak nam 
ieft pożytec: j 2 1 


dawne 


j 
zić grzechy, y zachować 
fig od przyfziych. Gdyby mi fie przys 
fzło teraz (pytać was o zachowanie Pra» 
wa wtey mierze? muliałbym podobno 
iedno wnieść 'z tego, co S. Paweł wpo- 
dobnych nie wfirzemiezliwościach -ob- 
zarftwa, y pilanftwa wmoff do Kotyn: 
thian: Albo Kościofem Bożym: gardzicie, y zas 


wiłydzacie tych, ktorzy qo nie mają, albo że grzes 
chow nie macie, aiboże zanie pokutować niechue- 
cie, albo ie wfzyfcy -me -mozecie, y bfyfikim 
fkodzi, albo kto chce może, y kto chce to mu poft 
fkodui. Ach Chrzescianie! defyC by tu 
było upomnieć wasz S. Chryzoftomem; 
zgrzefyliscie, taż tedy poftcie, chcecie co otras 
mać y tak pofle, ieiuna. quia peccafti detuna ub 
son pectes ieiuna ut accipias nie inaczey 
Chrzescianie moi, miefzaią nas grzechy 
aż do codzienney | nie fpokoynosci zy 
fłufznie; obrazilismy BOGA, ktory-nie 
ma fobie rownego na ziemi y na Niebie; 

wiemy y to, że grzech każdy powinien 
być fkarany, ale iakże {kařany? oto za 
ieden, przyftałoby flufznie 40 lat pościć, 
Pytam 
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Pytam że fig teraz, y więc ze ża 40 24 
6o ża flo apogotowiu.y więcey; nie 
zechcecie grzeízuicy przez dni 40 umar- 
twić fie, d'a doftypienia ich odpufzcze- 
nia? chyba nie kochacie fiebie, chyba 
nie'chcecic być w Niebie, chyba chce- 
cie pokttować w piekle, ale iuż pro- 
žno y nie pożytecznie.  Powtore wie- 
my iak wiele mamy przefzkod do zba- 
wienia, ktore pam czynią codzieńnie 
świat, czart, y Cialo, Zeby-nas zwieść y 
zgubić. Nie tayne nam £3 y nie doftatki 
nafze, iak wielu łafk Bofkich głodni ic- 
fieśmy, miiam tyle innych iawnych po- 
budek, ktore wtym ofobliwiey 'czafie 
wolaig na nas, a wzdy upotarzaycie fig lu- 
dzie przed Bogiem y Panem wafym, pofypuycie 
głowy popiołem, wfzak nie wlzyfcyście go 


+00 


‘brali zrk- Kapłańfkich a wzdy bierzcie 


na fiebie dyfcypliny, y oftre włofienice, 
pośćcie. Jakże? nie zechcécic(z poświę= 
cić BOGU, tych dni wftrzemiezliwo- 
ści, ,umartwieniu, y gorętfzey fłużbie 
iego; Tozto cały świat katolicki, będzie 
ięczał duchownie, y wzdychał do BÓ- 
GA wtym czafie, a wy iego odrodne 
dzieci y zapamiętali grzefznicy, nie bę: 
dzie: 
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dziecie krufzy Gey pościć?” Ach wfty- 


dzie nafz To €hryftus, za cudze grze- 
chy; nie wzdiygał fie rey kondycyi po- 
ftu; a my za'nalze, tty powinności nie 
znamiy? to On na fiwowfzą pokutę tak 
fie ochotnić „ofiarował, amy na lckfzg, 


FAC 


tyle ferca nicmamy? niewiem co mi na- 
to odpowiecie; to wiem zaufie, ze nie 
ochybnie na tych dniach zbawienia fzko» 
dować będziecie, ieżeli wes też fame 
dni, poświęcone. rozmyslaniu gorzkicy 
Pana Jezufa Męki, nie przekonaą otym 
ze poscie y umartwieniu wtym cz afie 
potrzebnym. Oczym iuż mam mowić 
wtym 


Jeft to Chrześcianie mot czas święe 
ty, ktory rozważać mamy lako dni wiel- 
ke BOGA, ktory fie. prz gotywywa do 
umierania za nas, v payniewinnieylzym 
będąc,, do poízezeria iak nayfurowjeys 
Miarküycie co ią tu mowić „chcę: -f; to 
te wielkie dni BOGA nafzego, tyle razy 
obrażonego, v fromotnie ad nas żelżo* 
nego Po tylu więc wgrzech-upadkach, 


potyle ich poaowigniach, potyle ods | 


wroce- 
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wroceniach, fię od BOGA, ktore On 
przez cały ten Rok z ftrony fwoicy zno- 
fif cierpliwie, bedziemyz mu zbraniać 
tak małcy rzeczy zflrony nafzey? ze- 
chcecicfz to uczyrić, możeciefzto u=“ 
czynić: czylifz nie dofyć go dotąd znie- 
ważaliście przez wafze nie utrzymale 
poftępki? nie maże On y tcy czci ode- 
brać? ażeby was widział pod ręką fwoią 
upokorzonych, iako owego Krola w 
jzraelu; pewnie by to była cześć dla 
nicgo, y tego też pragnieOn. Czyli 
żeś to mie widział Achaba ( mowił On do 
Proroka fwego) iako fig on cały fkrufii, y 
ubokorzył praedemug - Nonne vidsfłu humiliatum 
Achab eoram me. 3. Reg: 21. c, Tym ci 
fpofobem odzyfkuie BOGMwoię krzy- 
wdę, y znowu bierze fię do Panowania 
nad dufzą człowieka. Ma On fwoy czas 
podobnie, iako go miał y świat. Ten 
Zaś czas Bofki, ieft czas ięczenia y pfa- 
kania, czas poftu y umartwienia, w kto- 
rym grzech zoftaie znifzczony, świat 
zawftydzony, a BOG ziednego rownie, 
iako y zdrugiego uwielbiony. 

Mowię cowięcey, fą to te wielkie 
P dui 
«X. Teodora Kazania Niedzielne Tom I. 
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BOGA, ktory Ge (am, fpofobi. u» 
mierąć za nas, albo raczey w ktorych 
my gorzka Meke iego, uroczyście roz- 
pamiętywać poczynamy. Ach Chrze: 
ścianie! w owych tak fmutnych dniach, 
ktoremi fig polt naíz zakończy, iak wy 
będziecie mogli ftawic fig, przed umie- 
raigcym na Krzyżu Panera Jezufem;. y. 
onego widzieć na fromotnym drzewie, 
iezeli nie macie tyle ferca nawet; Zeby- 
ście choć na kilka dni czynili pokutę? 
©! iakieżto będzie, przykre przekonanie 
delikatności nafzey, kiedy nam On po- 
każe, Twarz fwoię Nayświęt; całą od 
bicia, y policzkow z finiałą, głowę 
fwoię cierniem ukoronowańą; ręce y 
nogi iego gwoźdźmi przedziurawione, 
całe Ciało iego w fztuki rozfzarpane y 
Krwią zlane. Ale czyliż On wyciąga 
takiey pokuty od was? ni odpowiada S. 
Chryzoftom, wy nie byliście iako Chry- 
ftus, ani za Chryftufa nkrzyżowani po- 
winniście tedy tym bardziey zawftydzić 
fię, żey tey odrobiny dla niego żałuie- 
cie, ktorey fię od was rpomina; kiedy 
On zmiłości ku wam cafego fiebie wy- 
dal. Mowieiefzcze co więcey iako fie 

wy fpo- 


AF a A m m m „o iwo © 


Lars] 


>= 


na Niedzielę I. Poffu 221 
wy fpodziewacie; mieć cząfikę z zafług 
icgo; nie chcąc mieć znini cząftki, 
wgorzkicyMęce iego:ieft towielce punkt 
delikatny, y na ktory powinien fię ulę- 
knąć każdy, ktokolwiek kocha zbawie- 
nie fwoie, bo nigdy my inaczey nie be- 
dziemy zbawieni, tylko przez Jezufa 
Chryftu(a. Przez co fig nic tylko ro- 
zumiec ma, ze nikt infzy tylko Chry- 
flus zbawi nas, ale też w rzeczy lamcy, 
nie będziemy zbawieni, tylko ftawfzy 
fię zupełnie podobnemi Chry ftufowi, 
Zatym trzebą nam cierpieć, iako On, 
trzeba żebyśmy umierali fobie isko y 
on umarł za nas, y nafza pokuta powin- 
ns Offatecznie przy pieczętować (że 
tak rzekę ) tę pokutę ktorg On za nas 
czynił, dla uwolnienia nas od grzechu, 
y dla przywrocenia nas znowu do latki 
z Bogiem. On jeft głową nafzą, a my 
członkami iego, owoż te maia być zie- 
dnoczone zgłową, żeby od nicy poru- 
fzenie y życie otrzymały, aibo żebym 
iasniey mowił; maia być złączone zgło. 
wą cierpiącą, żeby fię potym złączyć 
mogły z uwielbioną, ieft to ta czyfta na- 
uka S. Pawła quo; prefciviz 48 predeffinayit 

P2 ad Rom. 
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ad Rom: 8. c. Ale możefz to zayść ta 
tak pótrzebne między nami. a/Chryftu- 
fem połączenie: ieżeli nic wcale ko- 
fztować niechcemy, z Kielicha iego,albo 
icżeli przecię chcemy znim cokolwiek 
cierpieć, 'możemyż to lepicy uczynić? 
jak biorąc fię do tych uczynkow poku- 
ty ktore nam przepifnie. Kościoł S. 
jako tlumacz myśli iego? „Ach! moi mili 
fluchacze, kiedy wy podług chwalebne- 
go zwyczaiu Chrześciańftwa w wielki 
tydzień, upadać będziecie na kolana 
wafze przed Krucifixem, y wafzego 
wirod naytężfzych boleści, umieraią- 
cego Zbawiciela w zywać, co wy do 
iego rzeczecie: y co On wam mowić 


nieg 
bedzie? kiedy pód zmyśloną pobożno» 
ścią Rany jego Nayś: całować, y oraz 


te Kościoła S. fłowa wymawiać będzie- 
cie: upakarzamy fig przed Tobą Chryfle Jezu, y 
lubo fię nam tak wynifzczonym y od- 
mienionym pokazuielz, przeciez iefzcze 
cię uznaiemy za BOGA naízego, bądź 
po tyfiąc razy błogofławiony na tym 
twoim Krzyżu, bo przezeń świat cały 
odkupiłeś Adoramus te Chrifte 09 benedicimus 
tibi quia (6. Acoż On nato odpowie? 
albo 


aly 
mus. 
vie? 
2 
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albo choć by fie On nieda? flyfzeć, co 
wam Odpowiedzą famez Rany iego? o- 
co to za ftralzliwe fprzeciwicnie fie fo- 
bic! Chrześcianin pod Krzyżem ktoten 
bierze wręce y $cifka go, iako zadatek 
fwego zbawienia, y całą ufność (woig 
wnim pokłada; tym czałem tak Krzyż 
nic nawidzący; mowić chcę: tak nie- 
przyiazny wizyftkiemu temu, co fie 
tylko fprzeciwia zmyślności, że ią na- 
wet przez kilka Niedziel ufkromić nie 
chciał, y tego iey_żabronić czego fie 
ona przeciwko prawu, y fłafzności do- 
magała. Chrześcianin przy Krzyżu, ale 
wkrotce potym y bez zabawienia przy 
owych wefolych kompaniach, przy o- 
wych bicfiadach, gdzie ciału sa niczym 
nie fchodzi, gdzie bez wftrzemieźliwo- 
ści y zabronienia fobie czego, wízy- 
ftkiego fig dopufzcza, co mu fig tylko 
znicpomiarkowanych y oraz zakazanych 
zbytkow ofiaruie. Nareście y wedwuch 
Íflowach mowiąc, Chrześcianin wyzna- 
wca, wielbiciel, y oraż zelżyciel Krzy- 
ża, iak fię to pogodzi ? lepicy mowiąc 
Co to nie ićft za przyczyna potępienia? 

ale 
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ale comi fig tu zdaie naydziwnieyfza, 
jelt to że naywiękfi grzefznicy, ci kto- 
rym. poft. icft naypotrzebniey(zy, roig 
fobie, akoby mieli między innemi przy- 
czynę wyłamania fie od pofu.. Widzę 
iako on zachowuie fie na Pufzczach od 
Paftelnikow, ktorzy fie od swiata odda- 
lili, żeby w śmiertelnym ciele Anielfkie 
życie pro: wadzili. Widzę że go zacho. 
wuią ściśle epo Klafztorach, y takie ofo- 
by ktore dość mlode y niewinność 
Chrztu S. iefzcze prawie nienaru(zong 
nofzą. Widzę iak go nawet zachownią 
na świecie, cnotltwe ofoby, ktore po- 
bożńy żywot prowądzą, y wizyfikim 
fis ćwiczeniom wiary wiernie pod- 
daig. Atak krorzy naymnicy potrze- 
be maig, naywięcey pofzczą, gdy prze- 
e "hie ci nayminicy fig martwią ktorych 
; przecię całe życie - - -- lzczerym 
golem y pokutą być powinno teraz 
więc wtych dniach zbawienia nawroć- 
cie fie do mnie mowi B O G nanc 
ergo conyertimini ad me Joel 2. c. Ofo- 
biiwicy y nadewízyflko wyciąga BOG 
Od was nawrocenia fie ferca in toto corde 
Yefiro ale 1a nie mogę zrozumieć tego, 
iak by 
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łak by te mogło fię fzczerze nawrocić, 
iezclibyscie Oraz y ciału nie zadali pizy- 
należyte vmartwienie. Y żebym fie 
mego zawfze przędfięwzięcia trzymał, 
nigdy ja was za prawdziwych nie uznam 
pokutnikow, ieżelt poffu lepiey y ści- 
sley nie zachowacie. Dia tego właśnie 
przydawał BOG przez Proroka fwego: 
nawroćcie fi do mnie, a wczym y iako. 
Oto wposcie, y wpłaczu, iakoz kiedy czło- 
wiek będzie od BOGA należycie wztu- 
fzony, y z ferca fię doniego. nawracą 
tedy, ftanie fie. on wielkim nieprzyia- 
cielem ciała, będzie on umiał nie na- 
widzić ie, pofkramiać, martwić, y za- 
wíze podbiiać fobie. Y tak nie nawi: 
dzić, ieft to kochać. Cożkolwiek bądź, 
chceciez C©hrześcianie: nie uwazaigc na 
wízyftkie tu zachodzące trudności, fku- 
tecznie fie ćwiczyć wpofłach: iakoz y 
£zemu nie, mieycie tedy te trzy rzeczy, 
2awíze przed oczyma, wafze grzechy, 
wafzą smierć, y piekło wieczne. Pa- 
miętaycie mowię wiele razy na mno: 
ftwo cięfzkość y brzydkość grzechow 
wafzych, a żadna wam pokuta, dopie- 
roż po(t nic będzie cięfzki, y trudny do 
ich 
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ich przezeń zagładzenia, pomniycie na 
męki wieczne wpiekle przygotowane, 
a będziecie mieli fię za lzczęśliwych, 
że BOG tę niefzczęsliwą wieczność ra» 
czył zamienić wpoft ieden ktory tak 
prędko fig zakończa. Aż wreście wfpo» 
mniycie fobie na śmierć y według Rady 
S. Francifzka Salezyufza, pomyślcie fo» 
bie; że ten poft podobno oftatni to ieft 
czas, ktorego wam BOG użycza, do 
poiednania fig. z (obą. Wfzak nie wfzy- 
Ícy fie tu widziemy co y przefzłego Ros 
ku, Już was oni poprzedzili, a wy da- 
Zycje y pomykacie fi co raz blizey. A 
ztąd łatwo fobie wnieście, czy pościć, 
y iak pościć macie, żebyście nie fzko- 
dowali na tych. dniach y na zbawienią 
wafzym, a przy poście ftaraycie fie o 
wewnętrzny Żal y fkruchę, zaiuż po- 
pełnione grzechy, przydaigc do tego ze- 
Iwnętrzną pobożność, y dobre uczynki. 
Niech was widziemy przy ftrapionych 
w więzięniu, przy chorych w Szpita* 
lach, przy Oftarzach w Kościołach cze- 
ścicy y zwiękfzą gorącością, niżeli do- 
tąd. Rozważania rzeczy wiecznych, 
czytania Xigg duchownych, przyimo- 
wania 
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wania Sakramentow, czynienia: jałmu+ 
Zny, tęć to maig bydź uczynki wafze 
wtym czafie pou. Bo naypierwfzy 
poft ktorego fię BOG od was domaga, 
ieft odnowienie y poświęcenie obycza- 
iow waízych, y wykorzenienie. wizy 
fikich zbrodni y namietności. A przeto 
Mmowię z Prorokiem : hu rozwiążcie 
zwigfKi bezbożności wafzey diffe colli- 
gationes impietatis Jlaie 58. c. Uymiycie 
fobie tych namiętności, ktore was da 
dolu: przycifkaią folve fafciculos deprimentes 
y wfzyftek ciężar grzechow potarga: 
wfzy, zrzućcje z ficbie.. Et omhe onus dif 
rumpe: A gdy to. uczynicie, kto to wie 
ieżeli fięBOG nie źmiękczy y ieżeli 
wam nie odpuści qui. fcit fi convertatur. 4$ È- 
gnofcat co mowieskto to nic wie,ze want 
zaifte odpuści; że fie da zmiękczyć po- 
flami wafzemi, że plagi fprawiedliwo- 
ści (woiey zawściągnie, y że wam nare- 
ście pokaże mifofierdzie (woje, tu wcza- 
fie y tam wiecznie. Day Boże ia życzę, 
tym czafem iefzcze was prolzę; uczyn- 
cie, zemną ten afekt do umieraiącego na 
Krzyżu Zbawiciela, mowiąc: o! Ofobo 
Syna Bofkiego, tak okrutnie dla nas na 
każdym ' 


z 
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każdym Ołtarzu wyftawiona, powinni» 
śmy Ci oddać mękę ża Mękę, krew zą 
Krew, śmierć za śmierć, ale ni, nież 
chcelz ty tegozale fie tylko lekkiey przy» 
krości, trocha poftu y umartwienia; 
wtym czafie od nas dopominafz. Jeżeli 
Ci y tego broniemy, iakże ztobą razem 
uwielbieni być możemy? kiedy razem 
ztobą niechcemy wfpoł cierpieć? iak 
wnidziemy do. Nieba, kiedy nic ztobą 
zalłużyć fobie niechcemy. ^ Ach! nie 
zniefiemy tego, ale poydziemy za tob3, 
nie tylko na poft, ale y na Kalwaryg, 
ale y na Krzyż, żebyśmy ztych: kiedy- 

kolwiek zdięcij mogli poyść za, 

tobą y do Chwały wieczney 
w Niebie Amen. 
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O wielkości chwały Niebiefkiey, y że nic nadto 
dla niey czynsć niemożna, 
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<fumpfit fefus Petram. C Jacobum. 4$ Joannem 
<.. > O transfiguratus eft ante eos. Math? 
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Wziął Jezus Piotra y Jakoba y pu...) 
przemiemt fig przedniemi. 


Rzedziwnaż to- wielce, Opatrzność 
Pana BOGA nafzego Chrześcianie 
moi; z ktorey iak tylko na nas dopuści 
utrapienię iakie, tak natychmiaft nas 
znowu ciefzy. Y tąż famą ręką nas le- 
czy, ktorą y chłofzcze, nareście gdy iuż 
w nas wzbudzi boiazü, znowu nas po- 
krzepia przez ufność. Tak ci fig dziś * 
obchodzi Syn Bofki, z (wemi Ucznia: 
mi; bo gdy ziedney ftrony, mowi wich 
obecności z Eliafzem y Moyżefzem, o 
Íwoiey gorzkicy męce przylzłey, a 
J przez 
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przez to daie im znać iak wiele y oni u- 
cierpieć mieli w zyciu.fwoim: zdrugiey 
firoay, natychmiaft przemienia fic wich 
oczach, Twarz iego otoczona promień: 
mi, ftaie fie podobna do Słońca, Suknie 
biąłe iako śnieg, a oni przerażeni od tak 
niezwyczaynego blafku; uderzęni o zię- 
mię, ztego wyobrażenia rolkofzy Nie- 
biefkich, dochodzić potzynaig: do 
czego fą powołani, y co za chwała cze- 
ka ich , w wieczności. fzczęśliwcy. To 
takim fpofobem, chcąc Zbawiciel. Pan 
pobudzić fwych Uczniow do potykania 
fie y walczenia odkrył im umyślnie 
chwałę fwoię dla dodania im fercay o 
choty? nie inaczey Chrześcianie moż, 
ato też właśnie y ia dziś uczynię natym 


Kazaniu, w ktorym chcę mowić o tey, 


nie smiertelney chwale, ktora ieft za- 
chowara; a ma być nadgrodą pracy fta- 
rań nafzych, dlą nicy podiętych wtym 
życiu. Radbym ia wafzą gorliwość na 
nowó dzis zapalić, y poki iefzcze icfte- 
ście przy zdrowiu y życiu, na nowo 
was wzbudzić, żebyście iako odważni 
Zo'uerze Jezufa Chryftufa potykal fie. 
4 przeto mowię wam, ffowy S. Pawła 
Laboe 
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Labora ficut bonus miles Chrifli 2. ad Timote 
C: 12.- Nu potykaycież fig iako dobrzy y Wierni 
zołnierze fezufa Chryflufa A czemuż? bo 
nayprzod ta naywyZíza, chwała, . ptze- 
wyżfza wfzyfiko to ćofię onicy tylka 
powiedzieć może, powtore przechodzi 
wfzyftko to, co fie dla niey tylko czya 
nić,może, krotko mowiąc: jeft to ta «has 
ła o ktorey, ani ia dofyć mowić mogę żebym ig 
am dał iakożkolwiek poznać. Y otym Punkt 
pierwízy. Ani wy dla iey ofiągnicnia czy to 
czynić co, czy cierpieć, dofyć nie możecie, X 
otym Punkt drugi. Dla poięcia iedncgo 
y drugiego Punktu profzę was o zwykłą 
pilnosé. y nayfkromnieyfze fiuchanie. 
A nadewfzzftko ciebie Panie Boże pro- 
fzę y wzywam zaraz, żebym mowiąc o 
Niebie drugim, niechybił fam naypiet- 
wizy tey nadgrody nieporownaney, ale 
na nią fobie zafłużył; przeto (2mo że mo- 
wić chcę y pracować, dla twoiey co raz 
więkfzey czci y chwały 


PUNKT PIERWSZY. 


Na ziemi żyjąc jako y wfzyfcy, co 
ła wiem co fig dziecie. w Niebie. A za- 
tym 
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tym coz wam powiem otey chwale, 
ktora iet koroną y błogofławieńftwem 
Świętych* wizyftkie fpoloby mowienia 
otym, w famymże . piśmie S. f} dużo 
ciemne, y tylko ftofuiące fię do fłabego 
przenikania y poięcia zmyfłow nafzych. 
Albo. że to, ieft fkarb ukryty, ktorego 
widzieć nie można; iako to napifano u 
Mateulza 5mule.ef Regnum Celorum Thaf:ura 
Ab (condito 13, €. albo że to ieft chleb Nie» 
bicíki ale także ukryty, ieft to zapifa- 
no wobiawieniach Jana S. Vincenti dato 
manna abjcond;itum. Albo ze to iet nie 
wyczęrpane Zizodío wízyftkich flody- 
czy, ale wízelako ukrytych. cft to zas 
pifano w Plalmie quam magra multitudo dul= 
cedinis tua quem abfcoudifta timentibus te Plalm 
30. Coż więc powiem wam dziś, otey 
fzczęśliwości Niebiefkiey? ktora poki 
ieftesmy wtym życiu, ieft przed nami 
ukryta Wízyftko cobym mogł otym 
mowić, ieft właśnie toż famo co BOG 
Prorokom przykazat żeby zapowiedzie- 


I 


li ludowi iego dicite iuflo quoniam bene. fdźcie 


zapowiedzcie fprawiedliwemu, żemu tam dobrze 

łędzie. À przeto y ia zrozkazu iego, za* 

powiedam wam dziś ludzie tprawiedli- 
wi; à 
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wi; a zapowiedam to tylko flowko, że 
Wam tem dobrze będzie w Niebie. Ale coż 
tak wielkiego zawiera fie wtym fłowie? 
nić pytaycie fię mnie oto daley, boć 
wtym zawiera fic wlzyftko to, co ia 
wicm, y dofyć mi natym że to wiem. 
Bądźcie fobie możnemi, bogatemi wzię= 
temi, fzczęśliwemi na świecie, iefzcze 
poftaremu nie ieft wam ztym zupełnie 
dobrze. Czemuż? bo iefzcze nie iefte- 
ście ufpokoieni. Serce wafze podobne 
ict głębokiey przepaści, ktorą nie 
ftworzonego napełnić nie może. Do- 
bra świata tego mowi S Bernard mogą 
ić wprawdzie nadąć, ale nie nafycić. 
Nie podobna nam naturalnie na ziemi 
wizyftkich. rofkofzy oraz kofztować, 
zmyfły nafze bardzo fą ku temu fzczu- 
ple, y ściśle ograniczone. Zatym BOG 
tylko fam może wam dać to prawdziwe 
dobro, to zupełne dobre, ktore wízy- 
ftkie inne w fobie Zawiera; a Oraz wfzy- 
flkie pragnienia ferca nafycić może. 
Nie maige tey nadzici, bylibyśmy nay- 
niefzczesliwfi mowi S. Paweł gdyby- 
śmy z Ducha Ewangelii wzgardziwfzy 
doczefnościami, nie mieli czego ocze- 

kiwać 
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kiwać y po Śmierci. Ale co nas ciefzy, 
ieftto ta obietnica Bofka, że nas miał 
ofadzić wtakim ftanie, gdzie nam wie- 


cznie dobrze być ma. Dobrze ile do | 
rzeczy 1uż przefzlych, bo nie będzie tam | 


więcey płaczu, narzekania y nędzy ża- 
dney.;- Miały one czas twoy, ale iuz go 
nie będzie dlà mich więcey. Dobrze ile 


do przytomnych, bo na niczym tam, | 


fchodzić nie będzie błogofławionemu. 
A iakby mu na czym zbywać miało,kie: 
dy w BOGU -znaydzie wizyftko co do 


mnoftwa rodzaiu, y dofkonałości dobt! 
wízelakich, dobrze ile na potym bo iuZ| 


wtedy nie naftapi żadna zgryzota, ani 
fic trzeba obawiać o zmnieyfzenie izczę* 


ścia, bo te codzień nowe będzie. Czym! 
raz bedzie człowiek fzczesliwy , tym 


będzie na wieki. Kroletwo te ktore 
raz otrzyma, będzie bez naftępowania, 
bez rewolucyi, Korona ktorą raz uwień: 
czony będzie bez ciężaru, bez ciernia, 
Panowanie. ktore raz obeymie będzie 
, tak dobrze długie, iakfamego BOGA: 
A potym radość icgo będzie taka, ktorą 
mu mikt odiąć nie zmoze. - Ani ona be 
dzie miała końca, ahi pomiefzania, af 
przer- 
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przerwania. On też z iwoicy fttony, 
ani fobie wniey ftęfkni, ani będzie mogł 
ftęfknąć, dopieroż wniey' fobie fprzy» 
krzyć. Ach! y coż nad tę fzczęćliwość 
więkfzego? ztym wfzyftkim jednak nie 
mogę wam pawicedzieć, na czym (ie za 
fadza naywiękfze fzczęście y to nay- 
wyzíze dobro, bo fam tego niewiem. 
S. Auguftyn choć to przecię Święty, 
niewiedział otym lepiey, poki był na 
ziemi aniżeli ia, nie może 


3y otym mo- 
wić, mowił on: a poftaremu niegodzi 
fię nam milczeć otym ecce mon poffumus 
ficere U non. permittitur. tacere ; Coż tedy u- 
czyniemy? mowmy, nie mowmy otym, 
powinnismy fie poftaremu uciefzyć w 
Panu. Tak on zakończył quid facimus, 
loquentes, non tacentes, iubilemus Domino. © 
zaifte ciefzmy fie Chrześcianie, że tak 
wielkie, y owizem naywiękfze dobro 
otrzymać mamy, ktore ani wymowić 
dofyć, ani dofyć poiąć nie możemy. 
Y gdybyśmy mogli ie pojąć, iuż by tym 
famym było mniey fzacowne, więć że 
ieft niepoięte; mufi być tym famym 
naydrożfze, y naykofztownicyfze. Je- 
Q dnak- 
X. Teodora Kazania Niedzielne Tom 1. 
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„do kże poradzmy fie wtym S. Pawła, 
być może że nam on przynaymoicy jaką 
otym wiadomość uczyni; był on aż do 
trzeciego Nieba zachwycony, ani mogł 
kto infzy, iak on mieć leplze poznanie 
piękności tego Syonu $. tego Niebie- 
ikiego Miafta Teruzalem ieżeli go, za- 
tym Ípyramy co on tam widział: tedy 
nam odpowie 2e óko żadne niewidziato 
co podobnego nawet temu, co BOG 
zgotował wybranym fwoim. Jeżeli 
{pytamy cotam fłyfzał: odpowie że ża: 
dne ucho nie fłylzało, ani mogło kiedy 
flyfzeć takie cuda, ieżeli (pytamy co» 
też ztąd poląłt odpowie, Ze rozum ża- 
den nie potrafi ani tak głęboko przeni= 
knąć, ani tak wyfoko fig wynieść. nec'd= 
culus vidit, nec auris audivit, nec in cor hominis 
aftendie 1. ad Corinth: 8.c. Ale niemo- 
żemyż wcale niiakiego wyobrażenia u- 
czynić tey chwały wiekuiftey? y owfzem 
pozwolcie mi powiedzieć, co mi iuż 
nie raz przypadło. Uważałem fobie przy 
brzegu, niezmierną dalekość morza, 
potym rzuciłem okiem iak tylko daleko 
zafiągnąć mogłem; y widziałem iako 
wały wielkie -powftawizy, iedne odtu- 
gie fig 
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gie fie fozbiiały, y icdnym razem znikł 
fzy na dno morza wzajemnie fie pogra- 
żyły: tu potym zdało mi fię, iakobym 
wpośrod tak daleko widocznego Ele- 
mentu, widział człowieka ktoty przed 
y zalobą famemi był otoczony woda- 
mi, wtym rzekłem do fiebi: otoz tak każdy 
blogoftwiony. Otoczony on zupełnie od 
niezmierności Bofkiey, będzie on roz- 
pływał fię w wickuiftych itrumieniach, 
niewypowiedzianych rofkofzy. Wtedy 
właściwie mowiąc: mie radość Para wniego, 
ale on Wxidzie do radości y wefela Pana fwego. 
Jk opiewa Ewargelia gdziekolwiek on 
fię obroci, przed, czy za foba; wizę- 
dzie znaydzie tę to radość, wfzędzie 
będzie od nicy otoczony, wfkroś prze- 
ięry, y napoiony inebriabuntur ab ubertate 
Domus tua © torrente voluptatis potabis eos. TO 
nie wfzyftko, "drugim razem, | zdało mi 
fię żem widział pole, bardzo śliczne, 
zięlenieiące fie, y owocami ziemi cale 
zafadzone, toż podniofłem oczy ku 
Niebu; y wtey uwadze iak fie to te a: 
gnifle y nam przyświecaiące światła had 
nami  obracaią, uczyniwfzy fobie wyo- 
brazcnie tey wiclkiey "sfery świata, wy- 

: Qz fta- 
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ftawiłem fobie wmyśli, ową wielce 
dziwną rożność ftworzenia rozmaitego 
rodzaiu, zktorego fię cały, ter okrąg 
Świata fklada; y zktorego- bietze wizy» 
ftka (wolę ozdobę y piękność, tóż do- 
piero cały, zdumiały, zawołałem fobie: 
ach! Boże Wízechmocny! y cożeś ty 
więć nie zachował, dla'twoich wybra- 
nych, kiedy tak fzczodry iefteś dla fa- 
mych grześnikow, dopufzczalący im zae 
Żywać ztego świata, y ielzcze więtcy 
niż fprawiedliwym? o iakąż to tedy be- 
dzie Oyczyzna naíza. kiedy to mieyfce 
nędzy naízey, tak ieft wfpaniale. Cze- 
goż wzdy nie otrzymamy 29 Vlrclge 
dząc, kiedy na drodze iefzcze będącym, 
Mkarby y b! 'ogoffawieüftwia (woie tak 
choynie BOG fypie, Ale przyznam fig 
wam; im gfebicy wte fkarbow Niebie: 
fkich przepaść, fpufzczać fię będziemy, 
tym gry pozofianie pani kopać, y 
cofaz wiekízych nowości  dobywać. 
A przeto niech tu będzie dofyć powie- 
dzieć z S. Auguftynem; y Piotrem Da: 
mianem: że Święci Pańfcy w wie- 
cznym eblogoffawieniu twoim, lubo fą 
zaw(ze nalyceni zawfze poftatemu cheis 
wi 
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wi femper pleni © femper audivi: zaw(ze na- 
fyceni, bo maią pełność błogofławień- 
fiwa, zawfze chciwi y pragnący, bo bez 
przeftanku w famymże błogofławicń- 
ftwie (woim, nowe coraz fzczęście żnay - 
duią; a zualazízy go nowy zawfze {mak 
y ukontentowanie. Y nie dziwuie fie te- 
mu. Im fie wiecey BOGA ogląda, tym 
fię go bardziey oglądać pragnie; ofobli- 
wie kiedy fie go ogląda nie inż prze zem- 
głę y w ciemności wiary, ale w iafności 
dnia y wnaypięknieyfzym błafku iego 
Maicftatu, nie iuz wzierciedle y zdaleka, 
ale wbiifkości y Twarzą w Twarz. Y 
tak od Stworzenia świata aż dotąd, nie 
p'zeftaig go nigdy oglądać Aniolowie 
w Niebie, y było byto naywiękize dla 
nich niefzczęście, gdyby choć pa mo- 
ment ieden, byli ziego widzenia wy- 
zuci in quem defiderant Angeli proficere Lecz 
znowu toż famo iafne ogladanie Pana 
BOGA coto ieft rzeczecie: co fpra- 
wuie w dufzy blogoflawioncgo: y iak to 
ona od tego oglądania, wfkroś przeięta 
odchodzi fama od ficbie? Ach Chrze- 
ścianie moi! wfzyfiko co wam otym 
powiedzieć mogę ieft to to, że takie o- 

dzic- 
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dziedziczenie BOGA, mufi nas uczynić 
fzczesliwemi fzczęśliwością famegoż 
BOGA, ile że fzczęśliwość famego BO- 
GA nic infzego nie ieft, tylko włalne 
poznanie y oglądanie famegoż ficbie y 
dofkonalosci | fwoich | naywysnvenit- 
fzych. : Co to tedy będzie bydź blogo- 
fławionym, błogofławieńftwem fame- 
goż BOGA, być błogofławionym wnie- 
iaki fpofob iako y BOG fam? oy iuż 
też nato nie mam co powiedzieć, chyba 
zawołam z Prorokiem; o! iakże dobry 
riet BOG Jzraela y iak umie fowicie 
odpłacać tym, ktorzy mu fłużą quam bonus 
j/rad 1 DEUS, his qui retło funt corde. Gdzież 
znaydziecie infzego Pana, ktoryby był 
tak wierny w (woich, obietpicach, albo 
tak choyny w fwoich darach? cozkol- 
wick bądz pytam fię ia was wpożytku 
zrey pierwízey Części Kazania Lubo 
nic w fzczegulności nie możemy wie- 
dzieć otym; co nam BOG zachował w 
Niebie, niedofyé że icdnak być powin- 
po do otzyzwienia nafzey. ufności, y 
ocucenia wlzyftkich pragnień  ferca 
naizego; że wiemy zaite że to ick 
do- 
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dobro, ktore przewyzíza wfzyfikie inne, 
dobro naypierwfze, dobro iedyne dobro 
naypięknieyfze ze wfzyftkich Ach 
Chrześcianie! kiedy otym mowię niepo- 
dobna mi fkończyć bez płaczu y żalu, 
bo co to ieft co nam świat obiecuie? 
ten zwodziciel y fałlzywy świat? kto- 
rego nieftateczne, lekkomyślne 'y tu- 
dzące obchodzenia fię zwami doświad- 
czyliście, y powiele razy? ten świat ma 
ktory fie nie raz dotąd y teraz ieizcze 
ufkarZacie, a przecie ieft to ten świat 
ktoremu oddaiecie wfzyftkie poru(zenią 
wafzego umyfłu, wfzyftkie fkłonności 
wafzego ferca, ktoremu fie. kłaniacie y 
za (wego Bożka fzanuiecie, fiowem ten 
świat ktoły was zaślepia, mami y zwo- 
dzi, co to on wam obiecuic? łudzące y 
fałfzywe dobra, dobra pełne prożności 
y fkażytelne, dobra niknące y tak nie 
długo trwałe iako y on fam ict. Y 
więc że niebędziecie (obie więccy fzą- 
cowąć fzczęśliwość wafzą,daleko lepfzą, 
daleko trwal(za, daleko czyfifzą y zupeł- 
ng? gdziefz ta rozum? gdzie należyte 
rzeczy rozważanie? czafowych, od wie- 
cznych? 
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cznych? mafz świat być fzacownieyfzy 
niż nieśmiertelność y chwała wiekuifta? 
precz mi ztąd zaraz zaślepieni miłośnicy 
świata, nurzaycie fię wbiednych dobrach 
iego iak fobie dziwnie chcecie , ubiegaya 
cię fię za prożnym cieniem;ścigaycie rę- 
koma wafzemi tego trocha wiatru, dy- 
mu prochu, popiołu, zgoła niczego. 
Co fię mnie tycze, podnofzę ia ferce 
moie wyzcy, y biorę fie do Kroleftwa 
famego BOGA, tego ia ieftem dziedzie 
cem, albo mam być nim przynaymnicy 
wízyftko co muiey ieft niż chwała Bo- 
fka, a chwałą nader obfita y od wie- 
zności do wieczności trwać maiąca, nie 
icft mnie godne y iuż dulza moia pra- 
gnie, opuścić to miefzkanie ziemfkie, 
aby oglądała re chwałę. O! Boże iak 
wdzięczne, y iak mile (3. twoie Przybyt- 
ki! do nich ci to ia całym umyflem, y 
upragniéniem ferca moiego wzdy- 
cham z Prorokiem twoi, quam dilecta 
tabernacula tua Domine Pfalm 82. y kiedyż 
mi ie otworzyfz moy Panie! kiedy mnie 
zabierzefz do ficbie ztego padołu pła- 
czu, wzdy iuż omdiewam prawie, od 
oczekiwania tego tak pożądanego mo- 
men- 
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mentu concuptfcit 9 deficit anima mea in atria 
Domini Ty widziiz o Boże! iak fie radu- 
ie dufza moia, gdy'fobie na to wípo- 
mni, ze do ciebie przyidzie, ize ią ty 
zawołalz cor meum 49 caro mea exultayerunt 
in Deum vivum, Jeżeliż więc oco fię tak 
ugorliwiam iefzcZe, tedy oto zaifte, że- 
bym był rak fzczęśliwy y pomiescił fie 
w.S. domu twoim. Tam Ci to chwa- 
li& Ciebie, y tam bedzie(z przez cale 
wieki chwalony. Tam fie ciebie dzie- 
dziczy y tam też wiecznie będzie fię 
dziedziczyło ciebie. Tam fie kocha cie- 
bie, y tam też po niefkończone wieki 
będzie fie kochało ciebie. Błogofławie- 
ni więc Beati qui habitant in domo tua Domine 
ktorzy fię miefzczą w S. domu twoim 
in fecula faculorum laudabunt tt, na wieki 
wiekow chwalić cię będą. ©! gdy by y 
my zniemi, możemy Chrześcianie moi: 
ale trzeba nam fobie na to zafłużyć, 
chociaż ci dla ofiągnienia tey chwały, 


nic tak wielkiego uczynić nie możemy, 
ba choćbyśmy y naywięcey co czynili, 
mało to poftaremu ieft,wporownaniu da 
tego,.co nam BOG przygotował w Nie- 
bie oczym iuż mani mowić wtym 
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DRUGIM PUNKCTE. 


Chrzescianie. moi co; infzego to 
jeft nadgroda, a co infzego fzczera łafka, 
ta może być dana bez żafługi, gdy prze- 
Giwnie tamta przyobiecańa ieft iedynie 
pracującym, i iako owoc ich cnoty. Zkąd 
idzie zarąz że ponieważ chwała Niebie» 
fka, ieft nadgrodą; trzeba tedy na nią (os 
bie zafłużyć, co nie tak fic ma rozs 
mieć, żeby BOG ktory ieft Panem Da- 
row fwoich, nie mogł nas wcale przyjąć 
do Kroleftwa fwoiego- bez nafzych za- 
fing: y- tam nas uczynić uczeftnikami 
chwały fwoiey, ale że iego Opatrzność 
teraźnieyfza, tak chce y tak poftanowi- 
ła, żeby zwycięftwo nie było otrzymye 
wane bez potykania fie, y żeby praca 
poprzedziła fpoczynek. Tego to On 
chce y co za prawo nie ma „e chcjał 
tego: ziakiey przyczyny możemy fię 
paiego miłofierdzie ociągać, y na nie 
fic ufkarzaćż eo mowię możemyż mi- 
łofierdzie iego dofyć wychwalać, y na- 
{ze fzczęścić dofyć uznać? że wzaftaw 
tak krotkiego życia możemy na reście 
fi; znaydować wftanic ofiągnienia wie- 

czne- 
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eznego dziedzictwa bo położcie moi 
mili fłuchacze na fzali: z iedney ftrony 
co daiccie, zdrugiey co wam icft ZgOto+ 
wano, iakaż tu profzę proporcya icdne- 
go do drugiego? fluchaycie S. Pawła nie 
wípominam tu wam co òn czynił? y jak 
wiele ucierpiał dla tey chwały? ale tyl- 
ko co mowii o wfzyftkich utrapieniach 
y dolegliwościach, gdyby y całego 
świata, wporownaniu do nicy. Oto 


mowił on: ni, nie (3 godne tey chwały, 


ktora nam będzie obiawiona non funt 
condigna paffiones buius temporis ad futuram glo- 
riam qua reyelabitur in nobis tak on lądził 
exifimo quod non funt, y daie tego przyczy- 
nę daley, fachaycie`iey, wfzyftko to 
bowiem co cierpiemy, bardzo lekkie 
icít y przemiiaiące, gdy przeciwnie cze- 
£O fie fpodziewamy w fobie famym 
wielkie iet y wieczney trwałości. Jeft 
to walor chwały y takiey ktora nie ma 
końca momentaueum (05 live tyibulationić  v0- 
fire, eternum glorie pondus operatur jn nbis ad 
Rom: 8.c. Ztcy famey przyczyny Syn 
Bofki opowiedaiąc nam Ewangelia, a 
Ewangelia. tak furową y tak paturze- 
nafzcy y zmyślności icy, fie fprzeci- 
wialg- 
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wiaiącą, ktora naukami o pokucie umar= 
twienia y zaprzenia famego fiebie napeł- 
niona ieft, rozkazuie nam dst fig 
ciefzyli, y iarzmo na nas włożone zra- 
dością y ochotą nofili gaudete (5 exulfate 
a iakoż fie ciefzyć przy uboftwie y wnie- 
doftatku? wyzuwfzy fie ze wizyftkiego, 
jako być można wefolym przy utrapie- 
pieniu, gdzie płacząc łza łzę toczy? iak 
Chrześcianież oto tak, że wpoglądaniu 
na tę wieczność fzczęśliwą, powinno 
nam wfzyftko lekko fię zdawać, y wfzy- 
flko być flodko y przyiemno wtym 
Życiu. Quoniam merces "veftra copiofa eft im 
Celis y otym to Święci mieli mocną 
wiarę, ktorzy nas tam uprzedziwízy 
fwoim przykładem utorowali nam dro- 
gę, bo żeby byli zakupili fobie Niebo 
y tę chwałę, coż ich to nie kofztowało? 

y przez-iak wielką świątobliwość - życia 
nie dążyk oni doniey. — Nayprzod zacho- 
wali wízyftkie przykaza nia Bofkie, y 
to był pierwfzy ftopień ich świątobli- 
wości, zachowali nawet wlzyftkie rady 
Ewangeliczne, y to był drugi, nareście 
krew fwoią włafną przeleli, smierć wy- 
trzymawizy nayokrutnicz(zą, y to było 

doko- 
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dokonaniem ich świątobliwości, a prze- 
cięż o moy Boże! nie zaniedbawfzy nic, 
co im tylko S$. gorliwość podać mogła 
do ferca, po wielu leciech nayfurowize- 
g0 życia nie wierzyli oni temu, żeby 
byli dofyć pracowali dla Nieba. Oy! coz 
to za piekna nauka dla nas, albo raczey 
co za wítyd dla nas“ y co za potępienie 
świata całego wiego gnufności. Albo- 


wiem ach Chrześcianie! co wy rzecze- 


. cie na to, ludzie iako y my a przy tym 


tyfiąc fazy niewinnieyfi.od nas, bardziey 
umartwieni niżeli my a bardziey gorliwi 
niżeli my, w. ćwiczęniu fic wízelakich 
€notach naydofkonalfi w fluzbie Bofkiey 
zaftarzeli,' fkoro iuz fiebie famych y 
wrodzone, a naymocnieyfze fkłonności 
fwoie onemu poświęcili, Zakonnicy 
pod nayściśleyfzą Reguły, Puftelnicy 
ktorzy światu byli ukrzyżowani y wzà- 
iemnie świąt onym, Męczennicy w 
fwoiey włafney krwi broczący, fądzili 
fię poftaremu niegodnemi tey nadgro- 
dv, amy też co ofobie rozumiemy? my 
dla krotkicy więc y wiele razy rozftar- 
ghioney modlitwy „dla fzczupłey iałmu- 


/&ny, dla niedbale odprawionego a czę: 


ftokroć 
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ftokroć zaniedbanego nabożeńftwa, po 
długim oziębłym y unikaigcym przy 
krości cnoty życia, , my podchlebiamy 
pewnie fobie, że mamy nie zawodne 
prawo do Nieba, y do ziipełney fzczę» 
sliwości wybranych? o? co to zaytzeci- 
wnosć wzdaniach nafzych z obyczaia- 
mi SS. Przecięć wfpomniycie fobie com 
dopiero mowił, założyłem że choćby» 
ście y naywięcey czymli albo y uciere 
pieli, przecięż mało to wizyftko dla 
nadgrody, tak wyborney y wporowna- 
niu do iey fzacunku..À wy nic wcale nie 
czyniąc albo mafo co; fpodziewacie fig 
ią ofiągnąć; niewiem iak to być może. 
Przynaymniey gdybyscie choć fame 
przykazania Bofkie wiernie y zupełnie 
zachowali, ale wieciefz też, co fie to 


wtym całym zachowaniu przykażań za- | 
wiera, albo co fie przez to rozumie? ieft | 


to tak wiele co y zerwać naygwalto- 
wnieyfze przylgnicnia do czego, co y 
trzymać fig. wiernie wnaybefpiecznicy- 
{zych okolicznościach, co y ugafić nay- 
gorętlze paflye wfobie, co y podbić 
każdego czafn ciało Duchowi. jeft to 
tak wiele co zachować Ducha ubofiwa 
wpo- 
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wpośrod doflatkow, Ducha ` pokory 
wposrod czci y honorow, Ducha umar- 
twienia wpośrod uciech godziwych, ba 
y Ducha ofobności wposrod famego 
zgiełku y fzeleftu ; świata. cft to tak 
wiele co ubogich w(pomagać, bliźnich 
kochać, nieprzyiaciolom przebaczać, 
ficbie (amego wpokoiu cierpliwosci y 
wítrzemiezliveosci Chrześcianfkiey ćwie 
czyć, flowem ieft ro wfzyftkim powin- 
nościom fwoim zadofyć uczynić, tak 
wpowfzechnosci iako wfzczegulności. 
Tak ćwicząc fie wdobrych uczynkach 
jako też nie opulzczając fie wftaraniu 
fie zwyczaynym, tak wfprawowaniu 


fprawiedliwości iako też wrządzeniu do- 


mowym y wdogladaniu familii, a to 
wfzyftko przez wzgląd na BOGA na bli- 
niego, y na fiebie famego. Lecz coż 
teraz na to rzeczecie, znayduieíz fię w 
was to wizyftko: znayduiefz fie przy» 
naymhicy choć cz3flka tego, ktoraby 
wam dawała Pawo, do dopeminania fię 
Nieba, o! wftydzie nafz wieczny, Świę» 
€i chociaż to Święci y wnaywiekízey 
świątobliwości życie prowadzący, cho 
ciaż tak wiele cierpiący, przecięż przy 
tym 
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tym wfzyfikim mieli fig za ffug niepo- 
żytecznych y takich, ktorym fie nic nie 
należało zpowinnosci, nie rachowali fig 
oni z fob y z fwoiemi dobremi uczyn- 
kami, ale fig wtym iedynie na milo- 
fierdzie Bofkie oglądali; y na nim zu- 
pełnie polegali, ktory iak mowi Augu 
ftyn S. nie tak hafze zaflugi, iako fwo* 
ie w nas daty koronuie. My przeciwnie 
y nic wcale nie czyniąc, albo też mało 
co, y nie mogąc tak iak oni polegać 
na miłofierdziu Bofkim, przecięż obie- 
cuiemy fobie Niebo, oy! nie mylcie fię 
ludzie, przeftrzega was wtym fam że 
Zbawiciel: mie kazdy ktory mi mowi Panie, 
Panie, wwidzie do Kroleftwa Bożego, ale ktory 
czyni wolą Qyca moiego. Owi fłudzy 
Ewangeliczni . podług miary  fwey 


pracy y zyfku otrzymali odpłatę, ten | 


ktory odebrawízy pięć talentow drugie 
pięć onemi zyfkał był nad więcey po- 
ftanowiony y wfzedł do radości Pana 
fwego, ow zaś ktory odebrawlzy ieden 
tylko talent, nie umiał go zażyć poży* 
tecznie dla fiebie, ale go zakopał w zie- 
mi, potępiony zoftał y w ciemności 
zewnętrzne wazrucony, Podobnie Le 

zarz 
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zatz (poczywa fobić mile na łonie Abra: 
ama, a Bogacz w piekielnych płomie- 
niach udręczony: ieft, tamten wiecznie 
fzczęśliwy, czemuż bo cierpiał na zie- 
mi nędze, umiał ie cbrocić pożytecznie 
dla. przyfzłego. życia, ten zas wiecznie 
niefzczęśliwy, czemuż ponieważ żyjąc 
wdoftatkach dla przyfzlego życia nic nie 
zebrał fobie, y przy fwoim wftępie do 
niego zproznemi rekoma fię pokazał. 
Dla tego kończę wielce gruntowną nauką 
Jana S. videte vos met ipfos 2. Joan. 8. c. ne 
perdatis que operati eftis fed ut mercedem plenam 
accipiatis doświadczaycie famych ficbie 
żebyście mie utracili coście czynili, zo- 
bącztie coście dotąd mogli uczynić dla 
BOGA, y coście nie czynili. ' Jeżeliście 
uczynili co, tedy to będzie wam nad- 
grodzono tylko nie bądźcie oziębli, y 
nie opufzczaycie fie wpracy, żebyście 
nie ftracili nadgrody wafzey, jeżeli zaś 
niceście dotąd nie uczynili, y czas ten 
marnie y niepożytecznie ftracili, ktory 
miał wam fłużyć do zarobienia fobie 
wieczności Ízcze$cia, tedy ach! przy- 
DaymnieyZ odtąd przez odnowienie y 
X. Teodora Kazania Niedzielne. Tom I. 
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gorącość Ducha waízego nadgradzaya 
cie to, wízak chodzi tu o naywiękizy 
dla was pożytck, bo żebyście odebrać 
mogli tę zupełną chwałę, ktora wam 
przyobiecana jeft ut mercedem plenam accipis 
ars. Oco! ża rozpaczanie dufzy na łoż- 
ku. śmiertelnym, ktora przy fwoim wy- 
niscim ztego świata, nic nie znalażfzy 
wreku fwoich, coby prezentowała BO» 
GU y coby było godne korony Niebie- 
fkiey, uyZrzy iako ta iey wydarta y na 
wieki odmowiona. ` Ale przeciwnie ot 
iaka pociecha dla Chtześcianina! ktory 
wízyítkie powinności fwoie odbywízy 
iernie, udał fig do zgromadzenia do- 
brych uczynkow, który wmodlitwie był 
fiateczny, wprzeciwnościach cierpliwy; 
ku ubogim choyny y.miłofierny, ku blis | 
Znim pokoray łagodny y gorliwy. O! ia- | 
ka dla niego. pociecha kiedy gdy fig fta- | 
wi y pokaże przed Bogiem aon rękę | 
fwoią żeby go nią przytulił do fiebie | 
ściąga ku niemu, y żeby go przyjął do | 
' Kroleftwa fwego.Y taki to ieft los (zcze- 
scia ludzi, pracuiących na Niebo day 
Boże! żeby ten fam był moy, y was iż 
życzę Chrzescianie moi, ale fię wy ote | 
flaray« 
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ftaraycie, żebyście w obfitości dobrych 
uczynkow wafzych weyść mogli da 

pełności fzczęścia w Niebie Amen. 
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O żałofnych. fkużkach nawikłych powracać 
do grzechu. 
XOOOOOOOO00]O0O!OOO|OpDOOdgepeooooe 
Et fiunt novifima hominis illius peiora prioribus, 
Luce u. e. 


Y flaia fig rzeczy offatnit owego c&lowieka, gorffe 
niż były pierwfe. i 


He nayzalosnieyfzy fkutek, nie- 

fzczęśliwego w grzech odpadnie» 
nia. Ao ktorym ilerazy pomyslemy, 
mozemyz niculeknaé fie . Chrzeécia. 
nie moi: uważcie wy tu zemną: naya 
P/Zod; to wgrzech odpadnienie, czy: 
Ni nam pokutę bardziey trudno, niż. 
Przedtym, A przez co? oto że u- 
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macnią wnas złe tkłońności, pfuie wo- 
lą, y Czyni nam nalog prawie nicprze- 
konany. Potym to wgrzech odpadnie- 
nie, umnieyíza wnas mocy łafki. A ia» 
koż: oto t$k, że naywiękfza prawdy 
raz, drugi, y trzeci wzgąrdzone, nie- 
czynią daley żadnego, fkutecznego wy- 
taZepia wfercu takiego grzefznika. . Po- 
tym to wgrzech odpadnienie, z iftoty 
Íwoiey fprzeciwia fig fafce nawrocenia. 
A diaczegoz? oto że dodaie do grzechu 
nową złość wzpardy, nietrwania ni o- 
co, y niewdzięczności ka BOGU. Na- 
reście to odpadnienie - wgrzech, przy- 
mufza (że tak rzekę ) BOGA, żeby ten, 
potyletazy wzgardzony będąc od grze- 
fanika, nakoniec.od dali! fig od niego, 
y nieświadczył mu więcey, Oycowlkic- 
gó ftarania (wego. Acht kiedym to wy- 
mowił; toż famo. nicieftże dofyć na o- 
cucenie was ztego głębokiego letargu, £ 
wktorym zafypiacie grzefznicy, nawykli | 
powracać dogrzechu? Lecz czyliz tyl- 
ko myż fami nieiefteómy zich liczby? | 
bo ia tu do nikogo niemowię wfzczegule | 
ności, ale do wfzyfikich powfzechnie | 
grzefznikow,a potym;tę uftawiczne po* | 
nawia- 
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nawiania upadkow nafzych, te odwroce. 
nia fię od cnoty do grzechu,y od pokuty, 
dorozwiązłości, czyliż nie każą nam fię 
flufznie lękać; żeby podobno  nieftały 
fie wnasinż wcale nieulcczońe? 3 kica 
dy tak,otoż mowmy otymy y dla nafzcy 
przeftrogi, ieżeli trwamy lefzcze wpo- 
kucie, żebyśmy fie firzegli y czuli za- 
wfze nad fobą. Y dla wzbudzenia na- 
Ízey ufności, iezeli iuz odpadli$my 
wgrzechy, co ieft pewnieyfza, żebyśmy 
nietracili wcale nadziei. Ja okropnosé 
tego ftanu, żechę wam przełożyć wtych 
dwoch uwagach. Nayprzol z firoty BOGA 
y mowię Żaraz: że powrot do grzechu teft nay- 
piebefbiecznieyfy; czemuz? bo nic nas bardziey 
iako on, więpodańe W nsebefpieczeń(kwo, zojfanią 
porzuconemi od BOGA. Y otym Pierwfzą 
uwaga. Potym z firony człowieka, y przy- 
daig nadto, że ten dogrzechu powrot ieft naj- 
Żałośnieyfy, czemuż? bo nic nam bardzicy tako 
on, nieczyni trudną pokutę, Y otym drugą 
uwaga. jeftto tak wiele co y mow ić: 

Ze nic nie czyni bardzicy nicwzra/zo= 

nym BOGA ku erz-fznikowi. <Y waa. 

iemnie nic bardzicy niezatwardza g'ze- 

(znika ku BOGU, iak te uftawiczne wra- 


canią 
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cania fig do grzechow. Boże Zbawicie- 
lu, iakozkolwiek fie (talo, niemafz ty- 
upodobania patrzeć na nafze zginienia. 
Więc albo nas zachoway wcale od tych 
povtornych upadków; żeby oftatnie 
rzeczy. nafze nie ftały fię gorfze niżeli 
plerwíze, albo ieżeliśmy iuż wtę głębo- 
kość śmićrci zapadli niefzczęśliwie; ty 
Panie dobry y miłofierny, dopomoż nam 
zniey fię wydzwignąć, y dla naízey za: 
flugi; y dla twoicy coraz więkfzey /czci 
y chwały, 


PIERWSZA UWAGA. 


Trzeba wiedzieć iż f grzefznicy, 
ktorzy opufzczaią BOGA, a ktorych 
BOG nigdy nieopufzcza, ale ofobli- 
wízym ipofobemopiekuie (ie onemi, 
fà grzefznicy, ktorzy opufzczaią BOGA, 
y ktorych też BOG, na niciąki czas opu- 
fzcza; iednakże żeby ich wkrotce znowu 
przyiął do fiebie, y na profłą naprowa- 
dził drogę. Narescie f? grzefznicy, kto: 
rzy opuízezaia BOGA, a ktorych też y 
BOG wiecznie opufzcza. To wfzyftka 
potrzebuie należytego wyłożenia, a kto» 

re zaraz 
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te zaraz czynię, żebym zmierzył do me- 
go przedlięwzięcia. Mowie ia że fa 
grzelznicy ktorzy opufzczaią BOGA; a 
ktorych BOG, nieopufzcza nigdy. Da- 
wid daie nam to zrozumieć, temi wy- 
raznemi flowy gdy mowi: Dominus in cir- 
cuita populi fui; ex boc, nanc Ù ufa, in feculum. 
Pís:124. to icft: że Pan BOG, icft za- 
wíze, w około ludu fwego ieft dziś, bę: 
dzie iutro, y na wfzyftkie wieki. BÓG 
po mimo złości grzefznika, iakiego, 
Ípiefzy tuż, wiego. $ciefzki błędliwe, 
ma każdego czafu, otwarte na niego o- 
ko, trzyma go pod fwoią opieka; a tak 
opatrzony dom, o! iakże ftoi befpie- 
cznie? qui habitat, in adiutorio altiffimi, in proa 
telione DEI Cali " commorabitur. Pfal: 90. 
Jakożkolwiek niegodny ieft Bofkicy po: 
mocy; grzefznik takowy, przecież ten 
Oyciec miłofierdzia dzwiga go na wzor 
dobrego Pafterza, na ramionach fwoich, 
y (chrania go pod cieniem fkrzydeł fwo- 
ich. Scapulis fuis obambrabit tibi, © fub pennis 
eius fperabis. - Jakozkolwiek on rezolwo- 
wany ieft ginąć, przecież chce go, Pan 
iego zbawić, ktorego obraża. On go 
wiirzymuie od nagłych upadkow, albo 
prays 
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przynaymniey, wyciąga wfzechmocne 
ramie (woię; ku podzwignieniu go w fa» 
mym upadku, y dopomożeniu mu gdy 
iuż przez grzech, nędznie fłraci łatkę 
iego. Dominus fupponit manum. fuum. Plal: 
36. „wnet o$wieca go lafka tak żywo, 
y ciągnie tak mocno, żefkoro co u(zedl- 
{zy iako zaraz. muí fię y powrocić do 
BOGA; tak dalece; że SEE niele- 
dwie mowić, iz tegoż prawie momen. 
tu, przeftaie być grze(znikiem, ktorego 
y nim być począł. Takci fię przydało: 
S. Piotrowi. Ten Xiąże Apoftolow za- 
pat! fie Chryftufa,. y iefzcze podprzyfię= 
gą: ale co tylko wymowi5 y cotylko 
znowu zam mknął ufta, iako Chryftus 
rzucił na niego tak zwyciężkim, a Oraz 
tak zniewalaigcym wztokiem, że uczeń 
ten wewnątrz tchoięty na dufzy, uchy- 
liwfzy. fig na fironę, grzech {woy 5 
gorzko oplakiwał Egrefus foras, a mare flex 

bit. Math: 26. c 
Mowię daley: fa grzefznicy, kto- 
rzy opufzczaią BOGA, y ktorych, Ona 
także naniciaki czas opulzczaj ale żeby 
ich znowu przyjął napowrot do fiebie 
y na proftą naprowadził drogę. Odftę; 

puie 
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puie Oa ich, lecz niezbyt daleko. Te» 
dy nietedy przyftępuie On znowu do 
nich, udziela fig un na nowo z fwoim 
oświeceniem; kołace w nowy fpofob, 
do ferca. S} to iak. Fortece, ktore On 
nieobleza, ani- gwałtem dobyć ufiluie, 
ale tylko za pogodną porą dobywa, aż 
pokiby fię zupełnie uczynił ich Panem. 
Dawid wiednym fwoicy niewinności 
niefzczęśliwym momencie ftat fie nie- 
przyiacielem- Bofkim. Dopuścił fię on 
zaiednym razem cudzołoftwa y zaboy» 
ftwa, wtym ftanie grzechu zoftawał on 
niektore miefiące; Lecz BOG tik do- 
brze upatrzył godzinę y fpofobność; 
ze.ten Monarcha fkrufzony y upokorzo- 
ny; upamiętawfzy fię, odftąpił grzechu 
(wego. Ach! zawołał on: pełen fkru- 
chy;. zgrzefyłem peccavi; zerzefylem przeci- 
wko BOGU, Peccavi Domino. 

Lecz fà też Chrześcianie: y tacy 
grzefznicy, ktorzy opufzczaią BOGA, 
a ktorych y On opufzcza wiecznie. 
Nicmowię ia tego, żeby im BOG miał 
odmawiać wfzyftkich łafk fwoich; gdy- 
by tak było: tedyby oni, niemogli wię- 
<cy, ani to oprzeć fię pokufom, ani za» 

cho- 
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chować przykazaniaiego. Y niewierzę 
ia temu , żeby by ieden człowiek taki 
był na świecie, ktoregaby BOG w tak 
nędzney zoftawił niemożności, unika: 
nia złego, y czynienia dobrego. Lecz to 
mowię;że BOG wyzuwa-ich z łafk mo 
cnieyfzych; abez tych nienńafz dla nich 
zbawienia; ofobliwie iż oni (4 potrze- 
bni, tey nadzwyczayney pomocy, iżby 
fwoie złe nałogi przezwyciężyli, po- 
wrozki grzechow potargali y od fwego 
fi fanu. nędznego uwolnili. = Y że fie 
tacy SAP znaydi nią; naucza naşte- 
go cale pilmo S. chcieli liśmy uleczyć 
Babilon, ale fie fta niepodobnym da 
uleczenia; opuść myż pO tedy. . Curayis 
mus Babylonem, © non-eft fanata, derelinguamus 
eam. Jerem: so. Y nainnym mieyfcu, 
fzukaycie Pana, poki go znaleść można; 
wzywaycie go poki ieft iefzcze blilko, 
bo ieft taki czas, ktorego fię go więcey 
nieznayduie; czas ktorego on znika z o+ 
czu- y ktorego, nie można go iuż prze- 
profić. Quarite Dominum; dum inveniri po- 

eft, invocate eum dum prope elt. Waisigo. Y 
ic(zcze na innym mieyfcu; przeto iże 
edizucił owo Paüfkie y on też odrzu- 

cj cię 
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ci! cię od fiebie, tyś fie od niego oder- 
wał; a On od ciebjefig oddalił pro ee, 
quod abiecifti fermonem Domini, ‘abiecit te Do« 
minus. 1. Reg: 15. c. 

Otoz teraz do moiey materyi mo- 
wiąc; grzelznicy, ktotych BOG tak o- 
pufzcza; nie fąż to pofpolicie grzefzni- 
cy, nawikli powracać do grzechow? 
profzę chcieycie uważać, ich ftan ne- 
dzny, w ktory ich, niezliczona mnogość 
ich grzechow wplętuie. Wfzak wiemy 
to dobrze, że ieden grzech y ieden tylko 
powfzedni grzech, zmnieyfza łafki Bo- 
Íkiey; toć fto, ty zc ba y milion gize- 
chow, a icízcze śmiertelnych, całe mu- 
fzą y tufiak źrzodło afk Bofkich. 
Tak ieft odpowiada BOG przez Proro- 
ką. Juda Miafto trzyrazy fie przeciwko 
mnie zbuntowało, y za każdym razem, 
iefzczem mu ścierpiał; ale ża czw artym, 
tuż wybuchnie gniew mcy, przeciwka 
niemu, y nienawrocę go. Saper tribus 
Jceleribus duda, © futer quatüor, non convertam 
«um. Amos. 1.c. Otoż podobnie mo- 
wiąc o grzelzniku jakim, ktorego całe 
Życie niefplita fig tylko z famy ch wy: 
obrażeń, zdań, mow, nawiedzin, przed: 

fię- 
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figwzięci, fpraw, uczynkow y rofkofzy 
naybezecnieyízych , co wy rozumicie? 
o takim życiu napełnionym  famemi 
grzechami? czymże flę zdaie, ten ftek 
obrzydliwosci y złości wfzelakiey y cze- 
go fie fie: godnym przed" Bogiem? 
Bo ieżeli rzeczemy z Apoftołem że nje 
może być żadne wceefhuictya światła 2 ciemno- 
ścią, [prawiedliwosct zgrzechem, BOGA z Beli- 
alem,  Toć ten takowy grzefznik wydaie 
fie; woczywifte niebefpieczeńftwo zo: 
ftania odrzuconym od BOGA. Tak icft 
Chrzescianie moi y fłufznie, uwazaigc 
nayprzod, iego przeniewierzenie (ie po- 
tym iego niewdzięczność, y co wreście 
icgo wzgardę, ktorą czyni BOGU po- 
wracaiąc do grzechu. 

A mowiąc o pierwízym, poicdna- 
Io fię naprzykład z Bogiem, uczyniło (ig 
nie 30 nie 40 nie 50 razy obietnicę; nie- 
odwiedzania więcey tey y tey ofoby, 
nietykania potaiemnie dobra cudzego, 
pottaremu mimo tyle obietnic, danych 
przy Trybunale pokuty, w obecności 
Chryftufa y iego hamiefinikow, pzy 
widoku całego Nieba; utrzymuie (ig 
też fame towarzyltwo y ze złemi [poles 

CZNOŚĆ. 
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czność. Nie tylko to że fie nie radgra- 
dza, przefzłe pokrzywdzenia, ale też 
nad to, dopufzcza fię codziennie no- 
wych. Jakże? BOGU nma fpowiedzi 
grzefznik, czy obowiążał fie fzczerze; 
czy tylko obłudnie? iezeli fzczerze; iak 
że fie ftało, że znowu powrocił do te- 
go, czym BOGA obraził: iakże? iefiże 
dwoch ludzi, w iednym człowieku; ie- 
den grzefznik; a drugi pokutnik ? jeden 
ktory rzetelnie przyrzeka, a drugi ktory 
fwego przyrzcczenianiedotrzymnie? ni; 
ale wtymzé człowieku, dwołaka fig 
znayduie wola; iedna flaba y bez fkute- 
czna, druga mocna y fkuteczna y ta ieft 
dla $wiatá y grzechu, a tamta dla BO- 
GA: Ach! czy mało takich ktorych 
Grzegorz S. krotkim ftylem opifał , is 
terrenis rebus fortes, in celeflibus debiles, Kto- 
rzy maią dofyć męftwa gdy idzie o 
ziem(kie intereffa, a zbywa im nafile y 
odwadze gdy chodzi o Niebiefkie. 
Czy mało takich, o ktorych mowił 
Ambroży S. wieku {wego acuti ad vana, 
hebetes ad «terna ktorzy maia dofyć dowci- 
pu co fię tycze prożności, przeciwnie, 

niepo- 
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niepoietni fą rzeczy wiecznych. A kie: 
dy tak; będziemyż (ie dziwować, żefię 
BOG nieudziela więcey tak kłamliwym 
flugom iak fg grzefznicy? oni mu'fkła: 
mali iako nieprzyjaciele iego mowi 
Prorok: Inimici Domini mentiti funt ei, Pfal: 
80. Więc On ma prawo rzucić na nich 
fwoie przeklęctwo. Otoż przyidzie 
czas tych wiarolomcow, przydaie Pro- 
rok. Y ten czas, będzie to czas ich nież 
fzczęśliwego opufzczenia; ktory trwać 
będzie wiekuiście. Æt erit tempus eorum ift 
fecula. O! moy Boże woła tu Auguftyn 
S. iak mało fig natakich ludzi można 
fpuścić, y iaką obrzydliwością nie «fa 
przed tobą tyle powrotow do grzechu, 
ile nawrocenia. Czynić znowu co fig 
obiecało, nie czynić więcey nigdy, nie 
czynić to, co fie obiecało cżynić zawlze 
y ftatecznie. Niedbać o nic mniey, iak o 
to, co fic dopiero obiecalo' na fpowie- 
dzi. Y takie. życie prowadzić przez lat 
ło 20 30 a podobno prawie uftawi- 
€znie; a czymże fie to zakonczy? potym 
wfzyftkim możnalz oczekiwać że BOG 
tak niewiernego fobie, fzukać ielzcze 
będzie, ba czy nietrzeba fig raczey oba- 
wiać 
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wiać, żeby fprawiedliwo&Ó furowa nies 


maftgpifa na koniec, po tak wielkicy ža- 


fkiwości; ^y choć niezawíze natym 
świecie, przez oczywiftę zemíte; ( bo 
nayftra(zliwiza kara tu na ziemi jeft, kic- 
dy nas On tu niekarze) iednakże na tam- 
tym swiecie, przez: wieczny ogień, w 
ktory fię ślepo famochcąc wrzucamy: 

Coż kiedy (ie iefzcze obeyrzemy, 
na niewdzięczność. grzefznika? Prawda 
Zc.kazdy grzefznik ieft ci tym niewdzie- 
€znikicm, a to tym bardziey, że mu 
BOG wiclerazy odpuścił, Lecz mowiąc 
ogrzefzniku  ńałożonym  dogrzechu, 
wbiegu tego jego brzydkiego nałogu; 
wieleż mu razy BOG iuż nieodpuścił? 
przeciwnie wielerazy grzefznik, nieza- 
pomniał o tym odpufzczeniu, ktorego 
mu BOG zdobroci fwoiey udzielił? jak 
że? to niefiorazy BOG fiarał fie, żeby 
było uleczyć rany dufzy iego? a on ty- 
leżrazy odrywał, to święte namafzczenie 
łafki iego, ktoremu Dobroczynna ręka 
Botka przykładała. To BOG nieftora- 
zy wyrwał go z piekła, a on tyleźrazy 
weń znown zanurzać fie będzie? to On 
chciał go zbawić oraz z iego wolą; a 

gtzc- 
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gizefznik chce fie pótępić, przeciwka 
woli Bofkiey? Ach jelt to to opieranie 
fie tak obrzydliwe, ze S: Piotr Damiani 
śmiał mowić: iż one ief przyczyną; żeby 


fypkie grzechy tuż odpukczone przedtym, znowu 
ożyły. Ale to ieft wiele mowić y prze- 
ciwko "zdania S. Pawła: ktory nas upes 
G nigdy niczałuie łafki {wos 
icy y odpufzczenia, ktore raz komu wy- 
świadczy Lose penitentia enim funt dona 
DEI. ad Rom. 12. c. Ztym wfzyftkim 
ieft to: niewdzięczność, ktota przynie- 
wala BOGA do zawarcia fkarbu łafk 
fwoich, nie wylewania. ich więcey na 
grzefznika, y z iednego wyroku poprze: 
dzalącego odrzucenia, zucia go, ZE 
wfzyftkich: śrzodkow iego zbawienia, 
Coż wreście, uważając ielzcze te wagat- 
dẹ y zelżywość ktorą czyni BOGU 
grzefznik, On Chrześcianie moi, BOG 
ktory takieft gorliwy ochwałę y cześć 
fluzby fwoiey; co fobie ma pomyśleć 
kiedy widzi, jak wielerazy y lak łacno 
zrucaią z fiebje iarzmo iego grzefznicy, 
przeciwnie iaizmó świata y grzechu 
znowu biorą nafiebie. Zapewne żali 
fig iak niegdyś przez Proroka mowiąc: 
A ko: 
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Akomuż wzdy przyrownaliscie mnie Cuł 
sompara[tis me. Jlaie 46.c. Komu uczynili- 
ście mnie podobnym grzefznicy; Cui „fi - 
milafis me ba kogo nieprzenieśliście wca- 
ic nademnie.Przynaymniey gdybym był 
nie ktorych godzin niewidział was przy 
fobie, wmoich ręku, pod moim pra- 
wem, wliczbie ffug moich: ale to po 
tak uroczyftym oddaniu fię mnie, wízy- 
ftkiemu fie znowu y potylerazy fprzeci- 
wiać? y więcey fobie podobać wniewoli 
przelzłey y tylerazy doświadczoncy, niż 
w wolności -moich dzieci; możefz żę 
być, więkfza wzgarda y odwroccnie zel- 
Zywíze? ztym wízyilkim tak ci pogar- 
dzaią Bogiem grzefznicy; ale też y 
BOG podobnicż wzgardzi niemi. Tak 
niefzczęśliwa Jerozolimo, czym że ty te 
raz woczach iego! y czym niemufiiz 
byé po tylu przeniewierzeniach fie two- 
ich, y odmianach. Quam vilis fida es, itea 
rans vias tuas. Jerem: 36.c. ©! iakożefz 
ftała fię obmierzłą y wzgardzoną, pona- 
wiaigc ściefzki twoie? oto mowi Jere- 
miafz Prorok: niebedziefz niczym mniey 
Przednim, iak iedyną tylko brzydkością 
S fpu- 
X. Teodora Kazania Niedzielne Tom I, 
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fpuftofzenia y obrzydliwości. Toż fa- 
mo ftofuiąc do grzefznika, BOG iuz fig 
zmordował długim y cierpliwym zno- 
fzeniem go, a on poftaremu tak mało 
dbať żeby był pam ogł f fobie. Już BOG 
niemoze dłużey na to patrzyć, żeby iego 
ftarania wízyfikie zoftały niefkuteczne 
dla trwalącego zawíze nałogu grzefzni= 
ka; ffo wem zdaic fie iakby "wzapalczy- 

wości gniewu fwego mowił do grzefzni» 
ka: idź że fobie na zgubę, ponieważeś 
fam chciał tego; nie wiele mi na tym za- 
leży. Ach Chrześcianie, jak opłakane 
zatym naftępuią fkutki; uważaycie mnie: 
grzefznik taki opulzczony, ftawízy fię 
cale ziem(kim y zmyslnosci poddanym; 
fpędza całe lata, bez naymuieyfzey my- 
śli o BOGU y bezboiaźni iego; ftaie 
fię daley tym ślepym, ktoty nic niewi- 
dzi; tym twardym głazem ktorego nic 
nieporulzy, nie iek iuż więcey tym to- 
zimnym co przedtym, lecz przez nie: 
cnotliwe życie, (taie ię wcale głupim. 
A coż wzdy będzie mu można powie- 
dzieć ku ocuceniu go wtym ftanie? choć- 
by fię mu y prze powiadało, to o lądach 
Boikich to o wiecznym ogniu y kara» 

niu; 
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miu; choćby fie ufilowalo fprawić wnim 
boiaźń, przez tyle przykładow, flraízli- 
wych wtych, ktorzy gdy podobnież 
icmu poltepowali fobie y żyli takąż ia- 
ko y on rozwiązle, zgineli przed nim y 
ging dotąd wokoło niego; a co to nada. 
Niech dobry iaki Przyiaciel, y żarliwe 
ófoby upatruią, żeby przynaymnicy 
wpoić wniego myśl wrodzonego wfty- 
du; wízyftko to będzie dobrym ziar- 
nem, to prawda; ale k:ore na twardą 
pada opokę; (à to iako tyleż ftrzał ktore 
wyrzucóne ku fkale, wizyftkie fie odbr- 
laig na powrot: fłowem wízyfiko ftaie 
fie bez fkuteczne; a czemuż: przeto, że 
BOG nie mięfza więcey,wpomiędzy to, 
namafzczenia fwoiey ła(ki Ach! iak wiele 
dni było, a dni kofztownych, w ktorych 
mu icfzcze przyświecały niejakie promie- 
nia łafki, w ktorych czuł iefzcze grze- 
fznik nie ktore natchnienia Bofkie, w 
ktorych nie co fie iefzcze opierał fwym 
paflvom, y wftydził fię niekiedy fwoich 
fiabości. _ Natenczas ieizcze niczginełą 
wcale nadzieią, nałog iego panował ci 
wprawdzie w fercu iego; Lecz icgo pa- 
howanie niebyło iefzcze tak mocne, że- 
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by niemogło być zburzone, ba Y Zas 
chwiało fig czafem. | Y lubo BOG pie 
miał wnim -iefzcze mieyíca, przecież, 
miał go lak woblężeniu, tedy nietedy 
cnodził około niego, a czalcem y znas 
Jaz? pizyítep do nieg o. Lecz teraz gdy 
BAZE aciel, iuż ie całe fpokoynie opa- 
nowal; gdy wfżyftkie promienia łalki 
wygafły, iuz, ucifki fumnienia iuż fig 
zachartow aly; natchnienia Bofkie uftą: 
ły, gdy namiętność ( bez ptzeízkadza» 
nia tey Bofkiego) zmierza za wfzyftkim 
tym; co fi icy dziwnie podoba, flower 
gdy grzefznik krok za ktokiem poftę- 

puiac, nagłąb ptzepaści zapadł iuż, iuż 
On na nic więcey niedba. Zmpins cum m 
prefundum) vewerit costemńjt : Proverb: 18. fa 


Y miafto tego, coby miał porfumić fwó- | 
ie nierządne pożądliwości, ¿to on tym | 
wolniey rózpulzcza im cugle, idzie za | 


niemi dokąd go tylko wiodą pozwala im 
czego te wyciągaią. Y dokąd go one 
nieprzywodzą: czego po nim niewyma* 
gaią. Choćby zatym było wnim iefzcze 
iakie podobieńftwo odmiany, tedy ta 
tylko byłoby względem nieprawości Zea 
by ig iey dopuścić we wíayftkiey icy 
obízer- 
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obfzernóści, pectętor adiictet | ad peccandum. 
Zeby wniey żył bez wftydu, wnicy 
trwał fpokoynie y wniey też umarł nie- 
©miylnie. Bo idkóm to pokazał, iz naš 
nałog takowy da grzechu wprowadza 
w niebefpieczeńftwo. zofiania odrzuco- 
nemi oć BOGA; tak chcę y to icízcze 
pokazać, iż nic nam bardziey trudną nić 
€zyni pokutę; iako tenże nałog do grze- 
chu. A oczym ta 


DRUGA UWAGA. 


Zły nałog iefi, iak niebefpieczny 
nieprzyjaciel, ktorego żeby źwyciężyć 
mowi tu S. Augüftyn, kófztaie to wiel 
kicy nutarczki: vincere confverudinem dura 
prena in Pf: 30. Jeftto przedfiewzięcie 
tak trudne że S. Bazyli, fądził ie ledwie 
nie zawcale niepodobne:  Permolefum (ft, 
€ conatu vix poffibile. lom: 5. Przyczyną 
tego za świadectwem tegoż Oyca S; 
iako y Auguftyna, Chryzoftoma y Ber: 
narda Swictych ta ieft: iż nałog takowy 
flaie fic iak drugą naturą. Kto zaś nie» 
wie, iak te wrodzonę fkłonności głę- 
boko wkorzenione fg wdufzy. Aie 
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żeli to ieft prawda, owfzyftkich innych 
nałogach, dopieroz o nałogu, do grze» 
chu mowiąc: ile że maiąc iuż wíobie 
ow ciężar pożądliwości, ktora nas na- 
klania da złego, nadto dodaie my ofo- 
bliwizey iakicyfi mocy złym nalogom 
nafzym. Y dla tego kiedy my je uwar 
żemy w famych fobie y co do tey Ty: 
ranii ktorą wielerazy nad fercem iakim 
dokazuią, mogę mowic że wiele fie oba, 
wiać potrzeba a małoco fpodziewać 
fiz, ieżeliście iakiemu nalogowi- do 
grzechu dali fię zupełnie opanować. 
Miarkuycie fię ztego zawolanegó przy- 
kładu w Auguftynie S. co go niekofzto» 
wało, żeby był potargał więzy {woje 
y uwolnił fig był ztey niewoli, wktorą 
go pewny nalog wplątał, iakiem: flowy 
nie mowi nam on otym? y czy może 
być co: coby nas bardziey porufzyć po» 
winno? . Ach! mowił on: wyznaiąc y os 
plakuiac życie fwoie prze(zle: byłem zwią: 
Zany, ligatus, eram. libe: 8. Confcs: c 5, 
aod kogoż. tikiega? od moien włafsey woli tak 
twaydey iak żelazo, ferrea mea voluntate, Nie: 
przyjaciel uczynił fie iey Panem, wodzif 
ią iako mu fię podobalo; pofłużył fic nas 
logu 
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Togu, iak ciężkiego łancucha ktorym 
związaną trzymał wolą moie. Ville me- 
umi tenebat inimicus, 05 inde mibi, catenam feces 
rat, O conflrinxerat. me. Nedzna niewolo 
mowi daley tenze: ufkarzalem fie na 
nig; a iednak lubiłem ią, życzyłem fobie 
zniey fię wydobyć, a poftaremu chcia- 
łem wniey zawfze zofławać.Przyłożyłem 
nie co fif, żebym fie był z moich nało- 
gow ofwobodził; ale te fify były iak 
wzafypiaiącym, ktory nate y owe ftrone 
podnofząc głowę radby fię przebudził, 
ale wnet zmorzony na nowo zafypia. 
Profiłem BOGA omoi} wolność o! 
Boże milofierdzia; czymże było moie 
ferce, y iako fie fpzeciwiało fobie fame- 
mu: w tak fmutnym pomięfzaniu (Q 
to coraz dalíze flowa tego S. ) uchyli- 
łem fię iednym razem na ftrone cbcac 
opłakiwać "moie nedze, y wprawdzie, 
wylalem dofyć obfite łzy, wnet obro- 
ciłem fig ku BOGU y zawołałem; iak 
że długo o! Panie będę iefzcze od tak 
okrutney namiętności opanowany, kie- 
dyż przyidzie ten moment, wktorym 
fię uyrze od niey fzczęśliwie uwolnio- 
nym? Domine ufgucquo. NV net famcm fo. 
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bie odpowiedział Ey iutro fię to tanie; 
lutro crat, cras, ale oraz zarzucałem fobie 
moig flabosc .y przydałenię czemuż nie 
dzis iefzcze? czemu Dieczynie zaraz 
końca moicy nędzy, obrzydkwości y 
grzechu. quare non modo? quare nos hac bora 
finis turpitudinis mee? y tak gdym (obie mo» 
wil, ferce moie, dla wewnetrznéy wale 
ki fklocone zdobywalo fie na ięczenią 
y oczy moie obfitemi fkrapialy fic łza- 
mi dicebam, bac, (5 ficbam amariffima - contri« 
tione cordis mei, -A ztąd moi mili fluchae 
cze. wnoście ieżeli wam latwicy będzię 
pokonać nałogi walze y ieżeli utárczka 
zniemi będzie wam tak łatwa? Prawda 
ist Tryumfował Aug: S. Ale iako? przez 
jeden cud, przez wízechmocny glos 
Boiki ' Er ecce audio vocem, Bez tego nie 
ważę fis mowić, czyby było nawroce- 
nie dla niego y czyby był niezoftał w 
fwoiey zatwardziąłości. Jego uprzey» 
mość zadziwienie fię y pociecha ktorą 
był napełniony, obaczywízy tak Ízcze- 
śliwą y nagia odmianę, dai dofyć znać, 
co on otym myślał a że to niepoczytał 
inaczey tylko za dzieło wizechmocney 
ręki 
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ręki Bofkicy; Ach! Boże powtorżył 
oniuż nawtocony y cały zdziwiony, 
peta moie rozerwane fa; bądź potyfiac- 
razy blogoflawiony, o! moy Panie moie 
ferce będzie bez przeftanku gorzało od 
mułości ku Tobie y moie uita <piewać 
zawíze chwałę tobie. Dirupifh vincula 
mea, tibi facrifitabo hoftiam laudis Plai: Is. 
Ale iakże, toż to nałog będzie wcale 
niepodobny iuż do przezwyciężenia: 
toż to niebędzie można dać mu odpor 
fluchaymy otym Bernarda S. im ezg- 
ściey fig grzechu dępufcza, tym więcey fie do niee 
£0 Przyzwyczata ( mowi on ) aż fie y na- 
teście ftaie potrzebą. — To ieft że nałog 
ofłabiwfzy używanie rozumu y wolą 
człowieka wciąga go w nieiaki musy 
potrzebę że tak rzekę grzefzenia. O:za- 
iffe nędznyż to flan, ( mowi ten S. Oyciec) 
gdyby nałog, wyzuł wcale grzéfznika 
z iego wolności, tedyby on wieccy nie- 
grzefzył. Gdyby mn zupełną wolność 
zoftawił; tedyby mogł zniego wydo- 
być fię y poprawić. Ale iż mu, icdynie 
wolność iego zmnieyfza y píuic, ale nie 
wcale odbiera, coz fie zatym (taie: oto 
tedwie rzeczy; nayprzod iz przed Bogiem 

zawize 
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zawfze ieft winowaycą, ktorego prawo 
przeftępuie; powtore iz po ludzku ` mo- 
wiąc, nie ieft mu podobno polepfzyć fię. 
Jeft wyftępcą bo przecież ma iefzcze za 
każdym razem, te móc niegrzelzenia, 
nawet gdy grzeízy, ieft nie podobny 
do poprawienia. fie, ponieważ ta moc 
ktorą ma do niegrzelzenia, od panuią- 
cego nałogu pokonana będąc; ftaie fig 
wnim 'prozng y niefkuteczną. A tak 
można mowić ( konkluduie Bernad S.) 
że takowy grzefznik fwoią. wolność ma 
y nic m2, ma iey dofyć na przyczynie- 
nie fobie codziennie potępienia przez 
fwoie wgrzech upadki, niema icy dofyć 
do powftania z fwych upadkow y pra» 
cowania, fkutecznie około fwego na- 
wrocenia, bez nadzwyczaynego przed- 
fięwzięcia, poftanowienia: a nie toż jef 
powfzechnie -wyznanie tyle grzefzni- 
kow? y czyli ia niemogę ich wtym we- 
zwać iako. nienagannych świadków? mi- 
łość Jezufa Chryftua wzbudza nasku 
ich ratunkowi, y zguba ich, boleść fpra- 
wuie {ercu nafzemu, mowiemy im za» 
tym oich zbawieniu. Stawiamy im 
przed oczy niebefpieczeńftwo, w korę 
fig po- 
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fie podaig, dni życia {wego przepedzi« 
wizy na famych zbrodniach, a coz nam 
oni odpowiadaią? chciałbym ci rad być zba- 
biony, ale coż za frzodek ku temu? CÓ za 
frzodck moy miły bracie, trzeba żebyś 
żył nie co fkromniey y wftrzęmięźli- 
wiey; tego ia niemogę. Co za frodek? 
trzeba izbys fie więccy niewdawał wte 
y te okazyć, wte y. owe towarzyftwa 
iżbyś te ofobe z domu oddalif y znią 
fie więcey niewidywał. Tego ia niemogę daf 
byto BOG, żeby to w mocy moiey 
było, fprawiłby był, żcbym był ferce 
moie zachował niefkażone y niczawi: 
kłałie ale żebym ie znowu rozwikłał, 
otym powztpiwam fłowem tego ia nic- 
potrafię. Y zaifte nie mogą tego grze- 
fznicy aczemu Chrześcianie moi? bo 
niechcą aczkolwiek mowią iżby radzi 
chcieli. Niechcą zaś znowu dlatego, iż 
w. fwoim nałogu od falfzywych rofko- 
fzy opanowani będąc rozumieią iż fię 
onym bez nich obeyść niemożna. Nie: 
chcą grzefznicy, a czemu? bo czuig 
fwoia fłabość a moc nałogu zatym bo- 
ią fie, iżby fic. muficli wdać wtaką u- 
farczkę z fobą gdzicby im nie iedne 
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przykrość wytrzymać przyfzło. Tym 
czalem fiarość fię przybliża, Śmierć 
nadchodzi, umierać potrzeba a iakoż? 
Oto smierć rowna fie życiu. Peccata nnà 
fra vespinderunt nobis Hai: 59. -Jaki kot 
Izeń, taki yowoc iakie nafienie, takie 
y żniwo Quafeminaverit bomo bac 4$ merit 
ad Gal: 6. c. Człowiek ktory umiera po- 
diug podobieńftwa Bernarda $, z pima 
S. podobny ieft drzewu üpadaigcemn; 
t^ po'policie upada na te ftronę po kto» 
rey więcev ieft gałęzi, albo na ktorą 
fie bardzicy nachyli drzewo: inde eff cafus 
ubi pluralitas ramorum. | Oto podług ro- 
zumieniatego S. Oyca: te gałęzie a to 
naíze pozadi voscl Defideria funt rami nae. 
firi. Owe zaś nachylenie, ic(t to halog 
Doświadczay tedy fiebie grzefzniku y 
miarkuy do czego fklonnym icfteś alba 
dokąd cie twoia Ikłonność wiedzie: niet 
mowię ia_o wrodzoney fkłonności (boć 
y przy naygorfzcy naturze, można zo» 
ftać wielkim Świętym, a zatym y umie» 
rać takim ) sle mowie o fkłonności nie 
logu od dawnego czafü utrzymy wane« 
go, nałogu zmocnionego y zaftarzalega 
dokąd cię ena ciągnie, iczcli do owych 
nicge- 
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niegodnych zabawek chciwości, wys 
nioflosci, zazdrości, . nieczyftości, toć 
wtych ulubionych: namiętnościach 
przyidzie ci y umrzeć.  Czyliż nieuczy 
nas tego doświadczenie o czym mowięł 
czy nie widzieliście nigdy podobnie us 
mieraiących, którzy zc(tarzawízy fie w 
{wych zbrodniach, zanieśli ie z fob do 
grobu. Tch oftitnie myśli, ktore wich 
fereu ocucił nalog do grzechu, ich o» 
ftatnie ffowa; ktore im do uft'podał nar 
log, ich ofiatnie rzucenie okicm, ich 
aitatnie fify, do czegóż obrócone byłył 
do BOGA obrażoncgo , .czylitcz do 
grzechu tylerazy popełniońego, do ża- 
luże ie popełnili czyliteż do żałowa- 
nia, żeich wiecey popełnić niemogli. 
A gdy tak umarli zprzywiązaniem do 
grzechu, bo trudno fię im bylo odzwys 
czaić w iednym moniencie, do czego 
nawykli całym Życiem, śmierć ich, 
śmierć wgrzechti czymże była w oczach 
Bofkich? ach moi muli fluchacze, czys 
też myślicie cokolwiek otym? oni grze- 
fznicy. wam podobni pomarli ale ich 
nałóg nieumarł zniemi, ieżeli nieżyie 
iuż w fobie famym, tedy icfcze żyic y 
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Żyć będzie wiecznie w fwoim fkutku: 
Wiecznie żyć będzie ponim tyle nie- 
prawości ktore on fplodzył wiecznie o- 
ne ftać będą dufzy porepioney ku iey 
karaniu y udręczeniu Wiecznie ściągną 
na nią nienawiść Bofką wfzyftkie prze- 
klectwo y zemftę Botka 

Ale nareście coż ia mowię potym 
wfzyftkim: y; co czynię? wfzedlem że 
dziś nate Kazalnice abym nałożonego 
grze(znika obrał iuż ze wizyftkicy na: 
dziei? czyliżem tuprzyfzedł abym mu 
Imieniem Bofkim obwieści, że iuz 
wízy(tkie drogi f; mu do zbawienia za- 
warte? czy nieowfzem przy(zediem tu, 
zebym mu okazał te frzodki ktorych 
mu fie trzeba chwytać; zeby fię przez 
tyle przefzkod przecifngł, które dotąd 
tamowały powrot iego. Czyliżem 
więc przyfzedł żebym zapowiedział mu 
ofatni fd dla niego y ogłofił wyrok 
potępienia przeciwko niemu, albo ras 
czey żebym go nauczył uchronić fię go 
y zabieżeć mu. Ach grzefzniku, ten 
BOG ktoty mnie pofyła, iakożkolwiek 
On ieft Iozgniewany, „przecicż ieízcze 
niechce śmierci twoicy; Urząd ten Kas 
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gnodzieyíki ktory z iego rofkazu fpra« 
wuię do ciebie, ieft to Urząd fafki. A 
czemubyś miał umierać Domie Jzraela? 
d$ quate moriemini Domus Yfrael Ezech: 18; c. 
Czemubyś ginąć: miała BOGU twemu 
kazdego czafu tak miła dufzo? kiedy fie 
iefzcze zbawić możefz. Jeżelim cie za* 
trworzył y pobudził do boíazni; tedy 
moóże ta boiaźń ftać fie dla ciebie zba- 
wienną y fłużyć ci do ocucenia fię na 
ftan twoy nędzny, może od drog two- 
ich zepíowanych odprowadzić cię tak 
dalece, żerad wfzyftko poświęcifz na- 
ten koniec Wiemci ia żeć ta ofiara 
przykra będzie naturze y fprawi w to- 
bie poftrach. -Atoli narescie trzeba ci 
fig na nią odważyć albo zoftać potepio- 
nym. Patrz że tedy naco fig ztego 
dwoyga odważafz na pokutę czyli nà 
potępienie? ieżelić teraz tak ciężko na- 
log przezwycięzyć, coż ci'fię dopiero 
przyda, kiedy mu rość y coraz wzma- 
gać (ie dopuscifz? Ale czy tylko BOG 
iuż mnie wcale nieopuscil? ni moy mi- 
ly Chrześcianinie y mam przyczyne tak 
trzymania o tobie przeto że Jego Opa- 
trzność nąto cię mieyfce święte Ípro- 
wadzi - 


282 Kazanie ? 
wadzifa ku poruízeniu cię ma fercu y 
duizy; zaczym upadniy tu na kolana 
przed Jego Oftarzem wzdychay płacz 
pros iako y $. Auguftyn możć że bę- 
dzicz wyfłuchanym iako y on: Domtne 
bone © mifericors, refbice profunditatem cordis 
mei,  Mułofierny y wielce dobrotliwy 
Boże: czyliż mi fię iuż niczego fpodzie- 
wać od twoiey Dobroci y miłofierdzias 
od tego mdofierdzia, ktorego pełna ieft 
ziemia cafa, od tey. Dobroci: ktora nie: 
zna granic? Ty widzifz o! Boże giębo» 
kość ran moich, nikt inny (iak ty tyl- 
ko ) niemoże ich uleczyć. Ty tylka 
fam Panie; a możefz to uczynić iednyra 
Icuceniem Oczu twoich. Kefice profundi- 
tatem cordis mei. © fpoyrzyi tedy na mnie 
Panic, a fpoyrzyi okiem tak uprzey- 
mym, z ktorymeś nawrocił Piotra do 
fiebie y z zaprzycicla uczyniłeś go Xiz- 
Zcciem Apoftolow wyprowadz o Boże 
z (crca mego owę przepaść złości, ktorą 
ziy nalog od tak dawnego czafu tim 
w korzeni? Wa fundo cordis exhauri abyjfum 
sorruptionis mea; wyzrzeb te przepaść, wy- 
{ulz ią niechay (płonie ogniem twoicy 
datki, Uczyniłać łafka twoja daleko wie- 

|Kze 
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kfze dziwy*y ty ich nicodmawiafz tym 
ktorzy cię o nie profzą z uznaniem,fwo= 
icy nicgodnosci, z prawdziwą [erca fkru- 
cha z zupełną ufnością, zrzetelnym u- 
pragnieniem iżby cię znowu znaleść 
mogli, znowym przedfięwzięciem trzy: 
mania fiq praw twoich, być poflutzne- 
mi twolm roikazom, podięcia dla'ciebie 
y czynienia wizy 


y 
leby nipotym mocnym zwiąfkiem z 


ro bez braku, by- 


tobą fie ziączyli. A wfzakżeć 
mna będzie ta moia wola-o Boże,. ty 
mnie w niey ümocniíz,a ia z firony mo- 
iey ftatecznie fię iey trzymać będę. Ta 
chcę wniíC-znowu, na drogę ízczesli- 
wey wieczności, żebym {wego czafu 
przy twoiey pomocy y moicy wicerpo- 
ści mogł fie tam doftać gdzie cię oglą- 
dam BOGA w Troycy Święte 
Jedynego Amen. 
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DR UGIE 
NA í 
NIEDZIELĘ HI. POSTU. 
O Wielkicy potrzebie fłuchania fłowa Rofkiego, 
RKZKKKKKKKKKKKEKKKKKKŁRKKKKKKIE 


Beati qui audiunt yerbum DEL cujtoditint sud. 
Luce t:. c. 


Bhgofl wieni, ktorzy fiu:bnią fłowa  Bofkiego y 
firzega gos 


Hrześcianie moi: flowem fwoim 
BOG, odpoczątku wiekow swiit 

ten, zniczego wyprowa dzi bo niebyło 
Świata, a BOG chciał zel by był świat, y 
ftal fie mowi Prorok, dixit. ( fada funt. 
Pfal: 148- Mocąy dzielnością tegoż flo- 
wa, tak wyprowadzony świat BOG na- 
prawił po g grzechu jego; bo nie wierzył 
świąt, a BOG: chciał żeby był świat u- 
wierzył y uwierzył mowi S. Auguftyn 
infit U creditum eft; Epift: ad Diofc: Sto- 
wo Boikie zaniefione za morze, rozfze- 
rzyło tam światło Ewangelii, mowi S. 
haz 
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Jan Chryzoftom Poft crucem, orbis ad fidem 
aceffit. Opowiadane w pośrzod naydzik- 
izych puftyń, wyprowadziło tam do- 
fkonałych Chrześcian, Świętych ludzi. 
7t my tedy nic podobnego nic widzie- 
my teraz, być to mufi z nas y przez na‘ 
fzą winę. Tak ieft:: znafzey winy ftaie 
fie teraz niefkuteczne flowo Dofkie, ze 
ie ludzie nieprzyimuiecie iako fłowo 
Bofkie żeście iuż ftracili fmak w flu- 
chaniu go zuft nafzych, że nicprzy- 
chodzicie tu, znalezytym: przygotowa- 
niem, z ftrony wafzcy na przyięcie go; 
że,co ieft naywiękfzy nierząd w Chrzę- 
ściańftwie teraz przyśliście już zwafze- 


-mi wyftępkami, aż do zażywania na złe 


tegoż fłowa Bofkiego. Niefzczęśliwi 
wy zatym: y przeklęci ktorzy gardzicie 
nim y zażywacie go na złe; przeciwnie; 
blogofławione wy dufze pobożne, kto- 
re go fluchacie y. ftrzezecie go w fercu 
twoim: beati qui audiunt yerbum DEI mowi 
Syn Bofki wtey Ewangelii. Zkąd ia wno- 
fzę y w dalfzym Kazaniu to pokazać 
zechcę; ze trzeba fłachać owa Bofkie- 
go, v iako go-flnchać. Trzeba go f'uchat, 
dlaczego? dam tego przyczyny wpierwjiey. Trze- 
Te ha go 
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ba go fluchat aiako? podam tego pofoby wdrąs 
giey części Kazania, - Obydwie te prawdy 


zechcę wyprowadzić grontownie, y żę» 
bym więccy miał na to czafu, dlatego 
zaraz, zmierzam do mego: przedlię- 
wzięcia; pozdrowiw(zy jednak wprzod 
NT re> M Dar Anian? Lá: $ 
ANayS; M. Va Z AniOicm; 4 Ktora 24 + 
howála : whi ! na Jifego flofuiąc ie W 
fercu fpoim, |. Zdrowaś Marya. 
74 (5 (ha M r FH. 
ylcy 'Chrżeścianie, fa albo w 
u, albo w ftanie niewiado- 


w ftanie oziembłości, albo 
w fanie goracey. swigtobliwo- 
Ale -niech fobie będzie, iakikol- 
wiek fta wale prawowier 
ia mowie; 


i, poftaremü 


Kazania chodzili y flowa Bo» 
fkiego fluchali. Wy złośliwi grzelnicy 
flachaycie go, będzie wam one śrzod- 
kiem do pekuty. “Wy nienmieietni y 
żleo wafzych pówimnościach uwiado- 
mieni, fluchaycie go, ftanie fie wam one 
zbawienną nauką. Wy niedbali y o- 
ziembli Chrześcianie,  fłachaycie | go; 
będzię one dla was oftrym bodcem ocu- 
cenia was y przerwania guuínosci wa- 


fzey. 


b: soe ną 
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fzey. '„Nareście wy wierni y cnotliwi, 
fluchacie go, flanie fie wam one, mo- 
erą podporą utrzymania was w dobrym. 
Nic nić mowię bez dowodh,. chcicycie 
mnić zpilnością pofłuchać. 


PIERWSZA UWAGA. 


Do was: ia nayprzod -obracam fig 
grzefznicy y mowie; że fowo Botkie 
ieft dla „Was srzodkiem do pokuty. A 
łakoż? ż ebym- o tcy praw dzie gronto- 
wic mowił; przekladim tu picrwcy, 
zS. Chryzoftoniem y Auguftypem: zę 
w każdym grzefzniku pofpolicie boiszń 
y ufbość, nay więkize porutzcnie fpra- 
wuią. Trzeba im przekładać "ke 
y obietnice. Pogrożki żeby ich wzbu 
dzić do boiaZni, Senee zeby or zy: 
źwić ich lerce. Trzeba po&rafzyé: ich, 
przez należyte wyfławienie im nedzny« h 
fkutkow, które'grzech. za foba pociagas 
ale też, trzeba orat dodać im. fetca y 
ochoty, przez flawienie im przed oczy 
wielkiego fzczęscia cnoty: . Patrzciez 
teraż czego nieczyni, te z uft nalzych 
przepowiadane fiowo: Bofkie. Wcho- 

dzie- 
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dziemy” co Niedziela na tę S: Kazalnicę 
opowiadamy wam wolą Bożą, zrofkazu 
iego ktory nas pofylado was.  Otwie- 
ramy wam Xie gi Święte, -y znich wyi- 
muiemy dla wes pogrożki; a iakie po- 
grożki? oto iedpcy nieízczesliwey wic- 
czno$c. Zdrugiey ftrony; -czy niemy 
wam obietnice, a czegoż? oto fzczę- 
śliwego z Bogiem życia w Niebie. Spra- 
wuiemó w was iuż boiażń, przez przy- 
pomnienie wam  nayílrafzliwfzych f3- 
dow Bofkich, iüz nadzieig y ufność, 
przez ftawienie wam, nieśmiertelney 
prac walzych nadgrody w Niebie, bo 
do tego zmierzalą, naywaz nieyfze pun- 
kta Ew angelii $. krorey my jefteśmy o- 
pawiadaczami ' Jako adzy żywego 
BOGA, iego Duchem natchnieni, wsrod 
zgromadzonego ludu iego, powftaic- 
my ziegotofkazu z przeklęctwem, na 
wyftepki, y rzucamy na nie pioruny. 
Tym czafem coż fie dzieie? oto przez 
fzczesliwą odmianę, po nafzych pioru- 
nach g grzmotach, naftepuie nawalni- 
C», bardzo potrzebnego y pozyteczne- 
go delzczu, mowić chcę lez obfitych 
na fplukanię nieprawości grzęchow. Y 
owe 
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owe pioruny groźb nafzych, za łafką 
Bofką miafto zabicia y umorzenia, to 
one daią wielerazy życie grzefznikom, 
fulgura in pluviam fecit. Jerem: 5. 15. Wfak- 
że nie zawíze.zwyklismy kazać z taką 
ogromnością, żebyśmy na każdy raz 
dulze ftrafzyć mieli. Bo opifawizy 
czernidłem brzydkim wyftępki, nicro- 
wnie ftaramy fię odmalować, iak nay- 
piękniey cnotę: a co fie zatym przytra- 
fia? oto Korona ta ludzie, ktorą wam 
pokazuiemy, Niebo ktore wam. otwic- 
ramy, naywyzíze fzczęście o ktorym 
wam mowiemy, wztulzą nawet nay- 
bardziey nieczułych; zapala w ich fercu 
święte pragnienia.  wclinavi «or meum, ad 
faciendas iufhficationes tuas. in eternum. Pfalz 
118. Odrywa ich od świata, y iego dobr 
falfzywych: y fpraw uie: że fig do tego 
Pana y nauczyciela przywiezuig, w kto- 
rym. iedynie znaleść mogą ten fpoczy- 
nek y wieczne błogofławieńftwo ktore- 
go pożądaią. Propter retr.butionem. Ibid: 
Możecie zatym przyrownać Kaznodzie- 
icw ( mowić chcę prawdziwych opo- 
wjadaczow Ewangelii ) do owego. litu- 
iącego fig $amarytana, ktory natrafif na 

niebe- 
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nicbcfpiecznie ranionego przy drodze, 
Ubolewaiąc on nad nim, przyftąpił ku 
niemu, podniofł go y wziął na fig. fla. 
ranie uzdrowienia go. Coż tedy czyni 
ku temu końcu: wlałżę iedynie oliwę 
w rany iego? nie ale przymis(zat-do te- 
£o -y octu, żeby był niedopuścił zoni- 
lizny. . Ctoż niemafz zarazliwfzych y 
bardziey śmiertelnych ran, iak fą rany 
grzefznikow. Jakożkolwiek zbywa nam 
na gorliwości należytcy, przeciez-bole- 
ścią nam oni ścifkaią ferce, trofkamy 
fie- zatym o lekarftwo dla nich: to zaś 
zależy na oliwie y occie. $3 to fłowa 
ące ktore nam BOG do uft po- 
byśmy rozwijzlosC ich o- 
gromili. - $3 to-flova pos 
€, ktore nam BOG kadzie w uż 
remibysnip im furowość zycia 
pókurnego offodzili, ato przez pobu- 
dzenie ich, do oczekiwania fpokoynie 
życia drugiego: y biogofławionego w 
Niebie. - Albowiem mowią iefzcze da- 
ley S. Chtyzoftóm y S. Auguftyn: fa to 
dwie naypewnicyfze, a oraz naykrotíze 
drogi, ratowania tych ferc opieraiących 
fię, ktore BOG fzuka, a ktore fię zpod 
Pano. 
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Panowania iegoscheg wybić. +Tymci 
fpofobem podług nauki S. Ambrożego 
pozyfkał, ow Oyciec zgubionego Syna 
fwego. Stawial on mh przed oczy icgo 
fwawolą, dał mu zrozumieć co go da- 
lcy za niefzczęścić czekało, gdyby raz 
jefźcze miał ftać fie zbiegem od niego 
y niezawściągnąć fwoiey popędliwey 
mlodosci. Ale ta furowa mowa ten 
przyofirzeyfzy-kwas, ofłodzony był mi- 
losci pełną uprzeymością, bo przytuli- 
wizy go dofiebie, uścifkał, do ftoiu za: 
fadził, tucznego cielęcia zabiwízy. Y 
tym tak uprzeymym  przyięciem; dał 
mu fię domyśleć, czego ie daley miał 
fpodziewać, y iak mu na potym miało 
być dobrze; tak dalece: ze ow młody 
fyń, ktory przedtym Zadney rady przy- 
iąć niech:ciał, wnet fig z żalu y wftydu, 
z uznańia y miłości rzuca do nog Oyca 
fwega, upakarza fie przednim, ofkarza 
fie nictyfigc razy,flowem pokazuie fkru- 
fzenie fwoie mowiąc: ach moy Oycze 
zgrzefzyłem. Pater peccavi: Tym fpofo- 
bem y S. Paweł, owe to naćzynie wy- 
brane był nawrocony.. BOG dał mu 
zafly(zcé {woy piorun, albo raczey głos 
fwoy 
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fwoy_ Bofki ogromnieyfzy aniżeli pigs 
run.  Dafmu fie poznać, uderzył goo 
ziemię y rzekł: Saul: faule; a czego wzdy 
prześlądutef mnie? naucz fię z tego pićr- 
wizego  ciofu przeciwko: jakiemu to 
Panu, -do broni (ie porywafz, Z tego 
pierwfzego dowodu poznay, iak. mo- 
cne być mufi ramie icgo; y iak ścifła ie- 
go wizechmogna iprawiedliwość. Saule, 
Saule, quid më perfequeriss Atoli ten tak 
firafzny y grożący gios wnet fie w przy- 
iemne y miłe zamieni? odezwanie, ja 
ieffem toy Zbawiciel: Jara za ciebie umarł, 
y chcęć udzielić pozytku Krwi moiey. 
Ego fum JESUS. Jam ieft twoy JEZUS. 
Te przenikaiące fowo wnet otrzymało 


fwoy .fkutek w Pawle, Tryumfowalo 


nad fercem iego, a ten prześladowca 
Ewangelii zoftał nareście Apoftołem. 
„Ach! Panie co cheek, sbym uczynił ( mowiź 
on) Domine quid me yis faeere | Wten 
fpalob y Auguftyn S. przez Kazanie 
Ambrożego S. był nawrocony. Tym 
fpolobem, tak wiele innych Dufz, Day 
Boże żeby do dziś dnia nawrociliście fię 
wizyfcy do nicgo. Albowiem żebyśmy 
tey 
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fey. prawdy, doświadczyli z famego 
grontu jey. ^ Coż przyzwojtfzego być 
mioże do pomiętzania dufzy złosliwey 
wiey fałlzywych uciechach, a przez to 
pomięfzanie, do odprowadzenia ią, od 
icy drog złych, ktoremi fig puscifa; y 
od icy naybrzydizych nałogow ? coż 
zdolnicyfzego do iey przebudzenia, a 
przez to przyprowadzenia ią do tego 
ftanu, żeby” kwoli zbawienia iwego, 
wfzyftkiego fie iefa y do fkutku przy- 
prowadzić poftarała fic? co mowię do 
jednego y drugiego zdatnieyfżego, iak 
żeby iey wielerazy kłaść przed oczy ią- 
ko to my czyniemy (aniemożemy ni- 
gdy tego dofyć czynić ) inż to co icft 
nayokropnicyfzego w wierze iako, to 
ciężkość grzechu, zanim naftępuiące 
kary, złe iego fkotki, śmierć w niepo: 
kucie, fad scifly y furowy, nicodwo- 
line nigdy potepicnie, fłowem: ogień 
pigdy niewygafły y Piekło. Wnet zro- 
wu, co tylko w Religii naypociefznicy- 
fzego być może; iako to icft: BOG 
ftworca ludzi, ktory dla nich fig wcielił 
y umarł na Krzyżu. BOG oddawca y 
odpłatnik, Krolefiwo Nicbiefkie, mie- 

fkączo- 
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fkączona chwała, y błogofławieńftwo 
wieczne. Boć te'to f} moi mili fłucha- 
cze grontowne' nauki, ktore wam na 
Kazaniach" daiemy y przekładać powin- 
niśmy. Ale iakże o! moy Boże! oto 
wewízyflkiey dofadności y mocy Chrze- 
$ciabfkiey.  Piadaz nam tedy, iczeli fta- 
ramy fięstylko przyćmić was, (fabvm 
wyobrażeniem rzeczy, albo gładkiemi y 
dobranemi fłowy głafkać wam ufay, 
a nie żebyśmy was poruízyli przez ito- 
the y do ferca przenikające prawdy, 
Szczęśliwi my nie wten czas, kiedy fię 
tylko po każniemy oczom wafzym, ale 
kiedy. nawracamy y kre zemy ferca wa- 
fze. Pienia te ktorych. od was ocze 
kuiemy, iak mowi S. Hieronim, ; Epiff 
ad Nepot: Nie lą to pochwalania, woti- 
nia, (chodzenia fię do Kościoła, dziwo- 
wania. fie, prozne y nic niewatte. Coż 
tedy: oto płacz, zal fkrucha, oto wzdy- 
chania y isézenia do BOGA, oto po- 
bożne przedlięwzięcia zabrane z Kaza- 
nia, iłowem prawdziwe odmienienic fie 
umyflu y ferca;.— Ot ras fzczęśliwych, 
nic gdy po Kazaniu o nas tylko, ale a 
BOGU pamiętacię, y nauczycie fie tego, 
€o icít 
4 
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co ict wafzą powinnością y obowiąz= 
kiem. Jef to drugi fkutek flowa. Bo« 
fkiego. Wy nieumiciętni yo wafzych 
powinnościach, nie zewfzyftkim dobrze 
nauczeni Cbrześcianie, poydźcie y fu- 
chaycie go; albowiem ia mowię, zc fta- 
nie fie -dla was zbawienną nauką, Po. 


znacie to iasniey wtey 


- DRUGIEY UWADZE. 


Zhayduie fię bardzo wielu miedzy 
nami, ktorzy fię w prawdzie do ptáwa 
Ewangelii przyznaią, ale tegoż rozmai- 
tych obowigzkow - niewiedzą. _ Ktorzy 
fa .napózer Chrześcianami, albo nay- 
więcey imieniem, ale niewiedzą iakby 
fie onemi ftali w uczynku y wrzeczy fa- 
mey. Znaig fig wieletazy, naświato- 
wych rzeczach y prożney umicięrności 
tak dalece: ze nawet mogą iey pouczaé 
drugich, ale niewiedzą nawet pierwizych 
fundamentów y naygłowniey fzych pun- 
ktow umieiętności zbawieńia. Dzieci 
to f}, krore dopiero trzeba uczyć y u- 
wiadomić. Ale do iakieyze fzkoły ode» 
ślemy ich? iakicmu powierzemy ich na« 

uczy” 
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uczycielowi £ podobno- ich: walnym 


zmyfłom y chęciom? ale to fà 2yrodz;- 
cy. wodzowie, ktorzy niepofłużą im, y 
iuż podobno do niczego innego ni pot 
fluzyli; tylko żeby ich n4 błędliwą dros 
gg w prowadzili y na zgubę popchneli. 
Podobno światu?, tylko że ten ślepy 
świat, ten-głupi świat, z fwoiemi obłua 
dnemi naukami, ieft iedynym kłamcą, 
y zwodzicielem, - Podobno tedy tym 
niedouczonym medrkom świata, co to 
wiele. ofobie rozumicis? a'e Chsześciiń- 


fka mądzcść iet wyżlza nad prożną y | 
nadętą mądrość świata, y oboiey Regu- | 


ły bardzo fą od fie! 
muzą fig oni dof 


ie rożne. "To tedy 
üg Bofkich  nadgf4> 
fzać,w nalzych fzkołach w tych SS Ko= 
ściołach, trzeba. im fzukać potrzebnych 
nauk y uwiadomienia. Szkoły to po: 
ftanowione, tak od BOGA ktory nas ku 
temu wybiera, iako niegdyś Prorokow; 
iako też od porządney zwierzchności, 
ktora nas Jmicnicm iego nato wyfadza. 
Szkoły to h pewne y niezawodne, albo- 
wiem Duch Nayś: daie nam tu fwoie 
natchnienia, y flowo to ieft'Bofkie, kto- 
Ie my tu wam przcpowiadamy. Szkoły 
„to ią 


la s dile! 
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to f3 idwne y otwarte, do ktorych wich | 
cy y mali, bogacze y ubodzy, ftarzy y 
młodzi, Panowie y fłużący, uczeni y 
proftacy, mężowie y białogłowy, wízy- 
icy zgoła bez rożnicy y bez zawftydze- 
nia fic przychodzić mogą. .Mowię bez 
zawftydzenia fie: boć fa fzkoły infze 

w ktorych fię ludzie ofobliwfzey go~ 
dności, wieku, y ftanu, bez wftydu, po- 
kazać Rar Ale tu wízelka prze- 
fzkoda ułatwiona ieft. Każdy nic fig 
niewftydząc, może fig ftawić między 
wierhemi, y na tych SS.-zgromadze- 
niach ( wziąć fobie mieyfce ) do któ- 
rych Kościoł S. wzywa dzieci fwoie. 
Ba co ia mowię nic fig niewftydząc. Y 
owfzem ieft to cześć w tey fzkole fie 
pokazać; ofobliwie' gdy fie tu przyidzie 
zpobożnym przedlięwzięciem, tak ffo- 
wu Bofkiemu oddania spowinney czci; 
iako też zabrania nauki y umieiętności 
pottzebney' z niego. Pan fig tu uczy, 
iak ma władzy fwoiey, należycie zazy- 
wać, a poddany iak fie ma wpofłufzcń- 
ftwie trzymać. Go! podarz tofkazywaé, 
a czcladka y domowi rofkazy pełnić bez 
fzemrania, Sędzia (jd Iprawiedliwy ipra- 

wować 
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Pa . 
wować, à ftrony brawujące fie, (prawie. 
dliwości fzukac.. Rodzice iakdzicćmi 
y Familia rządzić, a ta y dzieci iak fwo- 
ich Rodzicow fzanować. Tu fie nauczy 
bogacz, iak ma fwoie bogactwa pozyte. 
cznie obrocić, a ubodzy iak (ie cierpli- 
wie przy (woim ubofiwie maig trzymać. 
Tu Rzemieslnik-y Kupiec uczy fie, iak 
fie przy fwoich towarach rzetćlnię za- 


chować, a czeladź y Towarzyfze, jak | 
fobie powierzone dobro wiernie maią , 


dopilnować. Ta fig Duchowny uczy, 
Oltarzowi (lufy6, Zakonnik żyć wci» 


chości y na ofobności, świecki człowiek | 


odbywać dobrze {woje zatrudnienia cza- 
fowe. We trzech fłowach, zawieraiąę 
to wfzyftko, tu fie uczy myśleć po 
Cbrześcianiku, mowić po Chrześciane 
fku y po Chrześcianfku czynić, podlug 
okoliczności rozmaitych fanow y urzę: 
dów. Uczony nawet iakozkolwiek on 
uczony będzie, znaydzię tu nowe świa: 
tło dla fiebie, bo umieietnosé zbawien- 
na ieft tak głęboka; że przez całe życie 
wyczerpać lię niedą. - Ale niech fobie 
będzie co chce, ieft to poftaremu rzecz 
wielce dziwną, że infze fzkoly prożnych 
umie 


wie. 
C é mi 
f O» 
uczy 
Lyte» 
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umiciętności, tak częfto fię odwiedza, 
gdy tym czafem zaniedbywa fię fzkołę 
Chryftufową. Nikt fic nieudaie do fpra- 
wowania urzędu Patrona, chyba fię 
wiele lat pierwcy, nauczywfzy prawa. 
Nikt fic niewdaie wfprawowanie publi- 
cznych, czy prywatnych interefow chy- 
ba miawfzy wprzod zupełne ich po- 
ARR Y nie tylko-nmieietnosé ku 
temu potrzebną, ale też fprawność y 
dźielńość. Nikt nicodważą (ie puścić 
na morze, chyba fie wprzod nauczy: 
w fzy, o obrotach gwiazd, © drodze, cia- 
$ninie y fzkopułach albo fkał: ich iego: 
Ach !! Chrześcianie Czyliż mpicy Reguł 
przefirzegać trzeba fiadrodze Niebie- 
fkicy? czyliż mnicy taiemnic, zoftaie 
do odkrycia: mniey niebefpieczeńftw do 
obawiania fig? ieftże lżey na być otym 
Í paymnieyfzą wiadomość? To tedy do- 
puscie nam iść y wfłąpić na tę gorę 
Świętą. Venite Ù afcendamus nd montem-Do- 
mini, Jfa: 2. c.  Dopusćcie nam wniść/do 
Domu BOGA żywego, a On nam fwo- 
ie rofkazy opowie, fwoie Taiemnice od 
kryie, fwoich drog nauczy. Er docebit nos 

u pias 
X. Teodora Kazania Niedzielne Tom L 
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Pias fuas. -Albowiem fkoro nas fowo Bo: 
fkie z ftanu grzechu wydobywfzy na- 


wroci, fkoro nas z niewiadomości y | 


nieumieietnosci wyprowadzi y nauczy; 
tedy oraz dopomoże nam podnieść fię 
z ftanu oziemblosci y gnuínosci. A co 
iest: moią 


TRZECIĄ UWAGĄ. 


Albowiem fłachacze moi, znay- 


duie fię iefzcze ieden rodzayChrześcian, | 


ktorych my _gnuśnemi nazwać możem. 
Brzydzą fig oni wielkiemi wyftępkami to 
prawda, ale zniedbałftwa wpadaią mie 
wfto y więcćy ułomności, ktore acz 
nie f} śmiertelne, przecież fą obrażenia- 
mi takiemi, za ktore będą mufieli od- 
powiedzieć, y dać znich ścifły rachu- 
nek Panu BOGU. Wiedzą oni bardzo 
dobrze co maią czynić, ale niemaią dos 
fyć ferca wypełnić to, wewfzyftkiey 
obfzerności, y podług zupełney dofko- 
nałości. Odbywaią oni niektore więkfze 
powinności wiernie, ałe wiele innych 
opufzczaią bardzo łatwo. _Wpewnvch 


okolicznościach nieczynią fobie doíyé | 
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gwałtu, niemaią ni pragnienia ku fpra- 
wicdliwosci, ni czynią poftępku wcro- 
cie.: Miłość w ich {ercu niewygafłać 
wcale,duzo iednak ieft zemdlona,y choć 
niewygafła ze wfzyftkim, ozicmbiala, 
icdnak trzeba ią tedy wzbudzić, ocucić, 
zapalić, a przez co? przez fłowo Bofkie. 
Uważał S. Klemens Alexandryifki, cze» 
muby BOG ]jzraclitow w nocy. napu- 
fzczy, przez obłok ógnifty prowadził? 
dla czego ten fup ognifty, przyciemney 
nocy dawał fie widzieć: nietylko dla te- 
go, odpowiada wfpomniony Qycica, 
Żeby był ludowi zawodza, alctez żeby 
£0 odzimna bronił. Piękna figura te- 


£0; cofłowo Bofkie ma czynić, y co 


też czyniło owych czafow fzczęsliwych, 
ktorych tyle fprawowało cudow, a kto- 
zeby po dziś dzień iefzcze czyniło, gdy- 
by znalazło Chrześcian, ktorzyby go 
z pilnością fluchali.y z zgorliwosci świę- 
tey pożytecne ie fobie uczynili. J ft 
flowo Bofkie palącz fig y przyświecaią: 
cą pochodnią. Ardens ( lucens. Joan: 556 
Ktora, iako fwoim światłem rozpędza 
te ciemności, ktore nas zaślepiaią tak 
fwoią gorącością rozftapia ow lod ( ie- 
U2 żeli 
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Zcli mam tak mowić.) od krorego fers 
ca nafże. lodowacieig, . ftaią (ic gnusne y 
ociężałe, Jasniey MOWIC, kiedy fię-tym 
ezicmblym Chfześciinom 'ftawi przed 
Oczy, Czy to turową 1 (prawiedl: tWOŚĆ Bo- 
fka, czy to icgo wielkie -miiłofierdzie. 
Kiedy fig onym pokaże to_nie :befpie- 
czeńfiwo, że iprawiedliwość może ich 
zalkoczyé, a mitofierdzie opuścić. Kies“ 
dy fię im do tego przyda, iako -ieden 
grzech pr zywodzi do drugiego, ieden 
upidek aczkoł wiek zdaic fig być mały, 
 Ciągnić za (obj dragi y ciężlzy, aż też 
nareście SE po. ftor parc h przvideie fie 
na przepajć E (ig im pizytaczy o- 
we ftralznhe flowa Pilna. Medidas, przes 
k'sty ten,który dziefoPana czyni niedba* 
E jt opus DEI fazit neg'ig:nter. erem: 48. 
o. Kie :dv fie im zrofk azu Bofkiego przy- 
wiedzie y to na pimięć, co OG Am 
mowił, wobiawieniach Jana; ia owego 
Bifku pa: Hateo ad verfum te pauca. Apoc. 
2. Mam do ciebie cokolwiek, fłałeś 
fiz gnuśnym y oziembiym. - Claritatem 
pri nam reliqua fli. Ma e ciebie za żywego, 
a tyś ict umarły. | Womeń habes quod vivas 
(8 mrtutis es. .Twoia aiebo taką mi: 
zd 


] 
| 
| 
| 
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jet obrzydliwoscia, ze przymulzony ič- 
ftem wyrzucić cię z uft moich. quia te- 
idus es, incipiam te eyomere. Zaczym czyń 
pokute;- y nie cierp tego; dłużey; ina- 
czey przyjdę a przyidę rychło, iżbym 
gniew moy wywarł cały na ciebie. „ge 
penitentiam Ü prima opera fac: flowem kiedy 
fie jm przypomni tego Pana, ktorcmu 
fłużyć powinni; iego naywy2íz3 y zu- 
pełną władzę, iego ízc zodrobliwość y 
dobrodzieyftwa, przy tych. y wiele in- 
nych przenikaiących rozważaniach nie 
podobna, żeby fic nieprzebudeili; choć- 
by niewiem jak tego zaíneli. A ocuci- 
wízy fię,aby-niczarzucali fobie choć po- 
taiemnie fwoią oziembłość, nie wipo- 
mnieli fobie; na pewny czas, ktorego 
z Bogiem wcale inaczey fię obchodzili, 
niewftydzili fię tego, że fię. nie tak iak 
przed tym ku niemu zachowali, y żeby 
fię nie ftarali doftać fię znowu do tego 
ftanu -przeízley gorącości y w nim fig 
jako Qmocnić* Ato też iet czwarty 
fkutek fłowa Bofkiego, a ktorym ia ze- 
chcę zakończyć tę pierwizą część Ka- 
zania, bo o drugiey mowić dużoby na 
was było. Więc mowię 

CZWAR- 
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CZWARTA UWAGA. 


Ze mimo takiego zepfowania w 
Chrześciańftwie, znayduia (ig przecie 
każdego czafu y wieku, prawdziwie 
fprawiedliwi; ktorzy, dobrą drogą idą y. 
w nicy co raz w dofkonalosci poftęp 
Wizakże_y' ci potrzebuią uftawiczney 
pomocy y fif. nowych, aby fig w do- 
brym utrzymać mogli.  Poymiycie te- 
go dwie figury z Pilma. Była ziemia w 
Raiu, kwiatami zafadzona, y Drzewa 
ob(ypane owocami, w pośrzodku iednak 
ogrodu tego, było źrzodło ktore przez 
rozliczne ftrumienia, ogrod fkrapiaiąc 
w wilgoci go utrzymywało. Ale ha' co 
te Źrzodio? pyta fię S. Ambroży. Wfzak 
kwiaty zofławały -w fwoiey zupełney 
piękności, owoce też były dovrzale. 
Dla tego odpowiada tën $. żebyśmy po- 
znali to, co fie codziennie przytrafia w 
porządku łafki.  Ożywieni życiem Bo- 
ikim, czynicie w prawdzie wfzyftkie 
dobre uczynki, fa to iak piękne kwiaty 
y dovrzale owoce: ale niech nie będzie 
początku ktoryby ie utrzymywał, wnet 

fię da 
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fię da widzieć, iako tę kwiaty zwiędnie- 
ją, owoce gnić y pluć fie poczną. Cno- 
ta fie wafza nieutrzyma, wízyftkiego 
wam powoli ubywać będzie; y po nie- 
wielu miefiącach fami niepoznacie fic- 
bie. Kiedy Lewita w-ftarym Zakonie 
ofiary czynił, ogien z ftepował z Nieba 
na ofiarę y fpalił ią. Ztym wfzyftkim 
mufiał on do tego ognia Niebiefkego, 
coś więcey przydawać;: przez coby fię 
on dłużey utrzymywał. | Otoz tak zda- 
ie fe być iaki Chrześcianin rofpalosy 
miłością Boíka y ieft też nią rofpalony. 
Miłość go trawi, ale taż fama miłość 
ktorago pali potrzębnie żywienia y za- 
chowania ficbie, a co ią ożywi y zacho- 
wa? iet to flowo. Bofkie: | Bo do tey 
famey przyczyny należy utrzymywać, 
ktora y wyprowadziła rzecz iaką. Lęcz 
pytam fie zkąd pochodzi Chrześcianłka 
gorliwość y Świątobliwość y kto ią wy- 
prowadza: Jżali niewiara y wfpof praco- 
wanie zfafkg? A ktory znowu ieft po- 
czątck wiary? Jżali nie fłowo Bofkie? 
wízak tak wyrażnie mowi S. Paweł fides 
ex.auditu, auditus. autem per verbum DEI ad 
Rom: io. c. Jakoż widziemy to y ic- 
fzcze 
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fzcze | na zawftydzenie drugich, -Jako 
prawdziwi Chrześcianie po naízych Ka. 
zaniach, ftaią (ię daleko [kromniey(ze- 
mi. Pattzcie na tych tu fluchaczow, 
niechee innych iak tych tu brać za- 
świadkow. -Y dla tego Ípytaycie ich, a 
oni wam powiedzą, z tak Wielorakiego 
doświadczenia, jak dzielne ieft to flowo, 
Bofkie ktorego oni fłuchaią. Nie ieftze 
to prawda, że iedne więc flowo, ktore 
Kaznodziciom nieznacznie z u(t wypa- 
dnie, czaíem do(lateczne ieft; wzbudzić 
w nich gorliwość y zapalić ich iak na 
nowo: Ty o! moy. Boże wiefz to, co 
fie: w ich fercu dzieje, fkoro im fłowa 
twole do uízu wpadnie. Ty wiefz 
co oni wewnątrz. odpowiadalą: przez 
jak fkryte ferca wzdychania, oni fie do 
ciebie nawrocaig? Ty mafz twoią ztąd 
pociechę, że temu, na dobrą ziemię u- 
padiemu nafieniu, możefz w niść do- 
puścić przez moc y wigor łatki twoiey. 
Y to Chrześcianie moi, już: mnie pro- 
wadzi do drugiey części Pokazałem, 
że trzeba fłuchać fłowa Bofkiego zofta- 
waloby mi 'iefzcze pokazać, z iakim go 
ma fię fluchaé przygotowaniem. Ale 
czas 
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- czas niedopufzcza, więc kontentuiąc fig * 


tym toig dotąd mowiło, teraźnieylze 
Kazanie, zakończmy temifz famemi 
fłowy Chryftufa,od ktorych poczeliśmy. 


as d ur Blogoffawieni cr ktorzy fiuchaią flowa Bożego, 


4d. 


ktorzy fug Bofkich ze wfzelkim refpe- 
kem; w cichości y fkromności z fkru- 
'chą gy żalem ferdecznym fluchaig; w 

pe, m nigdy Kazania nie moga 


być bez pożytku.  Chryfte Boże fpraw- 


żeto-tedy, aby ci co mnie tu Jacha e 
byli ztym przygotowaniem dla niego, - 
y poczuli moc fłowa twoiego a to przez ^ 
wzrufzenie ich ferc na twoie visi 
wiekuifte y na ich zbawienie ktoreby 
było iego owocem na czas y fzcze- 
śliwą wieczność day moy. 
Boze Amen. * 


* | KAZA- 


NIEDZIELĘ IV. POSTU 
O prywarach złcy powiedzi y: przymiem 
tach dobrey, 


^ ORERE m. 
à 
€vllegerunt ergo U impleverunt: duodeci 


cophi- 
nos fragmentorum. Joan: 6, c. 


Zabrali tedy.y napełnili dipanaściekofow slomkoy. 


lelki Cud Pan JEZUS podług tey 
Ewangelii nczynił, pięć tylięcy 
ludzi pięciorgiem chleba, az do lytości 
nakarmiwízy. Ale daleko więkfzy cud 
tenże Pan JEZUŚ codziennie fprawuie, 
kiedy chleb Niebiefki, to iet Cialo y 
Krew fwoią daie nam w Przenayświęt; 
Sakramencie na pokarm dufzy nafzey. 
Y dla tego chciałbym ia dzić przygoto» 
wać was de godnego, pożywania tego 
pokarmu Niebiefkiego, ofobliwie że fię 
y.czas zbliża, w ktorym obowiązani ie- 
fteście wypłacić wierze publiczney y 
Kościołowi daninę fpowicdzi y Komu- 
nii 
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nii Wielkonocney. Aże Komunia že- 
by była godna, powinna ią poprzedzić 
fpowiedź należyta, dla tego zakładam 
fobie” za materyą mowienia ^w tych 
dwoch naftepuigcych Niedzielach, w 
pierwizą, -œ ladaiakich fpowiedziach, w 
drugą o ladaiakich Komuniach Ca 
gdy wam należycie przełożę, w ofta. 
tnim da BOG w Wielki Czwartek ze- 
chcę was przy!pofobić do dobrey y go- 
dney Komunii. A nayprzod dzis mo- 
wiąc o fpowiedzi, nic niemafz pożyte- 
cznieyfzego dla grzeíznika iako dobra 
fpowiedź; ale też nic niemafz fzkodli- 
wfzego dla grzefznika iako zła fpo- 
wiedź. A zatym co fprawuie złą fpo- 
wiedź, aiakie pożytki przynofi z fobą 
dobra fpowiedź, tom wam powinien 
daley. wywieść. Już żeby była dobra 
fpowiedź, potrzeba poznać, wyiawić, 
y zbrzydzić fobie grzechy fwoie: poznać 
przez roztrząśnienie fumnienia, wyiawić uffy, 
zbrzydzić fobie przez fkruchę ferdeczną. Są 
to trzy przednieyfze części poiednania 
fic fzczerego z Bogiem, ktore fie dziecie 
u Trybunału pokuty, a oraz trzy Pun- 
ktą tego Kazania, prośmy dotego o 

oświe- 


310 Kazanie 

oświecenie Ducha Niys: mowiąc: po» 
dnie$ nas Boże światłości od ciemnosci 
Ra(zych, aż do dof fkonalego widzenia 
tego, co cię tylko w nas E hic- 
chay znamy (icbie, y.niech. daienffy ( 
poząać tak iaíno przy fpowiedziach id 
fzych,2eov$my ftali (ie zodaemi oglądać 
Tadi więkizą część y chwałę. 


PIERWSZA UWAGA. 


Poznawanie grzechow fwoic h, fk | 


ieft potrzebne, do obre powiedzi, zę | 
P ? y ip 


z przeciwncy. przyczyny wízyft&o coby 
fig tylko czyniło, prożne iefty bez po- 
Zyteczne ku temu. Ktora to prawdą 
przepifdie nam trzy powinności pierwfa 
żebyście roztrąfali grzechy waíze fami 
u fiebie. druga żebyście ie roztrząfali na- 
leżycie trzecia żebyście ie roztrząfali 
wiernie y fzczerze. A nayprzod potrzebą 
fię rachować famemu z foba, y fame- 
+ MA *roztrząfąć fumbienie (woie, a nie 
fpuf zcząć fig wtym na roztrząśnienie 
Kap? ana, bo nayprzod nie ieft to tam 
muyfte prawnego wy pytywania, ani 
wymuízonych od powiedzi, coż tedy? 
"Oto 
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na Niedzielę IV. Pofłu qu 
PO+ | -oto micyfcze dobrowólnego ofkarzani& | 
osci | fię. Bo powtore chcieć żeby fic was 
ania | pyrano. y wymagano ma was wiado- 
E o wafzych grzechach, o wa- 
* fzym furańieniu y o was famych. Jak- 


nas | Ze to być może: możefz że Kapłan z 
E l:krorymces nigdy nie miał pożycia, ktory 
| ag nigdy niewidział, ktory niewie 
F ' 
|| 


| twych fkłonności, twych nalogow w 
| miść w należyte roztrząśnienie niezliczo- 
T | nych, grzechow, ktorych poznanie 7a- 
| wifło od poznania tych okoliczności: 
Ztym wfzyftkim, coż czynią ludzie? oto = 
kiedy przychodzi do zadofyć uczynienia 
Wiclkonocney fpowiedzi, pofpolicie na 
początek fpowiedzi fwoiey, niewftydza 
fie rozpościerać fwey. nieumieiętności 
y fhbości fwey. pamięci. ^ Nieumiem, 
niepamiętam. "Ach czyliż tak prędka 
zapomnieliście grzechow wafzych, kto- 
reście tak długo „popełniali powtore po-" 
trzeba roztrąfać grzechy fwoie nalézy- 
cie y do gruntu, to ieft ile do wielości, 
rodzaiu, y trwania grzechow wafzych. 
Na co bowiem ich poftanowiona fpo- 
wiedz? oto na to żebyśmy fie ubefpic- 
czyli, przeciwko furowóści fądu Boże: 
L ^ - ; go, 
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go, przez ową furowość, ktorż fimi 
ficbie fądząc wywieramy przeciwko fo: 
bie. Jak mowi S. Pawel: że ieżelibyśmy 
fami lebie fądzili, nicbylibyfmy fądzeni, od RO- 
GA. Już. żebysmy fie dobrze fadzili, 
powinnismy fobie brać za WZOf,przezore 
ność Boiką w fądach Jego. Lubo iemu 
nic nie jeft taynego y wfzyfiko jednym 
rzuceniem oka przenika, z tym wlzy- 
fikim nie omielzkiwa uwiadomić nas 
przez (wych, Prorokow: że 2 zapaloną po- 
chodnią Weiraé będzie, we włyfłkie — fkrytości 
jeruzalem, na doyście iego nieprawości, Umy: 
ślnie bierze On na fię fmie; frzeglądacza 
fcrc dudzkkh, a dla czegoż? oto żeby przy- 
wiodł nas ludzi do przeglądania wikroś 
{erca naízego. Tato "dla ciebie miarą 
grzefzniku, tym miarkuy pilność twoią 
wroztrząfaniu twych grzechow. Malz 
podobno na fobie ciężar catorocznych; a 
nawet y wielu lat, przefzły na wfkroś 
fumnienie twoie tę wrzody. Wola two» 
ja zepfowana, rozum fkażony, myśl 
bczecrościami zaprzątniona, oczy, ię- 
zyk, ufzy, zgoła wízyflkie twe zmyfły 
zarażone powiedał to Dawid po (wym 
cudzołoftwie y mężoboyftwie ogarneły 
mnie 
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mnie nieprawości moie Pfal: 31. v. 6: A cze» 
muż ty tego niemiałbyś mowić o fobie, 
porownych a podobno y więklzych 
twych wykroczeniach, przeciwko lu» 
dziom y BOGU. Na zmiarkowanie 
tylu ran, czyliż iedna godzina racho- 
wania fie z fob} wyftarczy, ofobliwie 
gdy fig o ufzy twoie obiia ow nalegaią- 
cy glos Pańfki, glos BOGA iako (uro- 
wego dozorcy y przezornego S«dzie- 
go, ktory fic domaga od ciebie rachune 
ku, odday grzefuiku liczbę twego gofpodarfiwa 
Ach! przepędziłeś Rok cały, ftaraiąc fie 
wfzyftkie prawie iego momenta, napeł- 
nić twemi rozkoízami y grzechami a 
maíz fobie za rzecz ciężką, poświęcić 
dài kilka uwadze natyłe dni ladaiako 
przepędzonych? kiedyż ie tedy opłaki- 
wać będziefz, ieżeli nawet iedney go- 
dziny czaíu żałnie(z na ich fobie przy= 
pomnienie? Bedziefz że fic kontento. 
wał iuz oftatniego dnia. Wielkanocney 
fpowiedzi, rzucić fie do nog fpowiedni- 
ka, poddać fig z ozięb/ością iego pyta- 
niom, czyliżeś to uczynił lub nie, albo 
mu też opowiedzieć w powfzechności 
twe bezecno$ci, bez wízelkiego poru. 

fzenia 
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fzenia na umyśle y fcrcu twoim. ' Wtym 
że ftanie: iezeliby ci fie trofio za po» 
mnieć  iakiego grzechu, będzielz żę 
mogł brać rozgrzefzenie? niebyłóż by 
to wdawać fie :w picbetpjeca. ftwo bra- 
nia go nadaremno? olobliwie kiedy BOG 
ktory fetca. przenika poznaie twoie nice 


izczere poftepowanie, Zawodzilz fię | 


paoftatek, jeżeli nieprzyftepuiefz do te: | 
o roztrząlania wiernie, y wćźle fzcze» | 
d y 


rze. ` Zwykli fie czynić z foba ráchu- 


nek, w niektorych punktach, w kto- | 


rych niewidzą ludzie dła fiebie przy: 
czyny do wftydu, albo ktore niepocią: 
gd za tobą, ani nadgradzania, ani przy» 
wracanias Aleile do innych grzechów 
bamdzicyi zatrudniaiących,v niedot klif 
wych, ktorych Zrzodlo ieft albo w'fots 
tunie albo w fpofobie+do życia, iako 
to w matery pożyczek handlow, kon- 
traktow, zamian, y ionych przemyfłów 
ku korzyftanin z fwych pieniedzy, iako 
to wmateryi' prawowania fie, y wípo- 
fobie czynienia fprawicdiiwosci, iako to 
w materyi niechęci, zemfłw, obmow, 
jako to w materyi nie przyfoyności y 
niegodziwych wolności w małżeńftwię 
lub 
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Tub nie w małżeńftwe. Wtych pełnych 
trucizny zrzodlach nie śmieią ludzie fiz- 
gać aż do gruntu. A dla czegoz? boby 
podobno nicmogli znieść zarazy, nie- 
chcą nawet rzucić okiem nate fzerzą- 
ce fig wrzody, żeby nicmufieli zażyć 
na nie żelaza y ognia, niechcą nawet 
odkryć ich ludziom znaiącym fię, ani 
fic ich fpytać o zdanie, co o tym fądzą. 
Ortoż ia wam dziś powiem, co otym fẹ} 
dze:*fądze to, że ztąd pochodzą rzad- 
kość nadgradzania krzywd, przy tylu 
zdzierftwach,publicznych y prywatnych, 
z tąd rządkość przywracania chonoru y 
fławy przy uftawicznym rozpościeraniu 
gęby na fzkalowauie, ztąd rzadkość go- 
dzenia fię w pośrzod tyle nieprzyiaźni 
rozrywaiących miłość Chrześciańfką, 
widzieć codziennie u ftofu Pańfkiego, 
zamoczone we krwi ludu ręce, iadowi- 
te ięzyki, pełne żołci ferca tyczące fiq 
z Bofkim Jego Ciałem. Z tąd mowię 
pochodzi to wfzyftko, że w tychy in- 
nych grzechach nieśmieią ludzie $iggac 
do gruntu żeby fię albo niewftydzili 
fwych fzpetności, albo nieuznali pocią: 
W gnio- 
X. Teodora Kazania Niedzielne Tom 1. 
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cania, do zadofyć uczynienia. Ci wizy- 


gnionenii do nadgrodzenia, do przywta: | 


Ícy coby mieli fzukać obiaśnienia w | 


| ni 


fwych wątpliwościach, y wofać z Dawi- 
dem do Zrzodía światłości.  Oświeć minie 
Patie y tozpędź. ciemności moie: to oni ko- 


chaią fig. w (wych ciemnościach |y fta- | 
1313 lię ich PIM iać. Nie Ty Boże moy, | 


mowi S: Auguftyn: pr zyc2ytyaff vtemnośh 
nafych, owfem ty re padoaff promienie ofmie- 
centa, g famychz ciemnosci, przez; ope, pota- 
emie nay f = ania fumuienia naffegn, przez 
owe nagłe y niefpodziane trwogi, ktore 
nas tedy nie tedy. przebudzają na niebe- 


fpieczęfi: a ftanu nalzego.  My-zaś nie- 


przyiaciele pokoiu na(zega przeciwko 
tym Pi m oeświeceniom -zaftá- 


‘` wiamyąęnafze prożnć pokrywki, dodaie- 


my do ciemności. nafzych grzechów 
ciemności nafzycb. niefzczerosci, nafze- 
go niedbalftwa w ich poznawaniu, roz- 
trząfaniu, wyznawaniu.- Ale to dopie- 
ro pie rwfżą powinność pokuty pozna: 
wać grzechy, przez roztcząlanie famnie: 
nia zoftaie dru: ga, Wylawić też grzechy 
ufty. u Trybpnafu Ipowiedzi świętey. 


DRU: 


t 
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CE 

VI s DRUGA UWAGA. 

z Witcie że Spowiedź nic infzcgo 
"AN nie iefl, tylko ofkarżenie ficbie przed 
korg Namieflnikiem Chryftutowym, maig- 
Ez "ym. moc rozgrzefzenia. . A zatym na 
d Ípowiedzi trzeba ofkarżać ficbie, anic- 
RE | "wymawiać. - Nićpotrzeba na tym Try- 
Pier |. banale pokuty nasladować picrwfzego 
kę Oyca, ktory po grzechu (wóim wyma- 
Ee | wiat fig przed Bogiem, winę zwalając 

= 


| nażonę f'woig. Z tym wízyflkim znay- 
be- „| „duą fig y teraz, tak piefzczęśliwi kto- 
a rzy ledwo ktoryś grzech na fpowiedzi 
fa. |. WMfawiwizy, zaraz fie ucickaią do Wy- 


mowki.  Dopieroż o! jak wielu ieft kto- 
UC] rzy na fpowiedzi, xłczey cudze grzechy 
e» „ wyłufzczaią y powiadają niż fwoic. O- 
per wą niewiafta, "opowiada. na fpowicdzi 
97" |. rozwiązłość męża fwego, y ow mąż Fek: 
"c^ | komyślność żony fwoiey, ow: gofpo- 
La” | darz wylicza na fpowiedzi rozpuftę cze- 
ds ladzi (woicy, y czeladź grzechy gofpo - 
"W | damow fwoich. Ale czyliż fpowiedź 
"| ief ofkarżeniem lub oflawieniem koco, 
— . |, innego, "a nie lamego ficbie. « Porzuc- 


| Wa cie 
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cie tedy cudze grzechy, a fwoie wiet: 

nie wyliczaycie, iak więlu ieízcze icft 

ktorzy tak fie. przywiązali do kłamftwa, 

że y na Sakramentalney fpowiedzi kła» | 
miig albo nieprzyznawaiąc fie do grze: 
chu, albo go uwiiaiąc y okrywaiąc wat» 
pliwemi flowy, albo niewyrażaiąc oko» 
liczności ktore powickízaig grzech, al- 
bo go: zmnieyfzaią.  Spowiada fie kto, | 
popełniłem grzech taki y taki, ieżeli niewyiae | 
wia iak wiele razy, y czyli nie ict w nies | 
befpieczeńttwie znowu odpadnienia, iża: | 
li taki niekłama: pyta fig kogo Spo- 
wiednik, czy nieskrzywdziłeś kogo} a on od» 
powiada, że nie, lubo ukrzywdził (we- 
go Pana y powinien mü nadgrodzić, 
albo mu zato odfłużyć. ]Zali taki nie- 
klama? pyta fpowiednik Qyca lub Matkę 
© dozorze pilnym okało ich dzieci? y 
oni odpowiadaig iż czynią mu zadofyć, 
lubo bynaymniey nieftaraią fig napawać 
ich ferca y umyfły boiaźnią y miłością 
Pana BOGA, iżali y oni nie kłamią 
przychodzą więc ludzie ofkarżać fie o 
ftrawienie czafu y o niedbalftwo. Stras 
wienie czafu niedbalftwo, y prożnowa* 
nie fj to grzechy powfzcchne, 2s ta: | 

16 
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kie z których iako nas przeftrzega Chry- 
ftus, potrzeba będzie oddać rachunek 
BOGU. Ale ftrawienie czafu z opu- 
fzczeniem powinności ftanu (wego, po- 
winności wiary, iako to fłuchania Mizy 
S. y fłowa Bożego, z opuízczeniem po- 
winności dozoru y fiarania względem 


f fwoich domowych, dzieci y fluzacych 


dopieroż ftrawienie czału na rozrywkach 
zakazanych y obrażliwych, tylez ftra- 
fzliwych nieflufzności będą fig zwali 
ftrawieniem czafu ? Jak wielu icízcze 
icft takich ktorzy powiadaią |o fobie. 
Mowiłem niebacznie o bliznim, a nie- 
przydaią (zarpalem częftokroć flawe ic- 
go, takim a takim fpofobem, mowiłem 
coby trzeba wyraźnie y iawnie odwołać. 
Nakoniec ofkarża fię częfto fiebie, że 
fig gadalo fłowa prozne, ciefząc fic w 
kompanii z drugiemi a nic fię nie mo- 
wi; że to były flowa, fzydzące niewity- 
dliwe, rozpuftne.. Owoż zmyslone 
wylawienie grzechow , ktore miafto 
ściągnienia na was mocy y dzielności : 
Sakramentu gdy fie niefzczerze fpowia: 
dacie, czyni wás winnemi zelżenia go 
nayfromotnicy, przez wafze kłamftwo 
obiu- 


- 
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obludę z, Nareście przy wiekízey E 
ści grzechow « wiąże fig wftyd przy (po: 
wiedzi, y ten też ieft przyczyną ludziom 
młodym, a początkiem niezliczonych 


ziych fpowiedzi y wieczney zguby, nież | 


zmiernemu gmioowi Chrześcian. (O: 


woż ia go tak dziś zbiiam. Pi ifa nice | 


bawfzy fig wftyduć ktory fię wiąże przy 
grzechu, będ ziefz że bać fie wf 


idu kto: 


ry fig wiąże pizy leczeniu grzechu? ke- | 


dyZ- był. na tenczas ten wfty d ktory cię 
teraz zdeymuie. Skoroś poczuł że cno- 
ta twoia zwolniała, że fie {erce mię: 
kczyło , niepowinien żeś był wftydzić 
fie, bled iicé, d drzeć uchodzić y wydzie- 
fac fle, Ze.tak izekę fobie fimemn rą- 
czcy; niei fie plngawié grzechem, kto- 
ry wyiawić kie dy, miało ei fię zdać 
być wickfzym wftydem, miźcli żeś go 
popelnil,ezy to wftyd zoftaniao flawiong 
w oczach męża, fędziow, wizyftkiego 
ludu, „odwrocił Zuzanne y Jozefa, od 
nieczyftości? y nicdotrzymania wiary, 
bynaymniey. Coz tedy, oto fam w ftyd 
grzechu, mniey: oni fie lękali pokazać 
fig winnemi, ale tylko być - w rzeczy 
famcy , winnemi, nie wołała Zuzanna; 
5 60 FŁEw 
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ce rzeką omnie ieżeliby fig. kiedy moy grzech 
wjisin?, ale, cofię zemną dziać będzie 
w Oczach Bofkich, ieżelibym zezwoliła 
fia lego obrazę. Aleco tu uwagigo- 
dna, ich to Ze chcąc uniknąć wftydu 
przez- twoie- zamiiczenie grzechu 
iakiego 1a fpowiedzi,. wftydząc fię u» 
znać fię winnym grzechu, przed icdnym 
człowiekiem, częftokroć uczonym y ` 
cnotliwym, a zawfze możnym u BOGA 
na uprofzenie ci odpufzczenia grzechow 
twoich; uchodząc  mowię przedtym 
proznym wftydem, na co fie niepoda- 
ieíz? Oto na ponofzenie kiedyżkol Iwiek 
owego naybardziey ponizaiacego y nay- 
ftraśliwizego wftydu, iaki będzie ftawić 
he obciążonym owym niezmiernym 
ciężarem na (3dzie powfzechnym. Wfty- 
du ktory będzie miał za fundament 
właśne fprawy twoie, wftydu ktory po- 
chodzić będzie z oświecenia Bofkicgo, 
ktorego dofyć będzie we wízyftkich ro- 
zumach, ku poznaniu cię za takiego ia- 
kim iefteś.  Wftydu nakoniec wieczne- 
go ktory trwać będzie bez zg!adzenia 
po całą wieczność. Ach! wołał Aug: S. 
ow to wzor prawdziwie pokatuigccgo 
czło - 
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człowieka zawoliymy y my znim padł. 
fzy na kolana y mowmy czuię Boże 
moy, że mi 'ieft przykro wylawiać 
grzechy moie, wiem że mi nic nie icft 
milízego iako moia włalna u ludzi wzię- 
tość y poważenie, tym czafem Ty mi 
przykazuicfz Boże, y Ty chcetz żeby iç- 


zyk moy uczynił ci ztego o mnie do- | 


brego mniemania ofiarę, potrzeba żebym 
pofzedł y tzucił fi do nog człowieka, 
y witydził ię w oczach iegó. Poydę 
tedy Panie, racz przyia te ofiarę za- 
wftydzenia fig mego. O! gdyby te za. 
wítydzenie fig mogło być zadofyé. u- 
czynieniem za ową okropną bez wíty- 
dność tak Ízkaradnych grzechow mo- 
ich. Ufam iednak niiłofierdziu Twemu 
ze mi ie wfzyftkie odpuścifz, bo prze- 
cież pokuta nie ieft to prožne Jmie y 
bez (kutku, nieprożnoś Ty przyrzekł 
odpufzczenie tym, ktorzyby fie wyzna- 
li być ^ grzefznikami. Niechay tedy 
(/praw-to przez łafkę Twoią) znam fie- 
bie, y niechay daic poznawać fiebie rak 
ialno przy fpowiedziach, zebym ciebie 
poznawał, ciebie oglądał, y ciebie o- 
dziedziczał wiekuiscie w Niebie Amen, 
KAZA- 
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feżeli wam prawdę mowig; czemuż mi niewie” - 

rzycie ? 


Bawiciel świata Prawda przedwie- 
czna, w tey Ewangelii wyraża fwą 
żądze abyśmy mu wierzyli, bo prawdę 
mowi, amy ludzie podobno dla tego 
famego niechcemy fłuchać Chryftufa, 
ba prawdy inicfluchamy y niechcemy 
iey, poznać. Zrochotą fluchaymy tych 
ktorzy nam podchlebuig, y ktorzy nam 
co mowią według (klonnosci y zmy- 
ślności nafzcy. -Nasladuiemy owych 
bez rozumnych, ktorzy u Jzaiafza Pro- 
roka domagali fię, aby im. to tylko mowił co 
fig im podoba: ©, 30. v. w. Przeciwnie - 
kiedy wam fpowiednik Jmieniem BO- 
GA mowi. Nieboże nie ieftcś w tym 
ftanie 
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fłanie abys mogł godnie przyftapić de 
Stołu Pańfkiego, trzeba lepiey-po Chrzee 
ściańiku żyć, trzeba swiątobliw/ze ży. 
cieprowadzić, trzeba opuścić kompa- 
nią Ktora Cię gorlży,. trzeba wtocié co 
maíz cudzego, trzeba nadgrodzić w 
czymeś bliźniego ukrzywdził , trzeba 
z bratem twoim poledaac fie, y uraze 
mu z ferca odpuścić. Na takie mowy 


ET S x "ue - D 
iakże fie nicutazaig ludzie? jakże fie nigas 


guewaig, lubo przecie tę mowy Í3 prae 


wdziwe 


Ach! wy wolelibyście żebyś- 


my wam -pobłażali y w zfych nalogach 


was zoftawili, Z 
puścili, y tak fta 


zenia przena 


l, żebyśmy wam ich do. 
tali fis ucze(tnikami zel- 


enays: Taiemnic, do ktorych 


chcecie przyftapic, nicoddaliwfzy od (ie: 
Die: przefzkod do godnego przyimo- 
wania Sakramentow SS. ^ Alez mową 
moia, nigdy wam do tego użyć nie- 


bedzie, y 


dla tego nieprzerywając prze- 


fzło Niedzielney ntatetyi, raczcy ią. dziś 


y 


do pełnię przez pokazanie wam: Co praz 
Wuig złą jhowiedź y to uczynię w pier- 


wízym Punkcie. 


W drugim przeloze pożytki 


ktore fprawuig dobra fhawied£, — Co gdy. ią 


należycie 


przelożę a wy fkutkiem Wys 


pelni. 
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pcłnicie, będziecie mogli befpiecznie 
przyftępować do pożywania Ciała Je- 
zuíowego, y łączyć lię z nim nietylko 
przez lafkę, ale też przez rzeczywifte 
lego zamicízkanie w dufzy wa(zey Pa- 
dniymyż przed Ołtarzem y prosmy 
BOGA o iego nayprzyiemnicyfze łafki, 
do pożytkowania z tey mowy lemu ná 
więkfzą cześć y chwałę. 


CZEŚC PIERWSZA. 


Mowiłem iuż, iż ze trzech przy- 
czyn pofpolicie bywa zła fpowidź. Al- 
bo raczey żetrzy pofpolicie przyczy- 
ny, fprawuią złą (powiedz; umyslna nie- ` 
wiadomość grzechu, ktora pfnie fzcze- 
rość roztrząfania furmnienia. Zmyslo- 
ne przełożenie grzechu ktore pfuie 
fzczerość fpowiedzi? Y chęć albo przyl- 
gnienie do grzechu, ktora. pfuie fzeze- 
rosé kruchy. Tak będąc fkazony w 
fwychnayprzednieyfzych częściach Sa- 
krament, coz za inny fkutck mieć mo- 
że, oprocz zguby owego grzeíznika, 
ktory umarza iecgo moc y lży iego, 
świętość.  Sprawiedliwie więc mowi- 

łem 
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łem że żeby niebyla zła (powiedz nafza, 
trzeba poznać  wyiawićy zbrzydzić fo- 
bie grzechy fwoie , poznać przez należyte 
roztrząśnienie iumnienia, wytapić przez 
fzczere wyznanie y ofkarżenie fię przy 


ipowiedzi S. y toście iuż widzieli w | 


przefzłym Kazaniu dzić dopełniam ma- 
tćryą, y mowię: iè trzeba zbrydzić fobie 
grzechy przez fkruchę ferdeczng y to wam tak 
dowodzę. Powinność to iftotna poku- 
ty, żałować za grzechy. Można fie o- 
beyść bez * roztrząfania fumnienia, 
kiedy grzech ieft oczywifty y na pamię- 
ci, można fie wcale obcyść bez fpowie- 
dzi, kiedy iezyk ieft niezdolny y ztre- 
twialy z choroby, lub z iakiego inne- 
go przypadku. Ale niemozna fig o- 
beyść bez żalu, a żalu takowego, kto- 
ryby był zdolnym potargać, y wyprzą- 
tnąć - wlzyfikie przywiązanie grze» 
chu. Złość tedy niefzczerze pokutu- 
iącego ieft w tym, kiedy kto niechce ni- 
gdy fzczerze wybrnąć z grzechu; bądź 
to że rofkofz trzyma go przywiązanego 
do grzechu, iako fię to trafia ludziom 
młodym; bądź to że przez długi nalog 
uczynił (ię fobie z grzechu (że tak 
rze- 


pp ne Gosi Ga 


EENEN 
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rżeke)niciaki (làn y Profeflvą y zatopiłą 
fię w nim ferce fwoie, iako fię to trafia 
o wym ftarym, a chciwym fkąpcom, O 
wym ktorzy żywią w fobie dawne nie- 
nawiści, o wym ktorzy zoftali bogate- 
mi zcudzego dobra, ktore trzeba ko- 
niecznie powrocić, a ktorych fię nie- 
chce powrocić. Przylgnienie tedy do 
tych nieprawości iedynie rządząc grze- 
fznikiem, pokazuie oczywiście iego nie- 
fzczere poftępowanie fobie z Bogiem, 
iego obłudne żałowanie iegó grzechów. 
Jeft to ow grzeíznik, ktorego nam opi- 
fuie Dawid; ktorego ogarnęły. y poymały nie- 
prawości iego, y pociggnawfzy go do fdu 
S. związały ięzyk lego, y zakryły mu 
oczy, zmyslong mafzkarką pokutnika, 
puízczaigcego fię iedynie nato, żeby 
iuż trwać w trzymaniu fię {wych grze- 
chow,y w pokrywaniu nieprawości fwo- 
ich: Takowi grzeíznicy przyftepuigc o- 
ni do Trybunału pokuty 'S. , ale czyliź 
na wyrzeczenie fię zupełne y fzczere 
{wey chęci do grzechu, -byraymniey; 

fpowiadaią fię oni fwych grzechow y 

nieípowiadaig fig ich, opowiadaią fwoie 

zbrodnie z taką icdnak ofirożnością y 
pomiar- 
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pomiarkowaniem, żeby Kapłan niedo- 
{zed niefzczerości ich powieści. Ale 
komuz przcz to (żkodzą fobie lamym 
Chrzescianie. Takiego peritenta ja fie 
pyram, jak rozumiefz, komu fic ty fpo- 
wiedalz, komu wyznawalz y powiadaíz 


grzechy. twoic?. czy rozumielz že czło: 
wiekowi fię powiadatz: mylfz fie nie 
człowiekowi, ale memi- Panu Jezufo- 
wi. On iefttroim powiednikiem ptyn= 
cypalnym, nay przedoieyfzym, On widzi 
twoie ferce, v dla tego: niekontentuie 
fig twoiemi fiowy, 1eżeli te niezga- 
dzaią fic z fercem, ieżdi ufły mowifz 
Zaluig, obiecuię poprawę, a w fereh a= 
fekt maíz do grzechu, -y ani myslifz 
fzczerze y fkutecznie p oprawić fię. On 
ma ciebie nie za pénitenta, ale za ohfu: 
dnika y hipoktytę. A ztad wnieść na- 
leży że na fpowiedzi wzeba by ferce 
bardziey mowiło fkrutzone, niż ięzyk 
wymowny, ktory nic niépowinien mo- 
vió, tylko to 'co fie w fercu- dzieie. 
Mowilem -że w Trybunale pokuty 
dwoch ief fpowiednikow, 1eden-wido- 
iny, a tym ieft każdy Kapłan, ktory przy 
poswięcaniu fwoim odbiera móc odpu- 
fzcza- 
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fzczania y zatrzymania grzechow ]mie: 
niem y powagą Chryfiüíaz drugi ieft 
niewidomy, a tym ieft fam Pan JEZUS, 
ktory mocą fwoią Bolk} rozwiazuie, 
albo 'wigzuie, odpufzcza albo zatrzy- 
muie grzechy, według dyfpozycyi po- 
kituigcego. Kaplan kontentuie fig twe- 
mi flowy, wierzy wízyflko co ty mo- 
wifz, bo niemoże przeniknąć do ferca, 
kiedy fie. on ciebie pyta, iezcli iuz opo- 


wiedziałeś wfzyftkie grzechy, twoie, y; 
t9 ? 


ieżeli co wiecey niepamiętalz: ty odpo- 
wiadaíz, iż -opowiedziałem - wízyftkie, 
więćcy niepamiętam. Kiedy fig on,cie= 
bie pyta? czy żałuitfz . ferdecznie za 
wízyftkie grzechy twoie, ty. odpowie- 
dalz załuię ferdecznie, y on tobie wie- 


rzy. Kiedy fię on ciebie pytał czy o.~ 


biecniefz poprawę. y czy chee(z opuścić 
okazyę do grzechu: ty mu odpowiadafz 
obiecuię, chcę y on tobie wierzy. Ale 
pie toż famo mowić, o prynćypalnyfm 
y niewidomym ktorym 1cft lam Chry- 
ftus Pan, On nie wízyftkiemu temu wie» 
rzy co ty mowifz, bo On przenika wne- 
trzności ferca twego, On wie co fig w 
nim amo, yaezeli w nim nięwydzi 


pra- 
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prawdziwego żalu, a fzczerego y mo- 
ćnego przedfięwzięcia poprawy, czyliż 
On, cię rozgrzefza, czyliż On ci odpu- 
fzcza. grzechy twoje? cheecież widzieć 
jaka ieft chytrość wáfza ilerazy przyftę- 

puiecie do Trybunału pokuty S., nie- 
maiąc fkruchy ferdeczney,. ani fzcze- 
yey woli. odftąpienia grzechow wa- 
fzych,  poznaycie ią z krzywdy ktorą 
czynicie Chryftufowi, zaftanawiaiąc w | 
ten czas -gdy fig niefzczerze (powiada- 
cie bieg Jego miłofierdzia, y Jego Do- 
broci ku odpufzczeniu wam grzechow 
wafzych. Poznaycie ią z fzkody ktorą 
przynoficie fobie famym, czyniąc wam 
nicpożyteczne takowe używanie Świę- 
tych Sakramentow. Moy Zbawicielu! 4 
byliśmy wfzyfcy podani diablu przez 
nędzny ftan nrodzenia nafzego, byliśmy 
{kazani na śmierć y na Pisśło, wyrok na | 
to iuż był wyfzedł, wziąłeś ty go mowi | 
S. Paweł: tento wyrok śmierci y pote- | 

pienia nafzego, przybiłeś go mowi on | 

do Krzyża Twego, zgluzowałeś go 

przelaniem Krwie Twoiey, gluzuiefz go | 
iefzcze y codziennie w Sakramencie po- | 
kuty, ofiariąc y łącząc znim Krew 

twoją 


= — wc 


jM Epi ou ero qua ere PE VT 


tno- 
zyliż 
dpus 
dzieć 
yftę- 
nig- 
ZCZE- 


wa- | 
ktorg | 


jc w 


iada- | 


Do- 


how | 


<torą 
wam 
Wiga 
ielu! 
rzez 
iśmy 
Kk na 


nowi 


ote» | 
i on | 


^ go 


zgo | 


: po- 
Crew 


ią 


ħa Niedzielę V. Poft 331 
twoią nazgładzenie każdego "grzechu 
nafzego: niewdzięczni zakamieniali grze= 
fznicy zażywaią. Odl na złe twcy dobro- 
€i, obracają wniwecz ípofoby, ktoreś 
ty obrał ku ich zbawieniu, robią. fobie 
truciznę z lekarftwa, ktoreś dla nich 
zgotowałwe Kiwi Twoicy, przychodzą 
poburzać fprawiedliwość twoią u fądu 
miłofierdzia twego, oddzieraią od Krzy- 
ża twego ten wyrok {wego potępienią, 
ktorys tam był przybił , przywracają 
mu moc na fiebie przez fwoie niefzcze- 
re przyftępowanie do Trybunału (po- 
wiedzi S. Grzefzniku ,co mnie tu flu- 
chafz, czy uważaż żetoż mysi fobie ze 
kiedy Kapłan w znofi rękę na rozgrze- 
fzenie cię w tym twoim ftanie niefzcze- 
rości, ktory mu nie ieft wiadomy, tegoż 
famego, czafu Chryftus ktorego Obraz 
maíz przed oczyma, ten Chryftus kto- 
remu nietayna prawda,odrywa od-Krzy- 
ża rękę fwoia na wydanie wyroku, twe= 
go w złości, zatwardzenia,y odrzucenia, 
o! co ru za przeciwność w mniemaniach 
y wyrokach, ja cię "*ozgrzefam | € mowi 
Kapłan) ia ktory tylko icftém fuga, y 

X ktory 
X. Teodora Kazania Niedzielne Tom I. 
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ktory. tylko mam oczy sec. ktory 
nielądzę tylko wedlug twcy powieści, 
ktory t nieprzemogę ek ko kfamftwu 
y odiudzie, ia czę uwalniam, Ale Ja mowi 
Chryftus ktory przenikam fktytosci.fu- 
moienia, y ktory wienr dobrze złośćAer= 
ca twego, Ja ktory chcę żeby poddani | 
moi uznawali mnie w fługach: moich, 
y ktory krzywdy ktore im fig dzicią 
mam za krzywdy uczynione fagiemu 
mnie, Ja ktory potyle razy przeklinałem 
obłudnikow, ludzi podwoyncgo ferca 
y zwodzicielow, [a kt tory mam wizelką 

moc uwalniąć y potępiać. fa cię potępiam, 

On cię potępia grzefzniku. ay woy | 
BOG cię potępia? y na Coż ci fic Btzyda | 
rozgrzelzenie y uwolnienie RR od | 
człowieka, przeciwko potępienia wy: 
danemu od BOGA. Z tego wlzyftkiego 
wnosce że taiąc fig przed Kapłanem, 
nigdy niemożecie utaié fig przed. Bo: 
giem, trzeba tedy fzczerze y z nocnym | 
przedfięw zięciem porzucenia grzechow 
przyftępować do Trybunału pokuty Sa 
trzeba (ie. (zczerze wypowiadać grzes | 
chow fwoich y fzczerże za nie żałować, | 
tym frolcbem z Bogiem fig 'poiedna: | 

cię, bę- 
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cie, będze do łafki Ke go przypufzczeni? 
ubefgieczycie fobie zbawienie, zwalicie 
z.iumnienia ow nieznośny ciężar, ktory 
ie, iak gora iaka okrutnie .przycifka. 
Słowem doznacie fami w iakich rado- 
ściach y ufpokoieniu ferce wafze będzię 
opływało. Co wam krotko pokażę wtcy 


DRUGIEY CZĘŚCI. 


Przclozywízy źrzodła y przycyny 
złey fpowiedzi, y podawízy fpofoby do 
icy naprawy, obaczmy ktere fkutki fpra- 
wuie dobra fpowiedz.. Taie trzy uwa: 
żam pierwfa upokarza człowieka, - druga 
przynofi mu wielką pociechę trzecia u- 
fprawiedliwia grzefznika. żali może- 
cie pragnąć: czego wicccy w tyni ży- 
ciu y przy śmierci? 4 mayprzod. Spowiedź 
mowi Tertulian de Pest: cap. 9. Jefi to 
nauka upokorzenia człowicka: ftawią 
Ona, przed oczy pokutuiącego grze- 
chow ego. fzpetność, ich ziość, ich“ 
cziężkość, ich trwanie y tym fpofobem 
przyptawuie go do pokory, a zatym da 
Sciagniebia miłofierdzia Bofkic go na fie- 
bic. Zante Chrześcianie moi,duiza ktb- 

Xa ta po- 


334 Kazanie 
$i poznaie nikczemność fwola a wief- 
kość BOGA, złość fwois: a Dobroć 


BOG n Oliakze ona fig wílydzi, iak | 


fie 4 przed Bogiem, iak żałnie 
że BOGA dobro nicfkończone obrazifa 


iak fig uniża przed iego: Maicftatem;| 


iak fig rzuca: do nog Namieftnika, żeby 
przed nim wylała nie tylko grzechy, ale 
y lerce fwoie, y od ich otrzymała u- 
wolnienie. Przypatrzcie fię iawnogrze- 
fznikowi, ktory wychodzi z Kościołą 
rozgrzeízony, potargawízy fzczęśliwić 
łańcuchy - grzechow- fwoich - ktoremi 
by! fkrępowany. Coż mu do tego po: 


mogło? oto że widząc fzpetność y | 
wielkość grzechow (woich, wyznał fii 


grze sfzaikiem niegodnym; żeby podniofł 
oczy fwoie do Nieba, bił fię tylko w 
pierfi, asset głęboko upokorzone, 


tym Ípofobem ściągnął na fiebie mifos | 


fierdzie Bofkie, ieżsliż upakarzacié fi 
iako on, doznacie też  mitofierdzia Bo- 
fkiego iako on.. Co więkfza doznacie 


pociechę wielką w fercu, ktotey nigdy | 


edi oznaie grzęfznik. — Niemowię ia te: 

go żeby żal ktoi y ma w ten c2as czło: 

wick pokunuiący za Íwoie grzechy nics 
wyci- 


m rm wm 
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wycifkal na nim łzy z oczu, lecz te 
fame izy. ktore na nim wycifka, przypo- 
mnienie [obie grzechow, f4 łzami rado- 


ści y wdzięczności y żal znich ieft ża- 


lem dla' niego pociefznym, wyftawia 
on fobie BOGA, iako fędziego fisafźli- 
wego, ktorego rozgniewał, y ktorego 
trzeba przebłagać, lecz oraz<wyftawia 
go fobie iako Oyca miłofierdzia, y BO- 
GA wfzelakiey pociechy, ktory gotow 
iet przyiąć go do fiebie, przypomina 
fobie {we niewierności, y upadki, lecz 
też fame przypomiraią mu, miloficrdzie 
Bofkić nad tylu ińnemi, nspełniaią go 
ufnością y każą mu fig fpodziewać że 
y nad iego dufza będzie toż mitofierdzie. 
Niedarmo to Chryftus Pan błogofławio- 
nemi nazwał tych; ktorzy płaczą y fmętnt 
fa, niedarmą przyobiecał im że będą 
pociefzeni, a gdziefz? czyliż tylko w 
Niebie po śmierci? ni tu iefzcze na zic- 
mi w tym doczefnym życiu, będą po- 
ciefzeni, będą w pociechy opływać ci 
ktorzy za'grzechy fwoie płaczą. -Zaifte 


.Chrzescianie moi; o iaka pociecha dla 


dufzy pokutuiącey mieć BOGA prze- 
blaganego, iaka radość mieć mocną 
nadzie- 
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Didzicie, Ze iey fą odpulzczone ptze. 
chy, że, ieft przypufzczona do zafług | 
Chryftutowych, y przyjeta do falki ie- 
go, 0! pociecho wízy(tkie pociechy 
światowe przechodząca:  Offatni fkü- 
tek dobrev fpówiedzi ieft ufprawiedli= 
wienie. człowieka, y dla rego fzczetość | 
ty tak ieft potzebwą | 
awid wykładając te Taiemnicę po: 

f z Bogiem zafa- 
dza ią na zeyściu fig y pocałowaniu - mitofierdosa | 
z prawdą. BOG (mówi On) odpuśc niepraa | 
wosé ludu fwegoy pokrył wfyfikie sego grzechy, 
atoiak? oto mułofierdzie y prawda zefły fig | 
z cba j d ty jobie fpocałopan e W pokoju, to | 
ieft, że wtym ze famym  czafie kiedy/| 
prawda wychodzi z uft grzelznika, mi- | 

| 
| 
| 


w Sakramencie pok 
że D 


łolierdzie też atychmiaft wychodzi z 
ferca Bofkiego, tak gdy Dawid w Org: 
cossi pokuty fwoiey' zawołał do BO- 
GA Wyznam fam przeciwka jebie nieprawość 
moig Panu, natychmiaft też. doznał iż | 
BOG odpuścił niczbożpość grzechu ie- 
go. "Tak ieft  Chrześciarie moi, BOG | 
nieczeka na wyfypanie fkarbow milo- | 


fizrdziac (wego na was, tylko żebyście 
pokornie wyznali grzechy fwoie, y z 
nich 
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nich fie fzczerze ofkarżyli przed Na- 
mieftnikiem iego, przeciwnie iezeli wy 
zamykacie przed Bogiem fetce wafze ża- 
trzymuiąc w nim nieprawość y krytąc 
prawdę, BOG też zamknie przed wami 
ferce fwoie zatrzymując wnim miło- 
fierdzie (woie.  Nicbędzie tedy dla was 
ni przebaczenia, ni odpufzczenia Albo 
raczcy ach! ty fig fzczerze ofkarżay 
człowiecze y wyznay fię winowaycz a 
BOG cię iuż za niewinnego mieć bę- 
dzie, przywłafzczy ci zafługi naydrożize 
Syna (wego, wypłacifz. przez nie wfzy- 
ftkie długi twoje, zagafi/z gniew Botki, 

fkatbifz fobie łafkę Bofką y odbic- 
rzefz zadatek chwały wieczney, o iik 
to pociefzną rzecz ieft dobrze, zpra- 
wdziwą fkruchą, y mocnym przedfię- 
wzięciem poprawy wyfpowiadać fię 
Jdź tedy grzefzniku do Trybunału po- 
kuty, ale idź z przyprawą tą o ktorey 
mowilem z pokorą z żalem, z fzczero* 
ścią.  Wfzelkiemi fifami ftaray fig. że. 
byś. nieuczynił złey fpowiedzi. Czynić 
zl; fpowiedź nie ieft to oczyścić dufzę 
lecz ią gorzey zmazać, nie ieft to prze- 
błagać BOGA, ale go do wickízego 
gnie- 
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gni iewi AP. 6, „nie ieft to pozyfkać 
latke Bofką, ale ielt fl karbić fobie gniew 


Botki, na dzień fpradwiediiwey zemfty, | 


A pmr az taić fie przed Kapłanem na 
fpowiedzi, naywięcey -czyni złą (po- 


wicdz poprawmy lig wtym y tak ia. | 


fno opowiadaymy grzechy nafze przed 
nim, żeby. on poiął fzkaradność ich, a 
my znaleźli w ich wyiawieniu fzcze- 
ście nafze, y nafze zbawienie wieczne. 
Zakończmy to Kazanie afektem 
Aug: S. mowiąc. O moy Panie oko za: 


, 


wdy otwarte na mnie y na rozwiązłości | 


życia mego, niemogę fie utaić przed to» 


bą chyba żebym ciebie chciał oddalić o | 


demnie, ciebie odpędzić, ciebie nie-4 


chcieć mieć przed oczyma.” Slowem | 


tracić wiecznie cicbie Dobro niefkaczo- 
ne. Azatym nie tylko zcbym miał 
chcieć taic grzechy moie, ktoremi fą 
wiadome,ale iefzcze proize cię Panie że: 
byś ie odkrył tym wizyftkim, ktorzy ani 

J , 4 

ich wiedzą ani ich znaią raczey, niż że» 
byś mnie miał fam nieznać, v ukryć fię 

tzed okiem moim w dzień fad GE 
pized okiem moim w dzień fądny, niech 
znam fiebie y niechay daię poznawać 
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fiebie' tak iaíno żebym ciebie poznawał, 
ciebie oglądał y ciebie odziedziczał 
wiecznie, Amen. 
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O pofobach fluchauia pożytecznie fłowa Bofkiegó, 
JOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOgeoe , 

ui ex DEO eft, verba DEI audit: propterea 3 

yos non auditis quia cx DEO non efis Joans 

8-c. ; 
Kto z BOGA ief, fow Bofkich facha, dla tego 

wy nieffuchacie, iż nieieffescie z BOGA. 


Hrześcianie moi: ftrafzne to były po- 
grozki obrocone „niegdyś do Zy- 
dow, ale czyliż one niepadaią cożkol- 
wiek yna nas? albowiem iezeli do nich 
mowił BOG przez ufta fwych Proro- 
kow, iżali do nas niemowil, przez ufta 
Syna {wego daleko: tiprzeymiey y pou- 
faley.' A zatym ieżeli do Zydow przeto 
że gar- 
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£e gardzili ffowem podawanym im z 
ut Prorokow, do nas Chrześcian prze- 
to, -y daleko fłafzniey: że pogardzamy 
flowem podawanym nam przez fame- 
goż Syna Bofkiego; albo raczéy z uit 
tych ktorzy miafto Chryftufta fa Poffa- 
mi lego. [ak mowi S. Pawe? pro Chrifto 
levatioue fungimur.  Obawiaymyż fig tedy 
furowego karania, ilerazy albo odrzuca* 
my fowo Botkie od fiebie, albo nieko- 
rzyftamy zni go, przez zabranie poczu: 
wania fię do względu, y wierności, ja- 
kie fig należą fłowu iego. Y toć ief 
co wy zobaczycie KSK Ka: 
zaniu. Albo raczey, iuż widzieliście to 
że trzeba fłuchać wízyflkim bez wyłą- 
czenia, fłowa Botkiego fol: 285. Poka 
dmyż iefsze, Wiki (pofob tacie go -fiuchać poe 
Żytecznie,  Matetya to ieft ktora między 
innemi, ofobliwiey wyciąga przyłoże: 
nia rozumt y ferca inaczey, zoftawila- 
by nam'niepochybnie, też famj konklu- 
zyią do wni iefienia fobie, ktorą w tey tu 
Ewahseli i wnofi! Chryftus; że ci ktorzy 
nie fłuchaią Rowa iego, albo też gofu- 

1aią bez pełnienia go, niepochodzą z 
BOGA y dyżą Dé. śmierci wieczney, 

Pro- 
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Propterea yos non auditis, quia ex DEO non e- 
fis. Ale nareście Boże dobrotliwy nie- 
dopufzczay tego nigdy ale fpraw o- 
wizem, aby tegoż famego Kazania iako 
flowa twego y oni fluchaé mogli z (wo- 
ią pewnieyfzą zafługa, y ia powiedziec je 
na Twoją wickíza. czeńć y chwałę. 

Jent to fowo Bofkie ktere wam o- 
powiadamy naymilfi moi. Jeft to pad to 
Dar Bofki ktorego wam BOG uzycza nad 
tylu niewiernych y Pogan. Y co wreście 
ofobliwfzy: $zodek do zbawienia y po- 
święcenia was ktoren wam On wręce 
podaie.. Zkad is daley wnofzę trzy na- 
uki ile do (pófobu fluchania go pożyte- 
eżnie. Albowiem ponieważ ieft Darem 
Bofkim mowię tedy zaraz, że trzeba 
ie przyjmęwać, zpełnym wdzięczności 
względem. Ponieważ ieft fłowem Bo- 
fkim, mowię tedy powtore, że trzeba 
mu być przytomnym z»ofzanowanicm 
y fkromnością. Ponieważ wreście icht 
śrzodkiem zbawienia y poświęceniem 
nas, mowię zatynj; że trzeba go chęthie 
fluchaó, zgorącym pragnieniem otrzy- 
mania zniego wfzyftkicgo tego poży- 
tku; ktoren tylko w letcu walzym fpta- 

wić 
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wić może. Y tóć to fj naypotrze- | 
bnicyfze przygotowania a ktore wam | 
krotko iuż poczynam przekładać. Słu 
chaycie mnie. 


PIERWSZA UWAGA. 


Być może Zescie nigdy, tego Daru 
Bofkiego iak należy, nierozważali, kto- 
rego wam BOG udzielił przez Opowia-| 
danie flowa fwego.  Nayptzod tedy ła. | 
{ka ta ict tym kofztownieyfzą że z 
ftrony Pana BOGA, ieft fzczerą datowi- | 
zną iak mowi Apoftoł vobis danatum eff: 
utin Chriftum credatis. Wam darowano ieft | 
abyście wierzyli w Chryftufa y Taiemai-] 
cę życia iego. Ach Chrześcianie! iak- | 
Ze wiele Pańftw znayduie fie. w trzech 
częściach świata, w ktorych BOG nie- 
dopuścił wniiść światłu (woiey Ewan- 
gelii? idk wiele milionow ludzi wPo- 
gańftwie Zyie y nic niewie o nafzych Ta- 
iemnicach? ale iakoż mogą być zba- | 
wieni, kiedy oni ich niewiedzą? dlacze- | 
goż więc dale wam to miłościwie, cze: | 
go odmawia tylu innym? cogo infzego | 
pociąga do tego, ieżeli nieofobliwfza | 


Opa- | 


ba” 
cze: | 
zę: 
ego 
Aza | 
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Opatrzność icgo y takie miłofierdzie ka 
nam, ‘ktorego poizć nie można -cze- 
mu he dopufzcza  zofławać w 
ich $ ślepocie, gdy tym czafem was ca- 
fym światłem, fwoim oświeca? fąż oni 
złośliw(i, aniżeli my? Ale ftawiwfży na- 
przeciwko fobie ich y wafze życie, nie- 
trzebafz przyznać, ze oni wprawdzie f 
Poganami, wrzeczy famey zaś y ieżeli 
matt mowić: co do obyczaiow bardziey 
Chrześcianami, czyli fkromnieyfzemi 
nad famych Chrześcian. Podobno by 
oni lepiey użyli tego. talentu, „gdyby 
go im BOG powierzył kiedy, ale czy- 
liby go mogli zażyć niegodziwiey anis 
żeli my? co ia mowie; byłoby widzieć 
dopiero, iakby wiara w Pogańftwie za- 
fzczepiona pięknie tam rofkwitła, iak- 
by fię Miafta y Pańftwa całe nawraca- 
ły, iakby znaydzikfzych Barbarzyńcow, 
ftawa ali fig prawdziwi naśladowcy Chry- 
ftufa y gorliwfi obrońcy „Ewangelii: 
ztym wizyfikim o Boże moy! twoia 
mądrość naywyzíza, ktotcy głębokość 
nie zgrontowana, wftrzymuie dla nich 
te ofobliwfze łafki, ktore tym czafem 
tak obficie zlewa na mnie. Czemuż z 

iedney 
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iedney flrony taka furowość? czemu 


" 


zd:ugicy. taka dobtoć? iefrto Taicmnie | 


<a o! Boże, o ktorcy nienależy mi wie- 
dzieć, Dofyé mi być powinno natym, 
że dla nich wizyltka ściiłość, a dla mnie 
wizyftka twoia dobroć. że tak wiclé 
Kaznodziciow mów) do mnie; że ty 
podaiefz dim te zbawienne nanki do uft, 
ku oświećcniu mnic y te tak żywą goni- 
wość ku poruízeniü. mnie. Nicchżeć 
będą wieczne dzieki naywyżlzy Boże; 
ktoryé mnie tak udarował y dotąd tą ła 
fką obdarzafz. -A ztąd wnofzę iao Bo» 
że, iako mi fing. twoich ezcić należy, 
ich Kazania nie kiedy zdawały mi fię 
być zgryźliwe.  Wielerazy igrzyfkom 
fobie z nich czynił, a zawizem prawie 
fluchał ich z niedbalftwem y oftatnią o» 
ziembłoscią. Ale o? Boże moy niepo: 
znawalem co-mi za fkarb ci Ewangeli 
czni- robotnicy od ciebie . podawali, 
Lecz teraz poznaję ini, y ponieważ 
poymnię inż fzacunck fłowa twego; 
ktorego oni f} (zafarzami, przeto chcę 
go odtąd, fluchaé ' nie tylko znalezytym 
względem , ale też, zpolzanowaniem 
ktore 
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ktore fie mu należy iako ffowu Bofkie- 
mu. Jeft to te dnigie przygotowanie: 
Y mola 


DRUGA UWAGA. 


Słuchay Jzraelu, mowił BOG po: 
tylerazy do ludu, fluchay audi ffiach a 
dla czcgoz? boć ia mowię ztobą, ia kto- 
ry ieftem Panem. “Ego Dominus. Skora 
fig temu raz mocno uwierzy, iż Kaz 
znodzicie, fą to inftrumetta, tłumacze 
y Pofiowie Pana; że BOG przez nich 
fig obiawia, -przez nich R przyka- 
zania ogłafza, przez nich fwoią wolą o- 
znaymia , tedy fig 2tgd. dwie- rzeczy 
wnofi. Nayprzod że flowa Bofkiego fu- 
chać trzeba z uwagą y to przygotowa- 
nie ściąga fię-do umyfłu, potym iż trze- 
ba mu być przytomnym z wfzeiką fkro- 


, mnoscig y to fie tyczy powierzchowney 


poítaci ciała. Co do uwagi umyflu mo- 

wiąc, kiedy Xiazet a mowią może fie 

więc przypuścić iakie icgo roftargnienie. 

Aczkolwiek fą wielcy Panowie y Kro: 

lowie, niemaią .poftaremu tak byftrega 

©ka, iżby aż do {erca przeniknąć mogli 
y wi- 
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y widzieć! co fie tam dzicie. Ale wafź 
BOG y moy, moi mili fluchacze tegoż 


famego czafu ktorego wam iego flowo | 


przynofiemy, ieft obecny. wafzym umy- 
flom y znadobre myśli wafze Coż On 
tedy ma fobie pomyśleć kiedy widzi 


was tu y owdzię  biąkalących fię mysla. | 
mi, dokąd was tylko upodobanie wie: | 


dzie: kiedy widzi ieden umyf niefpo- 
koyny ktoty y przy fłuchaniu naywa- 


żnieyízych prawd, niechce, fię zebrać | 


w fobie. * Jeden umyfł oziembly; ktory 
wfzyftkiego fucha y tak mowiąc niefłu- 
cha niczego, poymuie dopiero wfzyftko 
y iużci niepoymuie nic, dopiero pamię: 
ta coś, y wnet zapomina wfzyftkiego, 
ieden dobrowolnym (nem zmorzony ú- 
myfł, ktorego zmyfly w czym innym 
fie zatopiły, kiedy tym czafem głos Bo: 
fki obiia fię o ściany Kościoła y wię- 
cey nic. Umyfł wielerazy. proznemi 
jedynie zabawiony myślami, albo wy: 
fiępnemi ` wyobrażeniami ^ zakłocony. 
Pytam fie czyliż BOG niema przyczynę 
na ten czas nfkarzania fig; na nowo, la: 
ko niegdy przez {wego Proroka: Lud | 
ten zgromadza fic do Kościolow moich, | 
flowa 


wafź 
202 
owo | 
my- 
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/idzi 
ysla« | 
wie» | 
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ftawa przedemną, lecz ferce ich daleko 
ich odemnie cor autem eius longe eftarńe Jai: 
29.0. to nie wfzyftko, ich ferce ieft 
przeciwko mnie, y tamże właśnie gdzie: 
by fię nauczyć mieli uczcić mnie, czy- 
nią mi wielerazy naywięklzą obelgę. 
Ale trzeba nadto być przytomnym floz 
wu Bofkiemu z układną fkromnie, po- 
wierzchowną poftacią ciała. Bo przy- 
naymniey moi mili Chrześcianie nie: 
czyńcie iawne zgorízenia z nafzych 
Kazań. Jeżeli BOG cześć Ołtarza fwe- 
go takwyfoko fobie fzacuie, czyiiż © 
cześć fwego fłowa będzie, maicy gor- 
liwy. Czyliż toon z zgromadzeń na- 
fzych chciał poczynić Teatra widowifk, 
na ktorych by fie świat z prożną okaza- 
łością popifywał. Albo żeby Kościo- 
ły naíze były mieyfcami igrzy(k, gdzie- 
by fie bezwftydność. y niefkromnosc 
śmiaio rozposcierafa. Czyliż chciał te- 
go żcbyście fię tu fchodzili na prożne 
y rofkoízne rozmowy, na naradzenia 
fie. o fwoich prywatnych y 'goipodat- 
{kich zatrudnieniach, albo żebyście tu 
wiercić mieli głową albo itroić śmiefzki 

Y nie- 
X. Teodora Kazania Niedojeme- Tom I. 
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nieprzyftoyne, albo czynić witania'y ode 
dawać fobie poklony wzaiemue kjedy» 
$cieie famemu powinni oddawać BO- 


GU. Ach! natym mieyfcu S. mowie na |. 


ktorym Duchowie Blogoflawieni w mil- 
czeniu fig giębokim żachowuią. Czy: 
libyście tak fic (prawowali na Dworach 


Monarchow ziemfkich, poydźwie tam | 
mogę wam mówić, aoraz nauczcje fie 


tam tego względu, ktory fie należy flo» 
wu Bofkiemu. Skoro oni tylko otwo- 
rzą ulta (woie aby o znaymili: o (woich 
- rofkazach, iako wfzyftek lud zaraz tawa 
z uwagą y ufzanowaniem, bieży fie co 


prędziey pełnić ich rofkazy, y ta tak pil- | 


na troikliwość, to fzczere pragnienie 
wykonania w fkutku tych nauk ktore fię 
tu bierze, jeft iuż trzecim przygotowa» 
niem, fłachania pożytecznego fłowa 


Bofkiego. A moi; 


OSTATNIĄ UWAGĄ. 


Mowilem; y ieft to prawda, że to 


iet fłowo poświęcenia y zbawienia, | 


wfzakże nie zbawi nas bez nas. -Jef o- 
ne podług Ewangelii mowiąc iak nafie- 
nie 
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nie- dobre. To może ftokrotny owoć 
przynieść, jeżeli upadnie na dobrą zie- 
mie; ale ieżeli na fkałę niemoże uchwy- 
cić korzenia, a zatym ani fpodziewać 
fig ponim pożytku. Otoż toż famo 
mowiąc o fłowie Bofkim, chcecie uczy» 
nić ie w (obie pożyteczne, fluchaycicz 
go zową pobożną poiętnością, o ktorą 
Salomon temi flowy profi? BOGA. — t 
nun; Domine DEUS, dabis fervo tuo cor docile. 
3. Reg: 3. Przychodźcie na Kazania z 
tak dobrą wolą iako Samuel. Skoro go 
BOG potrzyrazy wołał do (icbie, on 
mu odpowiedział. Loquere Domine, quia 
audit fervus tuus... Ale rozumicież wy to co 
fig ta odpowiedź znaczy?icft to tak wic- 
le, iak gdyby był mowił: Panie otom ia; 
chcę ufłuchać tego co mi. ty rofkażelz 


y owfzem gotow ieftem, rofkazy twoie 


wypełnić y dla tego chcę fic o nich do 
wiedzieć; Loquere Domine quia audit fervus tuus, 
Znalazízy BOG tak wierną dufzę ktora 
go w ten fpofob fzuka, czyni fobie zrad 
pociechę, że może iey dać zakofztować 
wfzyftko moc y ffodkosé łatki (woicy. 
Wnet ią zlewa na nią iako potok nawal- 
ny, ktory więc wfzyftko załewa y zą. 
Ya bieta, 
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b'era, wnet jako defzczyk dpodny, ktos 


ty. wolniatko Ikrapia- y przenika trawę: 
quafi iml er berbam; 48 quafi fille fuper gras 
fiis. Deut: 34. £tąd pochodzą owe 


dziwne fkutki owa Bofkiego, ileraey 


2naydzie przygotowane ku tentu ferca. 


Aie nareście te dziwy bardzo u nas fą 


rzadkie; a niemozemy tylko fobie fa= | 


mym przyznawać wins. A iakby BOG 
nnał.was we wnętrznie porufzyc? ieżeli 
lig wy nienawtacacie ;do niego fercem. 
Jeżeli On: nas nie widzi tu ptzychodzg- 


cych nà Kazania, tylko em żebyście | 
ciekawosc swoig zafpokoili; albo tylko 


dla trawienia czafü, albo dla doświad 
czenia Kaznodziei wymowy, y nmie- 
iętności mowienia, albo że fie boicie 
Oyca, „Matki, Pana, ktorzy mają na was 
baczność y przykazuią wam na Kazaniá 
chodzić. , Dopieroż kiedy was widzi tu 
przychodzących, nie tylko bez iakiego 
przygotowania cale, y owfzem goto 
wych opierać fię tym świętym natchnie< 


nion, ktorebyście ztąd uczuli nafercit. | 


Nie wfpominam «tu. tic, o tyle innych 


wyftepnych cilach to tylko mowię, mo- | 


żemyż fię po tym wfzyftkim dziwować, 
żę flo- 
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że fłowo Bofkie -w nas'nie fkutkuic? co 
mowig. nie trzeba fig temu bynaymnicy 
dziwować, ze ten zkąd inąd wielce przy - 
iemny y ozywiaigcy pokarm, dla nas 
ftaie fię truciznę y że też (ame fowo 
ktore nas miało ufprawiedliwić obraca 
fię dia: nas w potępienie: oAlbowiem, 
tu..to właśnie fluzy: Kaznńodzieiom,+co 
Chtyftus Pan mowił o fobie;:Zé wielom 
wyniidzie- na upadek: y powftanie. Pd- 
fióus gk in ruinam; © in refarre tionem smulto - 
zum Luce żo. -Jeft fowo Bofkie Darem, 
ale maia to. do ficbie dary Bofkie "że: nas 
y owfzem czynią 'winnieyizemi,” ieżeli. 
my przez nie nieftaiemy fic fkromnemi. 
Ale.o! Boże miałżebym dla tego iédynie 
w chodzić tylerazy. natę Poliode: że- 
bym-týmże famym duízom dopomagał 
doch .zgüby, ktoreś ty przez moy u- 
^rZad chciał zbawić» Ach Chrzescianie 
co-za; boleść będzie, gdy. BG G»przy 
fwoim oftatnim-fadzie toż famo owo 
fwoie przeciwko wam ftawi? gdy; nay- 
mnieylze odrobiny: tego chcleba; doby- 
wać ; będzie z ferca wafzego, < ktoreście 
wy. przytłumili w fobie, : odbieraigciim 
moc-wfżelką  y-zatrzymującich fkurki. 

dł Ale 


452 Kazanie 
Ale mowmy bez ogrodkow. Co zà 
wftyd będzie to dla ciebie grzefzniku? co 
za żal y rozpaczanie, gdy BOG rachun- 
ku upominać fię będzie ztyle nauk, 
ktore ci fię dawało a zktorycheś ty nie- 
pożytkował nigdy. Kiedy fędzia rzeczę 
otom ci pokazał drogę ktorą iść mia- 
łeś, ale czyliżeś na nią wit;pil? otom 
ci dawał tę y owę radę, ale czyliżefz fię 
icy chwycił? otom tylerazy piorunował 
przez tylu flug moich przeciwko twym 
wyftępkom y rozwiązłościom, otom 
cię wzywał przez nich potylerizy do 


pokuty, ale nacożeś zażył tego wfzy» | 


ftkiego? czyliż przeto ftafeś fie lepfzym, 


czyliżeś mnie ufłuchał: y owfzem, śmie“ 


iącemy fie ufty fłuchałeś tego wizyfikie- 
go, y hic niemogło zmiękczyć tward- 
fzego aniżeli fkały ferca twego.  Otoż 


teraz przyfzło do tego że gdysty zelżył | 


fłowo moie, one oraz padło. teraz na 
ciebie nie iuż iako flowo, łafki ku twe- 
mu poświęceniu ale jako flowo prze- 
kięctwą ku twemu potępieniu. Ach 
Chrześcianie oto miafto pociechy, to wy 
wprawuiecie nas tylko wftrafzne y nie- 
zwyczayne pomięlzanie. Słowo Bo» 
(kie 
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fkie niewzrufza was, wy fic nic popra- 
wiacie y to (prawnie w nas drzenie y lę 
kanie fig niewiedzac co mamy czynić. 
To albo prze(taniemy Kazaé do was, ale 
biadaz mi iezelibym zamilczal, gdyBOG 
przykazuie mi, oznaymić wam prawo 
fwoie y mogłbym. was przez to zamil- 
czenie zoftawić w takiey ślepocie, z 
ktoreybym (ie nie ufprawiedliwił. To: 
tedy będę coraz daley a oraz gorliwiey 
Kazał, ale o! nayboleśnieyfza myśli, 
tedy taką rzeczą powiękfze wafzą zbro- 
"dnią. Po iednym drugim y dziefiątym 
Kazaniu, tym mniey fig wymowić nic- 
będziecie mogli y iabym tylko zao- 
ftrzył fd dla «was o! zatym profiemy 
odbierzcież nam ten kłopot, uwolniy- 
cie nas Od tey trofkliwości, ftaraycie fię 
moi mili fluchacze o to, iżbyscie nauki 
nafze uczynili fobie pożyteczne. Mo- 
żecie to uczynić, powinniście to uczy- 
nić, y gdy to uczynicie, otrzymacie nad- 

grodę wieczną a ktorey wam ży- 
czę w Jmie Oyca, y Syna, y 
Ducha Świętego Amen. 


KAZA- 
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Powiedzcie corce Syonfkiey: oto Krol twoy idzie 
tobie cichy, 


DE wielkie Taiemnice, zawarte f 
w tey Ewangelii Chrześcianie. Y 
możnaby mowić, że wiazd. Chryffufa 
Pana do Jeruzalem, ieft oraz- Tryumfem 
y męką dla niego: Nayprzod: ieft to 
Tryumf, ale wrzeczy famey, ińż'to po 
przedzaiąca męka: © Z iedney ftrony ieft 
to chwała Krola,* ktory: mabyé^ Koro! 
nowany. . Z drugiey, „fmutne widowi« 
fos ofiary, ktora -w krotce na zabicie 
mabyc oddana: * Takci: nam przepówie. 
dzieli-dway Prorocy. Piefwfzy oznay: 
muiąc nam, iż*Zbawiciel świata, miał 
wiazd (woy odprawić do Jeruzalem;iby 
tam 2íbral korzyści {wey Wiktoryi, 
Drugi 
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Drugi daiąc nam do zrozumienia,że tam 
miat przyjść, iżby fig fwym nieprzy- 
iaciolom wręce oddawfzy, tamże śmierć 
gorzko ponisfl.. Zaifte kiedy ia uwa» 
żam, co fię przy tym taiemnic pełnym 
dniu przytrafia, tedy widzę zaraz, iż 
Chryftus za Syna Dawidowego, za Kro: 
la Zydowfkiego za Mcflyafza pofłanego 
od BOGA uznany zoftaie. Trum lidu 
€ifugcego fie; iawne oświadczecie po- 
wízechney. radości, liścia Palmowe, we- 
fole: okrzyki, wízyftko to okazuicnad- 
zwyczayng radość, y pomaga do wię: 
kízey okazałości tey nowey y niefpo* 
dzianey" Wiktotyi. "Lecz idę ią cokol- 
wiek' dalcy, y biorę na uwagę te na po? 
żor pompę, tedy widzę z drugiey ftro: 
nw, iako ten Wcielony BOG ten Syü 
Dawida,” ten Krol Zydowfki, ten ffo: 
wem Meffyafz, łzy (woie wylewa- nad 
Jerozolimą, opłakuiąc te nayftrafzliwfze 
zaboj two" BOGA Człowieka, ktorego 
fig to Miafto bezbożne ma dopuścić. 
Jaką po tych Kwiatem Palmowym wy 
Ranych ulicach, Chry(tüs nay zalosniey- 
fze poprowadzenie fwoie inż rozważa, y 
bed tak wielką cifńących fie zgraią 
fwo- 
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fwoich | nayokrutnieyfzych prześlado: 
wcow,mordercow,y katow, iuż rozezna- 
wą. Teraz że więć, żebyśmy ztąd od: 
niesli pożyteczną naukę, odpowiedzcie 
mi; iżali Chryftus nie wpodobny Ípo- | 
fob przy zbliżaiących fię Swietach Wiel: 
konocnych, przez Komuniią Świętą 
w chodzi do ferca naízego? ieżeli iefte- | 
émy w ftanie przyiecia go, y mamy do 
tego należyte przygotowanie, tedy be- 
dzie dla niego Komunia Wielkonocna | 
Tryumfem, y tym wípanial/zym, im u: | 
roczysciey Kościoł S. wzywa ńas ku te- 


;/ mu./ Ale ach! niefzczęsliwości jakże 


wielu grzefznikow ( ktorzy fię ftate- 
cznie {wych grzechowych nałogow | 
trzymaią ). dla tego mu iedynie, wiazdu | 
do ferca {wego pozwolą, aby go tym | 
bardziey zelżyli, iako żydzi ukrzyżo: | 
wali, y iego mordercami fię ftali iako | 
y ten narod: niewdzięczny. - Pytam fie | 
taka Komunia, ktora mu miała przy» | 
nieść chwałę nie uczynifz”<te nayfmir | 
tnicyfzą odmiarię, że fig dla tegoż Zba- | 
wiciela obroci wnayboleśniey(zą mękę? | 
Toć ia zechcę wam w dwoch częściach 
tego Kazania przełożyć. Zobaczycie naj: 
pred | 
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przod Tryun.f fezufa Chryftofa w dobrey Komu: 
nii; Zobaczycie diley Meke fezufa Chryfiufa 
odnowioną w niegodney y złey Komunii. Dziś 
mowić będę o picrwizym, żeby was 
przygotować do godnego Komuniko- 
wania. w Wielki Czwartek mowić ze- 
chcę o drugim, żeby was odwieść od 
Komunikowania niegodnie. Obydwie 
te prawdy żeby -fkutecznieyfze wyra- 
żenie uczyniły na fercu nafzym, pro- 
śmy Ducha S. , o potrzebne oświecenie 
przez przemożną przyczynę Nayś: M. 
Panny do ktorey zmowmy 

Zdrowaś Marya, 

Tryumf Chryftufa Pana w Jeruza- 
lem, był to iedną z naypięknieytzych 
okoliczności życia iego, y nayznaczniey: 
fzym dowodem Boftwa iego. Była to 
pompa zwyciężka, ktorą mu ludzie przy: 
gotowali, nie iak innym zwyciężcom; 
iakoby on licznych iakich wodzow y 
nieprzyiaciął fwoich zniofł y trupem po» 
łożył , ale iż wfkrefzywfzy Łazarza, 
Śmierć fame zwyciężył. Była to pom- 
pa ktorą mu włafnyż Oyciec iego fpo- 
rządził, nie dla tego, iżby On fwoię u- 
tarczke y zwycięftwo iuż dopełnił; Lecz 

12 to 


3:8 Kazanie : | 
iz to. byłą inż, poprzedzająca paderodi 


ty potyczki, ktorą Chtyftus przez wyż: 


lanie Ktwie {woiċy y przez fwoy Krzyż 
miał wnet odprawić. Oteż co ja tu 
przydaie, ieft to iż Tryumf Chryftua 
Pana wdufzy pobo?ncy, do ktorcy 
przez Komanią wchodzi, niemniey iek 
Wwipaniały; y miarkuie fobie zaraz, iż 
przed czafy tey czci zwycięftwa z trzech 
ofobliwiey.przyczyn doftępowano. Nay- 
przod dla zdobyczy, powtore, dla wol 
nego opanowania, potizecie dla, oku: 
pienia: Byt: rayprzod Tryumf w yzbaczo- 
ną nadgrodą dla wodzow y zwyciężcow 
za ich ufługi podczas woyny. kusocale:| 
niu ludu lub Pańftwa podięte, Był gó) 
Wiore Tryumf. Oświadczeniem czci Kro: 
lom powinncy, ku wyznaniu ich nay- 
wyżlzcy, władzy. Był narescie Tryumf 
sd wielkim Panom okazaną czcią, kto: | 
ta ich od innych rożniła y okazalizemi| 
czyniła.  Owoż takoz.w chodzi y Chry- 
ftus do.dufzy Talka poswieconcy. -Nay: | 
przod iako życiężca, oto prawo zdoby-| 
czy. Potym iako Krol, oto prawo zupeł: | 
nego Panowania. Potrzecia iako Złapi: 

itl, 


stel, 
to | 


na Niedzielę Kirietnig 359 


roda tiel, oto prawo odkupienia rozbierzmy 


Baj to porządkiem y obiaśniymy poczęści. 
„rzy 

tal $ PIERWSZA UWAGA. 
orey Nayprzod -w chodzi Chryftus do 


y icft dufzy pobozney iako żmwyciężea, {Koro 
^, w niey grzech iako fwego arcy nieprzy- 
zecht iaciela umorzył, a ktory podobno od 
Nay- dawnego czafu w tey dufzy Panował, 
wole broniąc tam przyftępu Zbawicielowi Pa- 
OKU) pu. Otozza pośrzednictwem {wey ła: 
<ZO:| fki, téy wfzechmocney łafki, tey (przez 
COW) "dzielne przezwyciężenić  fkrufzoney y 


cale: pokutuigcey duízy ) wfpómagaiącey fa- 
Tf? ki: raízy On złość grzechową z iey 
Kio-| rnicyfca; pokonał brzydki nałog,: wy- 
Day'| ftcpne fkłonności, zeftarzałą nienawiść, 
umf niena(ycone fakomftwo,y wfzyftką refz- 
kto-| te co mu fie tylko opierała y ofiągnie- 


emi | nia du(zy broniła, ktora przecie iego ieft 
hty-| y iego być ma zawfze. Nieitałoć fie to 
Nay: | | vaite bez przykrych utarczek; bo trze- 
obym | ba było zwiazki erzechow potargać colli- 
pel- | gationes peccati. Trzeba było gwałt uczy- 
awi] nić tyle ulubionym namiętnościom, 
hs | ktore zdawały fig prawie nicprzekonane. 
Rze- 
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Rzetelniey otym mowiąc : grzefznik 
ten, był Bałwochwalcą bałwankow ni- 


kczemnych piękności, trzeba go była. 


rzywieść do porzucenia y pokrufzenią 
yp 


tych Bozkow.  Grzefznik to był, ukry- | 


tą zemftę y nienawić żywiący ku bli. 


źniemu w fwym fercu, trzeba go była, 
na mawiać, iżby fic był z (wym nieprzy= | 


iacielem pogodził, y tego kochał ktos 


rym fic on naybardziey brzydził. Grze- | 


fznik to był nie nafyconym łakomftwem 


goreigcy, ktoremu trzeba było iego (nic. | 


Íprawiedliwie nabyte ) zbiory zrak wy» 
drzeć y tak daleko przyprowadzić: iżby 
wfzedł uwagą wfebie famego, roftrzą- 
inął fumnienie fwoie należycie, odkrył 
wizyfiko fpowiednikowi zupełnie, ia: 
śnie, pokornie, owe mowie fłabości 
Íwoie ktorych (ie zaite wftydził nie» 
mało, a przytym żeby był ufłuchał iego 
tady, przyiął iego rofkazy, yoncż fta- 


ral (ie dopełnić wfkutku. ^A tak dopiee | 


To, należycie ufpolobiony, mogł przy: 


ftąpić do Stołu Pańfkiego, umocnić | 


tamże obietnice poczynione przed Ka- 

planem, y przez przyjęcie Ciała y Krwie 

Íwego Zbawiciela, nowe iwoię ktore z 
nina 
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nim uczynił przymierze —fzczesliwie 
przypieczentować. O! co muna- tey 
owe ftrone wachania fig, co pomię- 
fzania y lękąnia (ic! co gwałtu y opie» 
rania fie! Grzefznik cały fie na to zdu- 
miał, zatrwożył y pomięfzany zoftał. 
Lecz wielki Boże! im twardfza była ta 
ntarczka, tym wfpanialfze ieft iey prze- 
zwyciężenie y dokonanie. Wyniidź o 
Panie z twego S. przybytku, zp Z 
twego Oftárza, wniidź do tey dufzy 
ktora cię czeka y wzywa z upragnies 
niem. -Wízy(tko iuż tam przygotowa* 
no dla ciebie, y twoia łafka wfízyfikie 
ściefzki ku temu iuż urowrała. Tak ieft 
odpowiada BOG pragnący ofiggnienia 
tey duízy, oto przychodzę ad cum venie- 
mw Joan: 14. c... Y tam fobie miefzkanię 
zechce założyć W manfionem apud eum facie- 
mu. Ibid: W iakimkolwiek ftanie być 
mogła ta dufza dotąd; iuż terraz ieft 
w tym flanie w ktorym ia chciałem, iuż 
ona iet moią y ia chcę być icy wcale. 
Świat obłudny wydarł mi ią był, alem ią 
znowu odzyfkał, y chcę ią zachować. 
Niech fie iak chce kufi znowu świat teg 
2wodziciel, jakby ią odemnie odprowa. 
dzii, 
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dzil, z tym wfzyfikim mimo wízyfikich 
jego fil ku temu przyłozonych, zabić: i 
ray mocną ufność pokutuiąca duízo. 
cowjdite, ego vici mundum. Joan: 16. c. AŻ 
do tąd, dopuscifas byfa tego, 'izby.cie u 
żywano ku zelżeniu mnie, Lecz odtąd, 
nie będą cię używać tylko ku moicy 
czci y chwalę, <fkoroś mi poftuzyla do, 
mego Trynmfu. U (tarodawnych pom: 
pa ich w iazdu zwyciężkicgo była to,że 
przy Tryumfalnym wozie zwycężcow, 
prowadzono związanych zwyciężonych, 
lecz ci niewolnicy okryci wftydem, nie: 
dawali fi fłyfzeć iak tylko z wzdycha- 
niem ięczeniem, y opłakiwaniem (wo» 
iey przegrancy. , Tu za$ przeciwnyńt 
fpofobem przy Tryumfię Jezufa Chry» 
ftufa Pana, iako mowi Auguftyn S. Sly: 
chać fame wefołe pienia y pełne radości 
okrzyki. Sub ifto curru, non funt millia plat 
gentium, fed millia gloviastjnm.  Dufza ktora 
tego zwyciężce (wego przyimuie, win- 
Ízuie mu potyfiącrazy fzczęścia, y wy: 
krzyktie przed nim iako ylud Jzracliki 
ale zdalcko gorętfzą y prawdziwfzą got* 
liwością  Hofauna Filio David, Niech be 
dzie cześć y chwala Synowi Dawidowe: 
mu 
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mu, ktory dziś w chodzi do dzicdzi- 
ctwa iwego, a fwoich y moich z tamtąd 
wypędza nieprzyiacioł. Benedi@us qui venit 
in nomine Domini życie y błogofławieńftwo 
BOGU famemu Panu, bo On fam u- 
czcił mnie dziś przytomnością fwoią y 
czyni te fobie przyiemną y miłą pompę 
dla tego, iż mnie do tak fzczesliwey- y 
świętey niewoli y fłużby przyprowadził 
Bdnediltus.  Niechże fie więc uraduie z te- 
go (wego zwycięftwa y ia znim o raz. 
Niech fobie czyni zemną podług upo- 
dobania, nie iedynie tylko iako moy 
zwyciężca, ale nadto iako y Krol moy 


DRUGA UWAGA. 


Jeft to Drugi ten tytuł ktory mu 
pfzyznaie dzifieyfza Ewangelia;a według 
OO. SS. należy fic mu w dwoiaki fpo- 
fob. Jet On Krolem  nafzym iako 
BOG yz Natury, gdyż z fiebie ieft nay- 
pierwfzą y naywyzíza iftota. Jef na- 
fzym Krolem iako Syn Bofki, y BOG 
Wcielony, ktoremu Oyciec lego dał 
wízelkg 'moc y włzdzę tak na Niebie 

Z iako 
X. Teodora Kazania Niedzielne Tom I. 
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iako y na ziemi. -ʻA kiedy tak, tedy rze- 
kniycie Corce Syonfkiey,to iet wierncy 
y $wietobliwie przylpalobioncy dufzy 
dicite Filie Sion; oto Ktol twov: : Ecce Rex 
tuus. Oto on przychodzi do ciebie y dla 
ciebie venit tibi. A co za to Krol ktory 
przychodzi do ciebie? y co za władzą 
iego? Krol to wielki, ktery (am ma nie- 
śmiertelność y: miefzka - w. światłości 
nieprzyftępney: habitat dutem im accefskilem 
rad Tim: 6. Krol ktorego Kroleftwa 
niezawiflo - na ekazałościach | $wiato- 


wych,. na Zolnierzach y woyfkach ale | 


na ubeftwie, pokorze, krzyżach, wzgat» 
dzie godności, bogactw y rolkofzy, y 
na rofkrzewieniu tychże cnor w duzy 
Chrześcianikiey. Krol ktorego władza 


rozciąga fi nie tylko na ciała, ale y na | 


dulzę, ktory tak odmienia umyfły lu: 
dzkie, że z ladzi zakamialych, wynio» 
fłych, lubieznych, uporczywych, wzło» 
ściach- fwoich, czyni bardzo dobrych 
Chrzescian; pokornych czyllych, po- 
flafznych.  Jeżeliż więc Krol nafz przy” 
chodzi do nas w Sakramencie, toć wine 
nismy- mu zupełne poddańftwo ypo- 
flufzeńfiwę, a nie tylko pokorę ferca, 
y teć 
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y teć to pofłulzeńftwo, zwykła mu oka- 
zywać duíza wierna, gdy go przyimuie 
w Komunii. Mamy tego obraz w Sta- 
rozakonnych ludziach, przyjmujących 
Uroczyście Chryftufa Pana, fkoro go 
uyrzeli. zbliżającego fig do Teruzalem, 
natychmiaft niezliczone mnoftwo ludu 
wyfzło przeciwko niemu, inni poprze- 
dzaiąc, inni idąc zi Chryftufem wotali, 
Chwała Synowi Dawidowemu. Inni fzaty fwa- 
ie, ini gałęzie zdrzewa palmowcgo 
obcięte fłali na drodze, ktorą Chryftus 
wieżdzał do Mifta, wfzyftko to czynili 
na oświadczenie (wego poddińftwa ku 
niemu, plurima autem turba firaverunt vefi- 
menta fua in yia Otoż podobnie mowiąc 
duíza, ktora icit wierna, nie kontentu- 
iefię tym tylko, że oczyízcong zofłała 
y zgrzechow ^obmyta, ale też poddaie 
fwemu Pant ktory ig nawiedza, wízy- 
fikie fwoie fify Duchowne. Poddzie mu 
Bayprzod rozum, żądna infza milíza za- 
bawa niebędzie odtąd dla mnie o Boże 
( mowi ona fobie ) iak iedynie pamię- 
tać o tobie, przepadniycie mi prożne 
wyobrażenia światowe, ktoreście. mi 
klucily ufiawicznie głowe, ku BOGU 
Zz ia od- 
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iaodrąd wfzyftkie moie zamyfły kiero: 
wać zechcę, w nim y iedynie w nim 
moy rozum odtąd fpoczywąć będzie: 
poddaie mu powtore ferce, o Boże fercą 
mego ( mowi ona) twoieć iuż to tak 
dlugo rebellizuiące ieft ferce moie, to 
tak twarde y ku tobie niezule ferce, ale 


ktoreś ty zmiękczył teraz, wpoy głę* | 


boko. weń prawo twoie, y przywiąż ie 
na zaw(ze do świętych praw twoich: 


poddaie mu daley fwoią pamięć; Ach! 


Boże co fię kocha, otym fię nie zapo” 

z D H ALI) A 
mina nigdy, a żem ia iuż zaczęła kochać 
cię o moy Panie: Ty więc będziefz od 


tad wpamięci moiey ftateczńie Odro- 


; + AET £l 
bina ta, ktotąć mogę  wyświadczyćj 


będzie to to: . że wiecznie pamiętać bę: 
de ha te dobrodzieyftwo, ktore odbie- 
ram y na ciebie Dobrodzieia mego. od 
ktorego ie odbieram.  poddaiemu nad 


to: wízy(lkie fwoie pragnienia, mnie: | 


mania y wolą Íwoig: y, czegoż więć 
lepfzego pragnąć mogę? iak: ciebie 0 
Boże! albo gdzie mogę co dobrego pra: 
gnąć, iak iedynie w tobie y.dla ciebie. 


Wízyflko .co ty chcefz o moy Boże! | 


tego 
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tego y ia chcę. Co mi zakazuiefz, to 
y ia fobie zakazuie,y zarzucam wízyftko 
Czym ty gatdzifz tym gardzę y ia 
4 co ty fzacniefz, to y mnie jeft fzaco- 
wne. Y tak to dufza ktora fie zupełnie 
oddała y darowała BOGU, nic ona 
więcey czynić niechce, tylko w nim y 
dla niego. Niech fię tylko BOG z 
czym jey oświadczy, iuż ona gotowa 
wfzyftko czynić y wytrzymać, byleby 
fie mu podobać mogła. Już ią na ten 
czas nic nie kofztuie, żadna trudność, 
Żadna praca, żadna ofiara, nic ią od tego 
rie odítra(zy, y niemafz tego ćwiczenia 
modlitwy, umartwienia, cierpliwości, 
zaprzenia, ktoreby niebyła gotową wziąć 
przed fię. Ale właśnie tcż dla tego, 
niemafz tey łafki, ktoraby niebyła ob- 
fypaną z Nieba, fkoro ten iey zwycięż- 
cą BOG, ten iey naywyzízy Pan y 
Krol, wreście Rawi fie iey iako Zbawi- 
ciel. Y od niey przyięty będzie. 


TRZECIA UWAGA. 


Jako Zbawiciel Pan wiazd fwoy 
odprawił do Jeruzalem, iżby tam dzieło 
odku- 


-—— w 


CIENT 
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odkupienia ludzkiego dokonał; tak pe 
dziśdzień daruie. nam fie: w Komunii 
Świętey, iżby. wfzyftek pożytek Krwi 
Íwoicy na nas wylał, v tak obfitego od- 
kupienia owocow udzielił, | Niedofyć 
iet Zbawicielowi Panu na tym,że przed 
fwoim wniiściem do dulzy uprzedził ią 
łalkami fwemi, przez ktore ią pozylkał 
fobie, ale też otwiera icy fkarby (woie 
y życzy fobie , iżby była w tym fłanie, 
odebrania tych darow, y mogla ie obro- 
cić pożytecznie. Chce On ią tak dale- 
ce uwolnić od grzechu, iżby ni pickło 
ze wízyfiko fwoią fila, ni świat z fwoią 
obluda, ni cialo z woią ponętą y lubos 
ścią. niemogły ią więcey w tak fzpetną 
niewolą podbić fobie. Y ku temu udzie- 
la On iey: w tym Sakramencie fwoie fa- 
fki bez mary, y bez wyłączenia. Mię: 
dzy ianemi a rym Nayś: Sakramentem | 
Oitarza, ta ieft. rożnica, iż tamte małą | 
{woi ofobliwfzą dzielność, y taki czy» | 
nią fkntek, ktory onym ieft właściwy, 
ten ieden Sakrament iet źrzodłem» 
wlzyfikich łafk. Y tak właściwy fku- 
tek Chrztu S. ieft zagładzić grzech | 
pierworodny, fkutek Bierzmowania ieft | 

aby | 
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aby nas umocnić w wierze, fkutck Sá. 
kramentu Pokuty icf ten, że nam od- 
pulzcza grzechy naíze uczynkowe. 
Ale własnie jako; ow chleb. Niebiefki 
czyli manna, wfzyftek fmak wfobie za- 
wierała, y-do- kżżdego natury przypadła, 
tak fam ten Nays: Sakrament Ołtarza 
ma te dzielność nieograniczoną, y icft 
tym. nieprzebranym fkarbem, z ktorego 
my bez przeftanku y wedlug wfzyftkich 
potrzeb nafżych czerpać možem. Zkąd 
nauczali Auguftyn y Tomafz Święci: że 
nam BOG naydobrotliwfzy, przez ten 
Sakrament iedeń z naymocnieyfzych 
śrzodkow „podał do zbawienia. Ten 
Sakrament był dla pierwízych Chrze- 
ścian, mocną podporą w ich okrutnych 
prześladowaniach. Biegli oni do tey 
świętości Chryftufa Jezufa, y powracali 
ztamtąd, mowi S. Chryzoftom, rozgo- 
rzali miłością Bofką, ktoraich na wizy- 
ftkie pogrożki, męczarnie y karania fro- 
gie nieuftrafzoneni czyniła. Ten Sa. 
krament był obroną. dla tyle Panien w 
ich. niebefpiecznych utarczkach. Sko- 
to tym chłebem Anielikim zafilone y 
zmocnione zoftały, widzieć było iako 
fig 
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fig naytężfzym natarczywościom m 
Zuie opierały, naywiękfzemi nadzieiami 
gardzilt; y do czci Panieńftwa zatluge y 
chwałę męczeńftwa; przydawaly. Tea 
Sakrament dla tyle Puftelnikow był po- 
ciechą,w środ ichPuftyni y usmierzenjem 
nieiakim przy ich- furowych poftach, że 
y przy naytwardfzych uczynkach poku: 
ty, w znędznionych .y pokraianych cia: 
łach, utrzymywali dufzę fwoię nie zem» 
dlone, a przy tym czuli wewnętrzną y 
Duchowną moc y file ktorą nic niemo- 
gh ofłabić.  Zaifte wielceż to fzczesli: 
we fkutki z przytomności tego zbawia- | 
iącego BOGA, gdy ten wnidzie do ja» | 
kiey dufzy pobożney, y tamże miefzka: | 
nie fobie założyły. Daie On iey po | 
czuć zupełne Namafzczenie fwoiey ła: | 
fki. Niechby fie wfzyfcy nieprzyiacie- | 
le iey zbawienia.na nią fpikneli, zawfze 
poftaremu zdawać fię będzie, iakby fie | 
{tafa żelazem, lub diamentem przeciwko, 
firzaàlom  fwych: nieprzyjacioł. Daie 
On'iev kofztować zupełną: fłodkość | 
fwoiey łafki, a kto może opowiedzieć, | 
co to ieft ta ukryta fłodycz? odktorey 
ona w fktoś przeiętą zoftaie; Co fma: 
kowa- 
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kowania fóbie co fpoczynku,co rozfpależ 
nia,co miłofnego zachwycenia, a ieizcze 
od nayczyftfzey miłości: On do niey 
mowi, a ona mu odpowiada, On iey 
pokazuie iey przefzłe fłabości, a ena fie 
ich wftydzi y wzdycha, On ią oświeca 
aona zaczyna poznawać naywiękfze 
Taiemnice, On ia zapala,a ona podobnie 
płomieniowi wynofi.fie; y wzbiia nicty- 
fiącrazy nadfiebie ku niemu, On ią w 
prowadza w żadumienie fie o fobie,a o- 
na. w nim chce fig wcale y cafa zatopić 
Exultavit fpiritus meus in DEO falitari meo. 
Przy tak gorącey y pobożney Komunii 
znayduie BOG fwoią chwałę y duíza 
fwoie poświęcenie: więc moi mili fiu- 
chacze: za pożytek ztego Kazania, 
niech mi fię godzi tu fpytać? czy uwa- 
Zaciez wy kiedy przyftepuiecie do Stołu 
Pańfkiego, kogo to wy przyimuiecie do 
ferc waízych? iuzem mowił że to Krol 
wafz katolicy idzie do was pod znaka- 
mi chleba ukryty, niewidzicie tam o- 
gromności iego przewyz(zaigcey wfzy- 
ftkie okazałości świata,  niewidzicie 
tam nawet natury jego ludzkiey; ztym 
wízy(tkim ieft on tam ukryty y nie dla 
czego 
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czego tak ukryty. tylko dla zafługi wai 
fzey wiary, dla wzbudzenia waízey mis 
łości? vere tu e$ DEUS abftonditus, -Mowil 
Prorok: mowiłem nadto że to BOG 
"az idzie do was w naturze ludzkicy, 
zwyciężca fłabości wafzych, ktory was 
uwolnił po tylerazy zniewoli.biefa y pie- 
kla, uczynił was przyiaciolmi . (wemig 
a nie tylko. fługami y dziedzicami Nie- 
ba iam uon dicam vos. fervos fed amicos. nare» 
scie mowilem: że to Zbawiciel waíz 
przychodzi do was w Komunii Swigtey 
ktory: dla pożytku. walzego poftanowił 
ten Sakrament, daruje wam. wízyftkie 
ziflugi (woie, y chce żebyście ie fobie 


przyftolowali, przez za żywanie tego | 
pokarmu Anielfkiego.. Ztym wfzyftkim | 
ach wftydzie nafz! iezeli mam. takmo: | 
wić iakże go przyimuiemy tego. tak | 


wielkiego gościa.. Jako, Krola powinni: 
byśmy go przyjmować zgłęboką por 
korą iako wierni poddani, z zupełnym 
poddaniem mu władzy wafzych ducho: 
wnych rozum, fercą, y woli wafzey, 
ale także ieft zreflektuycie fie. trochę, 
nim do tego S. Stołu przyftąpicie, gdzie 
ta pokora y tak potrzebna Jan S. nie 
śmiał 
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śmiał (ię go dotknąć, fądził fie niego- 
dnym rozwiązania nawet rtzemika u 
trzewika iego. S. Piotr powiedział mu, 
wyntidź odemnie Panie, bom ci ta czlowiek grze- 
fw. Amy co? ach Chrzescianic! zd 
wftydźmy fió przynaymniey. Jako BU- 
GA; powinnibysmy go przyimować z 
czyftym fercem, `z niezawiedzonym fir- 
mnieniem, z żywą wiarą y ztńóchą na- 
dzicią bo icżeli BOG niefkończenić 
Święty z nami fic złączyć pragnie, 
przez pożywanie tego Sakramentu o! 
jakże czyfte być: powinno te ferce, kto: 
re famę przyimuie świątobliwo:ć: czv- 
liż niepowinny były być nayczyftize 
wnętrzności Nays: M. Panny, żeby fie 
ftały godnemi nofić BOCA w Cicle 
ludzkim? czyliz niebyły niewinne fu- 
mnienia Apoftołow, gdy Chryftufa na 
wieczerzy Pańfkicy pożywalił coż to 
znaczyło to, gdy Kościoł pierwiaftkowy 
pizykazywał aby Dyakoni do Komuni- 


.'kuigcych ludzi mowili. Swiżte rzecz 
d £ y 


Świętym dawane być powinny, Nie iedhoz to 

znaczyło jak gdyby mowili. Kto fie 

czuic do ciężkiego grzechu, niech nic- 

Przyftępnie do tych, nays? Taiemuic. 
Y coż 
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cóż my rzeczemy nato? ktorzy po 
fpowiedzi,zaraz powracamy fię do złych 
nalogow: ‘ach precz mi zaraz od tey 
nays: uczty grzefznicy, precz lubicżni 
od tego nayczyítízego Ciała, precz 
odftąpcie od tego ftołu innych gorfzą: 
cy zawzięci, gniewliwi, foris canes © ve. 
nefici O impudici (5 homicide, © idolis feryien- 
tes. Apoc: 22. r. Słowem precz bałwo: 
chwalcy ktorzy, w fobie tyfijc bałwa: 
now wyftawuiecie, abyście im cześć 
oddawali, ktorzy swiat y prożności mi- 


Tuiecie: Nareście sako Zbawiciela powinni- | 


byśmy go przyimow:ć z wdzięcznością 
jako wykupieni z wieczney niewoli fu- 
dzy iego, z dziękczynieniem za wizy» 
ftkie łafki, ktore nam wyfłużył przez 
mękę y śmierć (woię; z oświadczeniem 
wierności za wfzyftkie dobrodzicyftwa, 
ktore nam o kazał w tym Sakramencie, 
daruiąc famego fiebie zapokarm dufz 
naízych. Ale tak że, ieft ze wolamy z 
Dawidem ach! y coż oddam Panu za 
wfzyftko co mi uczymił quid retribuam Do- 
mino pro omnibus que retribuit mibi? Pfal: ug. 


On nam daie całego ficbie, powinniśmy | 


tedy y my oddać mu całych fiebie On 
nam 
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nam tu daie fwego Ducha, fwoie życie 
fwoie wfzyftkie dofkonałości, my tedy 
powinniśmy wzaiemnie rządzić fig icgo 
Duchem, żyć iego życiem y nic nie czy- 
nić przeciwko woli Zbawiciela. Więę 
Chrześcianie moi: przynaymnicy pod 
ten czas S, Komunii Wielkonocney ro- 
zmyslaymy pilno otym, że to przyjąć 
mamy  Krola, BOGA, y Zbawiciela ña- 
fzego, rozmyślając / fiaraymy fię o poż 
korę głęboką, o ferce y fumnienie czy- 
fte, o żywą wiarę mocną nadzicią y go: 
rącą miłość. "Takie ufpofobienie, mia- 
wfzy, fprawiemy mu wiazd do ferca 
naízego. nierownie chwalebnieyfzy, ani- 
żeli był ow do Jerozolimy, ba wízy- 
ftkim nam pożyteczny na czas, y na 
fzczęśliwą, wieczność. Przytdźże iuż o 
Krolu nalz, do fere poddanych twoich, 
przyidź o Boże nafz do ftwotzenia twe- 
go, przyidź o Zbawicielu dó tych nie- 
wolnikow, ktorycheś wybawił zniewoll 
biefowfkiey. Tobie cześć; tobie 
chwała niech będzie na wieki 

Amen. 
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KAZANIE 
NA : 
WIELKI .CZWARTEK 
O odnowieniu Męki Chryfiufa Pana w zty 9 
niegodney Komunii, 
ZK EEEE EEE EEK KKK 
T wy iefleście czyfiemi: aie niewfycy. 
Et vos. cjhis: mundi fed- non- omnes. Joan: 13, © 


\Etarzu BOGA żywego y więc fig 
dzis ma ftać iakie "$wietokradztwo 


przy tobie? $wigtynio Chryftuía, przy” | 


bytku miefzkaiącego na ziemi w Sakra- 
mencie BOGA, czemu (ie tak niezam= 
kniefz, żeby cię dla tych ludzi niego* 
dnieprzy ftępuiących, otworzyć niemo- 


żono! Ale. y ty Zbawicielu, ktory znafź | 


dobrze, te nieufzanowania y. zniewagi 
ktore cię tu potkać maia, czemuż do- 
dufzcza(z: Kapłanom, aby cię kładli w 


ufta tych zbytkuiących ludzi, ktoryśco | 
tylko przyiąwfzy cię do'ferca. w Nays: | 


Sakramencie y ledwo co, od Ołtarza do 
domu za(zedl(zy, będąc iefzcze zbro- 


czeni Krwią Twoią okrutne ci tam go* | 


tuią 


godnie. Kiedy o tym mowie;. 6! iakbym 
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tuig wzgardy y obelgi. Wiem że wam 
nie miło fłuchać otym, co ia mowie; 
więc niecnotliwi świętokradzcy pierwey 


"im do Stołu Swiętego przyltapicie, 


ftaücie, otworzcie oczy, przypatrzcie 
fie fzkaradności grzechu wafzego, zo- 
baczcie na co fie podaiecie y wiaką (ie 
przepaść wrzucacie?_Tuć to właśnie 
względem tey nayś: Taiemnicy pona- 
wiacie wy wfzyftkie te obelgi Męki Pa- 
ma Jczufa, tu zażywacie ladaiako: tey 
Krwi uboftwioney ktorą On dla was 
przelał, tu depćecie Ciało te, ktore On 
przyiął dla zbawienia naízegó. Słowem 
iako Tryumf wielki ednofi Chtyftus 
w dulzy gdy go ta godnie przyípofo- 
bioną będąc przyimuie w Nayś: Sakra- 
mencie do fiebie, tak przeciwnym fpo- 
fobem Męka to ieft dla niego, gdy go 
pożywa dufza w ftanie grzechu będąc. 
Ytoć ieft co wy zobaczycie na tera- 
źnieyfzym Kazaniu, albo raczcy in wi- 
dzieliście Tryumf Jezufa Chry(tufa ^ w 
dufzy Komunikuiącey poboznie: Przy: 
patezycie fie dzić Męce Jezufa Chryftu'a w duffy 
obłudnikow ktorzy ważą fie przyimować go nie: 
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zad zcbym tu fame tylko dufze niewine | 
ne wtym zgromadzeniu znalazł. Ale § 
nareście o! lak fię ia obawiam aby ten 
wyrzut Chryftufa Pana uczyniony nie: 
gdyś Apoftolom, niesciągał fig y.do nas 
Chrześcianie iefłeścić czyfiemi ale miewfyfy | 
Ach tyle Komunii a tak mało nawroce- 
nia (ią: a co to ieft to? cożkolwięk bądź 
o. Boże naydobrotliwizy, przyfpofob fer- 
ca naíze do iak naygodnieyfzego przy” 
ięcia ciebie w tym czalie; żebyśmy 
wybrnąwlzy z nieprawości naízych, od: 
ftapiwfzy. rofkofzy, -oderwawzy (ię od 
tylu miłych nalogow, uczyniwfzy po: | 
wízechny rozwod z światem y'grze« 
chem mogli pożywać . Ciała Twoiego 
Nays: y znafzą pewnieyfzą zafługą yz| 
Twoią więkfzą czcią y chwa?3. !| 

Niebez przyczyny OO. SS. gdy| 
mowili albo pifali,o świętokradzkiey Ko: 
munii; przyrownywali iq do męki Chry: | 
ftufowey. Bardzo łatwo to porownanić 
czynić mogli; przeczytawizy iako y my 
w liftach S. Pawła że fig kreyżuie powtornić | 
tego syna Bofkiego y do tego w ciałach n: 
fzych.  Rurfum crmifigentes, in femetipfis Fiel 
lium DE) Hebr: 6. c. Aze ow ktory nie 

godnie | 
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godnie Komunikuie, czyni fię winnym 
Ciała y Krwie Pańfkiey. 
ris 6 sangvinis Domini t. Corint: 


«6.5 Zas 
ifte meka“ to ieft fkryta, y niewidzi fig 


licy oczyma, atoli lübo fię ią mnicy 
poznaie ;- jeft poftaremu prawdziwie 
męką y mogę to mowić: Zcnawet dla 
zachodzących tu okolicznosdi ( ktore 
wam wiict gdkryje ) ieft nie iako bole- 
śnieylzą dla Chryftufa, niż była owa w 
Jerozolimie y na Kalwatyj podieta. 
Ale iakże to? to tamta 

pokaranie, a ta powtórna 
dzie tylu grzefznikóm 
obawiania (ie lakiey k 
zatwardziali poznacie we dwoch czę- 
ściach tego Kazania, y niegodziwosc 
wafzey zbredni ladaiako Konmnikuiąc y 
pokaranie ieyftra(gliwe, Y toč iet coby 
Was w fkroś przerazić powinno. 


PUNKT PIERWSZY. 


Albowiem wyftaw 
zbrodnig przeciwka drugiey, owę ktorą 
Popełnił narod Zydówfki y ktorą wy 
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dorad popelniacie przeciwko Synowi 
Bofkicmu grzefznicy; pytam fie? iako 
y przez co poczęła fie owa krwawa mę- 
ka? oto przez zdradziectw 7o Judafzą. 
Ten lekomysiny Uczeń, I RS. 
zaprzedać go naywyżlzym Kap ofanom, 
żeby fię był ukrył z (woią zbrodnią, 
ftiwił fig między, Apoftofimi na wie: 
czerzą Pańfką, aby był wraz zniemi 
Komunikował. Ale fię z tamtąd wym: 
knawfz P gdy iuż Diabeł wrzucił w fer- 
ce lego aby Jezu(à, wydał, waet oto- 
czony gromadą zbroyney  chalaftry, 
idzie. (zukać go z wielkim rozruchem, 
przy poc chodaiach y latarniac hY zna- 
lażízy w Ogr roycu, zbliza fig ku niemu, 
wita go y calie, y przez fam:ż znaki 
uftanowione na wy: ażenie poízano wą. 


nia y przylatni, wywiera przeciwko | 


niemu, nayokrutniey (zą wzgardę y nay- 
fzkaradniey(zą nienawiść. , To ieft zdra- 
dza go y wydaie w ręce, nieprzyiacioł 
iego. Puda ofcula Filium bominis tralis? Ach! 
zdrądliwy uczniu, y więc ze zdradza(z 
twego Nauczyciela, y zdradzafz go po- 
całowaniem? ale kogoż (ig tycze ten 
tak przefzywaiący w fktos$ wyrzut? zkim 
ze la 


Hm A jj OT ME —— m — 9^ sa 49. 


10w} 
iako 
me- 
alza. 
vfzy 
om, 
Inig, 
wie: 
emi 
ym. 
fer- 
)ta- 
try, 
em, 
„na: 
Mil, 
naki 
wa- 
vko 
lays 
dra- 


ciol | 


ich! 
zaíz 
po- 
ten 
kim 
ia 


na Wielki Czwartek 382 

Że idto mowie y o kim? czyliż nie- 
zwdmi famemi y o was mili ffachacze? 
nigdy Juda(z niepopełnił więklzey bez. 
wítydnosci, y niepokazał wickízey nie- 
wdzięczności iako na ten czas. Ale po- 
rownaycie do nicy grzefznicy wafżą 
bezwftydność y niewdzięczność, ilerazy 
Komuüniküiecie nićgodnie. Poznaiecie 


wy nie mnicy;-anizeli ten niepoczéiwy 


Uczeń, godność wafzego Zbawiciela y 


walzego BOGA. . Y iezcli Chryftus nie 
left wam tak wiadomy iako iemu, to ict: 
zwidzenia iego -cudow, z blafku iego 
cnot, tedy jego cuda, cnoty y wizyftko 
zgoła czym ieft, wiadomo wam z wia- 
ty.— Ale nareście ktoby to fobie mogł 
wyperfwadować, żeby prawowierny, 
dziecie wychowane na łonie Kościoła, 
miał zażywać tak świętego: nazwifką, 
iako y przyftepu famego ktoten ma do 
żywego BOGA, żeby smi? lżyć, Ma- 
ieftat. przy famym nawet Oltarzu, y że. 
by fię tam nieznaydował tylko, dla u- 
czynienia żelżywości Ciafu y Krwi Zba« 
wiciela, ktorego tam przyimuie. Żtym 
wizyftkim to iet co wy czynicie świe- 
tokrądcy. “Ach! moy przyiacielu, mo- 
Aa 2 wil 
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wit Syn Bofki do Judafza widząc go 
Zblizaigcego fię Amice czego (zukafz? 
czego pragniefz ad quid veimfit podobnie 


patrząc na grzefznika u ftołu $. z ftate: | 


czhą poftawą,w pośrzod gminu prawdzi- 
wych wiernych, pełnych gorącości du- 
cha y nabożcńftwa, gdyby mu rzeczono 


iako tam Zbawiciel Judafzowi moy | 


przylacielu po coż przychodzi(z? Amice 
ad quid venit? Czyliżby on mogł powie- 
dzieć -bez zawitydzenia fię, przychodzę 
żebym zadofyć uczynił powinnościom 
wisry moicy, żebym fig z iednoczył 
z Bogiem, moim, żebym przez tę S. 
Komunia fta? fig uczeftnikiem ó wo: 


cow Krzyża Chryftufowego, żebym | 


uczcił pamiątkę iego, y nabrał fif prze- 
cjw nieprzyiaciolom zbawienia. Ale nare 
ście iako by to mogł powiedzieć, kiedy 
wyrzuca mu fameż fumnienie iego, że 
tu niepoco innego przyftępuie tylko 
żeby zdradził y wydał Chryftufa iako y 
Juda(z, a komu? oto nie już Kapłanom 
ale {wym namiętnościom, {wym grze- 
chom ktore chowa wíercu, fwemu 
łakomftwu, rofkofzy, zawziętości, Z 
ktoremi fie nie chce nigdy rozftać fzcze- 
rze. 
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rze. Oy! coż to za złośliwość walzego 
zdradziectwa grzefznicy? y coby trzeba 
mieć za ferce zebyś fię nato odważyć? 
y żeby ten wyrzut można ftrawić Juda 
efculo filium | bominis trads? To niedofyć, 
jako go zdradzacie z Judafzem, tak też 
lżycie goy z nieważacie z Zydami. 
Ci go po ulicach y ziemi uwłoczvli, od 
iednego Trybunału do drugiego U An- 
nafza miáno go za zwodzicicla, u Hcro- 
da za bezrozumnego, u Piłata ftuczo- 
no go wcale. Ty też grzcízniku tegoż 
dnia, ktotegoś go fzukał yz Ołtarza o- 
debrał, gdy ci fig On rie tylko w ufta 
ale y wcielfko oddał, prowadzifz gó z 
fobą precz w śrzod świata ieżeli mem, 
tak mowić, aiefzcze nayprożnicyfzych 
y gorfzących towarzyftw, w nayfpro- 
Snicyfze mieyfca. Y tam to zoítaie On 
Wzgatdzony, zelzony y nafycony obel- 
gami. . Saturabitur opprobriis. Tam fie ic- 
go naukę zarzuca, iego prawa za bezro- 
zumne obwofluie, icgoz (amego prze- 
klina (ic; y On mufi znofić naypełnicy- 
fzc iadu przymowki. Zydzi przenieśli 
nad niego. Barábaíza,y kofztem Chryftu- 
fowcy śmierci, tego wierutnego zło» 
czyńcę 
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czyńcę utrzymali pizy zyciu. "Ty ted 


grzefzniku maiąc wolne obranie, albo 


odłłąpienia grzechu przez S. pokutę | 


albo przez obrzydliwe ś$więtokractwa 
porzucenia BOGA twego, iakżeś wiele: 
razy iuż jako y ten śiepy y zapalczy: 
wy lud nie wołał. Non lunc fed Barrabam, 
Nic odmiany, nic nawrocenia ( mowi. 
Ics.). moy grzech podoba fię mi, ieft mi 
miły y zebym fie przy nim utrzymał, 


gotow ieftem dla tego. właśnie odftąpić | 
wizyftkiego, moiey dufzy, mego zba. | 


wienia mego BOGA. Non bunc fed Barras 


bam. Zydzi ukrzyżowaligo,y na wzgardę, | 


przyodzieli go fzkarłatnym płalzczem | 


miafto berla dali ma trzcinę wręce, y 
tak przed nim padaiąc, naygrawali fię 
zniego y igrafzkę fobie czynili. Ty też 
g'zelzniku, gdy fie do nog iego rzucalz, 
zgiawlzy kolano, gdy odkrywfzy głowę 
upokarafz fie przed nim, y wzywafz go, 


nie, ieftże to igrzyfko y żart z niego. | 


Naieście Z ydzy pizybili go do Krzyża, 
Ty żas ktory go w Sakramencie przyr 
muiefz, nie icítzc(z fam iego Krzyżem? 
nie iefiże nim twoie ferce Rurfum Grucifi- 
gentes fibimet ipfis, Nig niewątpiicie otym 
Chrze: 
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Chrześcianie moi: ferce korć grzecho- 
wi ieft oddane, y od tey śmiertelney za- 
razy zachwycone, ieft zaite Krzyzcm 
dlatego BOGA świąętobliwosci: Anio- 
lowie' fami, te błegofiawione Duchy, 
którzy w momencie ftworzcnia {wego 
byli poświęceni, nie f poflaremu -dofyC 
świętemi. Y choć też nic materyalne- 
go w fobie nie maia, poftarcmu znalazł 
On w nich zmazę.  Jakozkolwiek nay- 
czyft(zą była w oczach iego Nays: Ma- 
rya Panna. Przecież zdumiewa fie nad- 
tym Kościoł, że BOG raczył, ba że fie 
nie wzdrygnął zamknąć fie. w iey fzczu- 
płych wnętrznościach: non borraifti Virgi- 
ñs uterum. Coż to tedy będzie dla niegó, 
duíza odzbrodni w fkroś przcieta y 
zmazana, duíza za ciałem y krwi idąca, 
Düíza w naybrzydfzych fprofnościach 
zanurzona? mogąż ciemności y światłość 
oftaé fie zfobą, albo Belial y Chryftus 
cierpieć fię przy fobie: Krzyż to tedy 
dla tego BOGA cezyftości to ferce, kto- 
re ieft pełne: wfzetecznych wyobiażeń, 
oddane  zmyslnościom ,  niewolnicze 
złych nalógow. Precz zt;d ftomotni 
niewolnicy ciała y Diabła, micycie przy- 
nay- 
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naymniey wzgląd na tea Stof Święty, nie 
dla was on przygotowany. Pokarm ten 
ktorego fię tu póżywa nie ief podległy 
zepiuciu, y przykazuie nam wyraznie 
Duch Nayś: izbyémy £0 pilom niepo- 
rzucali nolite fanttum dare canibus, Math: 7. 
e- Krzyż todla tego BOGA miłości, 
Serce pełne gorzkoschy żołci ku bliźnie« 
mu. Rofkazuie On yowfzem nieprzye 
ftcpowat do Oltarza, opuścić ofiarę, 
fzukać nieprzyjaciela y znim fie poie- 
dnać pierwey, y iczelitego nicmafz, od. 
rzuca On twoią ofiarę. * A iakoz On fam, 
miałby chcieć oddać fię tobie, w tym 
Sakramencie poiednania, ieżeli ty przy- 
ftępuiefz do niego z ukrytą zawzicto- 
ścią w-fercu, jeżeli. nie iefteś iedno 
zbratem, ieżeli niechcefz dać (ie niczym 
ułagodzić: Krzyż to dia tego ubogiego 
BOGA, nauczyciela y wzoru Ewangeli- 
cznego uboftwa, ferce chciwości pełne 
y łakomftwa. Wypędził On Kupcow 

y przekupniow z Kościoła, y nigdy go- 

rętfzey Íwey gorliwości niepokazał, iak 

na ten €zas, uchwyciwfzy bicza, bił nim 

bez wzgladu y. bez rożności, powy- 

wracał ftoły y ftołki bankierzow ia: 

koby 
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koby zapomniawfzy o nayprzyiemniey- 
fzey łagodności fwoiey, a przez to da- 
ič im do zrozumienia że Dom Bofki 
nie ieft to kramem kupczenia, dopieroż 
iafkinią łotroftwa. ^ Ale nie ieftżeś ty 
moy miły fluchaczu,w nayprościeyfzym 
wyrozumicniu mowiąc: tym Domem y 
Kościołem BOGA: gdy ten do świąty- 
ni (woiey a duízy twoiey ofobiście w 
chodzi: a iakim że On tam okiem po- 
gląda na twoie łakomftwo y chciwość 
pieniędzy, y nate przylgnienie do rze- 
czy ziemfkich, a ktore cię przywodzi 
wieletazy do chwytania fię naykrotfzych 
fpofobow zbogacenia fię, mowić chcę 
do zdrądziectwa, ofzukania pokrzy- 
wdzenia y uciemiężenia fierot, wdów, 
y poddanych: Domus mea Domus | Orationis 
vocabitur. Dom moy: mowi On podziś- 
dzień do ciebie przez ufta mole, powi- 
nien być domem modlitwy, domem o- 
czyfzczonym z wfzelakiey niefprawie* 
dliwości, a tyś go uczynił ftekem obrzy- 
diiwości lichwy y lupiezflwa vos autem 
feciftis illam fpeluncam latronum. - "To dobro 
trzeba oddać napowrot, tę fzkodę nad- 
gró- 


490 Kazanie 
grodzić, te fkłądy poznofić. "ferte ifa 
hmc Jnaczcy nie będę mogł miefzkać 
u ciebie, albo ieżelibyś mi gwałt uczy: 
nil przez świętokradzką Komunią, y 


zniewolił koniecznie abym wizedł do | 


ferca twego, y żebym tam (ie przeciw 
woli moiey znaydowal, tedy nie będę 
mogł tam żyć długo, y ty będziefz wi. 
nien smierci moiey Rurfum Grucifgentes fie 
bi met ipfis Filium DEI. Są to krzyże fa- 
me dla Chryftufa Chtzescianie moi: y 
Ze tu wrzeście niepowiem więcey, to 
pewna że cztery (3 nayzwyczaynicyfze 
Zrzodla świętokradzkiey Komunii, albo 


te cztery rodzaie grzechow: to ieft mi- * 


loc. świata, nieczyftość, zawziętość, y 
łakomftwo,toć to odnawia rocznie oko: 
ło Wielkonocy, Mękę Zbawiciela na. 
fzego, iakożkolwiek On.ieft niecier= 
piętliwy teraz, y uwielbiony iu w Nie- 
bie,tak żego zclzywosci dofiąc niemogą, 
Przydaie nawet to 2cta Męka ktorą On 


w tym naychwalebnieyfzym Sakramen: | 


cic Ołtarza ponofi, przez nafze ladaiakie 
lego zażywanie, daleko mu ief bole- 
śnieyfza. niżeli była owa w Jerozoli« 
mię y na Gorze Kalwaryi, a iakże to? 
pofłu: 
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poffachaycie mnie: Zydzi zadali mu ie- 


dynie śmierć Ciała, ale grzefznik niego- 
dnie Komanikuigcy, zabiia go w Du- 
chow ny fpofob wfwoim icrcu, owa 
śmierć zadana od Zydow była od T 
upragniona y On fzukał iey; ale gdy mu 
w $wictokradzkiey dnfzy umierać przy- 
chodzi, to fię dziecie przeciwko iego 
woli. Gdy On ra Kalwaryi Gorze u- 
marł była to śmierć kolztowna w o- 
czach Oyca iego, bo go przez nią Chry- 
flus uwielbił, y ludziom także śmierć 
ta ftała ię pożyteczną, bo była drogim 
okupem y Ceng ich odkupienia. Ale. 
śmierć ta ktorą mn fie przcz niegódną 
Komunię zadate, icft oraz y BOGU zél- 
żywą y grzefznikowi fzkodliwą, ktory 
nawet w famym źŹrzodle łafk zrayduie 
potępienie dla ficbie. -Zydzi ktorzy go 
-ukrzyżówali nie znali go y gdyby go 
byli poznali mowi S Apoftoł, być mo- 
że żeby rece fwote we krwi :cgo nie 
zmazali Ale wy grzefznicy, krzyżuiąe 


igo znacie go bardzo dobrze, wiecie że 


„On iet tym Panem chwały, wafzym 
dobrodziciem, zbawiciclem. A że ten 


Sakrament ktorego zażywacie ładzisko 


Ei ict 
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iet iednym z naywiękfzych dobro. , 


dzieyftw iego. Wreście Żydzi raz go 
tylko ukrzyżowali, wy zaś grzefznicy 
ilerazy nicgodnie pozywacie Cialo Jego 
tylerazy krzyżuiecie go Kurfum crucifigena 
ts fibimet ipfis Ge. Ale czegož ztąd ma. 

` cie fie. fpodziewać: oto tegoż famego 
pokarania ktore potkało y Zydow: a co 
icft moim 


DRUGIM PUNKTEM. 


Zaboyftwo Syna Bofkiego, pocig- 
gneło za tobą dwoiakie przeklęctwo 
fzczegulne względem ]udatza, y po- 
wfzechne ktore Niebo wydało na cały 
narod żydowfki, y na wizyftkich ich po- 
tomkow. Chcieycie to dobrze zwą- 
żyć, bo niemniey y do was fie one Ścią- 
£3 grzelznicy. Odpuścił Chryftus Juda- 
fzowi zbrodnie inne, iako to nie fprawie- 
dliwości iego y kradziefz, ale gdy ten 
niegodny uczen w fwoim grzechu Ko- 
muni? przyiął, ta zelżywość tak mowiąc 
poburzyła wízyftko iegofurowość. Syn 
Bofki potępił go, opuścił y Diabłu od- 
dał O poft buccellam Janis introivit, in eum fa» 

tanas 
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tanas Joan: 13. c. Zydzi ow lud nićwier= 


ny” y. nieftateczny, ściągneli na fiebie ty- 
lerazy gniew vzemítg Bofką, y BOG 
karaf ich za każdym razem, a toli nie- 
opuścił ich wcale. Niekarał On ich ku 
zgubie, lecz żeby był przywiodł ich do 
uznawania fwych powinności, y żeby 
był znowu przyprowadził ich do ficbie. 
Jakoż oni nawracali fię ku niemu, a On 
ich łafkawie napowrot przyimował cam 
occideret cos querebantcum, -Ale co dopcł- 
niło ich złość y zatym w prawiło ich 
w oftatnią zgubę y nędze, było to mor- 
derftwo okrutne, ktorego fię dopuścili, 
na Ofobie Jezufa ChryftuG. W ten czas 
natychmiaft fie ziściło, przepowiedze- ` 
nie Zbawicięla Pana. Jeruzalem zoftało 
oblężone, fpuftofzone, znifzczone: Y 
po tylu wiekach, dotąd iefzcze nie ma 
lud ten'tak od BOGA, iako y ludzi prze; 
klety, na ziemi, ani to Miafta, ani be- 
fpiecznego miefzkania y (chronienia, ale 
na. każdym micyfcu nofi z foba, owe 
ftrafzliwe piętno fwego zaślepienia, za: 
twardzenia, y odrzucenia od BOGA. 
Otoż toż fię przytrafia tym zelżycielom 
tzeczy nayświętizych, ktorzy to ( iak 
L mowi 
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mowi S. Paweł ) przyftępuiąc do Stofu 
Pańtkiego, nie czynią żadney uwagi na 
Ciało y Krew BOGA Człowieka, ktore 
tam pożywaią ox dztudicans Co pus Domini 
1. ad Cor: m. Ta Krew naydrożfza, to 
Nays: y nayzbawienniey(ze Ciało, Ten 
z.licbie ożywiający y pofilaigcy pokarm, 
obraca fię dla nich w smiertclng. truci: 
znę,  Bomowi co raz daley S. Paweł 
kro wftanie grzechu pożywa Ciała 
Chcyftulowego y piie- Krew iego, tem 
piiey pożywą fd dla fiebie indicium fibi 
manducat G bibit o! iakże ftrafzliwe fq te 
flowa naymilfi,moj: drzę cały wyma- 
wiaiąc ie, ato tym bardziey, im żało: 
$niéyfze widziemy ich doświadczenie. 
Jek wielu grzefznikow nić odftgpiwfzy 
grzechu, nieobawialą (ig przyftąpić do 
tey uczty Nayś. A czegoż przez, to 
fzukaią? oto pod zmyslong poftacią u- 
filuią,wypłacić fig publicznym obowigz- 
kom wiary aby raz w Rok, żeby niepo- 
czytano ich wealę za bezbożnych. Za: 
czym .przymicfzawízy fię do gromady 
prawdziwie wiernych, przychodzą tu iz- 
by przykazanie wypełnili na pozor. Ale 
jakże ztąd odchodzą} oto. zaslcpicni 

Zatwar- - 
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zatwardzeni y bardzicy, iefzcze aniżeli 
byli dotąd. | Zatym ftaią fię ile napo- 
tym ludźmi ktorych BOG odrzucił, 
ludźmi bez wiaty,. bez prawa, bez fu- 
mnienia.  Pofłuchaycie, tego przyczy- 
ny; iakobowiem doiyć ieft naiednym 
tylko Heroiczoym uczynku do utwier- 
dzenia y umocnienia nas w cnocie, tak 


„wpewnych okolicznościach, nie trzeba 


więcey tylko iednego pierwízego gwat- 
tu do zatwardzenia nas wzbrodni. Sko- 
ro fię kto raz odważy na ftrawienie tey 
obrzydliwości, ktorą fprawuie święto- 
kradzka Komunia, koto fię zdobędzie 
na te zuchwałość, że przy nieczyftym 
fumaieniu fwoim z niefie przytomność 


Jezufa u fiebie, oiuż taki człowiek ni- 


czemu fię więcey. nieda uftrafzyć, o 
luż na ten czas budowla z fundamentu 
left podkopana,y ieżeli iefzcze fię cokol - 
Wick trzyma, tedy wkrotce cała fic za: 
ttząśnie, obali y wízyftko popufolzy. 
Ach grzefzniku! wiedziałeś bardzo do- 
bize położenie dufzy twoicy, gdyś przy- 
flspowal: do Komunii; przy tym że ci 
fig niegodziło, pokazać fie u tey wie- 
czeczy bez (zaty godowcy czyli niewin: 
ności. 
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nosci. Słyfzałeś potylerazy © tym przy: 
kazaniu Apoftolfkim. - Projet autem feipfum 
bomo. Niech doświadczy każdy famego 
fiebie, y niech fie nikt nieważy pożywać 


z tego chleba, y pić ztego. Kielicha, | 


chyba fie w przod w fadzatwce pokuty 
S. obmywizy, v z Bogiem poiednawfzy, 
Jnaczey ten chleb życią zamieni lie dla 
niego w chleb śmierci, y ten Kielich 
zbawienia - w potępienie. Zalakles (ig 
w początkach na ten wyrok, zrozumia: 


łeś go dobrze, przenikałeś y to, co za: | 


tym wyniknąć miało, zarzucales fobie 
nieftorazy twoią przedfięwziętą zuchwa- 
łość, gdybyś fię na nią miał był kiedy 
zdobyć, flowem przez dość długi czas 
ważyłeś (ię iefzcze między fzkaradno- 


| 
| 


| 


ścią świętokradzkiey. Kc manii, y cięż: | 


kością rozftania fie z tvemi milemi na- 
łogami, ale nareście ten niefzczęśliwy 
dzień twoiey rezolucyi przyfzedł, y-re- 
zofwowaleś fie bezwftydnie, y owizem 
wcale śmiało, z nieufirafzoną Twarzą y 
2 poważnym krokiem poftępuiąc do 
świętości złożoney na Oltamu. Ani 
ogromność tey nayftrafzliwizcy Taie- 
mnicy, ani boiaźń, naylurowfzey kary 
y mąk 


przy« | 
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y mak wiecznych, ani rozum,ani Chrze- 
ściańftwo twoie, zgola nic wcale nie- 
mogłą cię od tego wftrzymać. Y co- 
žes uczynił: otoż ciało uboftwione 
znieważył, Krew BOGA twego noga: 
mi podeptał. Ofiarę te tak czy (t2 y bez 
zmazy Baranka Bożego, ofiirowalcs bie- 
Íowi łakomftwa, biefowi rofkofzy wy- 
niofłości y nayzepfowańfzym pożądli- 
wościom ferca twego. Ach! y cożes 
naylepfzego<uczynii: y coż śię zatym 
ftało: gto nić cię więcey hickofztowała 
: cy na potym trofkli- 


przytłumiwizy w fobie, wizyftkie zgry- 
zoty fumnienia. Dopusciłeś fig $wie- 
tokradztwa iednego | pod:ugim; przywi- 
kłcś do ladaiakiego | zażywania Sakra- 
mentow, yimes ich eey zazywal 
ladaiako, tym bardziey fię nałog w ko- 
rzenił w tobie, a tys zoftał zątwatdzo- 
ny. Jakoż teraz ztcy zatwardziałości 
Wyniidzieíz? ba czytylko . ona nieprzy- - 
wiedzie cię do oftatniey niepoküty, y 
co zatym na potępienie wieczńe. Co 
laru mowię ieft więcey niż prawda, y 
Bb tyto 
X. Teodora Kazania Niedzielne Tom 1. 
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tv to przenikafz dobrze, lecz dla tego 
podobno mało co otym pomyślilz, alę 
niewartże tego ten tak ważny punkt, 
żebyś (ię nad nim coko Iwiek bee 3 
y pi lnie go rozw. a2ah Patrz moy RA 
fluchaczn; fpytay fiebie famego co BO 
GU nato edpowiefz: gdy” teń Ka 
Syna (wego upominać fie będzie od cies | 
bie Sangviuem eius de manu tus requirem Ezech | 
3. Cobyś mu chciał odpowiedzieć gdy | 
do ciebie rzecze, oto krew brata twego, | 
zbawicielą twego Chryfta(a twego, daie 
fig flylzeć przed lydową ftolicą -moig 
y woła o zemitę na ciebie: Ecce vox fan. | 
griuis frratris tui clamat ad me Gene 4. © 
Oa był twoim bratem, atys go zaszora| 
dowal, przyiaf:$ go do ult. y ciel(ka| 
twego izbys go tam był umorzył. Oa] 
ci pokoy przyno(il, a przecie mufial pa: 
trzeć na cię uzbroionego przeciwko nie: 
mu, iak niegdy żołnierzy ktorzy przyfzii 


na poymranie go z patafzami y z kiiami. | 


On cię chciał na karmić fwoim Bofkim 
na.hdem y w'íwoiey Krwi obmyć, w 
tey Krwi ktora rodzi czyfte Panny. On 
€i podawał fwoy Sakrament, iako Zrzo- 
dlo świętości y nieprzebraną łafk fkat- 
bnicę 
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ks bnicę atys tego użył do twoiey bezbo- 
SA: | ności, y uczynifeś (obie z tego zatłonę 
wp pierządów twoich y obłudy. Otoż ia 
wil zrobię ztąd materya fądu dla ciebie. Co 
miły | € zta aterya tadu dla ciebie. C 


po. 24 piorun moi mili fluchacze? y co bę: 


Krwi Jiem mogli uczynić żebyśmy go od 
| cies] fiebie odwrocili? nic a nic. na ten czas. 
Gada Lecz teraz coz uczynicmyt „oto coy 
| 2dg żydzi ktorym S. Piotr zarzucal śmierć 
d Chryftufows ktorego oni ukrzyżowali. 
daia | Wzuufzyli fię oni na te fzkaradeose PY 
moig | taiąc fię go: agi Apoftole, Zawoja 
ju Oni? Aco zaśrzodck y co zaleka:ftwo 
+ Ga czyliż inż wfzyftko ù nas ieh zde- 
RSE) fporowane? ni bracia moi odpowiedział 
cl(ka|] 9 gorliwy fuga Bofki ~ Czyńcie pokutę 
Oal nawroćcie fig a tym Jpofobem grzech waf zagla- 
Tod ilzicie; Petyreimins igitur © convertimint, ut 
cie deleuntur peccata veftra, Aor: 3.c. Na kto- 
zy (sd re flowa, tak daley pifze 9. Auguftyn, 
ami. | wyście wywarli przeciwko temu BOGU 
iiim | Człowiekowi wizyftkie wafze okrucień: 
ne two, On zaś przeciwko wam chcę pe- 
e kazać całe fwoie milofierdzie, przcleli- 
Źrzow | Xie Krew iego w fwoicy zapalczywości 


Gaci użyicież tey Krwi teraz pożytecznie 
par przez wafzą fkmuche. Nicfuraciła ona 
Bb 2 nic 


400 Kazanie | 
nic z (woiey dzielności y fzacunku, lus | 


bo kiedys obficie fpłyneła zkrzyżą, nie: 


ści fkoroście ią przeleli. . Saugrinem fudis 


ER ag A uA rA | 
traćcież tedy y wy nie z wafzey ufno: | 
| 

t 


Jiis favientes bibite. confidentes. Tenci iedy: 
ny śrzodek pozoítaie y wam Chrzesci | 
anie moi, poprawienia rzeczy prze: 
fzłych. Czasten S. zbliża fig y iuze: 
śmy weń wkroczyli. BOG polyła nas 
iako fwych Apoftołow, z oznaymieniem 
wam ‘tey pocicfzney nowiny, iż uwas 
odprawić chce fwoią Wielkanoc. spud] 
te facio  Pafcha. Math 25. c. O! gdybyć 
raż iuż przynaymniey;4 zw[aízcza ten raź 
dzyfieyfzy,. dla niego y dla was, odpra: 
wila fie ta święta Wielkanoc, żeby yj 
On żył wfetcu nafzym, y wyżyć po: 
czeli w nim y przez iego łafkę. Miar 
kuycie Chrześcianie iak wielu grzefzni: 
kow umarło od przefzley Wielkonocy; 


ktorycheście dobrze znali iako y ich ro: | 
związłość. Ktotowie ieżeli nieprzypłacili | 
śmiercią zuchwałości fwoiego, święto” | 


kradztwa? wfzakże iefzcze zaczaíow 
fwoich S. Paweł zafkoczenia śmierci 
niprzypifywał tylko niegodney Ko: 


munii ideo inter pos dormiexć multi 1. ad Com | 


HO 
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1; lus 11. c. Dia tego wiele umiera między 
NIC+| wami, Ze niegódnie pożywacie Ciałą 
fao. Chryftufowego mowił On.Patrzciez że- 
„fade | by y wam nieftało fie co podobnego. Y 
Iedy+| jeżeli was BOG miłościwie aż do tey 


E. Wiclkonocney Komunii dochował, że- 
prze | byście za te nawe dobrodzicyftwo nie 
JUZe*| oddali mu nową wzgardą y zbrodnią. 
a nas | Dla tego przypomniycie tu fobie tę ô- 
niem | bowiązki, ktore na was wkłada to przy- 
uwas | kaznie o Komunii, żebyście Kamuniko- 
Api wali y żebyście godnie Komusikowali. 
ybyć | obowiązki te ścifłe (ą ale oraz nieuchron- 
Ta] "ne, co tu macie czynić, ieftto to że- 
dpra: byście tey Komunii nieopuscili z boia- 
by Y| źni, iżbyście mogli podobno zle Komu- 
^. | nikować. Bo by to bylo chcieć unikać 
iat» | 


grzechu przez grzech. Ale trzeba fię 


: pokoiu y zbawienia, a Chryflus' rzecze 
Gio" | dowas co rzekł przy fwoim wftępie w 
zafów | Dom Zachenfza, hodie falas Domui huie ` 
nierci | falta eff. Dzis zbawienie ftało fie tey du- 


| 
efzni- | Wyrzec grzechu, a przez to poświęcicie 
199) || wafze Komunikowania. Ciało to ktore 
bh ro: | przyimiecie ftanie fig wam zadatkieńń 
tacili 

1 


Ko: | fy, ,wfzyftkie  błogofławieńftwó Nie- 
„COR | bięfkie z ftąpiio na nig. Wfzyftkie iey 
Eu grze- 
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grzechy  iey odpulzczone, a ona fzczęe 
śliwie znowu powrociła do:-zycia falk i 
Y te też życie nowe, ftrzedz ią będzie y| 
zachowywać, aż poki ią niedoprowadzi | 
do wiecznego życia w Niebie Amen. | 


| 


WIELKI PIATEK | 

O śmierci Chryflujowey ktora nas tety y lękać fg | 
fprawiedliwości Bofkiey y umierać grzechom. | 
KKIEKKKKKKKKKKEKKEKKKKKKKKE | 
Fraiicamus vobis defum Chriftum, Crucifixin t | 
Corint: 1. V. 22. | 


Oprwiadamy wam Jezufa Ghryftufa Ukrzyżowa: | 
"eco. 
p żeli kiedy mogliby mieć pozorną 
w przyczynę, zawftydzenia-fię z U- 
rzędu (wego Kaznodzi eie; czyliz nie 
daia dzificyfeego? w ktorym głofić im 
przychodzi, poniżenia BOGA fwego 
wciclonezo, Jego obelgi y boleści fo- 
wem, Meke yśmierć Jego nayzelży* 
wizą; ktorą dziś iawaie opowiadaią) ach! 
y ktoż- 


kat ffe 


m. 


XX 
PRA Xs 


jLoyae, | 
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y ktożby mogł kiedy pomyśleć o tym? 
żeby Meflyafz, czyli wybawiciel maily 
pofłany od BOGA; żeby Swięty nad 
Świętych; miał umierać na Kalwaryi? 
czyli namieyfcu naznaczonym ku karaniu 
winowaycow? y żeby BOG Człowick, 
miał konczyć życie fwoie, smiertclne, 
męką y zelżywością Kry2a? To iednak 
ich, co wam dziś nie bez uczucia, we- 
wnętrznie - żalu wielkiego oglaízamy. 
Y choćbyśmy my nie śmicl; przypomi- 
nać wam rzeczy tak ftrafzney; tedy to 
wam przypomina y zapowiada, taż Ía- 
ma tak okropna poftaó Kościoła tego. 
Te Ołtarze: z ozdob: fwoich zwyczay- 
nych ogołocone, ten umyślny niepo- 
rządek, iakby po puftofzeniu iakim, 
te śpiewania żałofne, y nucenia fobie, 
fmutne obrządki, raz tylko w Roku 
zażywane. Wfzyftko mowię, przypo- 
mina wam dzień, ze wfzyfikich nay- 
fmutnieyfzy; czyli zafebng Rocznicę 
oktopney śmierci Chryftufowcy. Y 
jakże, ludzie nędzni y grzefzni, toż 
Chryftus za nas umarł: a umarł zawie- 
fzony na Krzyżu? a umarł za bezbozne, 
y gdyśmy iefzcze grzefznikami byli? tak 
ief 
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ieft. umarł, na te flowa ach!... zdus | 
micwaycie fie niebiofa, y wflydzcie fie, | 


żeby teraz fonce waíze świecić miało, 


gdy wieczne fłońce zaćmioneieft. Gb: | 
łupefcite celi fuper hot, 49 porta eius defolamis 
4 2 


nt EPO Jerem:-z. «©, Wzdrygay 


fig zicmo, y na fztuki fig rofpaday, bo | 


ten wifi pr2yb ty na Krzyżu, ktorego fig | 
mocą, ciężar twoy utrzyinuie. Tar: | 


gay (i; zafłono Kościelna bo fie Ciało 


tego targa, który taieminice w twoich | 


przybytkach ukryte, nagością fwoią od- 


yr Wy kamienie y fkaly zibickczay- | 


ie fię na żałość, gdy ludzkie ferca ka- 
mienieją. Wy groby otworzcie fie, aby 
zwas iędziowie wylzli, ktor 'zyby takie 
żywych okrucieńftwo potępili. ^ Wftań 
nakoniec Pawle Swięty, idź pocalym 
świeśięj y wołay: kto nie kocha fezufa Chry- 


fiufa utrzyżowanego, miech będzie przeklętyma | 


Si quis non amat, Dominum noftrum Tefum Chris 
fium, fit anathema, maran atha, - Albo raczey; 
ach! y możecież  Chrześcidnie moi pa: 
trzyć dzis nite fmutne widowifko, y 
przypominać fobie, to okrutne zamor- 
Gowenie Zbawiciela walzego, Pana y 
Dobrodzicia wać zego, a nie zalm ucać 


fię 


zdu» 
efie 
ialo, 

Cb. 
Jamis 
ygay 
y, bo 
o fig 
"Tar. 
Cialo 


/oich | 
9 od- 


czay- 
i ka- 
, aby 
takie 
Y ftań 
ałym 
Chry- 
etym. 
Chris 
czey; 
i pa: 
o, y 
mor- 
Da y 
ücaé 
ic 
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| 
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fie nato? anie wylewać zy obfite: o! 


wftydzie nafz wielki, 
ril, Amoiowie pokoi 


to kiedy On umie” 
u gorzko płakali, 


a przecie nieza nich unfari, ale za nas; 
a my fzy malze, iak wody wfkale, głę- 
boko zamknięte chowamy, y trzebaby 
latki Moyżefzowey na ich wyprowa- 
To kiedy smierć- Chryftulową 

rofpamiętywa Kościoł S. cały fię po» 
grąża w famych Zalach, wgorących mo- 
dlitwach, wofaniach y narzekaniach; a 


dzenie? 


my na tyle 


wrzafkliwych głolow, 


gorliwych pobudek; y 
ni iedną łezką 
zoczu wyciśnioną, żalu y {mutku na- ; 


fzego, w tym dniu picoświadczemy, a- 
ni fie; na fercu niewzrufzemyż ©! iak fie 
ia lękam, aby to nie było znakiem od- 
rzucenia nafzego, y żeby owe pogrożki 
niegdy czynione ludowi Jzraclfkiemu, 


pa was fie: niefpełniły : Dufa ktoraby fig 


viezafniuciła dnia przebłagania będzie wyrzmo- 


ra, ( mowi BOG ) y zginie zpomiędzy ludu 
qua afflicta now fuerit 


feo. 


Omnis anima, 


dze hac` peribit de populis fuis. Levit: 23. 29. 
Dzień ten przeblagania ( 
Bofkicy, icit to dzień daificy(zy, ktorego 


orawiedliwosci 


Chry- 


1 
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£bryfius-oczyfza we Krwi fwoiey grzechy Świata, 
«ago y náfe.  Pacificans per Sangvinem Crus 
cis. 1. Colof; 20. A zatym dzień to ieft, | 
ktorego chciał Kościoł. S. aby -wierni | 
jego wzieli przed fig myśli bolefne, | 
czuli na fercu faiütek, flawali fie wzru: 
fzonemi bolesciami, męką y śmiercią! 
Chryftufową. "A nadewfzyftko żeby na: | 
polili fobie głowę, temi wielkiemi pras | 
wdami, ktore ta naybolesoieyfza. Taie- | 
muica, w fobie zawiera. Zeby pojeli | 
to dobrze, iak BOG brzydzi (ie mocno. 
grzechem, ponieważ na iego zwifzcze: 
hie, fwemu wlafnemu Synowi nieprze: | 
puścił. Zeby poznali to dobrze, iak! 
BOG świat ten grzefzny ukochał, pó! 
nieważ dla iego zbawienia ofiarował te- | 
goż Syna fwego, ktory iedynym ieft 
widokiem, wfzyftkiego upodobania ie« | 
go. Y co wrescie, żeby poięli to do- | 
brze, czyli ren wymiar fprawiedliwosci, | 
ktory czeka każdego grzefznika, boć ie" 
żeli BOG, taką pokazał futowość -nad 
Synem fwoim, fame tylko poftać grze 
fznika w nim widząć; ach! y czegoż 
my czekać mamy, rzeczą famą grze: 
Íznicy? y na tym fundamencie czynię ia, | 

dalízy 


| 
| 


ETT | 


"n Cris | 
o ieft, 
wierni 
lefne, 
wZTU: | 


iercią 


vosci 
oć ie« 
; nad 
grzes 
zegoż 
grze- 
jq ia, 
(zy 


E 
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dafzy podział Kazania moiego, ktory 
jet taki, chcieycie mnie pofluchac; 
Przypomira dziś Koścoł S. Jezufa Chryfiufa — 
cierpiącego y umierającego zagrzechy ludzkie, oti 
«o wzbudzić powinno wfykicb grzefntkow, aby 
fie flufnie ulgkli: ścifiey  fprawiedliwości -Bofkic) 
dla fiebe. Y co też będzie pierwfzą: 
Przypomina dai Kościoł S. Jezuja Chryftufa tuż 
umarłego, y ułożonego w grobie, oto «o przy? 
wieść puwinno wfyfikich Glrześcian, aby umiee 
sali groechom, y tak pogrzebieni w Chryftuffe 
ukryte Życie prowadzili dla BOGA. - Y co też 
będzie drugą Częścią Kazania. * Krzyżu 
Swięty, Krzyżu Chtyftufow, 'zawize 
czci godny dziś iednak ku ofobliwfze- 
mu pofzanowaniu wyftawiony, Tobie 
f ia kłaniam -z tym ludem wiernym; 
ciebie pozdrawiam z Kościołem Swie- 
tym. O Crux ave fhes unica,  Wytay o! iedyna 
dziś ucieczko nafa Ciebie profzę fercem 
fkru(zonym, wyiednay mi błogofławicń- 
ftwo tego, ktory na tobie wifia? Nau- 
€zyciel moy Chtyftus. 


CZĘŚĆ PIERWSZA. 


Smutne a oraz okropne Zbawiciclą: 
moic- . 
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moiego. zamordowanie, długiego plas 
kania, a krotkiey: mowy potrzebule, 
Y dlatego niemysle ia tu udawać, fzcze- 
gulnieyfze Męki Pańfkiey Taiemnices 


to na Zydow, to na Katow, to na Juda- | 


fza, to na Heroda, to na Piłata oburza- 


ichige flowy. Prawda że ci wízyícy | 


fpiknelilię, na śmierć Chryftufową: Ju: 
dalz: z chciwości! pięniędzy, żydzi z 
nienawiści. ku niemu, Areykapłani y Pi- 
śmienni z boiaźni útraty, fwoiey po: 


wagi y wziętości u Pofpolftwa, Piłat. 


na koniec dla względu: na łafkę Oefara 
fka. Wfzakże trzeba wiedzieć, że da: 


remnie by, iego nieprzyjaciele żydzi, | 


gorowali fię byli na iego potępienie, | 


gdyby od BOGA, y. głofem famego | 


BOGA, niebył wyfzedł wyrok. Y 
niech wam bynaymnicy nieczyni to 
witrętu, że BOG a ieízcze Oyciec, tå- 


kj pokazał oftrość nad Synem. Bo | 
gdy wnet zobaczycie że to uczynił, na | 


pokazanie fprawiedliwości (woiey, y na 
uczynienie iey wiadomey całemu świa: 
tu; niebędzie to tylko, z wielkim ule- 


knieniem fie moim y wafzym. Nay- | 
pizodtedy trzeba wiedzieć, żeidż to | 


od ftwo. 


— 
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ód tworzenia świata; iak tylko człowiek 
grzefzny, śmiał powfiać przeciwka 
BOGU fwemu, y zgwałcić przykaza- - 
nie iegó (atenbył Adam grzefzący ) 
fprawiedliwość Bofka czekała ofiary ta- 
kiey, ktoraby fpofobną była zadofyć u- 
czynić, za obrazę zelZonego Maieftatu. 
Bylyé w prawdzie potym niefzczęśli= 
wym upadku, rożne ofiary, ( ktore lu- 
dzie wierni oddawali BOGU, na uzna- 
nie y uczczenie przez nie haywyz(zey 
iego władzy ) ale takowe ofiary były 
albo owoce ziemi, albo krew bydlat 
płynąca około Oltatzow, aczaíem y 


wycięcie całych narodow, ktore BOG 


fam przykazywał, na utrzymanie ludzi 
w duchu poddańftwa powinnego fobie. 
Ale narescie coż to było wfzyftko to, 
do godności tego Pana? ktoremu trzebą 


było nadgrodzić honor, y cześć zelzo- 


ną: choćbyśmy mv, byli, y wfzyfcy 
fię wynifzczyli, 'coz by to~ było do do- 
fyćuczynienia BOGU? przed, ktorym 
wfzyftkie Cedry Libanfkie, iako y wfzy- 
ftkie zwierzęta, na ieden ftos złożone, 
y wízyfcy Mędrcowie, fędziowie y Pa- 
howie świata, fą niby proch icden, iak 
M mo- 
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Mowi Jzaiafz? omnes gentes quaft non fef 
fe funt coram eo, fiai 40. i7. Gersfatoreg 
quafi non fint; iudices terre "yelut inane. Yoids 
v. 24... A chocby fię też y Anio! owie, 
Herubini y Serafinowie przyczynili byli 
za nami, czylibyfie y przez to ftała 
BOGU zadofyć: wfzak aczkolwiek fg 
naygodnicyfi, poftaremu f} ftworze- 
niem, ktore to niefkączenie nizíze ief 
odíwego Stwoizyciela: a tu tym cza: 
fem: do pizebłagania, trzeba było ro- 
wnego.. Y toto icít co Syn Botki bie- 
rze na (iebie,y-co wypełnia na Kalwaryi 
Gotze. Bo profzę zaraz, Coż to tam 
za ofiara oddana ict BOGU: na Oftas 
tzu Krzyża? oto ieft to Syn, rowny Oy- 
cu fwemu.' Jet to BOG, ktory fig u- 
piza przed Bogiem. - Ktory czym ieft, 
pokrywa pod obcą poftacią, czyli natu= 
rg ludzką. Ktory Ciafem ludzkim ti: 
fpofobił fie do tego, aby mogi być po: 
flufznym cierpi y umierać, podlegać 
prawom Oyga iwego: y fam, mu zado* 
fyć uczynić, zawfzyftkie grzechy ludz- 
kie, Mowię ludzkie; bo akié to dlug 
poddawał go. tey nieprzebłaganey {praa 
wicdliwosci, tego to baranka bez zma 
zy? 
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zy! fakiegoz to On grzechu mogł być 
kiedy winnym? y coż On kiedy złego 
popełnił, coby na niego (prowadzić 
miało gniew Niebiefki: coby go wyda» 
ło na saką zelżywość, y na śmierć tak 
okrutną? wfząk y owfzem, On przy- 
fzedl(zy na ziemię pofłany od BOGA, 
na wykonanie Taiemnie Zakonu iegó, 
na obiawienie ich Żydom, a przez nich 
oftatkowi świata; uczynił tych Taiemnie 


prawdę godną wiary u wízyfikich rozu- 


mow: ato przez ową oczywiftość {Wych 
cudow, y przez ow blafk {wych cnor. 


Wizak fypał y łatki (woie wlzędzie, y 


czynił dobrze gdzie tylko przechodził, 
y uzdrawiał chorych, ktorzy (ie ku nie 
mu miel? Tak jet Chrześcianie moi: 
ale owi Zydzi oświeceni odniego, owi 
niewolnicy u wolnieni od niego, ow lud 
niewdzięczny żle zażył iego dobto- 
dzieyftw, iego falki, iego cudow. Y 
oni y ich-Oycowie, y świat cały. Od 
pierwízego grzefznika, to ieft od pier- 
Wízego człowieka, zo(tawali wfzyfcy 
zawikłani w niełalee BOGA. Jednakże 
Ten Wfzechmogący BOG, OQyciec 
Swiata, y wfzyftkich gczefznikow, X. 
Chry- 
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Chryftufa; między wizyftkiemi fynami 
fwemi,  famego tylko wiernego y nie- | 
winn:go obrał, na zgładzenie grzechow; | 
wízyitxich innych mepotluznvch... Co | 
zas! Boże Wízechmocay, wízak twoi | 
Aniotowie, twoi Prorocy, potylerazy 
dali swiadectwo twoicy fprawiedliwo: | 
$ci; potylerszy woła! prawiediiwyś ty ief | 
Pane, y prawiedliwe f4 fady two. Jak że | 
tà fprawiedliwosc będziefa iedynie dla | 
ludzi? zapomniała że ona. o Synu two* 
im? wfzak Chryftus, za cel prac fworch | 
nie miał, tylko chwałę Jmienia twego? | 
tylko fprawienie tego, żeby to Jmie by* 
ło poznane , fzanowane y wiclbione 
wfzędzie” wfzak przez lat jo y "zy, 
wlzyftkie zamyfły poftępki y fprawy| 
Odkupiciela nalzego, do tego zmierza: | 
ły iedynie? tak iet zinierzały; ale Por] 
ganie y bezbożni- bluźnili, to: naygo"| 
dnieyfze pofzanowania Jmie; ale Aaron 
wyftawił złotego cielca, ku odbieraniu | 
pokłonow od ludzi. Ale: Achab, Bo: | 
fkie* pofzanowanie oddawał Baalowi: 
Ale Achaz y Manafles, dzieci fwoie po* 

abiiałi na ofiary Bogom falfzywym | 
y powyftawiali im  Oftarze. Wfzak 

Chry- 
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Chryftus utrzymywał chwałę Ko- 


$cioła Bofkiego, y biczem wyganiał 


t niego kupczących? tak iet wyganiał, 
ale Nabuchodonozor wybrał z niego. 
święte naczynia, y poobalał mury iego. 
Ale Heliodorus kufi? fie; o zabranie z 
niego fkarbow. — Wfzak Chryftus, fama 
tylko miłosć, łagodność y zgodę po- 
między ludźmi przepowiadał” tak. ieft 
przepowiadał: ale ludzie między fobą 
gryżli fię od początku świata, {rownie 
jako y teraz. Kaim zabił Abla, bracia 


Jozefowi, zaprzedali go Izmaeiitom, 


Atala wfzyftkie dzieci fyna fwoicgo 
wyciąć kazała. — Wfzak Chryftus wfzę- 
dzie lawne dawał przykłady cnot wfze- 
lakich? tak ieft dawał, ale Sodoma y Go- 
morcha, dały fie fłyfzeć aż w Niebie, 
przez fwoie głośne całemu światu bie- 
Wítydy y nierzady. "Zlosliwy Bogacz 
y Judafz, przez fwoią chciwość, Herod 
y Antyoch przez. fwoie okrucieńftwa. 
Naoflatek, wfzak Chryftus ieft niewin- 
ny niemogł tedy bynaymniey, y przez 
nic takiego zarabiać fobie, na tak futo- 
we y zelżywe z nim obchodzenie fie? 
Eccc tak ' 
4. Teodora Kazania Niedzielne Tom I. 
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mak ie: Pan Jezus iet niewiony, ale 
caly świat ieft winny, a że On ieft nic- 
winny, y fam tylko niewiany, dla tega 
też ie obiożony, ciężarem brzydkości 


wfzyftkich wiekow; y wlzyftkich na- | 


rodow. Co mowię ieft obłożany: Oy- 
ciec ci to iego, BOG ci to ten na niego 
ciężar zwala, kładzie nieprawość wizy: 
ftkich nas.  Pofuit Dominus;in eo iniquitas 
tem, omnium, ferum. Jai: 53. 6. Y dale 
ma śmierć za nas kofztować, we wiel | 
kicy icy garzkości, czyli bez naymnicy: 
fzego nad nim porufzenia y litości. U | 
pro omnubus gajłaret mortem, 2, Hebr: g. 
Rzecz prawdziwa, że-ten pofłufzny Syn, 
przyftaię niedopiero na wołą Oyca (wes) 
go, y ofiaruie fis dobrowolnie, na icy | 
wykonanie iakożkolwiek ieft furowa.| 
Ale czyliż ta powolność Synowika, 


niepowinnaby zmiękczyć ferca Oyco* | 


Wíkiego? ach! iako inaczey, y iak czę: 
fto nidobć hodzi (ig BOG z nami. Kon: 
tent że nas uyrzy czafem fchbylaiących 


głowy przed fob} w Kościele, y. 
iużci przebacza ułomności nafzcy, y | 


niefpufzcza plagi. . Widzi On Jzaaka na | 
folie, y Abraama gotowego zadać mu 
raa 


| 
| 
| 
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raz śmiertelny, y iuzei na tym przeftaie. 
Gotowość (erca ich ieft mu zamiaft o- 
fiay.  Dlafamego tylko Syna (wego, 
dla fantego Pana Jezufa, iett On bez 
lagodnosci, bez względu, bez polito- 


„wania, fłowem chce On żeby ofiara 


była dokonaną, żeby Chcyftus przela- 
wfzy Krew (woią, przez - nią zupełnie 
zagładził obrazę wyrządzoną BOGU: 
A tu czemuż niemogę wany uczynić 
iak nayżyw(ze, wyobrażenie rzeczy tak 
pem iak fię dziala? jako ten nay- 
diozízy nafz Zbawiciel, na Gorze Kal: 
wairyilkicy. ftawa? wfzakże czego ozdo- 
bić nie będę mogł ffowy, to wafzym 


"politowaniem dokład daycie. Bop os 


zaraz, acht y możecicż na to być nic- 
czułemi: Patrzcie pompa tego prowa- 
dzenia iak okrutna! obciążają idącego 

na ofiarę Chryftufa, narzędziem icgo 
śmierci ` Niewinny Jezus rownie iako 
y fprawiedliwy Jzaak, niefie na fobie ` 
drzewo, ktoreby ku całopalenin fluzylo. 
Wyprowadzaią go za Miąfto iak nie- 
gdyś, ową niefzczęśliwą ofiarę zbydię- 
cia, na ktore kładziono wfzyftkie nie» 
prawości ( całego ludu) na ich zgła- 
Cc z dzc- 
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dzenie, a Ktore potym bydlę wyrzuca: 
ną za oboz na fpalenie go.  Każą Panu 
]:zufowi wftzpić na Kalwarsyq, y ten to | 
ich plac oftatni, na ktorym wyftawio: 
ny, na widok całemu swiatu, ma być | 
zabity y ofiarowany zà grzechy iego. 
Tam ci to czeka na hicgo fprawiedli= | 
wość, Boika, kiorey miał za nas zado’ | 
fyć uczynić. Bo pozwolcie mi, abym | 
wam otworzył mysl moią, ktora nie: | 
mulcy was niżel. mnie w ikroś przera: | 
zić, y świetym poftrachem napełnić 
powinna. Kiedy Pan BOG wypędzał | 
z Rora pierwízego człowieka, dał fię | 
widzieć Anioł Paniki mieczem uzbra: | 


jony, ktory «zamknął mu na zawíze| 
weyscie, do tego pełńego rofkofży o- | 
grodu. Ald tu na tego Pośrzednika Bo: | 
fkiego, ktory ftal fię rękoymą za grze- | 
chy nalże, y ktory miał. ie wfzyfikie | 
zgładzić włalną Krwią. fwoią; Tu mo: | 
wię, naywyżfza Pana y Stworcy nalze | 
go fprawiedliwość, z ftępuie fama 2| 
Nieba. Ona to ieft ( uwazaycie to pił- | 
no) ktora chce tego aby, Jezufa Obry- 
ftua, z wleczoną z fzat iego, to ieft: 
żeby odnowiono wiednym momencie, | 


wízy- 
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wfzyftkie Rany y boleści ciała iego, pe- 


kraianego niedawno co chifoftaniem prz 
o 


|. pręgierzu. ` Rofkrwawiaia go tedy nd 


rowo, a dla czegoż? albowiem On miał 
zadofyć uczynić w Ciele iwoim. za 
wizyftkie zbrodnie ciała nafzego, mo- 
wić chcę: za tyle bez wftydnych uczyn- 
kow y krokow. Ta Bofka fprawiedli- 
wość chce tego, aby Chtyftus Jezus 
był poflufznym, iednym naywieruthiey= 
fzym katom, żeby niefprzeciwialąc fig 
im y na moment, był od, nich wło- 
czonym targanym y wyciągnionym na 
Krzyżu. | Ato czemu? oto żeby prze% 
to nadgrodził owe niefzczęśliwe niepoż 


= fluízefiftwo pierwfzych Rodzicow, y 


przy tym tyle włafnego nafzego nies ` 
podlegania prawom Bofkim y icgo woli 
nayś: wyciągaią go tedy na Krzyżu, 
przybiiaig go do niego frogiemi gwoz- 
dziami, y z wielkim zgiełkiem, czyli 
między fzalonym wołaniem Krzyż po- 
dnofzg. Oto tedy Zbawiciel świata wie 
dowifkiem- nie iuż Jerozolymie, ale ca» 
lemu Niebusy ziemi, bo Nicbo y zie 
mia, byly świadkami wftydu y nagości 
iego, chańby y boleści igo.  Zelazemą 
prze: 
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przebite ręce y nogi wifiały,. . . ktore 
fis iaż w źrzowła. Krwie zamieniły; o« 
czyjego dwa ówiarła żywe. iuż zgalły, 
uftacaie z finiały, Twarz nays: zbita, y 
cała Krwią zalana wiedzieć fie dawała, 
Loao pofzarpane , y zewfząd licznemi 
ranami-okryre, fłowem: w całym Cie: 
le nayś: niebyło iuz cząftki bez rany, 
a przecie, nienatyciło (ię: onym: zawie: 
fzeniem, y wízy(tkirmi temi boleścia+ 
mi, okrucieńitwo, y żalidiość żydo* 
wfka; trzeba im było przebić iefzcze, 
oftrym żelazem nayś: bok iego!' Co ia 
mowię żaiadłość żydowika: fprawa to 
jek fprawiedl wości Bofkiey, ona tego 
chciała, aby przez te otwarcie włocznią 
boku Chryftatowego, ftafo/fig jey zaś 


dolyć, żawizyftkie taiemne zemfty y | 


nienawiści nafze. Coż tu teraz mam | 


przypominać, w füchym pragnieniu ie- 
go, macofzyńfki napoy; żojć y ocet 
ktorym go poiono? -iednakze chcjąła 
teso, wyciągniętą nad nim Ręka Botka; 


żeby przez to zadofyć fi iey ftało, za | 


tyle firafznych zbytkow «wiedzy yna: 
poiu, ktore. tak wielu światowych, [us 


dzi popełniać zwykło; dogadzaiąc zmyź , 


sinos 
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fInosci'y appetitowi fwemu. Co mam 
w fpominać nieffawne towarzyftwo, ia- 
wne łotroftwa świadectwo? iednakże 
przez to, miał On nadgrodzić. za tyle 
niegodziwych przeftawania nafzych, za 
tyle wynioflosci, y dumnych mysli na- 


- fzych. Co mam wípominaé Matki Je- 


go, napoł żywcy patrzanie? y płakanie 
iako. w śmierci firego fJednorodzonego. Co 
w(pominać odbiezenie icgo- uczniow ? 
wizak wfzyfcy fie pokryli, procz iedne- 
£0, y famego tylko ulubionego. Co 
mam wfpominać opufzczenie go nawet, 
od iegoż włafnego Oyca; ktory nieda- 
wał mu doznawać żadney. folgi y po- 
ciechy, wpośrzod Jego nayżywfzych 
boleści? a czemuż to? albowiem przez 
to, miał Chryftus zadofyé uczynić za 
wfzyftkie prożne uciechy nafze, za ową 
fałtzywą ufność, ktorą wielerazy po: 
kładamy w ftworzeniach, z przenofze- 
niem ich nad famego Stworcę. Nare- 
ście co mam w(pominać, micyfca Kal- 
waryi fromote? przymowek  żądła? 
wfzak miafto ulitowania fie, iefzcze na 
trząfano fie y urggano z boleści iego. 
å dla czegoż to? bo On przez to miał 
uczy» 
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uczynić -zadofy& za tyle flow. (wawols, 
pych, bezbożaych, y gorfzących, ktore 
nau wielerazy, w.ufta kładzie, przeci» | 
wzo- bliźniemu  obmowa aka, alba 
gniew „y zapalczywość, a. przeciwko | 
BOGU iawna rofpufta. y. niewierność, | 
A nadewłzyftko co mam wipominać? 
trudne żywego y umieraiacego-dokona: | 
Die, y.Zywota z smiercją biedzenie > fie? | 
oliak wiele mak wierdney- męce? oi 
wiele smierci..w icdney. smierci! -trzy | 
ZOZ wifzac- na, onych gwozdziach | 
Tan. Jezus, y. Krew.wízyftkie,. za nas z | 
Ciała, wylawfzy fkonał na Krzyżu, a 
tak dokończył -dzieła odkupienia nafzes | 
gn, "y zez tę śmierć doczefną uwol-| 
Bite Das- od. śmierci wieczney. Ach! | 
kie res to wymowil że fkona? Paw Jezus! | 
faki iz fwachiy pomis! (zanie 1... tuby nas 
zęwiząd-ogarną s pieppwidna Ch wzescia- 
nie? Bo. coz. nam. ta tak okropna śmierć 
Chryftutowa przypomina? oto furowość 
tey lp: awiedliwości Bofkiey, do ktorey 
my bardziey należymy: niżeli-Oa, ana | 
ktorey przecie usmierzenie, trzeba bys 
ło Ktwi. y śmierci BOGA Człowicka: 
Akigs 5 
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Akiedy tak: zważcież to teraz ludzie 
mędzni y grzeízni, ach! y ktoż was bę- 
dzie mogł wyrwać, zzgkiego lprawie- 
dliwychż któ im:gwal- uczynić? kto ie 
zatrzymać potrafi? y ieżeli BOG; a ie- 
fzcze -Oyciec nie mogł patrzeć, na 
grzechy cudze, żeby ie niemiał byt 
ukarać śmiercią w Synu (woim; o! iak- 
że dopiéro tych famych ( co właśnie 
grzechow. fwoich -f winnemi). nicuka- 
rze furowo* iezeli fam tylko cień y po» 
fiać grzefźnika, widząc w Chryflufie; 
dochodził przecie nad nim furowey 
fprawiedliwości fwoieys a czegoż wzdy 
nieuczyni, sy iak- furowo nieobeydzie 
fig z nami rzeczą famą grzefzńikami; 
y: wielkiemi do tego? a prze to boycie 
fie; mowig ia wam, y nie zapominay» 
Cie -nigdy;' z iakim: to Panem“ fprawę 
macie grzefznicy.  Niepodobsa po- 
wftać | na BOGA, żeby 'tudziéfz- nico- 
debraé-zato- fłufznego karania, y nicdo- 
znać mściwey“ reki: fprawiedliwości ie» 
£o. Nicprzypońinam ia wam tu tyle 
Rewolucyi krwawych, - tyle firafznych 
przygod y- odmian, po całych Krole= 
&wach y Narodach; ktore fig. trafić mo» 


á gly 
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gły na świecie odtąd, iak tylko fj nå 
ziemi ludzie y grzefznicy: wízyflko to | 
fa fkutki grzechu.  Nieprzypominam | 
tu wam tylę złego, co go fpłynąć mo» | 

gło do tj? na świat ten, iako to woy- 

ny; nieurodzaie, powietrza ognie, chos | 
toby rozmaite, y wfzyftkie dolegliwo: | 
ści; wfzyftkiego tego przyczyną fg to! 
grzechy. Nieprzypominam tu wam 
wfzczegulności Dawida uchodzącego | 
przed Ab(alonem bofo, zalanego łzami, | 
z twarzą okrytą wítydem był to owoć | 


iego porwania Betfabei, y zabicia Urya- | 


fza. Nie mowię wam też patrzcie naj 
pokolenia Jzraelikie rozerwane wfztu: 
ki, na Berło Salomona złamane na dwo:| 
ie, y ha więklzą część Kroleftwa icgo, 
ktora fig doflaie ( wydarta fynowi jies 
go) iednemu ziego poddanych zbun: | 
towanych; przyczyną. tego: ieft to to | 
Salomon czyniący zgorízenie w (woiey | 
fiarosci przez Iwoie iawne balwochwal | 
fwo. Nakoniec nieprzypominam tu 
wam tych Duchow Niebiefkich; kto- | 
rych BOG: ftworzywízy | w Niebie, y 
nayzacnicyfzemi darami fwemi uboga: 
«iwízy ( fkoro przeciw niemu fie pode 
nieśli ) 
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niesli) wypędził ich z Kroleftwa fwe- 
go; y związanych kaydarami piekielnemi wrote 
wł w przepaść brzdenną , ma męki Wieczne, 
Mowię wam to tylko iedno, y przy- 
pominam wam, ten fam tylko wymiar 
fptawiedtiwości Bofkiev, a ktory wfzy- 
fika refztę przechodzi. Patrzcie ach! 
Patrzcie, y iefzcze raz patrzcie, na 
śmierć, tego Jedynaka Bofkiego Jezufa 
Chryftufa, y zadrzyicie od ftrachu, iak 
nayżywiey tylko możecie. A czemiż* 
bo tu nie iuż ludziom, nie Krolom, nie 
' Narodom całym y Kroleftwom, nie na- 
wct- Aniolom ale ile BOG y paywy£ 
fzy Sędzia, włafnemu Synowi fwemu 
nieprzepuścił To zwazywizy, a ktoż 
zwas będzie tak złośliwy, aby fobie ie- 
fzcze pozwolił grzechu? kto tak rofpu- 
ftny, aby śmiał popełniać tak łatwo, 


|. co BOG karze tak Turowo? kto tak za- 


ślepiony, żeby fobie wyftawił grzech, 
iako co lekkiego, ponieważ  niemafz 
go tak lekkiego, ktoregoby BOG nie- 
miał prawo karać, y rzeczą famą nie 
kara? zoftatnig furowością* ach! jeżeli 
tu ieft by ieden taki grzefznik; o! niech- 
cmu ftanie w oczach iego, y na my- 
śli Chry- 
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éli Chry(tus Jezus ukrzyżowany, y cały 
Krwią zbroczony; a tak mu żywo wy: 
obrażony, niech go przefzyie w fkroś, | 
y napełni tą boiaznig $ świętą; tą bolaźnią| 
cale zbawienną; a ktora ia ufifowałem | 
wpoić w was dotąd, Psp 
wam Jezufa Chryftufa cierpiącego y us 
mieraiącego za grzechy ludzkie: abys. 
ścię wy ulękli fie flufzney fprawiedlie 
wości Bofkiey.  Zoftaie mi iefzcze wy: | 
ftawić wam Jezufa Chryftufa, iuż i| 
marłego y złożonego w grobie, abyście 
wy umarłfzy grzechom, iak pogrzebie:| 
ni z Chryftufem , s nkryte czyli) 
Íkromne prowadzili dla BOGA. 


CZĘSG DRUGA. 


| 
, | 
Chcąc S. Paweł fkutecznie prays| 
wieść pierwfzy ch Chrześcian, do uftrzes 
żenia fię grzechy: te im do pamięci po: 
dawal (lowa: ubażaycie tego, ktory takie | 


przeciwienftwo przeciw fobie poniqff od grze:| 


ffukow.  Recogitate eum qui talem a peccatoribus | 
feitinuit: contradidionem. ` Abyście wiedfławali 
afiabiawfy na dufach wafych,  Zkgd ia w no» | 
zs; że uwaga Czefta y pobożna na mękę 
Chry- 
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Chryftufową, ieft lekar(twem dufzy a- 
by nie umarła, iet mocnym wędzi- 
diem aby w grzechy nicwpadała. Ale 
ziakich przyczyn Chrześcianie moi? o- 
to z takich, bo nayprzod w męce fwo- 
icy zamierzył  Chryftus, zbawienie 
wfzyftkich ludzi. Bo powtore, tęż me- 
kę fwoią ofobliwiey nam Chrześcianom 
wezwanym do wiary, przez Chrzeft:S. 
przyftofował na zbawienie. Jeżeli tò 
uważacie y na to pilio pamięć y ferce 
wafze obracacie; nie wiem iakim czo- 
łem od tąd będziecie mogli, odwazaé 
fię na grzech iaki* Bo fłuchaycie zaraz 
Pawła S. co en wam zapowiada? oto że 
Chryftus za wfzyftkich umarł, żadnego 
naypodley(zego człowieka niewyimu- 
ląc; Chrifus pro omnibus mortuus ef. Bo 
Wízyftkich chce fzczerze zbawić, a ten 
tylko z ludzi zbawienia niema, kto am 
zbawionym być niechce. ^ Ale coz wię- 
cy przydaie ten S. nauczyciel: że chcąc 
Cryfłus Jezus zalecić miłość fwoią ku nam, 
umar? za nas, a umarł, gdyfmy iefcze grzefni- 
kimi byli, Ze co nayokazalfzą czyni mi: 
łość iego, względem iégo ftworzenia; 
deft to to, ze BOG umarł za ludzi w 
tcn czas 
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ten czas, gdy ludzie irgo nitprzylacioł | 
mi byli. Ze mogąc iednątczką (woią, 
icdng kroplą Krwie twoicy, zbawienie | 
wyiednać wfzyfikim: chciał przecie ży: 
cie fwoię miłosci rozgorzałey uczynić 
ofiarą, y uczynił. Umarł za wfzyftkich 
nmarf Oyciec za tyny, Pan zafługi, 
Stworca. za tworzenie, BOG za ludzi. 
Ach! v.możecicż pomysitć, o więklzey 
miłości: albo o gorętrfzym. pragnieniu 

bawienia naízego? ale też: czyliż 1% 
żecie nie wnofić. oraz z tad powinno 
ści wafzychł Bo coż to prolze,ten Chty: 
ftus. dla was umarły, za mierzył w śmiets| 
ci fwoicy* albo czego po was wyciąga | 
zato? oto odpowiada znowu S. Paweł | 
ab; y ci ktorzy żyią na ziem, a fą fiworzel 
do Nicka, ają 2 podes mnego więzienia odkue | 
pieni, inè nie famym fobie żyli, ale temu kron 
2a nie umar? Chyfufowi. -Prolze roftrzng:| 
śniymy te uwag naypożyteczniey(zych| 
pełne, Doktora Narodow fiowa: uważ | 
my, co toieft żyć fobie: żyć fobie ich | 
tożyć według namiętności, ktorę po«| 
fpolicle- iak raz opanwia, tak zaraz 2| 
*ślepiaig człowieka. na powinności. wiary 
iegó. Zyć fobie ieft to żyć według 

zmy: | 


cio 
"oig, 
ienie 
e iy: 
ynić 
ich; 
ugi, 
dzi 
fzey 
eniu 
ID 
nno: 
;hty: 
niers 
sigga 
wet 
orzeni 
cdkie 
ktory 
rzng: 
zych 


waż: 
e ict 
z po 
 2à5| 
wiaty 
dlug 
ya 


` ta Wielkij Piątek 427 
$mysinosci ciała, iefl to to pogladać na 
to, y do tego fie brać fercem, afcktem 
y rozumem; co milo ieft, co fie komu 
podoba, a nie na to co fię godzi y co 
BOG y wiara przepifuie. Słowem żyć 
fobie, iet to to, za powodem niepo- 
rządney miłości, dla iedney podicy, 
„krotkiey, y przemiiaigcey uciechy, czyli _ 
nkontentowania , gardzić Chryftufem, 
y prawa iego zuchwale deptać. Y w ta- 


kich ludziach mowić można : że Krew 


Chryfłufowa, iako y Chryftus wzepfucie idzies 
Rozumiciez to rofkofznicy? ale rozu- 
miycie, nierozumiycie to. Pytam fię 
z drugicy ftrony: coż to iet żyć Chry= 
ftufówi, ktory z miłości zbawienia na: 
fzego, umarł w boleściach na Krzyżu? 
ach. fluchaycie mnie dufze w tym cza- 
fie, ufprawiedliwione przez Sakramene 
pokuty Wielkonocney. Nauczcie fig 
powinosci wafzey w tym nowym flanica 
żyć Chryftufowi, iet to wypełniać ros 
fkazy icgo, ktore wam w Teftamencie 
śmiercią twoją Zapieczentowanym, wy» 
raźnym albo tlumaczonym fpofobem, 
zawarte podał y zoftawił. A wizczea 
$ulności mowiąc; żyć Chryftufowi, ie 
: to być . 
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to być takiego umyfłu, iakiego był nie t 
Chryzoftom S. o ktorym w prześ lado | Że m 
waniu od Eudoxyi zoftaigcym mowiono: | jako 
Chryzoffom mkogo fig nieboi tylko grzechu, Jeft | oni 
to to być takowego umyfłu, iakiego| wto: 
był pore S. oktotym Teodozyufz| go 


| go. 
k uiam er 
naftep gem hań nieprzylacio*| wfzy 

lom powie edział: em ia że Ambrożego, | wey: 


żadne Cefarfkiego Maie tatu groźby y gmieby, | ftkic 
nigdy do tego mike neboda mogły, a| — laztz 
Pana naywyżfego przefią qu prawo. Jeftro'tó| ność 
być takiego: umyfłu, * iakiego był ss bnc 


mund $. który z tym przed Bogiem | Chr 
oświadczył: wolę na ffofie goreć, auizeli dos woc 
browolnie grzech iaki Pt etme Jet to to] tobii 
byc taki go umyfłu; iakicgo był Anzeluf | y 
S: ktoiv fie z tym dał fiyfzeć: wolę żywo | nia? 
do piekła fkoczyé, y-w.nim na wieki gerec, att | waf 
żeli fig grzechem takim. kalat.  Nięch tym | | wzk 
€zafem dolyć będzie ma «eh przykła | pon: 
dach, tylko przecie nie ta k prędko Zd+ | cie 

pominaycie o nich judge; bo nicpro- | rze, 
żho fie to mowi, trzeba być koniecznie | god: 
takiegą pofłanowićnia, kto chce żyć | fzyc 
Chryftulowi: kto nie chce w grzech ia: | go 4 
ki upaść. Ale nareście nie wiem w Ca^ | bież 
łe co na to powiedzieć; czy że i 


BÍ 
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nie micli tych ułomrości co my? czy 
że my nie mamy tak obfitych pomocy, 
jako oni? cożkolwiek bądź; to pewna że 
om byli wiernicyfi, aniżeli my teraz 
wrozwazaniu boleści Zbawiciela fwoie- 
go. Ze ten fnopek Mirchy, złożony ze 
wfzyftkich gorzkości Męki Chryftufo- 
wey; umieli przykładać go do wizy- 
ftkich ran du'zy (woiey. A tak arzna- 
lazízy. praw dziwi mądrość, tu. zupcf^ 
ność umiejętności zbawienia, tu fkar- 
bmcę. y obfirość niewyczćrpaną zafiug 
Chryftafowych; łatwo zatym zebrali o- 


i 


| woce tak znaczne, łafki Bofkicy y świę- 


tobiwości.  Słylzycicz to grzefznicy ? 
wy ofobliwie nieczuli na interes zbawie- 
pia? wy nawikli powracać do grzechow 

wafzych? wy CO to iuz fig zef'arzcli$cie 

wzłościach (woich? wy ktorzy tak łatwo 
BS circi upadki wafze, y gromadzi- 
cie za'obą nieprawości? chcecież fzcze- 
rze, Zcby iuż naftąpifa fzczęśliwie ta- - 
godzina, y koniec obrzydliwosci wa- 
fzych: ieżeli to chcecie, ieżeli fobie. te- 
go życzycie, iakoż y czemu nie? tedy 
biezcie, do boiu wam wyftawionego 

Dd tu na* 

X. Teodora Kazania INiedzislue Tom I. 
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tu marym Krzyżu. Curramus ad propofitum 
nobis certamen Rozwazaycie Mękę Chry- 

tub, patrze ie. Da tego Pràwodawce 
zego, od ktorego macie uftawy 
Ch hrzesciańfkie, afbiciehtes an authorem fidei: 
żeby, was był uwolnił zniewoli | 
zrzechu y czarta, umarł za was na Krzy* 
zu. Patrzcie mowię na Chryftufa y na 

te, wyfadzenie fie miłości iego ku wam. 
Achi y PTEE mu oddawać zato, 
y płacić nienawiścią grzechowg? będzie: | 
cież śmieli mowić mu: Ty, Chryfte Jézu | 
mnie kochalz, y że mnie kochafz dla te: | 
gd za mnie na Krzyżu umicrafz; ia zaś | 
ciebie nie nawidzę. Albo, Ty Chtyfte | 
jezu mnie odkupuiefz zniewoli piekła, 
ia zaś Krew twoig przedaig czartu. Al- 
bo, Ty Chryfte Jezu zafiewaíz dla mnie, | 
ia zaś fieyby twoie depcę, y marnie ro- 

ípraízam. Taki człowiek gdyby fię | 
miał znaleść, gdybym fię o nim dowie: 
dział, gdybymi też niechodzilo y o mo: | 
ie zbawienie, (boć y ia ieftem ach! | 

ÓW profiibym natychmiaft DOGA, y 

mowilbym do niego, 'iako y ieden Z 


[ 
| 


Oycow Świętych: kto cię niekocha Boże | 


żeś go firorżył; godzien deft iefnego piekła; 
kto cię 
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hry- Mo cię miekocha Boże żeś go edkupil, godzien 
wde | ift aby drugie piekło dla niego fiworzone było. 
jawy Ale niech taki człowiek nigdy niebę- 
fidei: | zie na świecie, y choćby nie był nigdy; 
woli | dofyé że Chryftus położył życie fwoie 
izy- za naize grzechy; my fprawicdliwie zy- 
yina f SI nalze powinniśmy icmu. _A prze= 
AER E E E E rm 
jam, | ©0 mowię ia do was fiowy kpoliofa: 
wy ktorzyście iuz umarli grzech: Wiz ål Wigcey 


zato, T ies A ; rn 
dzie: | V tim żyć będziecie? wy ktorzyscie zofiali 

Tózu | Pofpołu z Chryfta em. pogrzebionemi 
ate Row smierci przez =C nul 
2 ds ud Chrifto. Jz ne ) ize 
ryfte | Wowi wy ktorzyście prześli fzczęśli- 
kła, | Vie, zalafka wybawiciela wafżego, y 

Al.| przez śmierć icgo, od Jatzma niepra- | 
Anie, | ości do iarzma fprawiedliwości; iżali zi i 
s ro- | Zhowu wybić fię zechcecie z pod ia- | 
; fię| tma Chryftufowego , y wyrwać fie 
wie. | Z3kiego, abyście fluZyli znowu świa- 
mo: | © czartu y ciału? y łączyli fię z ludzmi 

ach! | ?y4cemi grzechom? ach! weźmiycież 
A; y! to profze wgłowę tobie, rozwazaycie | 
en a| 19» abyście ofłabieni pokufą, mieupa- 

Boże | dali wgrzechy. Oto ftawa wam w o- 
í; ale czach y myśli Męka y Smierć Chryftu- A 
cię l lowa, a ktora ziemie porufzyla, y po- " 


Dd 2 kru- 


x 
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krufzyła fkały,. taż fama niech was dziś: 
y na zawfe, fkutecznie chwyta za ferce 
abyscie fig do grzechu niewy. zierali. 
Bo nareścię wy wizyfcy, co mnie tu flus 


chacie nu, zwroćcie oczy wafze, na tę | 
Chorągiew Krola chwały. | Patrzcie na | 


ten znak zwycięftwa, na ktorym Chry» 
ftus przybił, łupy owe y zdobycz, kto: 
rey znas doftali Duchowie ciemności. 
Patrzcię na ten Krzyż, narzędzie $miere 
ci Zbawiciela walzego, na ktorym cy- 
rograf ow, ktory był przeciwko nara 
napifany, y Dekret w nim zawięralący 
fie; na potępienie nas. ile grzefznikom: 
On zmazy wal, gładzi y nifzczył Krwią 

Íwoig. Dolens cbirograpitam decreti, quod dł 
contrarium nobis; U afigens illud Cri. Colok; 
2.4. Oto go wyftawiam przed oczy 


teraz, y oraz mowię z powfzechnym | 


Kosciolem:. Vexilla Regis prodeunt. Choro 
giew Krola inśnicie. Luboć On iuż umarł, 
ten t9 zwycięzcą śmierci, ielzczę por 


ftaremu mowi do was. Nie do ufzu | 
wafzych w prawdzie, ale do oczu wa* | 


fzych.  Obzoćcież ie do niego zalane 
Pzami. Ale coż On wam mowił - albo 
ço wy mu na to odpowiadacie: ucilzcie 
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fie y fluchaycie go z pofzanowaniem: 


oto iak wam mowi, Patrzcie y poymiy- 
cie dobrze, zupełną złość y fzkara- 
dnośc grzechu. Walze to grzechy przy. 
biły mnie dotego krzyża, wafze grzechy 
umorzyły mnie, y zamordowaly tak o- 
krutnie. Zdrugiey ftrony patrzcie, y za- 
dziwcie fię, tey nader obfitey miłości 
moiey, bo «oto iako was ukochałem, 
kiedy życie móie dla was na Krzyżu 


„położyłem. Teć to nauki daie On 


"nam ztego Krzyża, czytaycie ie ludzie, 
yczęftoie czytaycie, y: naboznym ie 


"fercem czytaycie, boć oto Krwawemi 


literami, fj ont zapifane na tey oftrym 
"Cicrmiem. fkłotcy głowie iego, na tey 
od bicia y policzkow, z'finiałey twarzy 
iego,. natych Krwią zbroczonych, y : 
duż zawartych powiekach iego, na tych 
gwożźdźmi zranionych rękach y nogach 


-iego, natym w fztuki rozfzarpanym, y 


iuż oftygłym Ciele iego. Wfzak nie- 
może być żywfza, y bardziey za ferce 
chwytaiaca mowa, jako icít iego. .- Ale 
iakaż ieft waíza, y co mu na to odpo- 
wiadacie? ach! moi mili fluchacze: ic- ` 
facze raz fig wis pyram ? y coz fig - 

Wam 
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wam dzieie na frau: co za potufzenie, 
„gawecie ^w fobie? jaką dajecie odpo- | 
wiedz? „krotka ale bardzo przenikaigcá | 
więdź. -w Ewangelii, ielt to ta że | 
wdzień fgdu. oftatniego, przy owym | 
powize cans zgromadzen iu wizy bum | 
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nad o Acoż czynić 7 będ dą We 
uyrzawízy. go? oto. drzeć, yeh ać od 
fiiachu, witydzić fie, narzekać, y wprze- 
paściach „ziemi, chcieć fig zagrzebać, 
A Czemuż to?. bo. ten Krzyż będzie ich 
fędzią.- Ale czyliz On nie będzie y wa- | 
? ? czyhz tylko: nie ieft nim, 
czyliz zabieracie iaką w | 
czyli wzbudza w was-nàs4 
y iczeli iey nie wzbudza teraz, | 
czylià nie wrzufzy na ow czas, Wizy- 
fikie trwogi, bolazni, lekania fię y ro- 
fpaczy? Ale coia mowię;. o Boże.moy, 
dy parody. naízego Tworco, y fttozt 
ryfte. Jezu, Ty mocny wolności na- 
cy wybawicielu y obrońcą: ty ktory$ 
od gorzkosci jagod nafzyćh (czyli grze: 
how) cały. zdretwiał na Krzyżu, nic- 
chcefz ty tego; żebyśmy: my mizernie 
guicli, Non enim deledaris in pordstionibys 
nojirisa 
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nofiris. Y owfzem ódmawiafz to tylo 
nity, ile ia liczę ran w Ciele twoim. 
A przeto. nietrwożcie fie grzefznicy 
Krzyż ten, nieczym infzym ieft teraz 
dla was, tyko naydrozízym narzędziema 
miłofierdzia iego y falki.  Jeft to cena 
y załłatek, waízego przyfzłego, ufzczę- 
śliwienia. eft to to Zbawiciel waiz, 
na ktorego patrzycie, ieft to to wodz 
wafz za ktorym iść macie. Zbawiciel 
wafz, boć ręce iego, bie już fą wycią- 
znięte na uderzenie was, ale fpuízczo- 
ney niby podane wam ku pocałowaniu, 
rownie iako y całe Ciało iégo. Nayś. 
złożone wgrobie. Wodz także waíe, 
boc ieżeli przed wami poftepuie, to 
dla tego. żeby was, do wízyftkiego do- 
brego wtym życiu, a po śmierci do 
fzczęśliwey wieczności doprowadził. 
Niezoftaie wam tylko fkrucha, ufność, 
y poprawa. Skrucha, ach! moy Boże, 
oto teraz rzuca fię: do nog twoich, ow 


szłośnik ktery cię ukrzvzowal, a rzucą 


fie cały fkrufzony; upokorzony, yw 
Duchu pokuty, żałułąc ferdecznie tego, 
że cię kiedy obraził. Ufność, bo o 
coż On cię profi o! moy Panie; o ta- 
fke, 
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fke, o miłofierdzie, o odpufzczenie. 
Ale idkoz go, y przez to doltąpi? przez | 
ten fam Krzyż twoy włashie, -na ktory | 
cie wbili, o! Boże bądź ze mu.miłościw. | 
Poprawa, bo dla niegoć o! Panie, y. dla | 
icgo zbawienia umarfes ty, „dla ciebie | 
Chryfte Jezu; y iako ty, żyć on che od | 
tid. O relztę wizyftką niedba on juz] 
nic wcale, bogactwa, honór, fławę, | 
dobre powodzenie, wlzyltko to zanic 
już poczyta, gotowym będąc odftą: | 
pić y więCcy le!zcze, ty Boże wiefz do- | 
brze coż byleby tylko na końcu było| 
y byle tylko znalazfzy de: 


zbawienie 

: ; e crue 

bie wczalie , mogł oraz dziedziczyc| 

ciebie na calą tzczęśliwą wiecznosć WĄ 
Niebie. Day Boże ia życzę wlzy: | 


ftkim, ale nayprzod fobie Amen. 
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O wytwaniu włufie potrzebnym, aby Zmara 
twychwftanie affe teraźnieyje było prawdziwe 
y przyfłe pewne. : 

3OCXOOOCOCOOOO IOOOCOX X OO XOOOOCX KI 

jejum quaeritis. INazarenum Crucifixum Surrexit 
non eft hic. Mare: 16. c 

Jezaja fukacje Nazareájkiego _ukrzyżowanega 
Wiłał ci Zmartwych, niemaff go tu... 


|= Pan JEZUS Meka y Smietciz 
- fwoig zwyciężył grzech, te ie- 
dnak zwycięftwo ego, byłoby nie zi- 
pełne, gdyby oraz nie odnioff był zwy- 
cięftwo znieftateczności nafzey, to zaś 
otrzymał On przez fwoie chwalebne 
Zmartwychwftanie. Y to też icft iedną 
z ofobliwfzych łafk, przywiązanych do 
dnia tego. — Chryftus Jezus Zmartwychwftał, . 
iako powiedział, ` Ale można by fic tu fpy- 


.ta€? czyli też *w nas Zmartwychwitał 


s 


prawdziwie ? Albowiem iako- nas-uczy 
S.. Paweł, że Chryftus przez opowia- 
danie 
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danie Ewangelii powimen w nas być 
wyobrażoby „Denes formetur m, nobis. Chriftus 
ad Gal: c. 4. Jako daley mowi tenże, 
że Chryllus bywa w rlas iak na nowo 
przez grzech ukrzyżowany, tak trzeba 
żebyteż wnas Zmartwychwitał przes 
afke pokutv. Już między innemi zna- 
kami. z ktorychbyście poznać mogli, 
ezyli On, w was Zmartwychwftał luh 
nie: navpewnicyfzy, ieft to. ftateczna 
wdobrym wytrwanie, y wierne wypel- 
nienie tego, cośmy BOGU przyobie: 
ili nawracając fie do niego,  Zebym 
więc pobudzi? was do tego S. wytrwa- 
nia wiaątce, to wam: daley dowieść y 
pota zecheę. . Ze Taiemuica Zmate 


żwychwfłania, Ghryftufooego„obowięznie nas.do wy». | 


tirania wdóbrym, |asniey mowiąc Zmate 
żwychwfanie Chryftufa ief wizerunkiem dotrwa» 


wia wafego włafce, O'iakże będę fzczęśli» | 


wy, ieźcli będę mogł was. dziś- umo- 
cné wtym S, wytrwaniu, a przez to 
zachować was od ORYG atcy fmutnych 
powtoinych wgrzech upadkow. Y dla 
tego wezwiymy pierwey famegoż dziś 
chwalcbnie Tryumfuiącego Chzyftua 
Pana y piośmy go, aby iako począł W 
nas 
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ams te Duchowne Zmartwychwftanie 
iprzcz łafkę fwoia,tak y dokónał ič przez 


Święte w nim wytrwanie, 4 dopiero y 
nam pożytek y iemu będzie *wiekíza 


„cześć y chwała. 


Niebyć wcale  fpofobnym do 
zgrzefzenia, -ieft to właściwa " fam-y 
Naturze Bofkiey, nić być więcey wfta- 
nie zgrzefzenia, 'ieft to Przywiley chwa- 
ly. nawieczność zachowany, "nie zgrze- 
fyć nigdy ieft to fzczéécie ftanu nic- 
winności, nawrocić fie zg grzelzywfzy, 
y'więccy nie grzefzyć ieft to fkutek o- 
fobliwfzy łafki y Dac wytrwania w niey. 
Między temi tak rożnemi ftanami, fam 
tylka ftan wytrwania włatce, ieft dla nas 
zupełną fzczęsliwością, ponieważ On 
fam tylko fprawuie to w nas, że.może- 
my w nieiaki fpofob ftać fie uczeftni- 
kami, inż Stanu Bofkiego w całe wolne- 
go od grzechu, iuż niewinności pierwo- 


"rodney y fprawiedliwości, iuż zupełney 
fzczęśliw osci wybranych w Niebie, iuż 


nakopiec poczynaiącego fig błogofła- 
wieńftwa owych grzefznikow, z który ch 
BOG podług pifma S. czyni więc ną- 
Czynia miłofierdzia na ziemi, y. ten 

/ to wia- 
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to wiaśnie jet (tan do ktorego nas Chry. 
flus wynieść pragnie, y ktorego nam 
wizerunek w fwoim Zmartwychwftaniu 
przed oczy ftawią.. Cztery rzeczy uwa 
zam ia wtym  Zmartwychwftaniu. 
Przykład, wiarę, (chwałę y Tziemnięę| 
Zmartwychwftania. Jedno ieft wzorem! 
drugie fundamentem, trzecie pobudkę, | 
a czwarte dokonaniem nafzego wytrwa: 
nia wlafce, wfzyftkie cztery razem wzię:| 
te zdolne umocnić nas w tym polta] 
nowieniu ktoresmy uczynili odtąd, nit| 
grzeízyCale żyć w BOGU, z Bogiem pl 
dla BOGA: pofłuchaycie mnie. 


PUNKT PIERWSZY. 
| 

A nayprzod Zbawiciel Zmartwych | 
wita mowi Apoftoł, a co w Tryumfi | 


icgo Zmartwychwftania godne ieft uwa: | 


gi, ict fto że On Zmartwychwfały inż pięc | 
cty nie umiera, aże śmierć więcey mocy 
żadney nad nim. mieć nie będzie, umatl| 
ale raz tylko dla zgładzenia grzechu, 
Lecz teraz pofiada On życie nieprze 
miiaiące y ktore nie utraci nigdy Chrifu 
Bejurgem ex mortuis iam non moritur, mors ili 
ulità 
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slira ton dominabitur ad Rom: 6. v».9. Ale 
coż daley wnofil ztąd $. Paweł? Ach 
Chrześciane także y wy, mowił on ro- 
zumicie ofobie żeście umarli wpra- 
wdzie grzechowi Zyiecie iednak BO- 
GU Jta i$ vos exiflimate mortuos quidem efe 
peccato, vi ventes autem DEO. W famey 
rzeczy to życie łafki ktore nam przy- 
wraca pokuta, ieft tak właśnie nie- 
śmiettelnę y nieprzemiiaiące iako y fa- 
ma duíza ktoraie odbiera, y dla tego 
BOG nie Łazarza Zmartwychwftanie 
ktore było tylko do czafu zą przykład 
nam ftawia, ale famegoż Zbawiciela 
ktore_fię nie odmieni nigdy. Łazarz 
mowi Aug: wyfzedł zgtobu żeby zno- 
| wu. do niego po niciakim czafie powro- 
wyci | G? BOG zaś niechce żeby nawrocenie 
uümÜ tk krotkie być miało, albo żeby było 
uwa |" odwrotne, dia tego chce żebyśmy po- 
iż Wi: | dług Zmartwychwftania famegoż Chry- 
moej | Ruh miarkowali fie. ' Jeżeli zatym wy 
umali co mnie tu fłuchacie y coscie przy tey 
SA Uroczyftości otrzymali łafkę BOGA 
pe walzego, nie ftaracie fie iey dochować 
iors ill p: pony wizyliko pe- 
lita święcić żeby ona zawfze żyła w dufzy 

uU waízcy, 
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wafzcy, ieżeli co więkfża dopuścicie żę: | 
by owa icy fie fprzeciwiaigca namiętność | 
ktorey fig. zaifte wyrzekliście, po upły: 
nionych kilku dniach znowu gorę nad 
wami otrzymała, Jeżeli miafto umo: 


cuenia fiebie włafce y życiu Chrze: 
ścianfkim, fameż łatkę, y życie Chrze- 
ścianikie nie (latecznosci wafzey wyfta- 
wiyąć. będziecie,  iczeli rozwod ten kio. 
rencście: z swiatem y ciałem - uczynili 
mialby was tak łatwo rozwieść, y ziafka 
ktora was poświęciła, tedy ach! wafza 
pokuta nie była tym czym być powin- 
na, a zatym nie Zmartwychwhftaliscie 
iako y Chtyftus. -= Ach- Panie zawołał 
Prorok, y Czyli nie powinniśmy my 
znim fłufznie zawołać, ofobliwie że On 
wgąrącości pokuty imieniem wfzyftkich 
grzefznikow zawołał: doświadczyłeś mnie 
Ty Boże, a doświadczyłeś podłóg wzoru Zmar- 
twydwfiałego Syna Twego Tys poznał iczcli 
moie nawrotenie miało wlzyftkie wła» 
Ínosci. zupełnego — Zmartwychwftania. 
Probafy me © cognovifti feffionem C vejurrcddi- 
onem meam Pialm 1,8. v. 1. 62. A przez 
coż Chiześcianie moi poznaic BOG że 
RaWwio- 
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go 


ten 
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pawrocenie nafze ief fzczere? lub niet 
przez to mowi daley Protok że poznaie 
zdaleka myśli naíze, widzi wfzyfikie 
drogi nafze Jutellexiffi cogitationes meas de 
buge.. Zatym widzi y poznaie ieżeli 
naíze fprawowanie fie, zgadać fie będzie 
znafzym poftanowieniem, . iezcli iego 
przykazania ftatecznie zachowamy, ie- 
żeli ponętom namictności mężnie opie- 
raó fie będziemy, ieżeli nas prożność 
świata za foba znowu nie porwie, ieżeli 
względy ludzkie niewzrufzą, ieżcli iaki 
zły przykład nie zarazi, icżeli jako trzęi- 


. na natę y owę ftrone <chwiać fie nie 


będziemy, flowem . iezcli uczyriwizy 
niektóre sciefzki na drodze zbawienia, 
niczmorduiemy fie y nie powrocicmy 
znowu ze wílydem na diogę  miepta- 


„wości 49 omaes vias meas pravi. fts. 


PUNKT DRUGI. 


A iako Zmartwychwftanie Chry- 
fufowe ieft wzorem wytrwania nafzes 
go wlafce, tak nie mniey y fundamen- 
tem iego. Zaifte mowił S. Paweł, icżeli 


Ghryffus_ nie Zmartpychyftał: tedy wiara nafa: 


Żrożnę 
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potna iefale ieżeli Zmartwychw(ta? tedy | 
przyznać potrzeba że nie mocnidiízegg 
nad wiarę nafzę? Lecz oto teraz Chrze- 
ścianie moi, toż famo co umacnia wiarę 
naíze; umacnia też y nawrocenie nalze | 
aiakoz? bo naíze nawrocenie nie ma | 
innego fundamentu iak nauczaią SS. | 
Oycowie Trydenckiego Zgromadzenia | 


tylko wiarę nafzą, y trzeba przyznać że | 


co nas hapotym  wtey S _ fkłonnosci 
brzydzenia fię grzechem umocnić mo: 
że, icft to moc wiaty, y znowu co 
w(piera wiatę nafzą ieft Chryftus Zmar- 
twychwftiły. A zatym te Zmartwych- 
wítanie, ieft oraz p dem moiego 
wytrwania wdobrym, y iak d'ugo fie nd 
tym Zmartwychwftaniu zafadzam, pie 
może chwiać fie wiara mola, ia fam nie | 
mogę chwiać fię w tym pofłalzeńftwie | 
ktor*m winien BOGU, aiedno v drm 
gie fprawuie we mnie, ten od śmierci 
powftaiący, Syn Botki, bo powfłaiąc od 
śmierci ożywia moię wiarę, a gdy ią 0*| 
żywia, tymt famym wipiera y umogniá| 
wolą moig. Mamy tego piękny przy”) 
kład w SS. Apoftofach. Zdiie fig 2e| 
Bic nie byio flab(zego przed tym Zmat- 
twych: 
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twychwftaniem iako lego Uczniowie. 
Przyrzekli mu oni że aż do smierći nie 
mieli go byli odftąpić S. Piotr poka- 
zal (ię dofyć mocnym y odważnym w 
Ogrodzie, ale w Pałacu Naywyzízego 
Kapłana, zaftrafzyła go iedna podła ffu- 
żebnica. Byli oni mowi S. Aug. Fila. 
rami Kościoła: ale to były Kolumey iefcze bez 
fundamentu, ktorzy mic fidtecznego w fobie-me 
mieli, Chcieli , y niechcieli, byli, y 
nie: byli gorliwemi, byli przywiązani 
do Chryftua y nie byli, Lecz fkoro 
"Chryftus przez (woie Zmartwychwfta- 
nie, rozpędził te obłoki ich nie wier- 
ności, od tego czafu ftali fie mężami, 
daleko mocnieyfzemi nad fame fkały, 
ktorzy nie uftąpili ani mocy prześlado- 
wania, ani nayftożizym mękom, "eni 
śmierci famey; ale wydali ię na wfzy- 
fiko y ponofili wfzyftko dla Imienia y 
chwały Mifirza fwćgo. -Ale kto doka- 
zał wnich te męftwo tak cudowne, y 
tak nie flychane? Oto wiara Zmartwych- 
wftałego, albo raczey fam Chryftus 
Zmartwychwiłały. On umócnił te Ko- 
lumny Kościoła Ego corfirmayi Columnas 

Pe > (fis. 
X. Teodora Kazania N iedzielne Tom I. 
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. v ei ^ f. : $ 
eis. Pytam (ig teraz Chrzescianie. mol 


czemuż to Zmartwychwftanie nie mia- 
loby y w dastew fam fkutek (prawićł 


czyliż totmy inną wiarę mamy, niż tę | 
€o y Apoftelowie SS. ? czyliz to On dla 
Apo(tofow.raczcy, nia dla nas chwalé- 
bay; nie podiegly wiecey smierci Zmar- 
twychwital è czyliż tà Taiemnica mniey 
bedzie dzielna, ku'umocnienim nie fta» | 
teczności naizcy.  Gzyliż Chryftus kto- | 
ry był wczotay nie iet tenże lam y dzi- 

fiy y na wieki zawlzeż Temić to Rowy 

napominal Apostol: do wyttwania zv- | 
dow, mowiąc do nich. Chriftus heri 8 

hodie ipfe © in feculum ad Hebr: 13,78, Za- | 
€oż więc w nofił on dalcy, oglądaląc 

fic. na nie odmienność Chryftula mieli: | 
b sie wy odmieniać fig fami, albo od: | 
mieniać życie waíze y obyczaie. Toż fa: | 
mo ia mowię do was Chrześcianie mob. | 
Przypomniycie tu fobie, iakoście poru- 
fzeni lafky BOGA poznawlzy nędzę 
fwoię, od£ywali fiż pieknie do BOGA, | 
y przyrzekliscie mir *żeście nie mieli ni- 
gdy na potym odftąpić od iego Prawą, 

y od.tezo życia Ch: ześciańfkiego kto* | 
reście przed ię wzieli. Jako ftawiwlzy 

^ A 
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fie przed fądową Stolicą pokuty, fami- 
ście fic tam ofądzili famiscie byliiwo- 
im ofkarzycielem, y naypierwfzym fg- 
dzią wyznaiąc grzechy, y niefprawie- 
dliwości fwoie [przed Bogiem. Jako 
tamże przyobiecaliście BOGU, a nie 
tylko Kapłanowi żescie mieli na zawfze 
brzydzić fig grzechami, unikać wfzy- 
ftkich ich okazyj, y mniemaliście że 
was do tego fnmnienie y wiara obo- 
więzywały.. Pytam fie więc czylizescie 


fig na ten czas omyliliż byłoż to tylko 


urolenie iedynie y obłuda? czyli też fa- 
ma prawda? Jeżeliż wftzyfiko to było 
ħaten czas prawda, tedy. też pozno 
być y do dzifiay dnia prawda. A zat 
częmubyście nie mieli tóż famo czy dic 
dzifiay y na potym, coście czynili y na 
ien czas. Albo czemubyscie micli zno- 
wu opuścić BOGA y fprzeciwiać fig 
fobie (amym? niepowinniżeście raczcy 
ztym fię odzywać do niego, ni o! moy 
Panie nietylko to ia niechcę opuścić 
cie więcey, ale też przywiąż mnie pro- 
fzę do fiebie iaX naymoćnieyfzemi 
związkami, uwierzyłem bowiem w cie- 
bie y dla tegom ci daf fłowó? Credidi 
Ecz pto- 
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propter quod loctitus fum, y chcę ie wiernie 


dotrzymać ci, albo raczey to comemei | 


przyrzękł w pokucie moicy. Toć tà 
ie ft Chrześcianie'moń (prawować fig po» 
dług wiaty, y żyć podiug Ducha wiary, 
na ktorym: właściwie prawdziwa iltot 
fotawiedliwego fię załadza, iak mowi 


S. Paweł fprawiedliwy zaś żyć zwiary ad | 


Hebc: ın €. 
PUNKT TRZECI 


A nadto Zmattwychwftanie Zbà: 
wiciela, ftawia nam przed oczy tę chwa* 


Z 


fe (f nieśmiettelną fzezesliwosc, do ktos 


rey wzdychamy y ktora ma być nad: | 
grodą nafzą. Tato zaifie pobudka ti: 


trzymowała Joba  wnayttudaieyfzych 
iego doświadczeniach y cnocie. Zdaie 
fig żego wfzyftko wzrufzyło do opue 
fzczenia BOGA, był on rozmaitemi 
bolesciami okryty, ze wfzyfikich ftron 
iego przyiaciele fimi obrocili fię prze- 
ciwko niemu, iego Zona nawet chciałź 
ofłabić pobożność icgo y wzrufzyć iego 
proftotę. „Adhse tu permames in fimplicitate 
tua Job; c. 2. Lecz coz iey odpowie? 
dział 
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dział ten mąż S. Pojdź precz rzecze on 


doniey iako tedna zgłupich gadaf ty Wyrzu- 
cafz mi że fię trzymam BOGA ktorcgo 
czezę y fzanuię Ja zaś mowię ci, że aż 
do oftatniego thu życia moiego ftate- 
cznie trzymać fie go będę; a że wfzy» 
ftkie nędze y boleści, nigdy manie nie 
vztulzą y nie oddzielą od niego. Ale 
iakoz przyczynę tego przywodził? Ach 
Chrześcianie śliczna nauka dla nas, więm 
bowiem mowił on: że Odkupiciel moy żyłe, 
yże w dzień fądny 2 ziemi znowu powfianę 
y dla tego chcę być ftatecznym y wier- 
nym, ta to. chwała y nieśmiertelność 
ktora mnie czeka zawściągą narzekanie 
moie, fłodzi nędze, moie, y umacnia 
mnie w oftatnich fłabościach moich. 
Nadzieia ta ktorg Zywig w fercu moim, 
przyczynia coraz ftatęczności moicy. 
Kepnfita eff bac fpes; mea iu finu meo. Y tak 
to mowił ten $. mąż. Lecz oto przy- 
dawał Aug: S. iczeli pogladanie na te 
iefzcze dalekie na ten czas Zmartych- 
wítanie, Jobowi wśrod Pogańftwa ży- 
iącemu, wlewało poftaremu te S. wzru- 
fzenia, iakoż bydź może, żebyśmy my, 
wychowani wpośrod Chrześciańftwa, 
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y ktorzy wblifkości. oglądamy y wie: 
ME tę Zma rtwychwftanie , ktorzy 
obchodziemy uroczyscie dzifiay iego 
pamiątkę, żebyśmy mniey fie wzrufza- 
li, y,pobudzali i na tę Taiemnicę? cokol. 
wiek bądź: ten Zmattwychwftały Zba- 
wiciel świata pizez | zbytek. miłości 
fwoiey ku nam, y przez naycudowniey= 
fzy tkutek Taiemnicy Ciała fwoiega 
Nayś: chce nareście być podporą nafze- 
go dotrwania wlaíce. 


PUNKT CZWARTY. 


To iek lubo Zmartwychwiłał y 
iet inż nieśmiertelny, poftaremu raczył 
być nafzym barankiem Wielkonocnym, 
podlug wyrażenia S. Pawła Pafcha noftrum 
immolatus ef Chriftus a. ad Corin: 5. ». 7. 
Chce w cale na nowo ofiarować .fame- 
go fiebie po Oftarzach naízych, chce 
nie dla czego tylko żeby fię znami iak 
Bayscisley złączyć, y żeby nas w fobie 

y przez fiebie arx uczynił. Ten 
BOG chwały, daie fię nam tegoż dnia 
Zmartwychwitania fwego za pokarm 
dufzy, y powftawfzy zwyciężko y chwa: 

lebnie 
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lebnie zgrobu, przychodzi niewidomie, 
żeby fię przez Komnnig w nas w cale 
pogrzebł. A czegoż chce przez to? oto 
chce dufzy nafzey być zapokarm, a po 
karm Niebiefki, y. ponieważ włafność 
potraw ieft utrzymywąć to życie dla te- 
go fię nam daie w Sakramencie, żeby w 


; mas utrzymádl te święte życie łafki, ktore 


nam udziela pokuta. Czyliż mieliście 
wzgląd iaki y uwagę, nate S. fłowa 
ktore Kapłan iako fuga Kościoła, wy. 
mawiał przypuízczaigc was do używa- 
nia Ciała Jezufowego: nie tak że wam 
mowił: weźmiy moy Bracie Ciało Pana twego, 
J BOGAtwego, niechay one [Irzeze, y zachowa 
dufe twoią od fmierci grzechu: nie tylko na 
pewne dni y miefiąec, ale na życie wie- 
czne? Cuffodiat:animam tuam in vitam eternam. 
W famcy rzeczy: gdyby tylko oto- cbo- 
dziło żeby cię zachował na pewne tyl- 
ko. czafy przy życiu, prożno by Chry- 
ftus raczył był włafnym Ciałem (woint 
karmić  dulzę twoię, nie był by ku te- 
mu potrzebny Chleb tak kofztowny y 
wybrany. Lecz- ten Chleb na ktorym 
obchodzicie Wielkanoc wafzą ieft to Chleb 
(mowi fam Pan Jezus ) ktorego fig pożywa 
_ dia tego, 
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dia tego, żeby fig nie umarła nigdy ` bic eff Panig 

Celo- dejcendens_ ut fi quis ex ipfo manducet 
ych moriatur Joan: 6. Ale żebyć żyć na 
wieki, a życiem nie matetyalnym, lecz 
Duchownym y nadprzyrodzonym; kto: 
rc ieft owocem. y fkutkiem Nays: Sa: 
kramentu Ołtarza. Tak tedy pokaza: 
wizy wam obowiązek do wytrwanta 
Chrześciańfkiego ktory macie z przy- 
kladu, wiary, chwały, -y Taiemnicy 
Zmartwychwftalego Pana, iezeli iako 
y tyle innych do wafzych dawnych 
zwyczalow znowu mielibyscie powro- 
cić. yodtego zdradliwego świata źno- 
wu. dać fig opanować, iezcli miafto pos 
święcenia fiebie przez łafkę tego święte= 


go.czafu,dla tego iżby fie to dobre naficź 


4 


nie wkorzeniło mocno w fercu wafzym | 


miebbyście zadufić ie trofkami y fara: 
piami $wiatowemi. Jeżeli przy końcu 
nie ktorych tygodni, miało by fig was 
znowu widzieć w też fame niepotzą- 


dności zaplątanych, czyliż bym siemiał | 


na ten -Czas przyczynę wyrzucać want 
to, co tam S. Paweł Gallatom wyéwi- 
czonymi za fwoim flaraniem 'w wierze? 
Opowiedziawfzy on im Kroleftwo Nie» 
bicfkie 
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biefkie, pozyfkawfzy ich przez Ewan- 
geli Jezutowt Chryftufowi, do poki był 
między niemi trwali ftatecznie w wie- 
126. Jakże fie od nich oddalił, zapo- 
nieli natychmiaft czym byli, y przy- 
idi znowu obrządki zydowfkie. Do- 
wiedziawfzy fie otym S. Paweł, oswiad- 
czył im żal fwoy ktory. ztąd czuł; 
w niewielu Howach mowiąc: ( Boże nie 
dopufzczay zebym miał przyczynę po» 
nowić ie do was ) miror quod tam cito trans= 
forimimi ab eo qui vos vocivit. in gratiam Chrifi 
ad Gall: c. 1. v. 6. Dziwuie fie zaifte że 
daiecie fię tak łatwo odprowadzić od 
tego, ktory was powołał do falki ©! In- 


p fenfett Gallata, quis vos. farcinavit non obedire 


veriati*. O! nierozumni, a ktoż was o. 
mamil, że fie tak prędko odmieniacie? 
y żebyście nie fłuchali daley "prawdy? 
także to głupi ieflcscie? fi ffulti effis? że 
> 
począwfzy w Duchu checcic dokonać 
w ciele: Podobnież Chrześcianie zia- 
każ boleścią nie mufiałbym y ia wam 


ć wi- 
Tze 
Nic: 
ie 


wymawiać, gdybyście mieli napotym 
|. odftąpić tak święte poftanowienia wa- 
| fze, co zaś mowiłbym wam bracia moi? 
| toż wprzytomności Oftarzow y przed 
Obli- 


454 Kazanie 
Obliczem BOGA ?. wlzyftkie poczy« | 
nione obietnice walze prone będą y | 
bez {kutku} Toż ztakim „wyrażeniem | 
dane nam od was. fowo | w Trybunale, | 
pokuty, gołe tylko fowo bedzie? toż | 
te obowiązki ktorymescie fig na ten | 
czas poddali nie pokażą fie nigdy wfkus 
tku? toż wfzyftkie nadzieie wafze (pel 
zną y będą w.niwecz obrocone, równie: 
jako y prace nafze? czyliz. trzeba. było, | 
dla tego. czerpać ze źrodła łafki żywe 
wody, albo płukać fig y oczyścić wtcy, | 
S. Sadzawce pokuty, albo pożywać | 
Ciało Baranka czyftego y nie zmazane- | 
go? Także iefieście nie rozttopni* żej 
zechcecie uczynić. to wlzyfika nico 
żyteczne dla ficbie, przez wzrulzenie | 
cnoty y pobożności wafzey? Y owízem | 
acht moy Panie, Ty ktorys począł w| 
nich to dzieło, Ty fam 1e też y. dokos 
nay. dobrotliwie. Boć twoim dziełem 
jeft, nie tylko nawrocenie ich ale y w| 
nim S. wytrwanie. Wefprzyiże to .dzie+ | 
ło iakoś ie fam począł, y fpraw żeby 
ie oni wfpierali z tobą.  Łafka twoia us 
przedziła ich y oni zanią pośli: niech: 
że im też łafka twoia przodkuie zawze 

y niech | 


| 
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y niech im pokaże drogę, za ktorąby 
idąc ftatecznié y befpiecznie dosli, fzczę- 
śliwie ciebie w blogoflawioney wie« 
czności. Tegowam życzę y winízuig 
przy tym weíolym. Alleluia, ktoreście 
dnia wczorayfzego wuftach Kaplaá- 
fkich przy Olktarzu brzmiące ufłyfzeli. 
Ciefzcie fig y wefelcie ale. ciefzcie fig 
w Panu, to ieft nie dla tego że inż Poft 
upłynął ale że Chryftus ktory umarł za 


Lgtzechy nafze Zmartwychwftał dla u> 
u- y y 


fprawiedliwienia nafzego, żebyście y wy 
znim  zmartwychwftali Duchownie. 
Ten ci iet dzień ktoren nam Zmar- 
twychwftały Zbawiciel fporządził, po- 
czątek nieśmiertelności y zadatek chwa- 
ły nafzey. Zyicie długo y zdrowo, ale 
dobrze, liczcie dni wiele y'lat, ale ufi- 
luycié aby one były dniami pelnermi, 
pelnemi w zafługi, pefnenmi w błogo- 
flawienftwo. Bofkie, pełnemi w łafki 
lego, aby gdy ta śmiertelne odprawicie 
życie, welzliście oraz .do pełności nad+ 
grody, y nieśmiertelności chwały 
y Korony Niebiefkicy. Day 
Boże Amen. 
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O Wierze, nadziej y miłości” iaka była w tych. 
dwoch Ucaniach, y iakiemi fg w nas te cnoty | 

do tych- czas, | 
JOOOOOOOO)COCOOOOOOHOOO|p/Oeeoeot | 
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NA 


Nos autem fperabamús quia ipfe effet redemptus | 
rus ffracle G nunc: fuper bec omnia tertiá | 
dics eft hodie quod hac fada funt. Luc 
24. €. | 

My zas (poda ewalismy fe. it -On midt bytods 
kupić. Jeraela, a kutemiu % foem, quà al 
dziś. trzeci dzień gako fię to 


| 

? Wangelia dzificyfza , ozńżymująca | 
nam o dwu uczniach Pańfkich, | 
ktorzy fzli (obie do Miafteczka rzeczo: | 
nego Emaus; wyftawią nam ich, w tro" | 
jakim iakoby ftanie dufzy ich, w calej 
niebefpiccznym Chrześcianie moi : bo 
nayprzod ci uczniowie, nie wierzą tyl«| 
ko bardzo flabo w Jezufa Chryftufa.| 
Aż do tąd, fzli oni za Chryftufem, prze». 
nofząc go, nad nayflawniey(zy Nauczy« 


cielow. | 


NY. 


y tych 
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tielow. Niektorzy: znich “porzucili 
byli fzkole Jana S. Chrzciciela, a wfzy« 
(cy opuścili {we łodzie, y rzemioffa, 
fwe domy, y (we krewne, żeby byli 
wcale przyftali do niego. Umiera 
Chryftus, a z nim y wiara ich umiera. 
Bo powtore, ci uezniowie Zadney iuż 
prawie nie maig w nim nadziei, Aż do- 
tąd, o! iakie mniemania, nie rościli oni 
fobie orzeczach przyfzłych y gdzie o- 
ni nadzieią fwoią nieza(iggali ? wyper- 
Íwadowani będąc, że ich Nauczyciel, 
był prawdziwie, o wym Meflyafzem 
Pizyobiecanym: nie fobie mnięyfzego 
nicobiecowali, nad naywiekíze dofto- 
ieńftwa w Kroleftwie Jego. Umiera 
Chryftus y oto ich nadzieje upadły. Bo 
nareście, ciż Uczniowie, będąc iuż tak 
bez wiaty y nadziei, co zatym idzicż 
żadną też miłością fzczerą niebyli wię- 
ccy przywiązani do Chryftufa. Aż do» 
tąd powodzenie fie ich, Ww zmacnialo 
ich przywiązanie do niego, widzieli a- 
hi, na iego flowo uciekaiących Diabłow 
zcial ludzkich, y gromady ludzi uda- 
lących fię do niego, dla otrzymania u» 
zdrowienia z fwych chorob. O! iako 
oni 


aM 


4:8 Kazanie 


oni byliskontenci, żć fię chwycili takie. | 


go ftanu: y Nauczyciela, „ktory iednal 

im vfanie, y podziwienie powfzechne 

n ludz? umiera Chryftus; y miłość ich 

kú niemu wygafzona zoftsie. O! fla- 
3 


bosci o! nieftatecznosci ludzka! ale coż | 


iedni fie go zapieraią, drudzy go odfię: 
puig, inni umykai3, przed ściganiem 
Zołnierzow, y przed nienawiścią Fary: 
zeufzow, inni w cale nieśmiwiąg ani fie 
pokazać, idą fzukać aż za Jerizalem, 
kędy by pokryli chańbę, y żal ż omy- 
lonych nadziei fwoich; Chryftus przy: 
łącza fig do nich, y rozmawiaiąc z nié- 
| mi, nayprzod grontuie wiarę ich; po- 
rt tym wzbudza ich nadzieig, y co wre- 
$cie zapala w nich powinng gorącość, 
miłości ich ku fobie. Oto tu macie ca- 


łą treść! y poftępku uczniow ku Chry- | 


ftufowi, y wzaiemnie Chryftufa ku ú- 
czniom. <A tak ponieważ Ewangelia 5. 
dla nafzey nauki, wyftawia tu wlży: 
ftko: więc nauczmy fie tu grontownie 
tego, czego fię tu nauczyć mamy. To 
left zapatrzy wfzy fie, na ten troifty ftań 
uczniow, po śmierci Chryftufowey bez 
wiary, 
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wiaty, y miłości ( ftłan mowię ich du. 
fzy tak niebefpicczny ) w nosmy tąd, 
że (tan wiaty, nadziei, y miłości nalzey, 
mało co iet odmiennieyfzy od nich. 
A że teraz śmiało mowić można, 3e 
nie tylko po śmierci, ale'tez po Zmat- 
twychwftaniu iuZ, Chryftufowym, y po 
wízyfikich Taiemnicach  fpełnionych 
wczafie, poftaremu znaydnią fię Chrze- 
ścianie, ktotzy żyią bez nalezytey wia- 
ty, nadziei y miłosci Pana BOGA. A 
kiedy tak, więc rozemitm, że to nie 


będzie bez pożytku wafzego, kiedy 
nateraźnieyfzym Kazania przełożę. Z 
Jedney ftrony, wiaki to fpofob, gron- ` 
stował Chryftus, wtych dwoch uczniach 


wiarę, nadzieię, y miłość fiebie. Z dru- 
gicy, wiaki to fbefob my, umacniać 
fię mamy, w teyże wierze nadzici y 
miłości. Krotko mowiąc: wiepoymowali 
tego ci dway uczniowie y refte, dla czegoto oni, 
powinni byli, wierzyć, ufać, y kochać, dam tega 
Tacye w pierwfzey części. — Niepoznaiciny 
tego Chrzeicjanie, tak my te wierzyć ufać y ko= 
chat mamy Ciwyflufa. Podam tego fpofob 
w drugiey części. Y otym gdy mowię 
prolzę BOGA, Zbawiciela moiego 
Zmar- 


460 Kazanie | 
Zmartwychwftalego, a żeby y nas wrae | 
z fobą w duchowny fpoíob wfkrzefił, | 
wzbudzaigc w nas iak na nowo: wiarę, | 
nadzicię, y miłosć y dia naízcy pe- 
wniey(zey zafługi, y dla íwoiey coraa 
więkizey czci y chwały. 


CZESC PIERWSZA. 


Trzeba wiedzieć, że od tego čzâ | 
fa, iak widzieli byli Nauczyciela wee | 
go, fkazanego na śmierć, y wydanego 
na zelżywą mękę krzyża, wiara tych | 
uczniow iuż tylko chwieigea fie, y dużo | 
(liba była. Mieli bowiem trudność, 
wyperiwadować to fobie, żeby człowiek 
tak okrutnie zmęczony, y tak zelzy- 
wie umarły, miał być tym Meffyafem, | 
o ktorym oni daleko wyżlze, y zacniey- | 
{íze rozumienie mieli, toieft: że mial | 
był zbawić lud Jzraelfki, nie żeby fam 
miał umierać w chanbie y zelzywości| 
Krzyża. Atak iuż poczynali powątpi | 
wać, y więcey nie wierzyć w niego, | 
ale Ge tylko /gorlfzyć ztego, CO fie | 
znim ftało. Ale coż czyni Syn Bo*| 
fki? oto wyrzucaiąc im na oczy ich zd | 

slepice- | 
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ślepienie, przekonywa ich temi niezbi- 
temi dowodami. Nayprzod pokazuie 
im że wfzyfcy Prorocy, ktorzy mowili 
o Meflyafza, że On miał być wybawi- 
cielem Jzraela, ciż fami oraz o po- 
wiedzieli że ten Meflyafz miał był to 
wízyftko cierpieć, gdzie zaraz liczy im 
wfzczegulności wízyftkie. okoliczności 
męki fwoiey' tamże wyrażone: sako to 
dzień śmierci iego, place daną temu, cogo 
przedał, naco potym te pieniądze obrocom, tak 
podzielone ffaty iego, iak go żołcią y octem poiomo, 

Ílowem wízyftkie o teyże męce Kobi cy 
świadectwa. A ponieważ wfzyftko to, 


co napifano `ò nim, prawdziwie fpeini- 


łofię, y oe pen o nim Prorockie, 
niepomylili fie bynaymniey zprawdą, 
zatym. powinni byli nie tylko uwierzyć 
w niego, ale y widzieć w nim iawnie 
tegoż Meffyafza ktorego oczekiwali. 
Z iedney ftrony iak zwyciężcę śmierci 
Tryumfuigcego, z drngiey jak Baranka 
na ofiarę BOGU zabitego: z tąd nay- 
ślicznieyfzego z fynow ludzkich, z inąd 


"wprzod: z iniałego, y wniwecz obro- 


conego, z iedney ftrony BOGA chwały 
Ff z dru- 
X, Teodora Kazania Niedzielne Tom I. 


Es Kazanie | 
z draziey człowicka boleści. -Ale nies 
ma dofyć na tyn Zbąwiciel: przype: | 
mina im daley że Oa zefam nic raz, 
z niemi mowił, o fwoim ukr zyżo waniu 
y śmierci. Ze ich o tym wcześnie prze: 
ftrzegi, żeby ( gdy fis to ftać miało) 
latwiey im było, uwierzyć | w niego» 
Jak 9 przacieny m fpolobem, nic by ich | 
niepowinno było bardzicy PORE | 
"ypiwanie W p prawić, iak gdyby | 
Chryftus w inny ( (;ofob śmie rci,'z (zedł 
był z rego świata, niż przepo! wiedział. 
Wfzak”blifko przed śmiercią - fwoig tak | 
mawił do mich: ots wiłępuiemy do feruza. 
lem, a towfyjtko co Prorocy napifali o Syon 
Człbowieczym feai fig: iż wydany będzie nafas 
dom, daley naygrawany, uplwany, y ubiczowanp, 
g ma koniec ukrzydnią go.  Prolzę teraz, 
gdyby powiedziawizy to, cząjom 
fwoim Chry(tus, nieftwierdził był wiku: 
tka, a cożby oni na ten czas o nim pó” 
myślili byli fobię: zaite miafto tego; 
coby go mieli uznać za Meflyafza po: 
pobno, y za Proroka by go nie mieli, 
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Owoż gdy (ami byli świadkami tego: | 


co fie falo, miarkuiąc iako zupełnie | 
fpełniło fig wfzyftko tak, że w niczym) 
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wcale nieuchybiło, mieli z czego fie u- 
twierdzić w wierze, z czego fie cieizyć, 
y przyznać: -zaifte ten to ieft pofłany ną 
świat od BOGA Meflyafz. Bo nareście 
nawet nieodwołuiąc fie Pan Jezus na 
dawne -o fobie Proroctwa, y wlaíne 
fwoie przcpowiedzenia,, wykłada im to 
y do zrozumienia podale, iako trzeba było, 
aly Chryffus ucierpiał y przez mękę fwoig wfedł 
kochwały fwoiey. Bo miaf nayprzod za- 
dofyć uczynić BOGU, za grzechy na- 
fze. Potym męką (woią świat ten Ze- 
pfuty naprawić, potym dać nam z fiebie 
przykład cierpliwości, być w tey mie- 


rze wzorem nafzym, pomocą y pocie- 


cha nafzą, Y w taki to fpófob, prze- 
końywaląc rozum tych uczniow, idą- 
cych do Emaus, grontował Chryftus 


ofłabiałą ich wiarę o fobie. .A nad to 


ożywiał ich nadzicig. 
Bo trzeba z nowu wiedzieć, żegdy 
tak o fłabioną, y chwieiącą fię była wia- 
ra ich, pofzło zatym, że y nadzicia. 
ich bardzo nadwątloną zoftała. Mieli 
oni byli ufność .w Panu J-zufie, ale fig 
może powiedzieć,że więcey inż niepo- 


iczym | kłądali w nim nadzici, toicft ufali w 


Ffa nim 
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nim byli, iako fami mówili o fobie; | 
ach! myśmy fig fpodziewali. Y znowu iuż | 
wiecey nieufal, czyli arcy niedofkonale | 
w nim ufali. Bo gdyby taż fama była 
teraz; co y przedtym nadzicia ich, nie 
tylko by byli mowili, że fi podziewali, 
ale też, że y teraz iefzcze fię fpodzie- | 
waia, y pewni f} tego, że fie na ocze: | 
kiwanin fwoim niezawiodą. "Ale zkąd: 
że tote powątpiwanie, y nie ufanie mu 
więcey? . oto Chrześcianie: pomięfzali | 
bowiem rzeczy, rozumieigc to 0 Kro: | 
leftwie doczelznym, co było rzeczono | 
o Duchownym. Onim wyraźnie prze: | 
kladał, że Kroleftwo tego nie miało być | 
z tego świata, że, mia: ich był wybawió | 
ale z niewoli grzechow, nie z niewoli 
ludzkiey, On im nieobiecywał fzczęśli: | 
wości iakie na ziemi, ale o wfzem fame | 
tylko utrapienia, (bo rzekł był do; 
nich ) żeżeli kto chce poyść za mną niech we: | 
Śmie na fię krzyż fwoy y Maie za mną. Cot | 
oni przecie: oto niepamiętaiąc na tę | 
dobra Duchowne fpodziewali fie fatnych| 
tylko rzeczy do ciała należących, to ieh] 
rozumieli o Chryftefie: że On miał naj 
nowo przywiocić, y ugrontować Kro 
leftwa | 
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leftwo jzraelfkie, ofwobodzić ich z nie- 
woli ktorey podlegali; y cały ich narod 
przywieść do pierwízey chwały. Sfo- 
wem że miał ich fzczęśliwoscią świata 
tego obdarzyć, nadać im obfiość zbo- 
Za y wina, zwycięftwo nad nieprzyia- 
ciołami, y wfzyfikie inne pożytki tyl- 
ko świeckie. A tak nadzieja ich, czy- 
nifa ich iakoby cielefnemi y do dobr 
doczefnych przywiązanemi. _ Miafto te- 
go żeim należało fzukać navptzod y 
przed wízyftkiemi rzeczami, Kroleftwa 
Bofkiego y fprawiedliwości iego. ' Dru- 
gi błąd tych dwoch uczniow idących 
do Emaus, był względem czafu. | Prze- 


| powiedział im Sya Bofki, że miał trze- 


ciego dnia Zmartwychwfiać, trzeci ten 
dzicń, iefzcze nie był przefzedł, iefzcze 
cale nie minął, a oni miafto, coby fpo- 
koynie y z cierpliwością mieli czekać, 
rychłoli fię to ziści, co im obiecano, 
to oni wydaią fię z nieciezpliwością, fra- 
fuia fig zbytecznie, y w cale nadzieję 
tracą: oto mowią dzień trzeci temu, tako fig to 
fialo, a iefcze nic z tego, co nam obiecano nie: 
aiściło fię.  Sądźcie teraz, ieżeli z takie- 
go ofłabicnia ich wiary y nadziei, nia 
łatwa 


p 
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łatwo mogła w nich wygafnąć y miłość 
Boika ? 

Gi.dway Uczniowie kochali oni 
byli Pana Jezufi, bo rownie do nich 
jako y do innych rzekł był Chryftus: 
Oyciec moy kocha was, bot y» mnit kochacię, 
Cowięklza pokazali iuż byli w niekto- 
rych okolicznościąch, tę gorliwą miłość 
fwoią ku niemu. Ale nareście ta mi- 
łość tak płomicnifta przedtym, w cale 
iuz w nich oftygła. Poczęli fie. (mu: 
cić posśmierci iego, a ten fmutek ich 
nieczym innym był; tylko niefmakiem 
niełakim wíluzbie iego. ` Frafowali fie 
ztąd, że za nim iść odważyli (ię, uly- 
chali na fercu, trwożyli fię na umyśle. 


Y tetakowe ułożenie ich -duízy, y o- f! 


fehłość ich. ferea, wygafzali w nich.go- 
rącosć miłości Bof iey. Uważmyż iak 
to Syn Bofki, iak ma nowo zapala tych 

Irapionych uczniów uifość, vy wiaki 
to ezyni [pofob? oto y nayprzod, przez 
rożmowę fwolą z niemi, przyłączy” 
wizy fię do nich, wdał fig wrzecz Z 
niemi. Stofuie (ie do ftanu dufzy ich, 
w ktorym na ten czas byli, pokazuie fig 
być podroznym, iako y Oni, idzie wpo* 

śrzod 
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fízod nich, mowi z niemi, pyta fig ich, 
y odpowiada im. ^Tymczaíem łafka ic- 
go fkrycie, ale fkuteczpie nad niemi do- 
kazywać poczyna. On fam mowa (wo- 
ij, rozum ich do wierzenia fobie fpofo- 
bi, a w fercu iedna' afekt, tak dalece: 
że ile flow mowi do nich, tyle zdaie 
fię rzucać w ich ferca, polralow plo- 
mieniftych; ktore ich wfkroś wzruízaig, 
y gorącością w cale nową  z4palaig. 
Wfzakże gdy go iuz zupełnie poznah, 
z tym fig fami potym oświadczyli: iili 
ferce nafe miepałało w nas (pytali fig oni 
wzaiemnie ) gdy z namr w drodze mowił ? 
A tak można mowić, że fłowa lezufo- 
we, dla tych uczniow, były y światłem 
ich kierującym w drodze duchowncey, 


iako rzekł Prorok: Pochudnia nogom. moim. 


fłowo twoie Pame: y czniem zapalafącym 
dò miłości ich ferca. Jako rzc&? fam 
Chryftus: ogien pezyfadiem tzirak na ziemię 


8 coz. chcą? tylko Voy f fię onym zapaliły feria, 


ludzkie * jednakże co tu uw aza Grzegorz 

$. Papież: poki rdzem fzedł z niemi w 
drodze, lubo im rożne o fobie przy- 
wodził, y ttumaczył Pifma, iefzcze go 
poltaremu,poznać dofkorale nie mogli. 


A do- 


468 Kazanie 
A dopiero to przy ftole, do ktorego 
go , napofilenie fię z drogt zaprofili, 
wraz z niemi fiedząc y bawiąc fie, od- 
krył im (ig na koniec czym był y po- 
ciechą ich napełnił, daiąc im fig zupel- 
nić poznać.. „A iako poznać? oto przez 
podanie im Nays: Ciała (wego, bo wła: 
minis. chleba: czyli w Komunii S; przy- 
igciu, poznali Pana fezufa.  Wtey mowię 
fprawie Swictey poznali go a pozna: 
wizy go, wipomnteli fobie; natę mi- 
łość 1ego, ktora go przywiodła do te- 


- go, że poftanowił dla nich, y dla wfzy- 


fikich. nas, wízelkiey czci godny Sakra- 
ment Cialafwoiego. Ta pamięć natę 
mifość natychmiaft wzbudziła w ich 
fercach afekta, wzaiemniey ich miło: 
ści, ich pofzanowania, y powinney 
wdzięczności ku tak. dobremu Panu. 
A nadto poczuli w dufzach (woich, fku- 
tki przedziwne tego Sakramentu, z kto- 
rych maypierwízy był odnowienie ich 
miłości, drugi gorącość teyże miłości, 
y co wrescie, tak scifle złączenie ich 
ferca z Iczufem, że co tylko .w przyie- 
ciu Komunii S. poznali Pana, natych» 
miafi ipiefzno porywaig fig zmieyfca, 
powra- 


i 
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powracaią do Jeruzalem, y innym także 
nczniom opowiadaig Zmartwychwttanie 
Pana fwoiego.. Czyńią co więcey, o+ 
świadczaią fie głośno, żego fami na o- 
czy fwoie widzieli, v Ze nawęt, gotowi 
fag, choćby z Niebefpieczeńfiwem wła- 
fnego życia otym świadczyć. Oto kro- 
tkie ale iafne opifanie tego fpolobu 
wiaki Chryftus Pan: grontował wiarę, 


nadzieię y miłość fiebie, iuż iuż wy» ' 


gaffe w tych uczniach, po śmierci fwos 
iey.  Obsoćmyż fig teraz do'nas, a 20- 


' baczemy że przywary, wiary, nadziei y 


miłosci nafzey w Chryüu/ía, iefzcze 
żywicy nas famych tknąć w ferce po- 
winny, niżeli tych uczniow. -Ponie- 
waż iuz my to widziemy fpelaionynr 


w fkutku, co oni naten czas, przewi=. 


dzieli tylko że fig ftać miało. A prze- 
cie ach Chrześcianie! albo niedofyć wie- 
rzemy -w niego y Taiemnice iego, albo 
niedofyć ufamy mv, albo nakoniec, 
mało co.go kochamy. Pokażmy to fo- 
bia iak naykrocey w tey. 


DRUGIEY CZESCI. 


Uważając ia tak wieln z Chrzesci« 
an, po- 
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an, powątpiwałących * z ftrońy rzeczy, 
luz tey, iuż inney z x vue 
wiara Boone czyli ię: w.cale tak | 
y czyli tak było iak wiara uczy. Brzyć 
tym tyle innych, ktorzy ieízcze nię fa 
pewnemi uficoie, czego fie mais trzy” 
mać. Potym tak wielu, niewiedzących 
nawet o tych rzecząch, ktore wiedzieć 
koniecznie powinni: Nareście wielu tak 
niezboznych, y aicchyba co (ig im po» 
doba niewierzących. < Rozumiem: żeffus 
Ízniey niż tamtym uczniom mogę po- 
wiedzieć: o ludzie zaślepieni y niemi jem! Y 
coż możecie zarzucić przeciwko, oczy- 
wiftemu  cudowi | Za: tychy int 
Chryftufowego ? ieżcli nie, ieżeli 0- 
wízem, wierzycie to ze Chryftus. Zmar- 


twychwftal więcteż powinniście y te | 


wierzyć, żeteż y wy, po śmierci wa- 
fzey. zmartwychwftaniecie , za fprawą 
mocy y woli Bofkiey. |. Y znowu ieżeli 
wierzycie o.tey, wieczv(tey trwałości 
daz, po zmartwychwitaniu ciał wa* 
fzych, co też ta wiara w was (prawliież 
lezeli nic bynaymniey, na wzbudzenie 
was do cnoty, nic na odwrocenie was 
od nieprawości, tedy ach! wiara wafza, 
zgubio- 
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zgubiona ieft dla was. - Bo miatkuycie 
zaraz, Co mowi Auguftyn S. niepodobna 
aby żył zle kto wierzy dobrze, y wízcze- 
gulności „mowiąc: kto tylko_ wierzy ży» 
WO, iż potym życiu, naftgpi Życie dru- 
gie, to ieft zła lub dobra wieczność; 
że ieft odpłata y kara wieczna, według 
zaflugi każdego, możefz że mu być co 
tak trudaego, czegoby fie nieuftrzegł? 
albo co tak ciężkiego, czegoby niewy- 
peínif?. kto tylko wierzy żywo, że to 
ciało uftalące, ma kiedyś zmartwych- 
wítaC, żeby wiecznie żyło: wraz ż du- 
fzą, y iedneyże znią zażywało nie- 
śmiertelnosci, czyliż zechce zażyć ie, 
na naczynie {wey  proznosci, fwych 
zbytkow, {wego obżarftwa? dopieroż 


daleko. mniey fwey lubieżności? y o- 
« wfzem będzie On'ie umiał obrocić, za 


narzędzie duízy do wfzelkich enot, do 
uczynności, do fprawiedliwości, do po- 
boznósci, do wftrzemięzliwości. Al. 
bo nam tedy poprawić wiarę, albo od- 
mienić obyczaie. Wizakże tak fie po- 
fpolicie żyje, iak fię wierzy, y tak fię 


umiera, iako fie Zyie, a iak fie. umiera, 
stak ię y zmattwychwftanie. Szczęśli- 


wie 
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wie y nafpolne uwielbienie dufzy y ciała, 
icżeli ię fpolnie zafługowało, niefzczę- 
śliwie, y na fpolne potępienie duczy y 
ciała, ieżeli fię fpolnie grzefzyfo. Mo- 
ja tedy rada, prosmy Pana BOGA, aby 
w nas ożywił wiarę otym y taką, kto: 
raby nas wzbudziła do dobrego. A 
nadto ftaraymy fię poprawić nadzieig 
nalzę. 

Bo co ia uważam, w więkfzey 
części po między nami. Coż ieft za 
nadzieia naíza? y czego fie my fpo- 
dzicwamy, nie mowię po śmierci, ale 


wa ud wtym życiu? Kiedy oco BO- 


GA piofiemy, na co zwykliśmy pofpo- 
licie Saat fie kiedy mowiemy, że u- 
famy BOGU: nå dobra życia tego? na 
p'zemilaiącą fortune? natyfiąc innych 
rzcczy, ktorych fię fpodziewamy od 
niego, ale ktore wcale fię do czci y 
chwały iego nieściągaią. A tak mamy 
nadzicię w BOGU, ale niefpodziewa- 
my fig famego BOGA. Albo przy- 
naymniey, niefpodziewamy fig go bar- 
dzicy, nad wízyftkie pożądane rzeczy» 
Ztąd pochodzi, że gdy widziemy omy- 
lone, naynieflufznieyfze pragnienia na» 


fzc, 
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fze, zaczynamy natychmiaft tracić ua 
fność; y odzywać fie, iako y citam 
| uczniowie idący do Emaus: ach! myśmy 

fiz fpodziewań. | Jam fig fpodziewał (mo- 
' wi teb y ow) że fluzac wiernie BOGU, 
On miał mieć o mnie ftaranie fzcze- 
gulne, że mia! mi we wízyftkim dopo- 
moc, obronić mocno, y wyrwać mnie 
z rąk przesladuigcy ch mnie: fpodziewa- 
łem fig że maiąc fie do BOGA, On też 
miał wyfłuchać modlitwy moie, za- 
dofyć uczynić- zamyfłom moim, po- 
biogofiawić przedfięwzięciom moim, 
aoto nic z tego, y po tylu uczynio- 
nych mu ślubach, w tymże co y przed- 
tym zoftaię ftanie. Jam fic fpodziewaf 
mowiinny, że trzymaiąc fig pobožno- 
ści, miałem prowadzić życie, ze wlzy- 
fikim fpokoyne, dalekie od biedy, y za- 
miefzkow świata, a oto nic ztego 
wízyftkicgo. „dd! myśmy fię fpodzrewali,, 
Oy! nie tak ma być bracia moi mowi 
„Auguftyn'S. Niech fobie zaden z nas nicobie- 
eut, ftzęśliwości doczefney, dlatego że ief 
Chrześcianinem ,. albo że Żyje w pobożności. 
Chryftus Jezus nie tym: nas zakładem 
przyiął , pomiędzy ucznow íwoich. 

Kicdy 
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Kiedy. kogo wpifuią w Reieftr Zołnie» 
rzy, aten żodł przyimuie, nie mowią 
mu na ten czas, bracie będziefz żył (a= 
bie wygodnie, będziefz miał dobie po- 
miefzkanie, pożywienie, flowem w czas 
wfzelki;, owizem przeftrzegalą go wcze» 
śnie, e tu trzeba będzie pracować, nie» 
lenić fię, y na niebefpieczeńftwa nieraz 
fame iść odważme. Otoż my Chrze- 
ścianie, 'Zolnierzmi, iefteśmy _ Jezufa 
Chryftufa.  Wodz ten naywyz(zy przy- 
ia! nas, pod chotggiew fwoią, a naco? 
pewnie nie na to, zeoysmy tam zgroma- 
dzali bogactwa, albo pieli fię na hono- 
ry, albo zoftali wielkiemi. według świa: 
ta, fłowem żebyśmy w czafow y wyí 
god nalzych do woli używali. Na coż 
tedy? oto żebysmy Świątobliwości na- 
byli, grzechy w nas wykorzenili, wizy» 
fikie pożądliwości nafze podbili, y za- 
woiowali. A tak Rali fic uczeftnikami 
utrapienia y upokorzeńia iego. Prawda 
to ieft że nam obiecał, ten Pan nayła- 
fkawfzy , fzczescie y nadgrodę , ale 
fzczęście to y nadgroda , rak iako y 
Kroleftwo iego, nie z z tégo swiata, 
Zkąd 
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nies Zkąd daley idzie y to, że gdy przyidzie 
wią cierpieć, co przykrego na tym tu świe- 
b (aś cie, bynaymnicy, fie temu dziwować 
po- nie mamy; ani rofpaczać. Y owízem 
czas | "ym bardziey wzbudzać w fobie nadzie» i 
czes ię, będąc tego pewni; że co nam żału- 
nie: |, ie y broni, w tym życiu, to nam ftokro- 
staz «nie odda, w przyfzłym.- Ufaymyż od- 
rze: | tąd, Dobroci Bofkiey, a dozwolmy ics 
zu(a^| go S. Opatrzności, czynić z nami, ce 


fig iey podoba, nie naznaczaiąc icy gra- 
nic y.czafu, kiedy ma co czynić: V 
dężeli nie tak rychło odpowie na prozby 


jma- 

300» nafze, «czekaymy ipokoynie wypełnie- | 

wią. | Ria ich; będąc cierpliwi względem ies ||| 

wyź go, tak iako. On raczy być, niefkacze- | il 

1 co nie bardziéy cierpliwym wzgledem nas. M 
E 


28 
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i na- | Dopieroż nieufkarzaymy fig nigdy mos — 1. 
lzy: | wig: żę iuż tylelat mineło, iako go | 
y za- profiemy, o tę lub inną falke; aiefzcze- 
kami | $my icy nieotrzymali od niego. Bo 
awda | ach! wieleż lat ieft temu, -iako BOG 
ayla- fam woła na nas? iako nas do fiebie 

ale | Wzywa; iako na nas mocno  naftaie, 
ko y |. Przez fwoie natchnienia Święte, żeby- 
wiata, | $my niepobłażali wiecey, tey y ówey 
cd namiętności, żebyśmy pozbyli tego y 
owega 
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owcgo zferca nałogu, żebyśmy od- 
mienili na lepíze życie nafze, y ízczé- 
rze pracowali z ftrony naprawy oby- 
ezaiow; à przecie niecheemy go ufu- 
chać. Y wykonanie tego, czego ON | 
chce po nas, ode dnia do dnia odkfada- 
liśmy; y dotąd podobiio iefzcze odkła: | 
damy” atak ieżeli my go ufluchamy, y 
Qn nas „Żaifte wyflucha, y ieżeli ciet- 
pliwie trwać będziemy w oczekiwaniu 
ipelnienia obietnic iego; niemalz nic 
takowego, czegobyśmy fpodziewać fie 
niernogli, żę otrzymamy z miłofierdzia 
jego. | 

A poprawiwfzy już wiarę y na- | 
dzicię, itaraymy fig odnowić y gorg: 
cość miłości: nafzey ku. Chtyftufowi, 
ato przez święte rozmowy między 
fobą y używanie, pobożne nays: Sakra: 
mentu Ciała iego. Bo nayprzod, kiedy 
ia uważam dla czego to między nami, 
znayduie fię tyle oziemblych, y wcale 
Ghrześcian rozwigzlych ktorzy niemaią 
žadnego Duchownego fmaku, wrze- 
czach Bofkich, ktorzy niećwiczą fig 


wzabawach przyzwoitych wierze fwo- f 


icy; znayduig pofpolicie, że tego przY*| 
czyną 
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czyną (3 wolnieyfze ich rozmowy, wca- 
le prożne, y tylko świeckie, a nie o 
BOGU. Wfamey rzeczy, o czymże 
zwyczaynie w rozmowach codziennych 
mowią teraz między (obą Chrześcianic? 
iaka bywa materya, owych tak czę- 
ftych y długich, dyfkur(ow, na ktorych 
dni fię całe trawią, ‚czas nieofzacowany 
ginie, a częfto obraża fie miłość bli- 
Zniego przez mowy ufzczypliwe, ruy- 


nuie fie zbawienie bliźniego, przez ffo- - 


wa pogdrízaigce, ukrzywdza fig prawdę 
Bofką, przez kłamftwo, y wielerazy 
do tego powtorzone. Y otym fłyfząc 


nas Poganin iaki, wielerazy po całych: 


dniach mowiących, a nie tylko godzi- 
nach, co fądzicie czyliżby defzedł z 
famey tey rozmowy, iakiey my to wia- 


ry iefteśmy? A prze to mowię ia do was: 


co tam S. Apoftoł do pierwfzych Chrze- 
ścian: ufiłuycie o! moi bracia, żeby nie była 
fyfeć między wami, flow wolnieyfych ktoreby 
czyfte ufy wzgarfyć mogły. Bo takie mo- 
wy, nieprzyftoią na świątobliwość, po- 
wołania waízego do wiary. Niech fłowa 
mafe będą, fłowami dziękczynienia Y otym 
Gg mię: 
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y {ob} mowcie, iak wielescie za 
alki iego powinni BOGU. Jak wielkim 
nieuprzedził On was, miłofietdziem 
woim. -Z iak: wielką cierpliwością do 
czynienia pokuty walzey, nieczekal. 
A na ten czas to doznamy tego na fer- 
cu, czego do znali ci dway uczniowie, 
y.zawołamy iako y oni; o! iakim płomie- 
wiem miłości, ku Chryftufowi „goreie dufa nafa, 
Boć. wten to fpofob Duch Bofki, zwykł 
fie nam udzielać, a potym przy poZy- 
waniu Nayś: Sakramentu Ciała.  Zailte 
ten ci Sakrament Bofki,, ieft tym ghle- 
bem, ktory, ma naprawiać, —.-offabione 
fify. dufz nafzych, y nas w dobrym =u- 
trzymować. - Ten Sakrament ieft lekars | 
ftwem tym, ktore leczyć powinno cho: 
roby nafze dufzne, y nas do pierwízego 
zdrowia przyprowadzić. Ten -Sakra- 
ment jeft zrzodłens wfzyftkich tych 
lafk, iak tyleż Rofy Niebiefkiey, ktorą 
nieikropiona dufza sako ziemia ufchla, 
bez wody obumierać mufi,. Ten Sa- 
krament iet- podnietą . tey gorąccy mi- 
łosci, ktora łączy nas z Bogiem, tak i£ 
pożywaląc Ciało. iego, ftaicmy fie. ie: 
dnoż z nim, y w.num żyć poczynamy. 
A prze” 
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A pizeto upominamy was y proficmy, 
przez wnętrzności. miłofierdzia Bofkie- 
go, przyftępuycie jak nayczęsciey tylko 


możecie, do tego pokarmu Anielfkiego, *' 


ale-zawíze wprzod y należycie fprobuy- 
cie fiebie, roftrząfaycie fiebie, walze fu- 


:mnienie y wafze ferca, ieżeli fą czyfte 


y profte. -Y-wtym przyfpofobieniu, ia- 
ko lwi rozgorzali, pożywaycie, tego 
chleba Bofkiego. .. Wten czas zaifte po- 
znacie iak dobry, 
cowiękiza uczuiecie -w fercu, afekta 
miłości y powinney wdzięczności, ku 
tak dobremu Pana, flowem żyć bedzie- 
cie ściśle z nim złączeni, y ziednocze- 


ni przez miłość, y przedczalem iefzcze 


kofztować tych świętych fłodyczy, ro- 
śkofzy iego wiecznych, a ktorych On 
użycza obficie błogofławionym w Nie- 
bie... Y ten to ieft pożytek Duchowny, 
ktoren. z przykładu tych dwu uczniow 
zabrać mamy, w ktorych przytomność 
u nich Syna Bofkiego, ‘tak fzczęśliwe 
fprawiła odmiany. = Day Boże, żeby y 
w nas. Y dla tego, prosmy zaraz Zmar- 
twychwftałego Pana żeby y nas z fobą 


w Duchowny Ípofob wfkrzefił, ożywia- < 


f Gg 2 igc 


iak fodki ieft Pan, 


i 
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jąc w nas, iak na nowo wiarę nadzieię y 
miłość ficbie. Boć na tym właśnie za* 
lezy teraz, nafze zmartwychwítanie w 
Ducha, v.to iet co nas może Ípofo- 
baemi uczynić, oliągnienia (wego cza: 
fu, zmartwychwitania chwalebnego we- 
dlug ciała, a ktore mabyć dopełnie= 
niem, wiekuiftego wybranych błogo: 
fi iwieńftwa, a ktorego życzę wízyftkim. 
Tyvmczafem do ciebie fis iefzcze obra- 
‘cam Przezacay Prymicyancie, Z powin- 
fżowaniem ci tey godności, ktorey dziś 
doitępuiefz z olobliwizego Daru Bo- 
fkiego, gdy naypierwizy raz wftepu- 
jefz do Oftarza, na (prawowanic tam 
ftrazney Ciała y Krwie Chryftufowey 
ofary. Y żebym ci nie tylko-w powin- 
fzowaniu, ale y w przefirodze zbawien= 
pey moją oświadczył przychylność, 
przypominam ci to, co niegdy S. Grze- 
gorz fwoim przypominał Kapłanome 
Miech będzie Kaptan czyfły w myślach, w fpra= 
wach przyklady, rozeznany W milczeniu, W 
mowie / pożyteczny, ufłaiczny w modlitwie, bo- 
gity w noty, a W obiowaniu 2 ludźmy Święty: 
A to dla tego żebyś takim był, BOG te- 
go wyciąga po tobie, tym bowiem kon* 
cem, 


y 


ra- 
in- 
lziś 
3o- 
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cem, na fłużbę cię fwoią wezwał, y 


między wielu innemi ciebie wybrał, na 


fprawowanie nays: Taiemnic. A dote- 
go icżeli (tan twoy święty, Urząd y cha- 
rakter S. Hoftya ktorą ofiarować, y 
Kićlich zbawienia ktory: pić. będziefz 
Swięty Sakramenta ktoremi fzafować 
mafz Święte, iężeli BOG Ovciec kto- 
ry cię wybrał, Syn Bofki ktorego ra 
fobie wytażafz oíobe, Duch Swięty, 
ktorego ak twoy Urząd fprawować 
będziefz S$ wiety ieft potrzy kroć, więc 
y ty Świętym być powinieneś, bo 
rzeczy Swięte, świątobliwie- prawować należy. 
„Dla tego profzę cię z Pawłem S. y na 
Bofkie milofierdzie zaklinam, abys na 
Urzędzie zofłaiąc, był ofiarą żywą, swiętą 
y BOGU fię podobaiącą Abyś: taraf fie 
trwać na zawfze,, w udzicloncy fobie 
ła(ce Bofkiey. ^ A teraz przyftąpiwizy 
do Ołtarza, na kończenie zaczętcy BO- 
GU ofiary, gdy: raz pierwizy wezmicíz 
na ręce twoie Zbawiciela Pana, iak dru- 
gi Simeon : profzę niechcieyże go, z 
wielkiego ukontentowania profić na ten 
czas, tegoż S. Starca przykiddem, teraz 
bypukizaf fugg twego Fanie. „1 Ale raczey 

pros 


} 
| 
4 
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proś go przykładem, młodziuchńęgo Ta: 
koba, mowiąc: niepufczę ctg moj Panie, po- 
ki mi niepobłog ftwig. -Poki niepobłogo- 
flawi(z tanom Kościoła Świętego, ftra- 
pioney teraz Oyczyznie Polfkiey, mnie, 
Zakonowi memu, mieyfcu temu, przy- 
jaciofom Dobrodzieiomm, y tu ptzyto- 
mnym wfżyftkim Bądź pamiętny przy 
tey ofierze o dufzach pobożnych, żebyś 
im uprofif úu BOGA wytrwanie w po- 
bożności: Bądź pamiętny y o dufzach 
światowych sżebyś im uprofil fzczere 
oderwanie ferca od świata. Niezapo- 
fiinay y o mnie aaylichfzym z Kspła- 
now, 2 ia na pierwize twole, Orate fratres. 
Czcz;c Chtyftufa w tobie, y ciebie 

Chryftufie , ' zgłębokim głowy moiey 


p. 


przed nays: Sakramentem ukłonem, od 
powiem, niech BOG proyimie ofiarę twoię, y 
niechay Prymicje tioie, tak będą miłe 
BOGU sak były Ablope, Amen. 


£; J! 
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NIEDZIELĘ I. PO WIELKIEYNOCY 
O'Nayś: Ranach fezufowych, iż tę (3 y acieczką 
w miebefyieczeńftwach duny y pociechą w fa- 
bościach ciała , 

BE IEEE EE I EK IEEE 
Miane w Warfzawie R. P. 1770 przed 
JW. Jm. X. peii o. m: Bifkap: 
Poznaüfkim y Warízawfkim. Kan- 
clerzem W. K. 


Offendit cis manus 49 latus, O dixit eis Pax: © 


vobis. Joan: 13. c. 
U kazał im rece y bok, y rzekł do nich pokoy 
pam. 

Aśnie Wielmożny Pafterzu, te Rany 
Nayś: które Zbawiciel na Zmar- 
twychwftałym Ciele pokazał Uczniom 
fworm, teź fame dziś uroczyście głofić 
mi przychodzi przy obecności Pafter- 
fkicy owieczkom twoim. Lecz coż 
o nich powiem: zaftanawięjli fie, abym 
znowu ímutng wyftawił przed oczyma 
wizy- 
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wfzyftkich fceng? Ni, albowiem Rany 
to f3 nie inZ w cierpiącym, ale w uwiels 
bionym Ciele. A zatym Rany ktore 
nieboleść przynofzą, ale rozkofz, Rany 
krore nie f} uymą piękności Ciała Jezu- 
fowego, ale icgo, ozdobą, ktore iuż 
niefłabość cierpiącego, ale moc y po: 
tege znaczą uwielbionego. ` Rany kto- 
re nie o zemftę wołaią do Nieba, ale kto- 
ré pro(zą o Miłofierdzie. Rany: ktore 
nie gniew alé miłość tchną, nie karę 
ale Odpuft wfzyftkim iednaią. Słowem 
Rany jczałówe, widok to zaifte rozwe- 
felaiacy ferca nafze. - O! iak bym był 
fzczesliwym, gdybym całą ich pochwa: 
łę mogł zagarnąć w tym famym fłowie 
ktore Zbawiciel wyrzekł do Apofto- 
low fwoich Pokoy wam.. Y owfzem o 
moy Panie, kiedy Ty raczyłeś, darować 
go Uczniom fwoim za pokazaniem Bo- 
ku y Rak twoich, czemuż y ia nie mam 
smiele obiecywać ludowi twemu tey 
łatki, parie waż on ucięka Gę z wiarą y 
z ufnością do tychże Ran twoich. Nie 
powinie ńem ia być mney gorliwy o 
wielkość ich-ncdzy y potrzeby, iako yo 
wicikość chwały twoicy, a twoja chwa? 


ła ict 


Iki 
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ła ieft zararować nędznych; pociefzyć 
ftrapionych, Howem dzieciom: twoim 
iakożkolwick krnąbrnym we wfzyftkich 
ich potrzebach opatrzyć im, pokoy 
pełny pociechy w Ranach twoich. 
Tak ieft Chrześcianie, daremnie wy w 
utrapieniach wafzych udaiecie fię do 
świata, albowiem prożni fa fynewie ludcy w 
fwoich pociechach,- mowił Dawid. Yije- 
żeli wam ię obiecuią to dlatego żeby 
was w nich ze uwiedli,  rzekłem radośce 
( mowił ten'S. Prorok ) czemu mnie ofu- 
kaiek, w ROGU ( mowił on daley ) pokła» 
day nadzieję; wfyftka zgromadzenie ludzi, a ia 


'-przydaię: tu przed Ranami Jezufowemi. 


wylewaycie fig fercem ludzie ftrapieni, 
albowiem one to fą w (pomożeniem 
walzym. Qn ie zoftawił ten to 


Nays: Zbawiciel! na pociechę y utwier- 


dzenie Uczniow fwoich mowił Augu- 
ftyn S. A czyliż tylko dla Uczniow? ni, 
przydawał Bernard S. Zachował Jczus 
Rany fyoie,aby nam tak że w nicbefpie- 
częftwach y ucifkach zewfząd nas okra- 
żalących, były -miey(cem ucieczki y 
obrony. To ia wielkie Bernarda S. 
zdanie biorę za materyą Kazania mego; , 
prze: 
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przekladaigc ię wam -w tych dwoch 
flowach ktore fz. Ludzie wy macie W Ra- 
nach fezufowych ucieczkę y obronę dia dufy, co 
dla was bejpiecznieyfego, to pierwlze fowo; 
y pierwízy: Punkt Kazania, > Ludzie: wy 
macie w Ranach. fezufowych folge -y pomóc dla | 
ciała, coż dla was wefelfego to drugie fłowo | 
y drugi Punkt’ Kazania. Jaśnie Wiel- 
możny. Pafterzu T bepieczęfiwo: dla dufy, y 
pomoc dla ciała, (4 to dwa Rowa. ktore ia 
teraz mam przepowiadać w obecności 
twoley, a po ktorych nie może nie po- | 
zoftać w fercach owieczek twoich.iako 
prawdziwie «wiernych, nieiaka uprzey- 
mość ku Ranom Jezufowym : poniez| 
waż one zamykaia. w fobie właściwie 
ow pokoy, ktorego tak ufilnie życzył 
Filipenfom Paweł S. pi(zac do nich: Po: | 
koy BOGA Naywyżfego (mowił on im) | 
aiechay firzeże. ferca. y rózuniema wafe w fer 
zufie Chryfufie. Zeby tedy to-fkutecznie 
było, mocą powagi y błogofławieńftwa 
Pafterfkiego, wefprzeć raczyfz mowią: 
cego. Ty zaś Naywyżfzy Pafterzu kto-4 
rego Rany źrzodłem fą wizelkich bło*| 
gofławienfiw, ieżeli głos moy ieft dużo 
flaby, orzyzwiy: go głofem Ran twoich} | 


Nie- 
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Niechay "Głos Ran twoich przeniknie 
tych tu 'dufze, niechay otworży ich už 
myfły na wielkość Dobroci twoicy, nie- 
"thay ,zmiekezy ich ferca ma fłodkość 
miłości twoiey, dopiero y im pożytek 
y tobie będzie więkfza cześć y chwała. 


CZESC PIERWSZA. 


Wiadomo wam  Chrzescianie, iż 


dwoiaki ieft ciężar ktory w tym życia - 


ponofić mufiemy wfzyfty.  Niebcipie: 
częftwó dla dufzy, y ucifk dla ciała. 
Jako y dwoiacy fa nieprzyiaciele, z kto- 
Iyeh-iedni walczą na dufzę, a drudzy 


«ciało obciążają. "Ą zt;d w niche fpie- 


częftwach dla dufzy, potrzeba nam by- 
ło. fchrowienia, dla ciała trzeba “nam 


było folgi y pomocy. Czy!iż tedy mio- 


zecie nieftawać fie czułemi* pa te dwie 
uwagi, ktoremi ia teraz ubefpicczyć 
chcę pokoy dla dufzy v ciała wafzego 
w Ranach Jeznfowych? A nayprzod nic- 
przyiaciele nafi, ktorzy bez przeftankü 
na zgubę dufzy nafzey dyb; komuż 


Mie Q znajomi świat, Giało, y-czact 


przeklęty, Ciało z (wemi namiętno 
: $cia- 
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ściami, ktore fię w nas rodzą. Swiat 
z (wemi obłudami, ktorych zawfze mu 
przybywa.  Czart z {wemi fztuFàmi, na 
ktorych mu nigdy niefchodzi,. Ciało, 
ktore zawize woiuie przeciw Duchowi. 
Swiat, ktory zawíze ieft przeciwny Pra: 
wu Bófkiemu. /Czart, ktory nieprze- 
błaganą tchnie ku nam nienawiścią. O! 


moy Boże, iakim mnie ftrachem prze: 


rażaią ci nieprzyiaciele moi! nieprzyia- 
ciele tak blifcy, że mi fig od nich od: 
dalić by na krok niemoża, tak zdradli- 
wi, że na moment przymierze z nimi 
zawrzeć mi niepodobna,tak fztuczni, że 
Za nic fobie ważą wízelkg moią oftro: 


Żność y czucie; tak. zuchwali że fię ' 


chlubią że zwycięftwa częftokroć nad 
takiemi, ktorzy iedną nogą iuż zdali fię 
ftać w Raiu, tak chardzi, że fig z wízel 
kiey nafzey $mieig natrząfać  przezot* 


ność: tak natarczywi, żę nie uważalą 4: | 
ni na czasy Nabożeńftwo, ani na miey* | 
fca BOGU, ani na ofoby famey cnocie | 
poświęcone, tak okrutni, że fig ufpoz | 


koić niechg, aż. oftatnią zgubą, tak za* 

pamiętali, że fię zarownie kufzą o win 

nych y niewinnych, o czyftych y zma* 
zanych, 
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zanych, o fprawiedliwych y grzetzni: 


kow. Słowem nieobiecuy fobie nie w 
tym życiu befpieczęftwa, y choćbyś 


zwyciężył łakomftwo świata, rofkolzy - 


ciała "napaftowaé cię będą, a jeżeli 
wzgardzifz rofkofzami, czart cię pychą, 
zazdrością, y gniewem trapić będzie. 
Pytam fie teraz Chrześcianie gdzie pe- 
wną obronę dla fiebie znaydziecie? ni- 
gdzie, nigdzie: upewnia Bernard Święty 


| Jako « w Ranach Zbawiciela, ^ Sro- 


ży fig świat ( mowi ten S. ) ucifka Ducha 
Ciało, czyni rożne zafadzki czart, ia przecie 
nieupadam y nieufłaie w dobrym, bo iefteri u- 
twierdzony "a Opoce. A na jakicy Opoce? 
tylko ktorą ieft Chryftus Ranami okry- 
ty. W tey ci to fkale Opatrzności Pa- 
na BOGA „fporządziła nam, befpieczne 
fchronienie od naiazdow nicprzyiacioł 
nafzych. fporządziła zaś tak fprawiedli- 
wym, iako y grzefznym. - A nayprzod 
do tey befpieczney twierdzy w zywa 


| Duch Nayś: każdey dulzy czyftey: Pe- 


| bpfłań Oblubienico moia, ktorąm ia fobie wie- 


czna, poślubił y poświęcił miłością.  Podź cayfle 
Jufo mòia mieftkay bejpiecznie. A gdziefz 
Panie? nie w tym to śmiertelnym fka- 
żone- 
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żonego świata pomicfzkamiu, gle w fka: 
lich. Opoki ktorą iet Chryftus zranio- 
ny.  Go;czyliż . nie ieft właśnie nam 
mowić, dufzo fprawiedliwa, chcefz fię 
uchronić zdrady nieprzylacioł twoich, 
y ubelpigczyé piękność .twoig, dary 
twoie, fkarby y enoty twoie, założ Ío- 
bie Duchowne . miefzkanie w Ranach 
Zbawiciela, tam myślą fercem y afes 
ktem przybyway. „Przy pierw fzym zbli- 
zanu fie nieprzyiaciof twoich, zawolay 
do BOGA iako tam Prorok: ©! moy 


Zbawicielu , do ciebie fig-ia zranionego | * * 


uciekam. Ty bądź my domem nucie: 


czki, w ktorym bym fic mogł zbawić | 
Wfpominiy: fobie że rolą t« Rany, przeź | 


ktore On Tryumfował ze świata y czat- 
ta; -przeto y ty ich mocą zwyciężyłz 
tych .nieprzyiaciol. Tam nabedziefz 
nowych fi! do boiu,. tam fi pozbędziefz 
pokus bo pożądiiwość ‘grzechu, niemoge- mit- 
fekai w tey  dujy. ( mowi S. Bernard ) ktor 
zawie ma w patmięci wyrażone, Rany Zbaw 
cela. Tu ile-bylo Swietych, niewir 
onych, pokutuigcych, znaydowali fwolt 
fzczegulne ubefpieczenie. Ta S. Aug 
w pocobnych miał ucieczkę okazyach 
gdy 


ü 
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' fka: gdy takie dał o fobie świadectwo: Gdy 
inio- mt fig napraykrza mysl.iaka nieforemna, uciekam 
nam | fg do R4 Zbawiciela, gdy mnie poniża ciało 
zfię | moje, pamiątką na Rany Pana moiego, powfłaię, 
oich, |> gdy nieprzyzaciel -dufny.czym na mnie zafadzki; — » 
daty | biegrię do wnętrzności. milofferdeia Jego, y precz 
Zio. | zfłępować mufi. Tu mowi tenże zacheca- ' 
inach | | dac nas: seżeli fię kto ucieknie, ożyie, bo be: — 
-afes | fpiecznym fchronienim przed. nieprzy- 
zbli- | iaciołmi dufzy 3. Rany Zbawiciela. li 
vołay | Tu wzywa nasHieronim S. Wy wfzy- li 
moy | fey, mowi on nam, ktorzy (zukacie be- 
nego] - fpieczęftwa (wego, -uciekniycie fie pa: 
ucie-j tizgc na Rany w:Reku y w Nogach 
awić | gwoZdémi, -w.Sercu | włocznią otwar* 
przez | rym. Tu podtym cieniem Ran jezu- 
czat| owych, tym befpieczniy - fpoczywać | 
ężyfz | możecie, im On: ieft mozniey(zy. do: iil 
dziefz| zbawienia was. . Tak to Swieci czyniłi, li 
dziel | - x tak radzili, tak. y wy czyńcie fzukay- | 
© mi-f "Cie fprawiedliwi, w Ranach Jeznfowych 
) ktm] - fwego befpieczęftwa. Lecz fzukaycie 
Zhi | 20 niemniey y wy grzefznicy druga uwaga 
jewin-j, Dokąd fię'udam przed Duchem twoim, 
fwoie| y gdzie przed twarzą twoig ucieknę è 


.Aug| mowił niegdyś przekonany na fumnie- ` 
zyach,|. Bi o ciężkie przewinienie Dawid. 


gdy ` Wiel; 


i 
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Wielki Boże! dokąd iafię obrocę, abym 
fię fchronił przed gniewem twoim; y 
przed przeftrachem kary twoiey, ktorą 
ini grozi fumnienie moie. Jeżeli wita- 
pie na Niebo, widzę cię tam BOGA 
mocy wízechmocaey. -Jeżeli fig (pu: 
fzczę wgłąb przepasci bezdennych, y 
tam mnie dofieze wfzechmocna Prawi: 
ca twoig. A nawet gdy wftępuię w 
ferce moie, z nayduię tam wyrażony 
obraz fptawiedliwości twoiey, w owym 
robaku fumnienia, ktory mnie nieprze: 
tannie turbuie y gryzie. ^ Chrzescianie 
moi: ktożkolwiek w podobnym ftanie | 
iefteś, w iakim niegdy Dawid; Ale czy- 
liz ia nie mowię dowas, ktorych ich 
fumnienie tak dobrze icft wam wiado- 
me, przeto chcialbym ia wam dopo: 
moc, abyście ferce wafze dla grzechow 
firworzone, y fumnienie dla tylu prze- ! 
winienia w nadziei upadaiące, aby raz | 
podniesli ię z ufnością do. BOGA: | 
Chciałbym wam pokazać, iakim fpofo- | 
bem moglibyście zafłonić fie, od katy 
Wfzechmocego. Ramienia Jego. Słu: | 
chavcie tedy tey, ktorą wam z Jzaiafzem | 
Piorokiem podaię rady: Wnidź w Opok, | 

( mo- | 
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(mowi on) yukryi fig w fkałę przekutą, 
przed twarzą gniewu Pana. -W famey rze- 
czy iakby mowił: ukryi fię nędzny 
grzefzniku, w Ranach Zbawiciela On 
left fkałą przekutą, Ciało jego Nayś: 
zranione, icft ziemią przekopang. On 
to ieft, ktory o fobie mowił przez 
Proroka: przebili Ręce y Nogi moie., Oto 
tu maíz mieyfce fzczegulne, gdzie cię 
gniew naywiękfzy niedofiężc. ^ G/ziez- 
kolwiek indziey, chciałbyś uyść czło» 
wiecze, wízedzie niebefpieczno dla cie- 
bie, Jedyny fpofob mowi Aug. S. Uciec 
przed nim, uciec do niego, przed Tego. gniewem, 


| do. fego łafkawoki. Od BOGA rozgniewa- 


nego, do BOGA ubłaganego. Wtych 
on: Ranach zabierał ufność fwoią gdy 
tak mowił: Tu karmię fig na dufy od Ran 
Zbawiciela moiego, Tu mam ucieczkę, tu mies 
Pram kejpiecznie.  Chrześcianie moi kiedy 
ia wam przekładam z iaką łatwością 
możecie przeiednaé fig w tym czafie z 
Bogiem, czyliż mógę oraz nieżyczyć 
fobie być Pofłem do was od Ran Jezu- 
fowych? Ponieważ pofłami iefteśmy, 
W interefie Chryftufa do was, iako nas 
Hh zowie 
X. Teodora Kazania Niedzięlne Tom I. 
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zowie S. Pawel. A zatym przeiednay- 


i 
cie fie z Bogiem, fpofobem tak tatwym 


erzelznicy 


g icy, ieżeli was odraza wielkość 
zbrodni, czyliz zapomnieliscie 0 Ra: 
nach wafzego Zbawiciela? Chciałżeby 
On was zgubić pyta fig Aug: , tyle dla 
was uczypiwizy ażeby was zbawił: Ach! 
płofiemy was na też fame Rany Jezufo - 
we, abyscie (iq cz nie, y dlànich z 
Bogiem poiednali abyście o nych ną 
waíze dobro zażyli. \ Są one niefkączo- 
ne w (woim trwaniu, gdyż, nicprzeftaig 
natym aby wam raz fprawiły odpufzcze- 
nie. na Krzyżu, albo raz y drugi w ży- 
ciu, ale tyle razy ile fię faży do nich 


udiwać nabożnym fercem będziecie. 
Są one niefkączone W (woim walorze, 
gdyż ofiarowane, za grzechy całego 
świata. Są niefkączone w (wey dzielno- 
ści, gdyż fą doftateczne, więcey nam 
odpuścić grzechow, niżeli my ich po- 
pełnić moglibyśmy. Są nareście niefką- 
czone w ich fkutku, gdyż zawieraig w 
fobie źrzodła mezliczonych Tafk,dobro- 
ci v miłofierdzia. Czyliż niewidzicié 
przez te to otwarte Rany, dyfpozycyie 
Serca Jezufowcgo; że nie tylko daro* 
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wać , ale też łafkami napełnić chcę 
wízyftkich? To co ia teraz mowie 
Chrześcianie, nie mowię przez proftą 
koniekturę, albo pofpolite uprzedzenie 
o Dobroci . Bólkiey, "Ni Panie twoia 
chwała, niedopufzcza mi takich fenty- 
mentow. Jnaczey mi perfwaduią twoie 
Rany, więcey powiem, gdybym. iuż 
widział zapalone w Ręku twoich, Pio- 
| runy gniewu twego na zgubę moig, ie: 
fzczebym fię uciekał do Ran twoich, 
falwuiąc fię w tym mieyfcu ncieczki, 
ktore mi miłość twoia otworzyła. Mo- 
wię tedy do- ciebie z Auguftynem S. 
| N iepatrz Panie wa moie zbrodnie, bo f4 w wiel- 
(Key liczbie, ale patrz. na liczbę pisé Ran Twos 
ich, . abyś ie mHofiernie zgładził, y fprawiediiwy 
gniew twoy zafąpł. Albo ieżeli chcefz 
wcale patrzyć, patrz że przez otwarte 
Rany twoie, do ktorych fię ia na zawfze 
uciekać pragnę. Rany bowiem twoie, 
fa pewną w niebelpieczęftwach dulzy 
nciezką, iakośmy to widzieli. A nad to 
iefzcze fą, befpieczną w ucifkach ciała 
folg}. Pokaże nam to teraz ta 
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CZESC DRUGA. 


Wielkie f. iakóśmy uważyli nicbe- 
fpieczęftwa 'dufzy, w ktorych nikędy 
indziey iako w Ranach . Zbawiciela, u- 
bćfpieczenia fzukać  niemamy. Ale 
niemnicy fze f3 y ucifki ciała, w ktorych 
gdzie indziey folgi y ochłody, iako w 
Ranach Zbawiciela, nieznaydzieniy. 
Niemafz ftanu, niemafz wieku, niemafz 
kondycyi na świecie, niemaíz iednego 
człeka ktoryby od nich mogł być zu- 
pełnie wolnym. ` Jte fig liczy widoczne- 
go ftworżenia , tyle. nam przykrości 
każde znich zadać może. Salomon 
naymedr(zy y maybogatízy, ze wízy- 
ftkich Krolow, ucifki ciała ktore każdy 
w życia ponofić mufi, na zwał ciężkim, 
atym powízechnym dla wizyftkich lu: 
dzi iarzmem. A to tak że zacząwizy od 
ficdzącego na Tronie, aż do grzebiącego 
fię w popiele y piafku, każdy ie pono: 
fié mufi. Job przyięty świadkiem od 
wfzyftkich w tey materyi powiada, 2€ 
człowiek lubo tak krotko żyje, iednak 
że wiele nędzy y ucilkow ponofić mufi 
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Wiclą ucifkami ( mowi on ) napcintony bywa, 
Bo rzadko fię trafia, by mu tylko iedną 
' bieda dokuczyła. Y tak iezcli któ przy- 
dluzcy żyie, niema zdrowia, icželi ma 
zdrowie, fchodzi mu na fortunie; iezeli 
ma fortunę niema zupełnego. ufpoko- 
ienia. Albo icżęli z tego wfzyftkiego 
nic niecznię, tedy ieizcze albo przy- 
citkaią go .niefpokoyni fafiedzi, albo 
zdradzaią obludni przyiaciele, albo tzko- 
dzą otwarci nieprzyjaciele. Coż mowić 
© Ízkodach, przygodach y. niefzczęśli» 
wych przypadkach, ktorym. Bas wfzy- 
fikich podległemi czyni: natura W po- 
środ tych_niezliczonych w życiu uci: 
Íkow, daremnie wy ludzie w.itworze< 
niach folgi fzukacie:  Prożni. to f4 pociefyja 
ciele, naprzykrzem. ( wołał Tob. pa fwoich. 
przyiaciof ) Jednym flowcm;. nicobie- 
cuy fobie nikt zwas, [flodkosci tey 
pociechy, ktoraby wam. ucifki. ciała ufa- 
godzić mogla, ieżeli iey oczekuielz z 
iakiego innego, Zrzod/a, a.nie- od Ran. 
Jezutówych, Do.tegoć to upomina Pa- 
wef S. nas, wfzyftkich w liscie fwoim 
mowiąc, Bieżmy d koiu. nam wyffawionegg, 
patrząc na fezuja frawcę Wiary ktory dla przy. 
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fley chwały, maige praed foba wefele, póniofi 
Krzyż na ktorym tak okrutnie by? zraniony. 
Patrząc zaś naśmierć y Rany 'iego, 
czyliż możccie być nad Wodza wafze- 


go delikatni yizemi? D bry żołnierz (mo- 
wi Bernard S. ) wiecznie Kan fwoich, „gdy 
fig na Wodza (wego zapatrwie Rany. Y ieżeli 
by komu przykro fie zdało cierpieć, al- 
bo -że delikatney ieft komplexyi, albo 
że niewinny z (wych poftękow, albo ze 
, albo ze 
wzięty z p h przytodzonych, a wípa- 
Dy h przymiotow dufzy y ciała, lub na- 
de trafił na niewdziecznyc 
tylko uważy, czy mogł być kto 
(zy, zacnieyfży, y mozniey- 
fzy, nad Son bot 
tegO.i Zaifte: ni 


wolał z miodor 


'acny z Ííwego urodzenia 


ni jewinnl IC 
kiego, Ranami okry- 
podobna żeby nieza- 
ynnym Doktorem; Pa- 
nie nie tylko to gotow iefłem ponofić niefczesce, 


ale nawet niechcę 


é bez rany, ani bez Kroy- 
gdy cię widzę tak -zranionego Bo nako- 
niec coby to był za wftyd dla was, pod | 
Głową tak zranioną być członkiem tak | 
delikatnym Zo iezels ( mowi Paweł S.) 
gyfcy my iefteście członkami ktore Jkładnią 
śedne ciało, ktorego Głową ieff Chryfiis?. po 
trzeba 
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trzeba abyście przez cierpliwość wafzą 
ftateczną, y niewzru(zoną żadnemi | pize- 
ciwnościami, ufpofobili fię do giowy 
wafzey , ktorą iet Chryftus. Na dos, 
wod „tey prawdy, pozwolcie mi tu u- 
czynić przyftofowanie tego pytania, 
ktore teraz w zniecam. Zikąd to po- 
chodziło że fludzy Bofcy, du.hem. fie 
Ewangelii rządzący „w pośrod świata te- 
go ucifkow, pokazali fię tak niewzru- 
Ízonemi? iakim fpofobem taką moc 
przeciwności, tak mężnie znieśli y wy- 
cierpieli? z kąd im takie umyfiu mę- 
ftwo, że zanic mieli, inż to krwawe 
„prześladowanie Tyrannow , inż” okru- 
cieńftwo Katow, iuż inne rodzaie mąk 
y śmierci? Pofłuchaycie otym zdania 
wielkiego Piotra z Biezow, ktory, nie- 
zwyciężone owo Męczenników mę: 
ftwo, ktore Nicbo y ziemie .zadziwifo, 
niczemu innemu. nieprzypifuie, izko 
tylko pofilkom nagotowanym od' Ran 
Jezufowych. | Sta Męczennik (mowi dn) 
zmęczony w prawdzie ale niezwyciężony, y Wi- 
- dząc krew ktora fię z ciała jego Teje, nie fois, 
ale Kany Zbawiciela ma na-pamięci, fwoich Me 
czennik nieczuie Ran, ktory rozważa Rany Zbas 
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piciela, y bol Ciała iego, albo cale uftępuie, albo 
fig Ieyfym fłaie. . Ale dla czegoż to? bo 
Ducha fwego bardziey ma w Ranach 
tego, ktorego kocha niżeli w ciele fwo- 
im ktore ozywia, To co fie mowi o SS, 
Meczennikach . ma fię' rozumieć , o 
wfzech innych dolegliwościach, ktore 
fłudzy Bofcy ponolik Jednego z nich 
do uwagi nafzey weźmy Pawła S. Prze» 
lądowanie ci ierpiemy. ( mowi on niby fig 
chlubiąc) ale nieprzeto iefleśmy  opufczeni ú= 
niznią tas, priyctfkaig nas, ale nieprzeto ginie- 
my. Z kądże to męftwo z kąd ten fta- 
tek * fabowiem (odpowiada on ) nofe Ra- 
ny Pana tmoiego na ciele moim. TO nie wfzy- 
A Paweł S. cały zatopiony w Ra- 
nach Jezafowych , patrzcie do czego 
nieprzychodzi. Oprocztego z czym iuz 
fie dał fly(ze& do zadziwienia na(zego, 
gdy mowił: ©! tak mi fą.miłe zelżywości, 
utrapienia, y ciężkie potrzeby, w ktorych zofłatę 
y podobam fobie dla Ghwyfiufa, zdaić fig on 
iefzcze wyzywać wfzyftkie przeciwno- 
ci y prześladowania, dla dania w nich- 
że famych dowodu niewzyrufzoney 
wierności fwoicy, y tudziefz okazania 
mocy 
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| mocy falki Bofkicy wízyüko w nim 
mogącey. Ktoż tedy ( pyta fie on) oddzielż 
nas od miłości Jezufoweyż pewnie głod, więzie- 
nie, dub inna taka pbrzecrwność? Ni, ni, pewien 
iefłem, że ani mocy ludzkie, ani Panowania Xiq- 
«ce, mierozłączą mnie od miłości Jezufa Pana, - 
Coż iefzcze powiem Chrzescianie? czy- 
liz nie to właśnie pragnienie było y Kor- 
ncliufza owego wielkiego Teologa, gdy 
(mowi) zapatruie fig pilno na Chryflufa pet- 
nym afektu fercem, gdy w uim wyczyturę, eti« 
mičnicigie fig na całym ciele _ msłości morey - 
charaktery  podobami fię 2 ochotą ma ten czas 
zawołać, przydź mieloflatku , przydź boleści, 
przydźcie Krzyże, lwy frogie was 1a fukam was 
pragne, abym mąjłością miłość zawdzięczył. 
Powiedzciefz fłuchacze, czyliź was ma- 
mili ci SS. Nauczyciele Kościoła Bo- 
Zcgo, ci Męczennicy, ci Apoftołowie, 
Wízyftck gmin wiernych, wfzy ftkie wie- 
ki aż do nafzego teraZnicyizego? Czuli 
fię oni napełnionemi mocą, y przeięte- 
mi pofilkiem jedynie -od Ran Jezuío- 
wych wypływaiącym, | Wy nieczuiecie ^. 
nic podobnego, (mowicie) przyczyna 
zaś tego, że dla Ran iego, iefteście bez 
względu bez wdzięczności ,. bez 5 
przey- 
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przeymości, bez miłości.  Mowię bez 
miłości, ach! duycie mi ferca ktore kochają 
wołał S Aug. Czyliż ia nicflufzniey 
rzekę: teraz, daycie mi ferca, ktore ko- 
chaią te to Nays: Rany jezuiowe, a po- ! 
czuią one coia mowię. Ale z kąd ie 
wziąć te to ferca kochaigce Rany Zba- 
wiciela fwego * gdzie ich fzukać? gdzie 
znałeść > Ale czyliż ia powtarzałąc to 
pytanie , nie czynię krzywdy fercom 
wfzyftkim, (ercom was tu przytomnych, 


ale przynaymmiey czyhz ia nie mowię 
prawdę? ze wfzędzie pelno- ferc zato- | 
pionych w ftworzeniach, nie malz za- 
duegd  ktoręby nieznaydowalo fwey 
ponęty w fławie, w pieniądzach, w Uro: 
dzie. To wfzyftko ma fwoich miło- 
śnikow, ma fwoich chwalcow, ma (wo: 
ich niewolników , wy fame ich tylko 
niemacie Rany Jezufowe.  Nieznaią fię | 
teraz ludzie, iakoście godne miłości, 4 

przyczyna dla czego fie nieznaig, po- 

nieważ idą za omamieniem świata, po” 

nieważ ferce ich. przylgneło do ziemi 

ponieważ niepoymuią co za fkarb łafk | 
y fłodyczy w was ieft zawarty. - B 
moi Chrześcianie, mozeciez bez.z ży: | 
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imaniafię fiawać fe- nieczufemi, na tę 
wyrzucanie ktore ia teraz czynię? iakoż 
tedy  niciefleście: scisnieni- ciężkością 
{wey niewdzięczości ku Ranom feza- 
fowym, ponieważ one flaig fie wai 
rownie  w nicbefpieczęfiftwach dufzy 
ucieczką y obroną. iako y w ucifkach 
ciała folga y pomocą. .Bo nakoniec 
one fą fkutecznym Ickarftwem na wfży- 
fikie -życia wafzego przykrości jako te- 
go doświadczył Aug: S. mowiąc, we 
bo flkich. przecrwnościath | nieznalazłem tak fku- 
żecenego pofiłku, iak (3 Rany Tezufcwe, O! wie- 
lefz to waży we wizyftkich, ale też 


„wiele natym zależy abyście w tych bę- 


dąc, naboznym fercem udawali fię do 
Ran Jezufowych. £ 

Jaśnie Wielmozny Pafterzu, Fén 
to ieft ofobliwy Kleynot zachowany w 
Dyecezyi twoicy, Rany Jezufowe ; te 
beípieczne grzefznych y fprawiedliwych 
ucieczki , te nie zawodne w ücifkach 


dulzy y ciała pociechy. A ktorych 


chwała promowuiąca fie w Kościele na- 
fzym, przez /Archikonfraternią fwoiq, 
tym więklzy dziś wzroft y pomnoze- 
nie odbiera, imeś fafkawicy Olobą (wo: 


ią pizy- 
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ią RAR fie raczył do wzniecenia 
oney w (ercach owieczek twoich.. Coż 
ci oddam Imieniem tu wfzyftkich zgro- 
madzonych, coż ci oddam z Urzędu 
moiego: za tę pokorę ktora tym cię 
chwalebnieyfzym czyni przed Bogiem 
y przed ludźmi, że ieft. nierozdzielna 
od powagi y wyfokości godności two- 
iey.. Anawet co mam o przyízlym 
fzczęściu twoim prognoftykować: kto- 
rego z takim poprzedzeniem +wybrałą 
Ręka Bofka, ra Urząd Pafterza, rownie 
ftarobliwego o dobro fwoich owieczek; 
jako też Miniftra czułego na całość Oy- 
<zyzny fwoiey. O! iako ci fig Qyczy* 
zna nafza ( mądremi radami twoiemi 

wfpartą fiẹ nie raz widząc ) wdzięczną 
być pokaże w czafie wytchnienia fobie. 
Ale nawet nieczekai gc tego, czegoż Ci 
jefzcze nie doftawać będzie, maigcemu 
dla fiebie y za fobą Rany Jezufowe? Y 
czyliż ia niemogę teraz fłufznie Cię u- 
pewnić o doświadczeniu owego zdanią 
wielkiego Teologa Tomaíza Kęmpeń= 
fkiego ktore to iet. że więcey daleko znaj- 
due w Ranach Jezu owych, a mżeli w ofiar 
dłości całego świata, Tak icft Jaśnie Wiel- 

mozny 
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możny Pafterzu, więcey pociechy, wię 
cey iasności, więcey świetności, wię+ 
cey przymilenia, przybędzie ci od Ran 
Jezufowych: ni by$ go mieć mogł ze 
wfzyftkish godności, razem na Ofobę 
twoi} zgromadzonych. Y tego toią 
mam chonor powinfzować Ci teraz, z 
tego mieyfca, z temi tu owieczkami, 
znaigcemi znającego nas Pafterza, Ao: 
raz BOGA peofić o twoie całość, zdro- 
wie, y przedluzenie iegoż w pozne lata 
Kościołowi, Oyczyznie, y nam tak po- 
trzebnego. „Wy zaś Chrzescianie, kto» 
rzy znayduiecie tu. 4w Kościele Zrzo- 
dłacZbawiciela, płynące nażywot wie- 
€zny; poznaycie fzczęścię wafze że z 
nich czerpać „wfzyfcy możecie zwe- 
felem łafki nieprzebrane.. Jakie oraz 
fzczęście wafze o! moi Bracia y Siofiry 
piąciu Ran Jezufowych. Wy to mowię 
z Aug: S. Piaftuiecie śmierć Tezufa Chryfiufa, 
piafiuiecie Ramy, mocne nadzicie wąśego zba- 
wienia. Zatynv każdy z was wpifany w 
to Bractwo śmiele mowić może Panie 
Y Ranach Tivoich s Aogach zraniónych zapifa- 
fes mnie, A ieźćli Chryftus nofi waíze 
Imiona zapifane > w Ranach fwoich, 

czegoż 
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czegoż ia niemam konkludować o wa: 
fzym (zczęsciu: Czy zapomo! was kie: 
dy w Wafzych potrzebach, ach! prędzey: 
Matka zapominałaby Dzięcięcia ale ia 
niezapomnę nigdy o was mowiOn przez 
Proroka. Tak iet Panie,*niezapolni- 
nafz ty o nas wżyciu, y po śmierci. 
O niechże y my, nie zapominamy niż 
gdy o Fons, Weyrzey Panie na Ra- 
ny Rak twoich, a nicodrzucay od ficbie 
Dzieła Rak hn Boć oto ia y tu 
wízyfcy, Dziełem Rak twoich iefteśmy. 
A zatym o tę łafkę smiemeia tćraz pro- 
fié Cię, dla fiebie y dla tych tu flowy y. 
afektem Auguftyna S. w Ranach KGE$ 
Nog Twoich, zapifales mnie Panie; czytayżf 
to Pifmo, a zbaw mnie, Amen. 


Na Więkfzą Część y Chwałę Panu 
BOGU w Trocy Swietey jedynemu. 
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